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Artur Fortuna 

Z życia OSHiSPN 
 

Jak zapewne wie sporo Czytelników, wiele, wiele lat temu w czasopismach, które stanowiły oficjalne 

organy czy to Polskiego Związku Piłki Nożnej, czy okręgowych związków pierwsze strony były 

poświęcone na oficjalne komunikaty. Jest trochę prawdy w tym, że my wszyscy, miłośnicy historii 

futbolu, przynajmniej jedną nogą – a na pewno głową – tkwimy w starych czasach. Postanowiliśmy 

zatem nawiązać do tej pięknej tradycji i w miarę potrzeby prezentować na łamach „Kornera” istotne 

wiadomości z życia OSHiSPN. 

Ogólnopolskie Stowarzyszenie Historyków i Statystyków Piłki Nożnej odbyło swoje nadzwyczajne 

walne zebranie 26 lutego 2023. Korzystając ze specjalnych przepisów pandemicznych, zjazd odbył się 

w sposób zdalny. Frekwencja była bardzo wysoka, bo w obradach wzięło udział 75% członków. Na 

zjeździe wybrano nowe władze. Prezesem został ponownie Artur Fortuna. Zdecydowano również 

o składzie Zarządu: wiceprezesami zostali Piotr Chomicki i Bogusław Kudelski, skarbnikiem Mariusz 

Świerczyński, a sekretarzem Karol Kossakowski. Wybrano ponownie Komisję Rewizyjną, której 

zadaniem jest kontrolowanie prawidłowości prac Zarządu. W jej skład weszli Michał Łabuś jako 

przewodniczący oraz Gwidon Naskrent i Maciej Rozumski jako członkowie. Członkowie Stowarzyszenia 

byli bardzo zgodni w swoich wyborach i żaden z kandydatów nie otrzymał ani jednego głosu przeciw. 

Nowe władze zostały pod koniec kwietnia zatwierdzone przez Sąd Rejonowy w Warszawie i wpisane 

do Krajowego Rejestru Sądowego. 

Na walnym zdecydowano również o zmianach w statucie stowarzyszenia. Nowe zapisy pozwalają 

obradować Stowarzyszeniu w sposób zdalny zawsze, dotąd było to możliwe tylko na podstawie 

specjalnej ustawy covidowej. Dodano również zapis, że kadencja władz wybranych przez nadzwyczajne 

walne zebranie członków trwa do momentu zwykłego walnego zebrania. Doprecyzowano również inne 

przepisy, by ułatwić funkcjonowanie OSHiSPN. Te zmiany zostały zatwierdzone przez Sąd Rejonowy 

w Warszawie na początku maja. 

Zarząd Stowarzyszenia pozyskał opinię prawną w zakresie deklaracji członkowskich. Zgodnie z nią 

deklaracje członkowskie osób wstępujących do stowarzyszeń w myśl ustawy nie wymagają ani 

odręcznego, ani elektronicznego podpisu i organizacje pozarządowe mają tu swobodę określenia 

wymogów formalnych. Zarząd OSHiSPN zdecydował, że wystarczy samo wypełnienie deklaracji 

i odesłanie emailem. Ogromnie dziękujemy redakcji portalu ngo.pl za okazaną w tej sprawie pomoc. 

Zarząd przystąpił również do prac nad corocznym zjazdem. Odbędzie się on na początku września na 

Kaszubach nad jednym z tamtejszych urokliwych jezior. Będzie stanowił jednocześnie zwyczajne walne 

zebranie członków, które zgodnie ze statutem odbywa się co dwa lata. Wszystkich chętnych do 

wstąpienia w nasze szeregi i udziału w zjeździe zapraszamy do kontaktu.  
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Wojciech Frączek 

Polskie kluby w pucharach 
 

Całość – PEMK, LM, PZP, UEFA, LE, LKE, PMT, INTERTOTO 

  KLUB St M Z R P B+ B- R Pkt Pot  Aw Gr Aw ∑Aw 

  CAŁOŚĆ 248 1108 417 243 448 1542 1536 6 1077 500 242 21 8 250 

1 LEGIA WARSZAWA 42 248 107 58 83 347 285 62 272 105 58 6 4 62 

2 LECH POZNAŃ 24 138 59 26 53 196 169 27 144 57 32 5 3 35 

3 WISŁA KRAKÓW 17 104 47 20 37 182 142 40 114 47 25 2 1 26 

4 GÓRNIK ZABRZE 21 82 33 16 33 137 132 5 82 37 17 1 0 17 

5 RUCH CHORZÓW 14 66 21 17 28 91 105 -14 59 33 19 0 0 19 

6 WIDZEW ŁÓDŹ 14 66 23 12 31 86 108 -22 58 30 15 1 0 15 

7 ŚLĄSK WROCŁAW 12 56 20 15 21 81 98 -17 55 28 15 0 0 15 

8 POLONIA WARSZAWA 8 38 16 6 16 53 49 4 38 17 9 1 0 9 

9 ZAGŁĘBIE LUBIN 10 32 8 12 12 32 32 0 28 14 5 1 0 5 

10 GKS KATOWICE 12 36 10 7 19 37 49 -12 27 18 6 0 0 6 

11 AMICA WRONKI 5 28 11 3 14 49 48 1 25 12 8 1 0 8 

12 DYSKOBOLIA GRODZISK WLKP. 4 20 8 6 6 21 19 2 22 10 6 0 0 6 

13 RAKÓW CZĘSTOCHOWA 2 12 7 3 2 13 6 7 17 6 4 0 0 4 

14 JAGIELLONIA BIAŁYSTOK 5 16 6 4 6 25 18 7 16 8 3 0 0 3 

15 GWARDIA WARSZAWA 5 17 6 3 8 18 28 -10 15 8 3 0 0 3 

16 STAL MIELEC 5 16 4 4 8 11 14 -3 12 8 3 0 0 3 

17 POGOŃ SZCZECIN 7 20 3 6 11 25 30 -5 12 8 2 1 0 2 

18 PIAST GLIWICE 4 11 3 3 5 14 19 -5 9 7 2 0 0 2 

19 ŁKS ŁÓDŹ 4 14 3 3 8 11 28 -17 9 5 1 1 0 1 

20 ODRA WODZISŁAW ŚLĄSKI 3 12 3 1 8 18 23 -5 7 4 1 1 0 1 

21 LECHIA GDAŃSK 3 8 3 1 4 12 19 -7 7 4 1 0 0 1 

22 ZAGŁĘBIE SOSNOWIEC 6 13 2 3 8 11 28 -17 7 6 0 0 0 0 

23 WISŁA PŁOCK 3 6 1 4 1 7 7 0 6 3 0 0 0 0 

24 POLONIA BYTOM 2 6 3 0 3 8 12 -4 6 3 1 0 0 1 

25 HUTNIK KRAKÓW 1 6 2 1 3 15 8 7 5 3 2 0 0 2 

26 STAL RZESZÓW 1 4 2 1 1 9 4 5 5 2 1 0 0 1 

27 ZAGŁĘBIE WAŁBRZYCH 1 4 2 1 1 6 5 1 5 2 1 0 0 1 

28 ARKA GDYNIA 2 4 2 0 2 7 8 -1 4 2 0 0 0 0 

29 GKS BEŁCHATÓW 1 4 1 1 2 5 7 -2 3 2 1 0 0 1 

30 SZOMBIERKI BYTOM 2 6 1 1 4 5 10 -5 3 3 1 0 0 1 

31 CRACOVIA 4 7 0 2 5 5 14 -9 2 4 0 0 0 0 

32 ODRA OPOLE 1 2 0 1 1 2 3 -1 1 1 0 0 0 0 

33 MIEDŹ LEGNICA 1 2 0 1 1 0 1 -1 1 1 0 0 0 0 

34 GKS TYCHY 1 2 0 1 1 1 3 -2 1 1 0 0 0 0 

35 ZAWISZA BYDGOSZCZ 1 2 0 0 2 2 5 -3 0 1 0 0 0 0 
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Kryterium tradycyjne – PEMK, LM, PZP, UEFA, LE, LKE, PMT 

  KLUB St M Z R P B+ B- R Pkt Pot  Aw Gr Aw ∑Aw 

  KRYTERIUM TRADYCYJNE 229 1035 397 225 413 1454 1424 30 1019 475 231 15 9 240 

1 LEGIA WARSZAWA 41 247 107 58 82 347 282 65 272 104 58 6 5 63 

2 LECH POZNAŃ 22 132 57 26 49 190 161 29 140 54 31 5 3 34 

3 WISŁA KRAKÓW 17 104 47 20 37 182 142 40 114 47 25 2 1 26 

4 GÓRNIK ZABRZE 20 78 33 16 29 132 117 15 82 37 17 0 0 17 

5 WIDZEW ŁÓDŹ 14 66 23 12 31 86 108 -22 58 30 15 1 0 15 

6 ŚLĄSK WROCŁAW 12 56 20 15 21 81 98 -17 55 28 15 0 0 15 

7 RUCH CHORZÓW 13 56 17 14 25 80 96 -16 48 28 15 0 0 15 

8 GKS KATOWICE 12 36 10 7 19 37 49 -12 27 18 6 0 0 6 

9 POLONIA WARSZAWA 5 24 12 1 11 37 30 7 25 12 6 0 0 6 

10 AMICA WRONKI 5 28 11 3 14 49 48 1 25 12 8 1 0 8 

11 DYSKOBOLIA GRODZISK WLKP. 3 18 7 6 5 20 15 5 20 9 6 0 0 6 

12 RAKÓW CZĘSTOCHOWA 2 12 7 3 2 13 6 7 17 6 4 0 0 4 

13 JAGIELLONIA BIAŁYSTOK 5 16 6 4 6 25 18 7 16 8 3 0 0 3 

14 GWARDIA WARSZAWA 5 17 6 3 8 18 28 -10 15 8 3 0 0 3 

15 STAL MIELEC 5 16 4 4 8 11 14 -3 12 8 3 0 0 3 

16 ZAGŁĘBIE LUBIN 6 18 3 6 9 11 22 -11 12 9 3 0 0 3 

17 PIAST GLIWICE 4 11 3 3 5 14 19 -5 9 7 2 0 0 2 

18 ŁKS ŁÓDŹ 3 10 3 2 5 10 16 -6 8 5 1 0 0 1 

19 LECHIA GDAŃSK 3 8 3 1 4 12 19 -7 7 4 1 0 0 1 

20 ZAGŁĘBIE SOSNOWIEC 6 13 2 3 8 11 28 -17 7 6 0 0 0 0 

21 WISŁA PŁOCK 3 6 1 4 1 7 7 0 6 3 0 0 0 0 

22 POLONIA BYTOM 2 6 3 0 3 8 12 -4 6 3 1 0 0 1 

23 POGOŃ SZCZECIN 5 12 1 4 7 10 18 -8 6 6 1 0 0 1 

24 HUTNIK KRAKÓW 1 6 2 1 3 15 8 7 5 3 2 0 0 2 

25 STAL RZESZÓW 1 4 2 1 1 9 4 5 5 2 1 0 0 1 

26 ZAGŁĘBIE WAŁBRZYCH 1 4 2 1 1 6 5 1 5 2 1 0 0 1 

27 ARKA GDYNIA 2 4 2 0 2 7 8 -1 4 2 0 0 0 0 

28 GKS BEŁCHATÓW 1 4 1 1 2 5 7 -2 3 2 1 0 0 1 

29 SZOMBIERKI BYTOM 2 6 1 1 4 5 10 -5 3 3 1 0 0 1 

30 ODRA WODZISŁAW ŚLĄSKI 1 4 1 0 3 7 8 -1 2 2 1 0 0 1 

31 CRACOVIA KRAKÓW 3 5 0 2 3 4 9 -5 2 3 0 0 0 0 

32 ODRA OPOLE 1 2 0 1 1 2 3 -1 1 1 0 0 0 0 

33 MIEDŹ LEGNICA 1 2 0 1 1 0 1 -1 1 1 0 0 0 0 

34 GKS TYCHY 1 2 0 1 1 1 3 -2 1 1 0 0 0 0 

35 ZAWISZA BYDGOSZCZ 1 2 0 0 2 2 5 -3 0 1 0 0 0 0 

 

 

 

 

 

 

 



Biuletyn Ogólnopolskiego Stowarzyszenia Historyków i Statystyków Piłki Nożnej 

Korner nr 7 5 
 

Kryterium UEFA – PEMK, LM, PZP, UEFA, LE, LKE, INTERTOTO 

  KLUB St M Z R P B+ B- R Pkt Pot  Aw Gr Aw ∑Aw 

  KRYTERIUM UEFA 243 1090 412 240 438 1516 1505 11 1064 491 238 21 8 246 

1 LEGIA WARSZAWA 41 242 104 57 81 334 279 55 265 102 56 6 4 60 

2 LECH POZNAŃ 24 138 59 26 53 196 169 27 144 57 32 5 3 35 

3 WISŁA KRAKÓW 17 104 47 20 37 182 142 40 114 47 25 2 1 26 

4 GÓRNIK ZABRZE 21 82 33 16 33 137 132 5 82 37 17 1 0 17 

5 WIDZEW ŁÓDŹ 14 66 23 12 31 86 108 -22 58 30 15 1 0 15 

6 RUCH CHORZÓW 12 60 20 16 24 83 88 -5 56 30 18 0 0 18 

7 ŚLĄSK WROCŁAW 12 56 20 15 21 81 98 -17 55 28 15 0 0 15 

8 POLONIA WARSZAWA 8 38 16 6 16 53 49 4 38 17 9 1 0 9 

9 ZAGŁĘBIE LUBIN 10 32 8 12 12 32 32 0 28 14 5 1 0 5 

10 GKS KATOWICE 11 34 10 7 17 35 45 -10 27 17 6 0 0 6 

11 AMICA WRONKI 5 28 11 3 14 49 48 1 25 12 8 1 0 8 

12 DYSKOBOLIA GRODZISK WLKP. 4 20 8 6 6 21 19 2 22 10 6 0 0 6 

13 RAKÓW CZĘSTOCHOWA 2 12 7 3 2 13 6 7 17 6 4 0 0 4 

14 JAGIELLONIA BIAŁYSTOK 5 16 6 4 6 25 18 7 16 8 3 0 0 3 

15 POGOŃ SZCZECIN 7 20 3 6 11 25 30 -5 12 8 2 1 0 2 

16 GWARDIA WARSZAWA 4 13 5 2 6 15 24 -9 12 6 2 0 0 2 

17 STAL MIELEC 5 16 4 4 8 11 14 -3 12 8 3 0 0 3 

18 ŁKS ŁÓDŹ 4 14 3 3 8 11 28 -17 9 5 1 1 0 1 

19 PIAST GLIWICE 4 11 3 3 5 14 19 -5 9 7 2 0 0 2 

20 ZAGŁĘBIE SOSNOWIEC 6 13 2 3 8 11 28 -17 7 6 0 0 0 0 

21 ODRA WODZISŁAW ŚLĄSKI 3 12 3 1 8 18 23 -5 7 4 1 1 0 1 

22 LECHIA GDAŃSK 3 8 3 1 4 12 19 -7 7 4 1 0 0 1 

23 POLONIA BYTOM 2 6 3 0 3 8 12 -4 6 3 1 0 0 1 

24 WISŁA PŁOCK 3 6 1 4 1 7 7 0 6 3 0 0 0 0 

25 HUTNIK KRAKÓW 1 6 2 1 3 15 8 7 5 3 2 0 0 2 

26 ZAGŁĘBIE WAŁBRZYCH 1 4 2 1 1 6 5 1 5 2 1 0 0 1 

27 STAL RZESZÓW 1 4 2 1 1 9 4 5 5 2 1 0 0 1 

28 ARKA GDYNIA 2 4 2 0 2 7 8 -1 4 2 0 0 0 0 

29 SZOMBIERKI BYTOM 2 6 1 1 4 5 10 -5 3 3 1 0 0 1 

30 GKS BEŁCHATÓW 1 4 1 1 2 5 7 -2 3 2 1 0 0 1 

31 CRACOVIA KRAKÓW 4 7 0 2 5 5 14 -9 2 4 0 0 0 0 

32 ODRA OPOLE 1 2 0 1 1 2 3 -1 1 1 0 0 0 0 

33 GKS TYCHY 1 2 0 1 1 1 3 -2 1 1 0 0 0 0 

34 MIEDŹ LEGNICA 1 2 0 1 1 0 1 -1 1 1 0 0 0 0 

35 ZAWISZA BYDGOSZCZ 1 2 0 0 2 2 5 -3 0 1 0 0 0 0 
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Legenda: 

• St – liczba startów (sezonów w pucharach) 

• M – liczba meczów 

• Z – liczba zwycięstw 

• R – liczba remisów 

• P – liczba porażek 

• B+ – liczba bramek strzelonych 

• B- – liczba bramek straconych 

• R – różnica bramek 

• Pkt – liczba punktów (2 pkt za zwycięstwo i 1 pkt za remis) 

• Pot – liczba potyczek (mecz, dwumecz lub trójmecz – bez faz grupowych) 

• Aw - liczba awansów z potyczek (bez faz grupowych) 

• Gr – liczba występów w fazie grupowej 

• Aw - liczba awansów z faz grupowych 

• ∑Aw – łączna liczba awansów do kolejnej rundy 
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Sylwester Kielar 

1988/89 – III liga grupa I 
 

Punktacja: 

• zwycięstwo różnicą trzech bramek i wyższą – 3 pkt 

• zwycięstwo różnicą dwóch bramek – 2 pkt 

• remis – 1 pkt 

• porażka różnicą dwóch bramek – 0 pkt 

• porażka różnicą dwóch bramek i wyższą – pkt minusowy 

O kolejności w tabeli w przypadku równej liczby punktów decydowała różnica zdobytych bramek. 

Spadkowicze: 

• Stal Stocznia Szczecin 

Awans: 

• Pogoń Świebodzin 

• Łucznik Strzelce Krajeńskie 

• Mieszko Gniezno 

• Arkonia Szczecin 

Lechia Zielona Góra swoje domowe mecze w rundzie jesiennej rozgrywała na stadionie Promienia 

Żary. 

 

1 kol. 30/31 lipca: 
Pogoń Świebodzin – Stoczniowiec Barlinek 1:2 (0:1) 
Łucznik Strzelce – Błękitni Stargard 2:1 (1:0) 
SHR Wojcieszyce – Lubuszanin Drezdenko 0:0 
Celuloza Kostrzyn – Lechia Zielona Góra 4:1 (1:1) 
Sparta Szamotuły – Stal Stocznia Szczecin 1:1 (0:0) 
Mieszko Gniezno – Flota Świnoujście 1:0 (1:0) 
Arkonia Szczecin – Warta Poznań 0:1 (0:0) 
 

14 kol. 25 marca (sobota): 
Lechia Zielona Góra – Celuloza Kostrzyn 2:2 (0:1) 
Stoczniowiec Barlinek – Pogoń Świebodzin 2:2 (0:1) 
Lubuszanin Drezdenko – SHR Wojcieszyce 0:0 
Błękitni Stargard – Łucznik Strzelce Kraj, 5:1 (3:0) 
Stal Stocznia Szczecin – Sparta Szamotuły 7:0 (5:0) 
Flota Świnoujście – Mieszko Gniezno 1:2 (0:1) 
Warta Poznań – Arkonia Szczecin 0:3 (0:0) 
 

2 kol. 6/7 sierpnia: 
Lechia Zielona Góra – SHR Wojcieszyce 4:2 (2:1) 

(stadion Promienia Żary) 
Lubuszanin Drezdenko – Arkonia Szczecin 2:1 (0:0) 
Stoczniowiec Barlinek – Celuloza Kostrzyn 2:1 (2:0) 
Stal Stocznia Szczecin – Łucznik Strzelce 2:0 (1:0) 
Flota Świnoujście – Pogoń Świebodzin 1:2 (1:1) 
Błękitni Stargard – Mieszko Gniezno 5:1 (0:0) 
Warta Poznań – Sparta Szamotuły 1:0 (0:0) 
 

15 kol. 1/2 kwietnia: 
SHR Wojcieszyce – Lechia Zielona Góra 0:1 (0:1) 
Arkonia Szczecin – Lubuszanin Drezdenko 0:0 
Celuloza Kostrzyn – Stoczniowiec Barlinek 0:1 (0:1) 
Łucznik Strzelce Krajeńskie – Stal Stocznia Szczecin 0:0 
Pogoń Świebodzin-Flota Świnoujście 0:4 (0:2) 
Mieszko Gniezno – Błękitni Stargard 1:1 (1:1) 
Sparta Szamotuły – Warta Poznań 1:0 (1:0) 
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3 kol. 13/14 sierpnia: 
Łucznik Strzelce – Sparta Szamotuły 0:2 (0:0) 
SHR Wojcieszyce – Stoczniowiec Barlinek 0:1 (0:1) 
Celuloza Kostrzyn – Flota Świnoujście 1:1 (1:0) 
Pogoń Świebodzin – Błękitni Stargard 0:0 
Arkonia Szczecin – Lechia Zielona Góra 1:1 (1:0) 
Warta Poznań – Lubuszanin Drezdenko 1:2 (1:1) 
Mieszko Gniezno – Stal Stocznia Szczecin 1:1 (0:1) 
 

16 kol. 8/9 kwietnia: 
Sparta Szamotuły – Łucznik Strzelce 1:1 (1:1) 
Stoczniowiec Barlinek – SHR Wojcieszyce 2:0 (0:0) 
Flota Świnoujście – Celuloza Kostrzyn 3:0 (1:0) 
Błękitni Stargard – Pogoń Świebodzin 3:0 (1:0) 
Lechia Zielona Góra – Arkonia Szczecin 3:1 (2:0) 
Lubuszanin Drezdenko – Warta Poznań 0:3 (0:1) 
Stal Stocznia Szczecin – Mieszko Gniezno 2:0 (0:0) 
 

4 kol. 20/21 sierpnia: 
Lechia Zielona Góra – Warta Poznań 1:0 (0:0) (stadion 

Promienia Żary) 
Łucznik Strzelce – Mieszko Gniezno 0:1 (0:0) 
Stoczniowiec Barlinek – Arkonia Szczecin 3:0 (1:0) 
Sparta Szamotuły – Lubuszanin Drezdenko 1:0 (1:0) 
Flota Świnoujście – SHR Wojcieszyce 3:0 (0:0) 
Błękitni Stargard – Celuloza Kostrzyn 1:0 (1:0) 
Stal Stocznia Szczecin – Pogoń Świebodzin 4:0 (3:0) 
 

17 kol. 15/16 kwietnia: 
Warta Poznań – Lechia Zielona Góra 0:0 
Mieszko Gniezno – Łucznik Strzelce 1:0 (1:0) 
Arkonia Szczecin – Stoczniowiec Barlinek 0:3 (0:2) 
Lubuszanin Drezdenko – Sparta Szamotuły 0:0 
SHR Wojcieszyce – Flota Świnoujście 2:1 (1:1) 
Celuloza Kostrzyn – Błękitni Stargard 2:0 (0:0) 
Pogoń Świebodzin - Stal Stocznia Szczecin 0:1 (0:0) 
 

5 kol. 27/28 sierpnia: 
SHR Wojcieszyce – Błękitni Stargard 5:1 (0:1) 
Lubuszanin Drezdenko – Lechia Zielona Góra 1:1 (1:1) 
Celuloza Kostrzyn – Stal Stocznia Szczecin 0:1 (0:0) 
Pogoń Świebodzin-Łucznik Strzelce 2:1 (1:0) 
Warta Poznań – Stoczniowiec Barlinek 1:1 (0:0) 
Arkonia Szczecin – Flota Świnoujście 2:2 (1:0) 
Mieszko Gniezno – Sparta Szamotuły 2:0 (1:0) 
 

18 kol. 22/23 kwietnia: 
Błękitni Stargard – SHR Wojcieszyce 1:0 (0:0) 
Lechia Zielona Góra – Lubuszanin Drezdenko 2:0 (1:0) 
Stal Stocznia Szczecin – Celuloza Kostrzyn 0:0 
Łucznik Strzelce – Pogoń Świebodzin 1:0 (0:0) 
Stoczniowiec Barlinek – Warta Poznań 0:0 
Flota Świnoujście – Arkonia Szczecin 3:0 (2:0) 
Sparta Szamotuły – Mieszko Gniezno 1:0 (0:0) 
 

6 kol. 3/4 września: 
Stoczniowiec Barlinek – Lubuszanin Drezdenko 0:0 
Łucznik Strzelce – Celuloza Kostrzyn 1:1 (1:1) 
Sparta Szamotuły – Lechia Zielona Góra 0:0 
Mieszko Gniezno – Pogoń Świebodzin 2:0 (1:0) 
Stal Stocznia Szczecin – SHR Wojcieszyce 1:0 (0:0) 
Flota Świnoujście – Warta Poznań 2:0 (0:0) 
Błękitni Stargard – Arkonia Szczecin 1:0 (0:0) 
 

19 kol. 29/30 kwietnia: 
Lubuszanin Drezdenko – Stoczniowiec Barlinek  

2:1 (0:1) 
Celuloza Kostrzyn – Łucznik Strzelce 2:0 (1:0) 
Lechia Zielona Góra – Sparta Szamotuły 1:0 (1:0) 
Pogoń Świebodzin – Mieszko Gniezno 2:1 (1:1) 
SHR Wojcieszyce – Stal Stocznia Szczecin 2:1 (0:0) 
Warta Poznań – Flota Świnoujście 1:0 (1:0) 
Arkonia Szczecin – Błękitni Stargard 1:3 (0:2) 
 

7 kol. 10/11 września: 
Lechia Zielona Góra – Stoczniowiec Barlinek 1:0 (0:0) 

(stadion Promienia Żary) 
Pogoń Świebodzin – Sparta Szamotuły 2:1 (1:0) 
SHR Wojcieszyce – Łucznik Strzelce 1:5 (1:2) 
Celuloza Kostrzyn – Mieszko Gniezno 2:0 (0:0) 
Lubuszanin Drezdenko – Flota Świnoujście 0:0 
Arkonia Szczecin – Stal Stocznia Szczecin 1:1 (1:1) 
Warta Poznań – Błękitni Stargard 0:0 
 

20 kol. 6/7 maja: 
Stoczniowiec Barlinek – Lechia Zielona Góra 2:1 (0:1) 
Sparta Szamotuły – Pogoń Świebodzin 2:2 (1:0) 
Łucznik Strzelce – SHR Wojcieszyce 0:3 (0:1) 
Mieszko Gniezno – Celuloza Kostrzyn 0:0 
Flota Świnoujście – Lubuszanin Drezdenko 0:1 (0:1) 
Stal Stocznia Szczecin – Arkonia Szczecin 2:0 (2:0) 
Błękitni Stargard – Warta Poznań 1:0 (0:0) 
 

8 kol. 21 września (środa): 
Łucznik Strzelce – Arkonia Szczecin 3:1 (2:1) 
Pogoń Świebodzin – Celuloza Kostrzyn 0:2 (0:2) 
Sparta Szamotuły – Stoczniowiec Barlinek 2:0 (0:0) 
Flota Świnoujście – Lechia Zielona Góra 0:0 
Błękitni Stargard – Lubuszanin Drezdenko 1:0 (0:0) 
Mieszko Gniezno – SHR Wojcieszyce 0:0 
Stal Stocznia Szczecin – Warta Poznań 0:0 
 

21 kol. 13/14 maja: 
Arkonia Szczecin – Łucznik Strzelce 2:1 (2:1) 
Celuloza Kostrzyn – Pogoń Świebodzin 3:0 (2:0) 
Stoczniowiec Barlinek – Sparta Szamotuły 4:0 (3:0) 
Lechia Zielona Góra – Flota Świnoujście 1:0 (1:0) 
Lubuszanin Drezdenko – Błękitni Stargard 1:0 (1:0) 
SHR Wojcieszyce – Mieszko Gniezno 1:1 (1:1) 
Warta Poznań – Stal Stocznia Szczecin 1:0 (0:0) 
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9 kol. 24/25 września: 
SHR Wojcieszyce – Pogoń Świebodzin 2:0 (1:0) 
Lechia Zielona Góra – Błękitni Stargard 1:0 (0:0) 

(stadion Promienia Żary) 
Celuloza Kostrzyn – Sparta Szamotuły 2:0 (0:0) 
Lubuszanin Drezdenko – Stal Stocznia Szczecin 0:2 

(0:2) 
Stoczniowiec Barlinek – Flota Świnoujście 0:3 (0:0) 
Warta Poznań – Łucznik Strzelce 3:1 (1:1) 
Arkonia Szczecin – Mieszko Gniezno 1:1 (1:0) 
 

22 kol. 20/21 maja: 
Pogoń Świebodzin-SHR Wojcieszyce 0:1 (0:1) 
Błękitni Stargard – Lechia Zielona Góra 4:0 (1:0) 
Sparta Szamotuły – Celuloza Kostrzyn 2:0 (0:0) 
Stal Stocznia Szczecin – Lubuszanin Drezdenko 2:1 

(0:0) 
Flota Świnoujście – Stoczniowiec Barlinek 2:0 (1:0) 
Łucznik Strzelce – Warta Poznań 0:0 
Mieszko Gniezno – Arkonia Szczecin 3:1 (1:0) 
 

10 kol. 1/2 października: 
Łucznik Strzelce – Lubuszanin Drezdenko 0:1 (0:0) 
Pogoń Świebodzin-Arkonia Szczecin 0:2 (0:0) 
Celuloza Kostrzyn – SHR Wojcieszyce 1:1 (1:0) 
Stal Stocznia Szczecin – Lechia Zielona Góra 1:0 (0:0) 
Błękitni Stargard – Stoczniowiec Barlinek 0:0 
Sparta Szamotuły – Flota Świnoujście 3:4 (2:1) 
Mieszko Gniezno – Warta Poznań 0:1 (0:1) 
 

23 kol. 27/28 maja: 
Lubuszanin Drezdenko – Łucznik Strzelce 5:2 (0:1) 
Arkonia Szczecin – Pogoń Świebodzin 1:2 (1:1) 
SHR Wojcieszyce – Celuloza Kostrzyn 2:0 (1:0) 
Lechia Zielona Góra – Stal Stocznia Szczecin 2:2 (1:1) 
Stoczniowiec Barlinek – Błękitni Stargard 1:3 (0:1) 
Flota Świnoujście – Sparta Szamotuły 4:0 (1:0) 
Warta Poznań – Mieszko Gniezno 1:2 (0:1) 
 

11 kol. 8/9 października: 
SHR Wojcieszyce – Sparta Szamotuły 1:0 (0:0) 
Stoczniowiec Barlinek – Stal Stocznia Szczecin  

1:1 (0:1) 
Lechia Zielona Góra – Łucznik Strzelce 2:0 (0:0) 

(stadion Promienia Żary) 
Lubuszanin Drezdenko – Mieszko Gniezno 0:0 
Arkonia Szczecin – Celuloza Kostrzyn 2:3 (0:2) 
Flota Świnoujście – Błękitni Stargard 2:0 (0:0) 
Warta Poznań – Pogoń Świebodzin 4:1 (1:0) 
 

24 kol. 3 czerwca (sobota): 
Sparta Szamotuły – SHR Wojcieszyce 0:1 (0:0) 

(awansem 31.5.) 
Stal Stocznia Szczecin – Stoczniowiec Barlinek  

1:0 (0:0) 
Łucznik Strzelce – Lechia Zielona Góra 0:3 (0:2) 
Mieszko Gniezno – Lubuszanin Drezdenko 0:0 
Celuloza Kostrzyn – Arkonia Szczecin 3:0 (2:0) 
Błękitni Stargard – Flota Świnoujście 1:2 (1:1) 
Pogoń Świebodzin – Warta Poznań 0:2 (0:0) 
 

12 kol. 15/16 października: 
SHR Wojcieszyce – Arkonia Szczecin 3:0 (2:0) 
Pogoń Świebodzin-Lubuszanin Drezdenko 1:0 (0:0) 
Łucznik Strzelce – Stoczniowiec Barlinek 1:2 (0:1) 
Celuloza Kostrzyn – Warta Poznań 0:0 
Mieszko Gniezno – Lechia Zielona Góra 1:1 (1:1) 
Stal Stocznia Szczecin – Flota Świnoujście 3:1 (2:1) 
Sparta Szamotuły – Błękitni Stargard 1:2 (1:1) 
 

25 kol. 11 czerwca (niedziela godz. 17.00): 
Arkonia Szczecin – SHR Wojcieszyce 1:2 (0:1) 
Lubuszanin Drezdenko – Pogoń Świebodzin 0:0 
Stoczniowiec Barlinek – Łucznik Strzelce 5:0 (1:0) 
Warta Poznań – Celuloza Kostrzyn 0:1 (0:1) 
Lechia Zielona Góra – Mieszko Gniezno 1:1 (0:1) 
Flota Świnoujście – Stal Stocznia Szczecin 1:1 (0:0) 
Błękitni Stargard – Sparta Szamotuły 3:0 (2:0) 
 

13 kol. 22/23 października: 
Lechia Zielona Góra – Pogoń Świebodzin 5:0 (1:0) 

(stadion Promienia Żary) 
Lubuszanin Drezdenko – Celuloza Kostrzyn 0:1 (0:0) 
Stoczniowiec Barlinek – Mieszko Gniezno 2:0 (1:0) 
Warta Poznań – SHR Wojcieszyce 2:2 (2:0) 
Flota Świnoujście – Łucznik Strzelce 1:0 (0:0) 
Błękitni Stargard – Stal Stocznia Szczecin 2:1 (0:1) 
Arkonia Szczecin – Sparta Szamotuły 1:1 (1:0) 
 

26 kol. 17 czerwca (sobota godz. 17.00): 
Pogoń Świebodzin-Lechia Zielona Góra 1:1 (0:1) 
Celuloza Kostrzyn – Lubuszanin Drezdenko 3:0 (2:0) 
Mieszko Gniezno – Stoczniowiec Barlinek 3:0 (1:0) 
SHR Wojcieszyce – Warta Poznań 0:2 (0:1) 
Łucznik Strzelce – Flota Świnoujście 1:0 (0:0) 
Stal Stocznia Szczecin – Błękitni Stargard 0:0 
Sparta Szamotuły – Arkonia Szczecin 2:0 (2:0) 
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 1988/89 – III liga grupa I  m pkt + - = Z R P Za 3 Za -1 

1 Stal Stocznia Szczecin S 26 38 38 14 24 13 10 3 2 0 

2 Błękitni Stargard Szczeciński  26 37 39 22 17 14 5 7 5 1 

3 Flota Świnoujście  26 35 41 22 19 12 5 9 6 0 

4 Celuloza Kostrzyn nad Odrą  26 34 34 20 14 12 7 7 4 1 

5 Lechia Zielona Góra  26 34 36 23 13 12 10 4 2 2 

6 Stoczniowiec Barlinek  26 32 35 25 10 12 6 8 4 2 

7 Warta Poznań   26 29 24 18 6 10 8 8 2 1 

8 SHR Wojcieszyce  26 29 31 28 3 11 6 9 3 2 

9 Mieszko Gniezno B 26 28 25 24 1 9 10 7 1 1 

10 Lubuszanin Drezdenko   26 23 16 22 -6 7 10 9 1 2 

11 Sparta Szamotuły  26 16 21 39 -18 7 6 13 0 4 

12 Pogoń Świebodzin B 26 11 18 48 -30 6 5 15 0 6 

13 Łucznik Strzelce Krajeńskie B 26 10 21 47 -26 5 4 17 1 5 

14 Arkonia Szczecin B 26 8 22 49 -27 3 6 17 1 5 
   364 364 401 401 0 133 98 133 32 32 

O kolejności w tabeli w przypadku równej liczby punktów decydowała różnica bramek. 

 

 1988/89 – III liga grupa I 1 2 3 4 5 6 7 8 9 10 11 12 13 14 

1 Stal Stocznia Szczecin  0:0 3:1 0:0 1:0 1:0 0:0 1:0 2:0 2:1 7:0 4:0 2:0 2:0 

2 Błękitni Stargard Szczeciński 2:1  1:2 1:0 4:0 0:0 1:0 1:0 5:1 1:0 3:0 3:0 5:1 1:0 

3 Flota Świnoujście 1:1 2:0  3:0 0:0 2:0 2:0 3:0 1:2 0:1 4:0 1:2 1:0 3:0 

4 Celuloza Kostrzyn nad Odrą 0:1 2:0 1:1  4:1 0:1 0:0 1:1 2:0 3:0 2:0 3:0 2:0 3:0 

5 Lechia Zielona Góra 2:2 1:0 1:0 2:2  1:0 1:0 4:2 1:1 2:0 1:0 5:0 2:0 3:1 

6 Stoczniowiec Barlinek 1:1 1:3 0:3 2:1 2:1  0:0 2:0 2:0 0:0 4:0 2:2 5:0 3:0 

7 Warta Poznań  1:0 0:0 1:0 0:1 0:0 1:1  2:2 1:2 1:2 1:0 4:1 3:1 0:3 

8 SHR Wojcieszyce 2:1 5:1 2:1 2:0 0:1 0:1 0:2  1:1 0:0 1:0 2:0 1:5 3:0 

9 Mieszko Gniezno 1:1 1:1 1:0 0:0 1:1 3:0 0:1 0:0  0:0 2:0 2:0 1:0 3:1 

10 Lubuszanin Drezdenko  0:2 1:0 0:0 0:1 1:1 2:1 0:3 0:0 0:0  0:0 0:0 5:2 2:1 

11 Sparta Szamotuły 1:1 1:2 3:4 2:0 0:0 2:0 1:0 0:1 1:0 1:0  2:2 1:1 2:0 

12 Pogoń Świebodzin 0:1 0:0 0:4 0:2 1:1 1:2 0:2 0:1 2:1 1:0 2:1  2:1 0:2 

13 Łucznik Strzelce Krajeńskie 0:0 2:1 1:0 1:1 0:3 1:2 0:0 0:3 0:1 0:1 0:2 1:0  3:1 

14 Arkonia Szczecin 1:1 1:3 2:2 2:3 1:1 0:3 0:1 1:2 1:1 0:0 1:1 1:2 2:1  

  jesień wiosna lato zaległe z jes. 
aw. 

z wiosny 
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Sylwester Kielar 

1988/89 – III liga grupa II 
 

Punktacja: 

• zwycięstwo różnicą trzech bramek i wyższą – 3 pkt 

• zwycięstwo różnicą dwóch bramek – 2 pkt 

• remis – 1 pkt 

• porażka różnicą dwóch bramek – 0 pkt 

• porażka różnicą dwóch bramek i wyższą – pkt minusowy 

O kolejności w tabeli w przypadku równej liczby punktów decydowała różnica zdobytych bramek. 

Spadkowicze: 

• Stoczniowiec Gdańsk 

Awans: 

• Darłovia Darłowo 

• Stomil Grudziądz 

• Wda Świecie 

• Wierzyca Starogard Gdański 

 

1 kol. 30/31 lipca:  
Wierzyca Starogard – Chemik Bydgoszcz 1:0 (0:0) 
Elana Toruń – Stoczniowiec Gdańsk 0:0 
Stomil Grudziądz – Wisła Tczew 0:2 (0:1) 
Brda Bydgoszcz – Goplania Inowrocław 1:2 (0:1) 
Wda Świecie – Jantar Ustka 2:0 (0:0) 
Darłovia Darłowo – Gryf Słupsk 0:0 
Polonia Bydgoszcz – Orzeł Wałcz 4:0 (2:0) (przeł. na 

10.08.) 
 

14 kol. 25 marca (sobota):  
Goplania Inowrocław – Brda Bydgoszcz 0:0 
Stoczniowiec Gdańsk – Elana Toruń 0:1 (0:1) 
Wisła Tczew – Stomil Grudziądz 1:0 (0:0) 
Chemik Bydgoszcz – Wierzyca Starogard 2:1 (1:0) 
Orzeł Wałcz – Polonia Bydgoszcz 0:0 
Jantar Ustka – Wda Świecie 0:1 (0:0) 
Gryf Słupsk – Darłovia Darłowo 3:0 (2:0) 
 

2 kol. 6/7 sierpnia:  
Stoczniowiec Gdańsk – Brda Bydgoszcz 4:1 (3:1) 
Wisła Tczew – Polonia Bydgoszcz 0:1 (0:1) 
Goplania Inowrocław – Wierzyca Starogard 2:2 (1:0) 
Gryf Słupsk – Elana Toruń 2:1 (1:1) 
Jantar Ustka – Darłovia Darłowo 0:0 
Orzeł Wałcz – Wda Świecie 0:2 (0:0) 
Chemik Bydgoszcz – Stomil Grudziądz 2:0 (1:0) 
 
 
 
 
 

15 kol. 1/2 kwietnia:  
Wierzyca Starogard – Goplania Inowrocław 2:1 (1:0) 
Elana Toruń – Gryf Słupsk 1:0 (0:0) 
Darłovia Darłowo – Jantar Ustka 0:2 (0:0) 
Wda Świecie – Orzeł Wałcz 0:0 
Stomil Grudziądz – Chemik Bydgoszcz 1:1 (0:1) 
Polonia Bydgoszcz – Wisła Tczew 2:3 (1:1) 
Brda Bydgoszcz – Stoczniowiec Gdańsk 0:0 
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3 kol. 13/14 sierpnia:  
Wda Świecie – Wisła Tczew 3:3 (1:2) 
Stomil Grudziądz – Wierzyca Starogard 4:1 (1:0) 
Goplania Inowrocław – Stoczniowiec Gdańsk 0:0 
Polonia Bydgoszcz – Chemik Bydgoszcz 2:0 (1:0) 
Darłovia Darłowo – Orzeł Wałcz 1:0 (1:0) 
Elana Toruń – Jantar Ustka 1:0 (1:0) 
Brda Bydgoszcz – Gryf Słupsk 0:0 
 

16 kol. 8/9 kwietnia: 
Stoczniowiec Gdańsk – Goplania Inowrocław 3:1 (2:1) 
Wisła Tczew – Wda Świecie 1:0 (1:0) 
Chemik Bydgoszcz – Polonia Bydgoszcz 1:1 (1:0) 
Orzeł Wałcz – Darłovia Darłowo 2:2 (0:1) 
Jantar Ustka – Elana Toruń 0:0 
Gryf Słupsk – Brda Bydgoszcz 1:2 (0:2) 
Wierzyca Starogard – Stomil Grudziądz 1:1 (0:0) 
 

4 kol. 20/21 sierpnia:  
Wisła Tczew – Darłovia Darłowo 3:0 (1:0) 
Wierzyca Starogard – Stoczniowiec Gdańsk 2:2 (2:2) 
Gryf Słupsk – Goplania Inowrocław 3:1 (1:1) 
Orzeł Wałcz – Elana Toruń 0:2 (0:0) 
Chemik Bydgoszcz – Wda Świecie 0:0 
Stomil Grudziądz – Polonia Bydgoszcz 0:0 
Jantar Ustka – Brda Bydgoszcz 2:0 (0:0) 
 

17 kol. 15/16 kwietnia:  
Goplania Inowrocław – Gryf Słupsk 2:1 (1:1) 
Brda Bydgoszcz – Jantar Ustka 2:1 (0:1) 
Elana Toruń – Orzeł Wałcz 1:0 (1:0) 
Wda Świecie – Chemik Bydgoszcz 0:1 (0:0) 
Darłovia Darłowo – Wisła Tczew 0:2 (0:0) 
Stoczniowiec Gdańsk – Wierzyca Starogard 2:0 (1:0) 
Polonia Bydgoszcz – Stomil Grudziądz 2:0 (1:0) 
 

5 kol. 27/28 sierpnia:  
Stoczniowiec Gdańsk – Gryf Słupsk 1:0 (1:0) 
Polonia Bydgoszcz – Wierzyca Starogard 2:0 (0:0) 
Wda Świecie – Stomil Grudziądz 1:3 (0:1) 
Darłovia Darłowo – Chemik Bydgoszcz 2:3 (1:1) 
Elana Toruń – Wisła Tczew 2:1 (1:0) 
Brda Bydgoszcz – Orzeł Wałcz 2:0 (0:0) 
Goplania Inowrocław – Jantar Ustka 3:0 (3:0) 
 

18 kol. 22/23 kwietnia:  
Wierzyca Starogard – Polonia Bydgoszcz 0:0 
Wisła Tczew – Elana Toruń 1:1 (1:1) 
Gryf Słupsk – Stoczniowiec Gdańsk 3:1 (1:0) 
Stomil Grudziądz – Wda Świecie 2:1 (1:1) 
Chemik Bydgoszcz – Darłovia Darłowo 1:0 (1:0) 
Orzeł Wałcz – Brda Bydgoszcz 2:0 (1:0) 
Jantar Ustka – Goplania Inowrocław 0:1 (0:0) 
 

6 kol. 3/4 września:  
Wisła Tczew – Brda Bydgoszcz 2:2 (2:1) 
Wierzyca Starogard – Gryf Słupsk 1:2 (0:1) 
Jantar Ustka – Stoczniowiec Gdańsk 0:0 
Orzeł Wałcz – Goplania Inowrocław 2:3 (1:2) 
Chemik Bydgoszcz – Elana Toruń 1:1 (1:1) 
Stomil Grudziądz – Darłovia Darłowo 1:1 (0:0) 
Polonia Bydgoszcz – Wda Świecie 1:0 (1:0) 
 

19 kol. 29/30 kwietnia: 
Stoczniowiec Gdańsk – Jantar Ustka 1:0 (1:0) 
Brda Bydgoszcz – Wisła Tczew 0:2 (0:1) 
Gryf Słupsk – Wierzyca Starogard 2:0 (0:0) 
Darłovia Darłowo – Stomil Grudziądz 2:0 (1:0) 
Wda Świecie – Polonia Bydgoszcz 2:2 (1:2) 
Goplania Inowrocław – Orzeł Wałcz 0:0 
Elana Toruń – Chemik Bydgoszcz 1:0 (0:0) 
 

7 kol. 10/11 września:  
Stoczniowiec Gdańsk – Orzeł Wałcz 0:0 
Goplania Inowrocław – Wisła Tczew 4:1 (2:0) 
Wda Świecie – Wierzyca Starogard 0:0 
Darłovia Darłowo – Polonia Bydgoszcz 2:1 (0:0) 
Elana Toruń – Stomil Grudziądz 1:0 (1:0) 
Brda Bydgoszcz – Chemik Bydgoszcz 1:3 (1:1) 
Gryf Słupsk – Jantar Ustka 0:0 
 

20 kol. 6/7 maja:  
Wisła Tczew – Goplania Inowrocław 0:0 
Wierzyca Starogard – Wda Świecie 0:1 (0:0) 
Orzeł Wałcz – Stoczniowiec Gdańsk 0:0 
Polonia Bydgoszcz – Darłovia Darłowo 3:0 (2:0) 
Stomil Grudziądz – Elana Toruń 1:1 (0:1) 
Chemik Bydgoszcz – Brda Bydgoszcz 2:1 (0:0) 
Jantar Ustka – Gryf Słupsk 1:0 (1:0) 
 

8 kol. 21 września (środa):  
Wierzyca Starogard – Jantar Ustka 2:0 (1:0) 
Wisła Tczew – Stoczniowiec Gdańsk 1:0 (1:0) 
Orzeł Wałcz – Gryf Słupsk 1:1 (0:1) 
Chemik Bydgoszcz – Goplania Inowrocław 2:0 (0:0) 
Stomil Grudziądz – Brda Bydgoszcz 2:2 (1:0) 
Polonia Bydgoszcz – Elana Toruń 0:0 
Wda Świecie – Darłovia Darłowo 0:0 
 
 
 
 

21 kol. 13/14 maja:  
Stoczniowiec Gdańsk – Wisła Tczew 3:0 (1:0) 
Jantar Ustka – Wierzyca Starogard 1:0 (1:0) 
Gryf Słupsk – Orzeł Wałcz 5:0 (2:0) 
Goplania Inowrocław – Chemik Bydgoszcz 1:3 (1:2) 
Brda Bydgoszcz – Stomil Grudziądz 0:0 
Elana Toruń – Polonia Bydgoszcz 2:1 (2:0) 
Darłovia Darłowo – Wda Świecie 1:1 (0:0) 
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9 kol. 24/25 września:  
Stoczniowiec Gdańsk – Chemik Bydgoszcz 1:0 (1:0) 
Darłovia Darłowo – Wierzyca Starogard 3:1 (2:0) 
Gryf Słupsk – Wisła Tczew 0:0 
Elana Toruń – Wda Świecie 2:2 (1:1) 
Brda Bydgoszcz – Polonia Bydgoszcz 0:1 (0:1) 
Goplania Inowrocław – Stomil Grudziądz 1:1 (1:0) 
Jantar Ustka – Orzeł Wałcz 0:0  
 

22 kol. 20/21 maja:  
Wisła Tczew – Gryf Słupsk 4:3 (1:1) 
Wierzyca Starogard – Darłovia Darłowo 3:0 (2:0) 
Chemik Bydgoszcz – Stoczniowiec Gdańsk 0:1 (0:1) 
Wda Świecie – Elana Toruń 2:3 (1:0) 
Polonia Bydgoszcz – Brda Bydgoszcz 2:1 (1:1) 
Stomil Grudziądz – Goplania Inowrocław 0:0 
Orzeł Wałcz – Jantar Ustka 3:0 (0:0) 
 

10 kol. 1/2 października:  
Wisła Tczew – Jantar Ustka 1:0 (0:0) 
Wierzyca Starogard – Orzeł Wałcz 2:0 (1:0) 
Stomil Grudziądz – Stoczniowiec Gdańsk 0:4 (0:4) 
Chemik Bydgoszcz – Gryf Słupsk 2:0 (1:0) 
Polonia Bydgoszcz – Goplania Inowrocław 3:0 (1:0) 
Wda Świecie – Brda Bydgoszcz 2:4 (0:1) 
Darłovia Darłowo – Elana Toruń 4:3 (3:2) 
 

23 kol. 27/28 maja:  
Stoczniowiec Gdańsk – Stomil Grudziądz 4:0 (1:0) 
Jantar Ustka – Wisła Tczew 1:1 (0:0) 
Orzeł Wałcz – Wierzyca Starogard 1:0 (1:0) 
Gryf Słupsk – Chemik Bydgoszcz 3:1 (3:0) 
Goplania Inowrocław – Polonia Bydgoszcz 2:3 (2:0) 
Brda Bydgoszcz – Wda Świecie 0:1 (0:1) 
Elana Toruń – Darłovia Darłowo 5:1 (2:1) 
 

11 kol. 8/9 października:  
Stoczniowiec Gdańsk – Polonia Bydgoszcz 1:0 (1:0) 
Elana Toruń – Wierzyca Starogard 2:0 (0:0) 
Brda Bydgoszcz – Darłovia Darłowo 2:1 (1:1)  
Goplania Inowrocław – Wda Świecie 1:0 (0:0) 
Gryf Słupsk – Stomil Grudziądz 2:1 (1:0) 
Jantar Ustka – Chemik Bydgoszcz 0:0 
Orzeł Wałcz – Wisła Tczew 2:1 (1:1) 
 

24 kol. 3 czerwca (sobota):  
Wisła Tczew – Orzeł Wałcz 3:2 (1:2) 
Wierzyca Starogard – Elana Toruń 0:1 (0:0) 
Polonia Bydgoszcz – Stoczniowiec Gdańsk 1:0 (1:0) 
Darłovia Darłowo – Brda Bydgoszcz 4:2 (3:1) 
Wda Świecie – Goplania Inowrocław 2:2 (2:1) 
Stomil Grudziądz – Gryf Słupsk 0:3 (0:1) 
Chemik Bydgoszcz – Jantar Ustka 2:0 (2:0) 
 

12 kol. 15/16 października:  
Wierzyca Starogard – Wisła Tczew 1:0 (1:0) 
Chemik Bydgoszcz – Orzeł Wałcz 2:2 (1:1) 
Stomil Grudziądz – Jantar Ustka 0:0 
Polonia Bydgoszcz – Gryf Słupsk 2:2 (0:2) 
Wda Świecie – Stoczniowiec Gdańsk 2:2 (1:1)  
Darłovia Darłowo – Goplania Inowrocław 1:1 (0:1) 
Elana Toruń – Brda Bydgoszcz 0:0 
 

25 kol. 11 czerwca (niedziela godz. 17.00):  
Stoczniowiec Gdańsk – Wda Świecie 2:2 (2:0) 
Wisła Tczew – Wierzyca Starogard 3:0 (2:0) 
Orzeł Wałcz – Chemik Bydgoszcz 3:2 (1:2) 
Jantar Ustka – Stomil Grudziądz 3:0 (2:0) 
Gryf Słupsk – Polonia Bydgoszcz 0:0 
Goplania Inowrocław – Darłovia Darłowo 2:2 (0:0) 
Brda Bydgoszcz – Elana Toruń 0:3 (0:2) 
 

13 kol. 22/23 października:  
Stoczniowiec Gdańsk – Darłovia Darłowo 5:2 (1:0) 
Wisła Tczew – Chemik Bydgoszcz 0:0 
Brda Bydgoszcz – Wierzyca Starogard 2:0 (2:0) 
Goplania Inowrocław – Elana Toruń 1:2 (1:1) 
Gryf Słupsk – Wda Świecie 0:0 
Jantar Ustka – Polonia Bydgoszcz 0:1 (0:0) 
Orzeł Wałcz – Stomil Grudziądz 1:0 (1:0) 
 

26 kol. 17 czerwca (sobota godz. 17.00):  
Wierzyca Starogard – Brda Bydgoszcz 5:0 (3:0) 
Chemik Bydgoszcz – Wisła Tczew 0:1 (0:0) 
Darłovia Darłowo – Stoczniowiec Gdańsk 2:5 (0:1) 
Elana Toruń – Goplania Inowrocław 4:0 (0:0) 
Wda Świecie – Gryf Słupsk 1:0 (0:0) 
Polonia Bydgoszcz – Jantar Ustka 4:0 (1:0) 
Stomil Grudziądz – Orzeł Wałcz 0:1 (0:0) 
 

Źródło: "Dziennik Bałtycki" i "Głos Pomorza" 1988 i 1989 rok. 
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 1988/89 – III liga grupa II  m pkt + - = Z R P Za 3 Za -1 

1 Elana Toruń  26 43 41 17 24 16 8 2 3 0 

2 Stoczniowiec Gdańsk S 26 41 42 18 24 13 9 4 6 0 

3 Polonia Bydgoszcz  26 40 39 16 23 14 8 4 4 0 

4 Wisła Tczew  26 33 37 27 10 13 7 6 2 2 

5 Gryf Słupsk  26 31 36 23 13 10 8 8 3 0 

6 Chemik Bydgoszcz  26 29 31 24 7 11 7 8 0 0 

7 Wda Świecie B 26 24 28 30 -2 6 12 8 0 0 

8 Goplania Inowrocław  26 24 31 38 -7 7 10 9 2 2 

9 Orzeł Wałcz  26 22 22 33 -11 7 9 10 1 2 

10 Wierzyca Starogard Gdański B 26 19 25 34 -9 7 5 14 2 2 

11 Jantar Ustka  26 16 11 25 -14 5 8 13 1 3 

12 Brda Bydgoszcz  26 16 25 42 -17 6 7 13 0 3 

13 Darłovia Darłowo B 26 13 31 51 -20 6 8 12 0 7 

14 Stomil Grudziądz B 26 13 17 38 -21 3 10 13 1 4 
   364 364 416 416 0 124 116 124 25 25 

O kolejności w tabeli w przypadku równej liczby punktów decydowała różnica bramek. 
 

 1988/89 – III liga grupa II 1 2 3 4 5 6 7 8 9 10 11 12 13 14 

1 Elana Toruń  0:0 2:1 2:1 1:0 1:0 2:2 4:0 1:0 2:0 1:0 0:0 5:1 1:0 

2 Stoczniowiec Gdańsk 0:1  1:0 3:0 1:0 1:0 2:2 3:1 0:0 2:0 1:0 4:1 5:2 4:0 

3 Polonia Bydgoszcz 0:0 1:0  2:3 2:2 2:0 1:0 3:0 4:0 2:0 4:0 2:1 3:0 2:0 

4 Wisła Tczew 1:1 1:0 0:1  4:3 0:0 1:0 0:0 3:2 3:0 1:0 2:2 3:0 1:0 

5 Gryf Słupsk 2:1 3:1 0:0 0:0  3:1 0:0 3:1 5:0 2:0 0:0 1:2 3:0 2:1 

6 Chemik Bydgoszcz 1:1 0:1 1:1 0:1 2:0  0:0 2:0 2:2 2:1 2:0 2:1 1:0 2:0 

7 Wda Świecie 2:3 2:2 2:2 3:3 1:0 0:1  2:2 0:0 0:0 2:0 2:4 0:0 1:3 

8 Goplania Inowrocław 1:2 0:0 2:3 4:1 2:1 1:3 1:0  0:0 2:2 3:0 0:0 2:2 1:1 

9 Orzeł Wałcz 0:2 0:0 0:0 2:1 1:1 3:2 0:2 2:3  1:0 3:0 2:0 2:2 1:0 

10 Wierzyca Starogard Gdański 0:1 2:2 0:0 1:0 1:2 1:0 0:1 2:1 2:0  2:0 5:0 3:0 1:1 

11 Jantar Ustka 0:0 0:0 0:1 1:1 1:0 0:0 0:1 0:1 0:0 1:0  2:0 0:0 3:0 

12 Brda Bydgoszcz 0:3 0:0 0:1 0:2 0:0 1:3 0:1 1:2 2:0 2:0 2:1  2:1 0:0 

13 Darłovia Darłowo 4:3 2:5 2:1 0:2 0:0 2:3 1:1 1:1 1:0 3:1 0:2 4:2  2:0 

14 Stomil Grudziądz 1:1 0:4 0:0 0:2 0:3 1:1 2:1 0:0 0:1 4:1 0:0 2:2 1:1  

  jesień wiosna lato zaległe z jes. 
aw. 

z wiosny 

 

  



Biuletyn Ogólnopolskiego Stowarzyszenia Historyków i Statystyków Piłki Nożnej 

Korner nr 7 15 
 

Jerzy Miatkowski 

Koszaliński OZPN 1963/64 
 

1963/64 
 
 

Ponad pięćdziesięciu działaczy wzięło udział w dorocznym zebraniu sprawozdawczym koszalińskiego 

okręgu PZPN, które odbyło się w gmachu Miejskiej Rady Narodowej w Koszalinie 2 lutego 1964 roku. 

Sprawozdania wygłoszonego przez prezesa związku R. Markiewicza wysłuchali także przedstawiciele 

PZPN z Warszawy – S. Krawczyk i J. Mucha1. Potem uczestnicy spotkania wzięli udział w dyskusji, 

w której uwagę zwracali na pracę szkoleniową w klubach, bowiem praca z młodzieżą, należyta opieka 

nad trampkarzami i juniorami może przynieść pożądane efekty. W obradach dominowały sprawy 

młodego narybku piłkarskiego oraz szkolenia kadry trenersko-instruktorskiej2. Rzeczywiście, 

w działalności okręgu widać było wyraźnie nacisk na te dwa zagadnienia. Powstała kolejna szkółka 

piłkarska, tym razem w Kołobrzegu3. Pierwsza w województwie, działająca w Słupsku, odnosiła już 

znaczące sukcesy. Popularne „Cieśliki” zdobyły mistrzostwo okręgu w kategorii juniorów i zagrały 

w ćwierćfinale mistrzostw Polski, zajmując w swojej grupie trzecie miejsce. Zespół był zapraszany do 

udziału w różnych turniejach, w których prezentował się całkiem nieźle. Na przykład w rozegranym na 

przełomie kwietnia i maja turnieju w Gliwicach, z udziałem Odry Opole, Siemianowiczanki, GKS 

Gliwice, Piasta Gliwice i Wisły Kraków, „Cieśliki” zajęły trzecie miejsce, pokonując między innymi zespół 

krakowski 3:14. W województwie juniorzy rozgrywali mistrzostwa w lidze okręgowej (dwie grupy, 

szesnaście zespołów) oraz w sześciu grupach klasy A.  

Wydział Sędziowski PZPN w Koszalinie przed wznowieniem rozgrywek po przerwie zimowej 

zorganizował w Podczelu kurs dla arbitrów piłkarskich, licząc, że po przeszkoleniu i zdaniu egzaminów 

przez sędziów podniesie się poziom prowadzenia meczów piłkarskich we wszystkich klasach5. 

A rozgrywki w województwie rozgrywane były na szczeblu ligi okręgowej oraz klas A, B i C. Z myślą 

o licznej rzeszy futbolistów Wydział Szkolenia organizował kursy dla trenerów i instruktorów. Jeden 

z takich kursów, dla instruktorów z kół LZS, odbył się w listopadzie 1963 roku w Bytowie6.  

Wiele działo się w sezonie 1963/64 w słupskiej piłce nożnej. Po zeszłorocznym tryumfie Czarnych, 

w kolejnym sezonie zwyciężył Gryf, który w walce o drugą ligę co prawda poległ, ale w swojej grupie 

pozostawił za sobą Pomorzanina Toruń i Wiarusa Szczecin. Aż trzy zespoły ze Słupska zagrały w lidze 

okręgowej (Czarni, Gryf i beniaminek – Gwardia). W klasie A Słupsk reprezentowany był również przez 

trzy zespoły – rezerwy Czarnych, rezerwy Gryfa i Słupię. Po sezonie doszło do poważnych reorganizacji. 

Czarni połączyli się ze Słupią, a Gry z milicyjną Gwardią7.  

 
 

 

1 W niedzielę – „sejmik” koszalińskiego PZPN. 15 marca wystartują piłkarze, „Głos Koszaliński” nr 27 (3536), 31.1.01.1964, 
s. 6; Z obrad PZPN Koszalin. Ciekawe imprezy piłkarskie, „Głos Koszaliński” nr 31 (3540), 5.02.1964, s. 6.  
2 Z obrad PZPN Koszalin. Ciekawe imprezy piłkarskie, „Głos Koszaliński” nr 31 (3540), 5.02.1964, s. 6.  
3 Druga w województwie. Szkółka piłkarska im. Zawiszy powstała w Kołobrzegu, „Głos Koszaliński” nr 45 (3554), 21.02.1964, 
s. 6.  
4 Niespodzianka w Gliwicach. Zwycięstwo Cieślików nad Wisłą, „Głos Koszaliński” nr 107 (3614), 4.05.1964, s. 6.  
5 Sędziowie piłkarscy szkolą się w Podczelu, „Głos Koszaliński” nr 57 (3566), 6.03.1964, s. 6.  
6 Szkolą się instruktorzy piłki nożnej, „Głos Koszaliński” nr 281 (3478), 23-24.11.1963, s. 7.  
7 Fuzja Czarnych ze Słupią, „Głos Koszaliński” nr 128 (3639), 27.05.1964, s. 6; Druga fuzja w Słupsku. Gwardia połączyła się 
z Gryfem, „Głos Koszaliński” nr 144 (3655), 15.06.1964, s. 6.  
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III liga – runda jesienna 

 

17 sierpnia 1963 („Głos Koszaliński” nr 198 (3395), 19.08.1963, s. 4) 

Sława Sławno – Gryf Słupsk 0:3 (0:2)  
 Niewrzałek, Rychlewicz, Bogdanowicz  
Gra była na ogół wyrównana, jednak lepszą dyspozycją strzałową wykazali się napastnicy Gryfa i dlatego wywieźli ze Sławna dwa punkty.  

Gwardia Koszalin – Orzeł Wałcz 2:2 (1:1)  
 Gewert, Car; Tuchołka, Kędziora 
Spotkanie na miernym poziomie, w którym nieco lepiej prezentowali się piłkarze Orła. Na pokonanie gospodarzy nie pozwoliła indolencja 
strzałowa napastników wałeckich. 
  

 18 sierpnia 1963 („Głos Koszaliński” nr 198 (3395), 19.08.1963, s. 4) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Bałtyk Koszalin 1:4 (1:1) sędzia Waleński (Kołobrzeg)  
 0:1 Makaś  
 1:1 Szczerba (rz. karny) 30’  
 1:2 Gąsowski 70’  
 1:3 Simonowicz 80’  
 1:4 Kapilewicz 87’  
Po wyrównanej pierwszej połowie, w drugiej przyjezdni całkowicie dominowali na boisku wykazując wyższość we wszystkich elementach 
sztuki piłkarskiej. W 56 minucie podczas zamieszania pod bramką Bałtyku przykrej kontuzji doznał Podburaczyński. Został on odwieziony do 
szpitala.  

Darzbór Szczecinek – Lechia Szczecinek 2:0 (2:0) sędzia Gudalewski  
 1:0 Gładkowski 6’  
 2:0 Gładkowski 6’  
Mecz był wyrównany, ale napastnicy Lechii razili nieskutecznością i nie byli w stanie sforsować dobrze grającej obrony Darzboru.  

Gwardia Słupsk – Czarni Słupsk 3:1 (0:1)  
 0:1 Matuszyński I  
 1:1 Rudniak  
 2:1 Gawlik  
 3:1 Gawlik  
Po początkowej przewadze Czarnych do głosu doszli gwardziści i w derbach Słupska beniaminek ograł rutynowanych Kolejarzy. Obfity deszcz 
zepsuł ciekawie zapowiadające się widowisko.  

KS Świdwin – Kotwica Kołobrzeg 0:3 wo8 
Mecz nie doszedł do skutku z winy zespołu Świdwina. WGiD przyznał walkower dla zespołu Kotwicy.  

 
24 sierpnia 1963 („Głos Koszaliński” nr 204 (3401), 26.08.1963, s. 4) 

Czarni Słupsk – Kotwica Kołobrzeg 1:1 (1:0) sędzia Padrak (Świdwin)  
 1:0 Wierzchnicki  
 1:1 Rybicki  
Wynik meczu nie krzywdzi żadnej z drużyn. Jest on wykładnikiem tego co działo się na boisku. 

25 sierpnia 1963 („Głos Koszaliński” nr 204 (3401), 26.08.1963, s. 4) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Sława Sławno 2:1 (1:0) sędzia Mikołajczak (Koszalin)  
 Halko, Szczerba; Mołodzinowicz  
Mecz dwóch beniaminków stał na dobrym poziomie. Mecz miał przebieg wyrównany.  

Gwardia Koszalin – Darzbór Szczecinek 2:1 (1:0) sędzia Reszke (Słupsk)  
 1:0 Gewert 43’  
 1:1 Ropek 48’  
 2:1 Gewert 65’  
Spotkanie stało na przeciętnym poziomie. Początkowo lekką przewagę mieli goście, z czasem do głosu doszli gwardziści, którzy zasłużenie 
zwyciężyli.  

Gwardia Słupsk – KS Świdwin 7:0 (3:0) sędzia Wcisłowski (Szczecinek)  
 Respondek -3, Gawlik -2, Rudniak, Łuczak  
Mecz stał na słabym poziomie. Gospodarze przeważali przez całe spotkanie, wśród gości zawiodła obrona, która nie potrafiła zahamować 
ataków gospodarzy.  

Gryf Słupsk – Bałtyk Koszalin 2:0 (2:0) sędzia Lewalski (Szczecinek)  
 1:0 Bogdanowicz  
 2:0 Jezierski  
Mimo porażki piłkarze Bałtyku podobali się w Słupsku. Po zdobyciu bramek gospodarze ograniczyli się do pilnowania wyniku. Próby zmiany 
rezultatu, mimo licznych akcji piłkarzy koszalińskich nie przyniosły powodzenia.  

Lechia Szczecinek – Orzeł Wałcz 0:2 (0:0) sędzia Kuczkowski (Koszalin)  

 

8 „Głos Koszaliński” nr 207 (3404), 29.08.1963, s. 6.  
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 Tuchołka, Kędziora  
Do przerwy gra była wyrównana […] Piłkarze wałeccy wykazali w tym meczu lepszą kondycję i ze Szczecinka wywieźli dwa punkty.  

 
31 sierpnia 1963 („Głos Koszaliński” nr 210 (3407), 2.09.1963, s. 4) 

Czarni Słupsk – Sława Sławno 2:1 (0:1)  
 0:1 Szatkowski  
 1:1 Wierzchnicki  
 2:1 Wierzchnicki  
Jeszcze na 6 minut przed końcem spotkania prowadziła Sława 1:0 […] Pod koniec spotkania goście niepotrzebnie zastosowali system 
wzmocnionej defensywy licząc, że uda im się wywieźć ze Słupska oba punkty. Nie udało się.  
 

1 września 1963 („Głos Koszaliński” nr 210 (3407), 26.08.1963, s. 4) 

Kotwica Kołobrzeg – Drawa Drawsko Pomorskie 5:2 (3:2)  
 Smaczny -3, Hibner, Włodarczyk; Szczerba, Halko  
Do przerwy gra była równorzędna. Po zmianie stron piłkarze Kotwicy podkręcili tempo gry, przejęli inicjatywę i zasłużenie zwyciężyli.  

Lechia Szczecinek – Gwardia Słupsk 6:3 (4:0)  
 Ławicki -2, Tremer, Jakubowski, Partyka, samobójcza; Respondek -2, Gawlik  
Mecz upłynął pod znakiem wyraźnej przewagi gospodarzy. Dopiero pod koniec spotkania, kiedy Lechia zwolniła tempo gry […] do głosu coraz 
częściej dochodzili gwardziści.  

Orzeł Wałcz – Darzbór Szczecinek 0:3 (0:3)  
 Kuźnicki 2, Sławiński  
Przede wszystkim źle zagrała defensywa Orła. Goście zdobyli trzy bramki i po przerwie zadowolili się kontrolowaniem gry 
i zachowaniem wyniku.  

Bałtyk Koszalin – Gwardia Koszalin 2:2 (2:2) widzów 2000  
 0:1 Świderski (rz. karny) 3’  
 0:2 Skrzypczak 20’  
 1:2 Heczko 38’  
 2:2 Makaś 44’  
Przez dwadzieścia minut przewagę miała Gwardia, potem do głosu doszli piłkarze Bałtyku. Wynik ustalono w pierwszej połowie, w drugiej, 
mimo obustronnych ataków, żadna z drużyn nie potrafiła zmienić wyniku.  

KS Świdwin – Gryf Słupsk 1:1 (0:1)  
 ?; Rychlewicz  
Wynik sprawiedliwy, zespół słupski zagrał poniżej swych możliwości, natomiast Gospodarze zagrali bardzo ambitnie.  

 
7 września 1963 („Głos Koszaliński” nr 216 (3413), 9.09.1963, s. 6) 

Gwardia Słupsk – Drawa Drawsko Pomorskie 3:1 (2:1)  
 0:1 Skorda (rz. karny) 
 1:1 Łuczak  
 2:1 Cłapirek  
 3:1 Kukla  
Słupszczanie wystąpili w odmłodzonym składzie, toteż zagrali na przeciętnym poziomie. Wystarczyło to jednak na słabo prezentujący się 
zespół Drawy.  

Bałtyk Koszalin – Czarni Słupsk 0:4 (0:1) sędzia Hołubiec (Sławno)  
 0:1 Matuszyński II  
 0:2 Kurzydło  
 0:3 Tama  
 0:4 Matuszyński II  
Pierwsza połowa upłynęła pod znakiem gry wyrównanej, po wznowieniu zawodów lepiej prezentowali się gospodarze, ale od sześćdziesiątej 
minuty do głosu doszli słupszczanie i zdecydowanie pokonali drużynę Bałtyku. Rzutu karnego dla Bałtyku nie wykorzystał Holc.  
 

8 września 1963 („Głos Koszaliński” nr 216 (3413), 9.09.1963, s. 6) 

Darzbór Szczecinek – KS Świdwin 3:0 (2:0)  
 1:0 Kuźnicki 32’  
 2:0 Kuźnicki 36’  
 3:0 Gładkowski 84’  
Goście mogą mówić o szczęściu, że wyjechali ze Szczecinka z utratą tylko 3 bramek. Przez cały mecz gospodarze mieli dużą przewagę, ale nie 
wykorzystali wielu dogodnych okazji do zdobycia goli. Bramkarz gospodarzy nie miał więc wiele do roboty.  

Sława Sławno – Gwardia Koszalin 2:3 (1:0)  
 1:0 Norwajsz (rz. karny) 18’  
 1:1 Gewert 65’  
 1:2 Godula 74’  
 1:3 Paszel 78’  
 2:3 Szatkowski 84’  
Mimo przegranej Sława zaprezentowała się dobrze, W pierwszej części meczu miała nawet lekką przewagę.  

Kotwica Kołobrzeg – Lechia Szczecinek 2:3 (0:1)  
 Sadowski -2; Tremer, Ławicki, Partyka  
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Orzeł Wałcz – Gryf Słupsk 3:1 (3:0)  
 1:0 Kryjak 15’  
 2:0 Pasiciel 18’  
 3:0 samobójcza 27’  
 3:1 Pluta 46’  
Do przerwy mecz upływał pod dyktando gospodarzy, którzy zagrali koncertowo. Po zmianie stron szybko strzelona bramka natchnęła gryfitów 
nadzieją na odrobienie strat. To się jednak nie udało, a gra coraz bardziej zaostrzała się. Sędzia spotkania zmuszony był wyrzucić z boiska 
dwóch zawodników Orła i jednego Gryfa.  

 
15 września 1963 („Głos Koszaliński” nr 222 (3419), 16.09.1963, s. 6) 

Sława Sławno – Lechia Szczecinek 4:1 (3:0) sędzia Bogusławski (Słupsk) widzów 3000  
 Szatkowski -2, Jasiński -2; Ławicki  
[…] beniaminkowi „wyszedł” wspaniały mecz. Inna sprawa, że w poprzednich spotkaniach, mimo przegranych, Sława prezentowała się 
całkiem nieźle. Niemniej pokonanie rutynowanej Lechii w takim stosunku trzeba uznać za dużą niespodziankę.  

Gwardia Słupsk – Orzeł Wałcz 0:4 (0:1)  
 ;Tuchołka, Kędziora, Kryjak, Halicki  
Faworyzowana Gwardia przegrała, duży „udział” w takiej wysokiej porażce miał bramkarz Sygnet, który przepuszczał bardzo łatwe piłki 
i w przekroju całego meczu bronił niepewnie.  
 

18 września 1963 („Głos Koszaliński” nr 225 (3422), 19.09.1963, s. 2) 

Darzbór Szczecinek – Bałtyk Koszalin 2:3 (1:2)  
 0:1 Simonowicz 20’  
 1:1 Haniec (rz. karny) 22’  
 1:2 Simonowicz 40’  
 1:3 Makaś 53’  
 2:3 Tracz 72’  
W spotkaniu, które stało na przeciętnym poziomie lepszą drużyną byli goście i zasłużenie zwyciężyli.  

Drawa Drawsko Pomorskie – Gryf Słupsk 1:3 (0:2)  
 Szczerba; Rychlewicz, Bogdanowicz, Jezierski  
Mecz stał na dobrym poziomie. Słupszczanie zawdzięczają swoje zwycięstwo dobrze usposobionemu w tym dniu bramkarzowi, który obronił 
wiele niebezpiecznych strzałów napastników Drawy. 

KS Świdwin – Czarni Słupsk 1:2  
 ?; Matuszyński II, Tama  

 
21 września 1963 („Głos Koszaliński” nr 228 (3425), 23.09.1963, s. 2) 

Bałtyk Koszalin – Granit9 Świdwin 4:0 (1:0) sędzia Winiarski (Szczecinek)  
 Gąsowski -2, Simonowicz, Makaś  
Gra prowadzona w szybkim tempie była ciekawa. Przez całe spotkanie gracze Bałtyku mieli przewagę i zasłużenie zwyciężyli.  

Czarni Słupsk – Darzbór Szczecinek 1:0 (0:0) sędzia Mikołajczak (Koszalin)  
 1:0 Węgrzyn  
Czarni zagrali na tyle skutecznie, że potrafili zdobyć zwycięską bramkę. Mecz stal na niewysokim poziomie.  

Lechia Szczecinek – Gwardia Koszalin 3:2 (1:1)  
 1:0 Partyka 31’  
 1:1 Gewert 41’  
 2:1 Ławicki 75’  
 3:1 Kątny 80’  
 3:2 Świderski 85’  
Gwardziści mogą mówić o szczęściu, że przegrali minimalnie. Sześciokrotnie poprzeczka uratowała gości przed utratą bramek. Mecz stał na 
dobrym poziomie, goście swoją postawą rozczarowali.  
 

22 września 1963 („Głos Koszaliński” nr 228 (3425), 23.09.1963, s. 2) 

Orzeł Wałcz – Drawa Drawsko Pomorskie 5:0 (2:0) sędzia Komecki (Kołobrzeg)  
 Kędziora -2, Tuchołka, Pasiciel, Kowalec  
Początkowo lekką przewagę mieli gospodarze, po przerwie ich przewaga była już zdecydowana. Warto zaznaczyć, że piłkarze Orła nie 
wykorzystali rzutu karnego.  

Kotwica Kołobrzeg – Sława Sławno 0:3 wo  
Mecz między tymi drużynami nie doszedł do skutku z winy Kotwicy, która nie zawiadomiła pisemnie – w przewidywanym regulaminem czasie 
klubu Sława o przesunięciu spotkania na termin późniejszy10. Ostatecznie Wydział WGiD anulował walkower, kluby doszły do porozumienia, 
by spotkanie odbyło się w Sławnie i mecz rozegrano w kwietniu 1964 roku11 

 

 

9 Od tej kolejki KS Świdwin jako Granit Świdwin.  
10 „Głos Koszaliński” nr 237 (3434), 3.10.1963, s. 6.  
11 „Głos Koszaliński” nr 95 (3602), 20.04.1964, s. 6.  
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26 września 1963 („Głos Koszaliński” nr 232 (3429), 27.09.1963, s. 2) 

Gwardia Koszalin – Kotwica Kołobrzeg 3:4 (2:3) sędzia Wcisłowski (Szczecinek) widzów 3000  
 Car, Świderski, Gewert; Smaczny -2, Włodarczyk, Hartig  
Do dużej niespodzianki doszło w Koszalinie. W zaległym spotkaniu faworyzowana Gwardia uległa gościom z Kołobrzegu. Zwycięstwo Kotwicy 
zasłużone, a Spotkanie stało na dobrym poziomie.  

 
5 października 1963 („Głos Koszaliński” nr 240 (3437), 7.10.1963, s. 6) 

Granit Świdwin – Orzeł Wałcz 5:1 (1:0) sędzia Bogusławski (Słupsk)  
 Serafin -2, Marciniak -2, Woźniak; Tuchołka  
Po wyrównanej pierwszej połowie, w drugiej gospodarze zdominowali przyjezdnych i niepodzielnie panowali na boisku. Piłkarze Orła wypadli 
słabo na tle dobrze grającej drużyny gospodarzy.  

Sława Sławno – Bałtyk Koszalin 3:1 (1:0) sędzia Maciejewski (Kołobrzeg)  
 1:0 Ciechanowski  
 2:0 Mołodzinowicz  
 3:0 Szatkowski  
 3:1 Heczko  
W 15 minucie gry usunął [sędzia] z boiska zawodnika Bałtyku Holza a w 55 minucie – Gąsowskiego. W tej sytuacji gospodarze dość łatwo 
wypunktowali futbolistów z Koszalina.  
 

6 października 1963 („Głos Koszaliński” nr 240 (3437), 7.10.1963, s. 6) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Lechia Szczecinek 2:3 (2:1) sędzia Hołubiec (Sławno)  
 Halko ?; Tremer, ?, ?  
Spotkanie stało na przeciętnym poziomie. Lepsi w pierwszej połowie gospodarze nie wytrzymali zawodów kondycyjnie i pozwolili gościom na 
zainkasowanie dwóch punktów.  

Gwardia Słupsk – Kotwica Kołobrzeg 3:1 (2:0) sędzia Kalinowski (Słupsk)  
 1:0 Respondek  
 2:0 Respondek (rz. karny)  
 3:0 Grzyb 70’  
 3:1 Osadnik 88’  
Wyznaczony do prowadzenia zawodów sędzia koszaliński Trawiński nie pojawił się na boisku, więc zawody sędziował miejscowy arbiter – 
Kalinowski. Kotwica do przerwy prezentowała się nieźle, ale jej napastnicy nie byli w stanie sforsować dobrze dysponowanej defensywy 
gospodarzy. Po przerwie goście opadli z sił i stać ich było tylko na honorową bramkę zdobytą w ostatnich minutach meczu.  

Darzbór Szczecinek – Gryf Słupsk 1:0 (1:0) sędzia Gudalewski (Białogard)  
 1:0 Ropek 1’  
Mecz rozstrzygnął się już w pierwszej minucie. Gospodarze zdobyli bramkę, a potem żadna ze stron nie była w stanie zmienić wyniku. 
Spotkanie toczyło się w niesprzyjających warunkach atmosferycznych. Przez cały mecz padał ulewny deszcz. Mimo tego zawody stały na 
niezłym poziomie.  

Gwardia Koszalin – Czarni Słupsk 1:0 (1:0) sędzia Padrak (Świdwin)  
 1:0 Godula  
Drużyna Czarnych może mówić o szczęściu, że w spotkaniu tym przegrała różnicą tylko jednej bramki, bowiem gospodarze nie wykorzystali 
kilku stuprocentowych okazji do strzelenia gola. Jednak bramkarz Czarnych nadal znajduje się w dobrej formie i bronił skutecznie.  

 
13 października 1963 („Głos Koszaliński” nr 246 (3443), 14.10.1963, s. 6) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Czarni Słupsk 0:0 sędzia Kuczkowski (Koszalin)  
Czarni, którzy liczyli się z dość łatwym zwycięstwem na boisku Drawy musieli zadowolić się remisem. Spotkania stało na dobrym poziomie, ale 
było chwilami dość brutalne.  

Lechia Szczecinek – Granit Świdwin 4:0 (1:0)  
 1:0 Kątny 20’  
 2:0 Jasiński 47’  
 3:0 Jakubowski 47’  
 4:0 Jakubowski 70’  
Lechia była wyraźnie lepsza i zasłużenie zwyciężyła. Mimo porażki zespół Granitu pozostawił w Szczecinku dobre wrażenie.  

Sława Sławno – Orzeł Wałcz 4:2 (2:1) sędzia Reszke (Słupsk)  
 0:1 Kryjak 5’  
 1:1 Szatkowski 9’  
 2:1 Szatkowski 41’  
 3:1 Szatkowski 68’  
 4;1 Jasiński 75’  
 4:2 Puchalski 82’  
W pierwszej połowie meczu lekką przewagę mieli piłkarze Orła, nie wykorzystali jednak kilku okazji do strzelenia gola. Natomiast skuteczni 
okazali się gospodarze, którzy ostatecznie zdobyli cztery bramki i Przyjemną niespodziankę sprawili swoim sympatykom.  

Kotwica Kołobrzeg – Darzbór Szczecinek 2:2 (0:0)  
 Sadowski, Rybicki; Popławski, ?  
Remisowy wynik tego meczu odpowiada w zupełności przebiegowi gry na boisku. Podział punktów powinien zadowolić oba zespoły.  
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19 października 1963 („Głos Koszaliński” nr 252 (3449), 21.10.1963, s. 6) 

Gwardia Koszalin – Drawa Drawsko Pomorskie 1:3 (0:1) sędzia Gudalewski (Białogard) widzów 1000  
 0:1 Majdan 30’  
 1:1 Car 49’  
 1:2 Maglewicz 51’  
 1:3 Majdan 78’  
Piłkarze Drawy sprawili największą niespodziankę w pierwszej rundzie rozgrywek ligi okręgowej, zwyciężając w przekonywającym stylu 
w Koszalinie tegorocznego mistrza województwa. Gwardia zagrała bardzo słabo, goście bardzo ambitnie niwelując przewagę doświadczenia 
i lepszego wyszkolenia gospodarzy.  

Granit Świdwin – Sława Sławno 1:0 (1:0) sędzia Trawiński (Koszalin) widzów 500  
 1:0 Serafin 38’  
Zasłużone zwycięstwo gospodarzy w spotkaniu stojącym na przeciętnym poziomie. Sława rozczarowała, od wyższej porażki uchronił ją 
bramkarz.  

Czarni Słupsk – Lechia Szczecinek 2:0 (1:0) sędzia Hołubiec (Sławno) widzów 1000  
 1:0 Wierzchnicki 4’  
 2:0 Wierzchnicki  
Czarni rozpoczęli mecz z dużym impetem i już w czwartej minucie prowadzili 1:0. Potem do głosu doszli goście, ale nie potrafili 
sforsować obrony miejscowych. Drugą połowę lepiej rozpoczęli lechici, Czarni przeczekali ich ataki i zakończyli spotkanie 
drugim golem Wierzchnickiego.  
 

20 października 1963 („Głos Koszaliński” nr 252 (3449), 21.10.1963, s. 6) 

Gwardia Słupsk – Darzbór Szczecinek 2:4 (1:3) sędzia Waleński (Kołobrzeg)  
 Respondek, Kukla; Ropek -2, Słowiński, Hajec  
Gospodarze nie mogli znaleźć właściwej recepty na dobrze dysponowanych w tym dniu piłkarzy Szczecinka. Mecz upłynął pod znakiem 
przewagi Darzboru, gospodarze ograniczali się tylko do sporadycznych wypadów.  

Orzeł Wałcz – Bałtyk Koszalin 1:0 (0:0) sędzia Oszustowicz (Białogard)  
 1:0 Kryjak 30’  
Co prawda koszalinianie przewyższali [Orła] lepszym wyszkoleniem technicznym, lecz gospodarze przeciwstawili im bojowość i ambicję. To 
wystarczyło na wywalczenie obu punktów.  

Kotwica Kołobrzeg – Gryf Słupsk 0:1 (0:0) sędzia Stolarczyk (Koszalin)  
 0:1 Grolnik  
Mecz był wyrównany, a zwycięstwo gości dość szczęśliwe, sprawiedliwszym wynikiem byłby remis. O przegranej piłkarzy Kotwicy 
zadecydowały pierwsze minuty gry po przerwie, […] kiedy napastnik Gryfa – Grolnik zdobył zwycięskiego gola.  
 

26 października 1963 („Głos Koszaliński” nr 258 (3455), 28.10.1963, s. 6) 

Bałtyk Koszalin – Kotwica Kołobrzeg 3:1 (1:1) sędzia Bogusławski (Słupsk) widzów 1000  
 Pierwsze dwie bramki Makaś; Smaczny  
 2:1 Simonowicz 78’  
 3:1 Makaś 83’  
Drużyna Bałtyku mimo zwycięstwa nie zachwyciła. Gospodarze przez długi czas nie potrafili sforsować obrony przyjezdnych; wydawało się, 
że nastąpi podział punktów, dopiero w końcówce spotkania napastnicy Bałtyku dwukrotnie umieścili piłkę w bramce i zdobyli dwa cenne 
punkty.  
 

27 października 1963 („Głos Koszaliński” nr 258 (3455), 28.10.1963, s. 6) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Granit Świdwin 1:1 sędzia Kucharski (Białogard)  
Oba zespoły […] zagrały z wielką wolą zwycięstwa, ale skończyło się podziałem punktów.  

Darzbór Szczecinek – Sława Sławno 5:3 (3:1) sędzia Kowalczyk (Słupsk)  
 Pawłowski -2, Filakiewicz, Kuźnicki, Popławski; Szatkowski, Łapczuk, Bilski  
Zwycięstwo Darzboru w pełni zasłużone. Mimo wszystko mecz był interesujący a goście, zwłaszcza grą do przerwy, pozostawili po sobie dobre 
wrażenie.  

Gwardia Koszalin – Gwardia Słupsk 0:0 sędzia Hołubiec (Sławno)  
Koszalinianie nadal nie prezentowali formy z wiosny, kiedy byli w województwie bezkonkurencyjni. Tym razem nie zdołali pokonać 
imienniczki ze Słupska, a bezbramkowy remis jest prawdziwym odzwierciedleniem tego co działa się na boisku.  

Gryf Słupsk – Lechia Szczecinek 3:0 (3:1) sędzia Bobrowski (Koszalin)  
 Niewrzałek -2, Hawrot; ? 
Dopiero pod koniec spotkanie goście uzyskali niewielką przewagę nad gospodarzami i strzelili honorową bramkę. Wcześniej, przez cały mecz 
dominowała drużyna słupska.  

Orzeł Wałcz – Czarni Słupsk 1:0 (0:0) sędzia Komecki (Koszalin)  
 1:0 Kryjak 48’  
W osiemdziesiątej minucie sędzia odgwizdał koniec spotkania z powodu zdekompletowania drużyny słupskiej. Aż 4 zawodników Czarnych 
[Bartecki, Kawka, Kurzydło, Matuszyński] zostało usuniętych z boiska za ostrą i niebezpieczną grę. Pierwsza połowa meczu upłynęła pod 
znakiem dobrej gry obu zespołów. Po utracie gola na początku drugiej odsłony spotkania słupszczanie zaczęli grać brutalnie, co skończyło się 
dla nich bardzo niefortunnie. Warto zaznaczyć, że Czarni nie wykorzystali rzutu karnego.  
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3 listopada 1963 („Głos Koszaliński” nr 264 (3461), 4.11.1963, s. 8) 

Darzbór Szczecinek – Drawa Drawsko Pomorskie 4:1 (2:0) sędzia Trawiński (Koszalin)  
 Popławski -3, Ropek; Majdan  
Ciekawy mecz stojący na dobrym poziomie. Zespół drawski mimo porażki sprawił bardzo dobre wrażenie na sympatykach piłki nożnej 
w Szczecinku.  

Granit Świdwin – Gwardia Koszalin 3:3 (0:3) sędzia Trojaczek (Słupsk)  
 0:1 Godula  
 0:2 Godula  
 0:3 Godula  
 1;3 Marciniak  
 2:3 Serafin  
 3:3 Kostek  
Klasyczny hat trick Goduli zapewnił gościom wyraźne prowadzenie doi przerwy i nic nie zapowiadało, by gwardziści mogli nie zakończyć 
zwycięsko tego spotkania. Tymczasem po przerwie obraz gry zupełnie się zmienił i gospodarze strzelając trzy gole uratowali punkt.  

Sława Sławno – Gwardia Słupsk 1:3 (1:1) sędzia Waleński (Kołobrzeg)  
 0:1 Gawlik  

1:1 Szatkowski  
 1:2 Grzyb  
 1:3 Respondek 81’  
Do trzydziestej minuty po przerwie mecz upływał pod znakiem przewagi gospodarzy, którzy jednak byli nieskuteczni w ataku. Dwa błędy 
obrońców w końcówce zawodów zdecydowały o wygranej Gwardii.  

Lechia Szczecinek – Bałtyk Koszalin 2:2 (1:0) sędzia Ciepłowski (Słupsk)  
 1:0 Kątny 15’  
 2:0 Kątny 60’  
 2:1 Kupilewicz 65’  
 2:2 Makaś 80’  
Spotkanie stało na słabym poziomie. Obie drużyny zagrały poniżej swoich możliwości. Wynik meczu sprawiedliwy.  

Kotwica Kołobrzeg – Orzeł Wałcz 4:1 (1:0) sędzia Mikołajczak (Koszalin)  
 1:0 Hibner 2’  
 1:1 Janowicz 60’  
 2:1 Rybicki 65’  

3:1 Ruban  
4:1 Ruban  

Portowcy kołobrzescy na zakończeniu sezonu zagrali jeden z lepszych meczów i ograli faworyzowanego Orła.  

Czarni Słupsk – Gryf Słupsk 1:1 (1:0) sędzia Padrak (Świdwin)  
 1:0 Wierzchnicki  
 1:1 Jezierski  
Derby Słupska na remis. Drużyną minimalnie lepszą w tym meczu byli Czarni.  

 
10 listopada 1963 („Głos Koszaliński” nr 270 (3467), 11.11.1963, s. 6) 

Bałtyk Koszalin – Gwardia Słupsk 4:1 (2:1) sędzia Gudalewski (Białogard) widzów 1000  
 Heczko -2 (obie z rz. karnego), Simonowicz, Gąsowski; Respondek  
Do 78 minuty gry nic nie zapowiadało, że piłkarze słupskiej Gwardii przegrają w tak wysokim stosunku. Niemniej zwycięstwo Bałtyku 
zasłużone.  

Gryf Słupsk – Gwardia Koszalin 3:2 (1:2) sędzia Frąszczak widzów 2000  
 0:1 Świderski  
 0:2 Gewert  
 1:2 Hawrot  
 2:2 Hawrot  
 3:2 Pluta  
Bardzo dobre spotkanie obejrzeli sympatycy piłki nożnej w Słupsku. Ciężko wywalczone zwycięstwo pozwoliło zespołowi gospodarzy na 
półmetku rozgrywek uplasować się na pozycji lidera.  

 
II runda 

 

14 marca 1964 („Głos Koszaliński” nr 65 (3573), 16.03.1964, s. 6) 

Gryf Słupsk – Sława Sławno 2:2 (1:1) sędzia Trawiński  
Dużą niespodziankę sprawili piłkarze sławieńscy wywożąc ze Słupska jeden punkt. Mecz przebiegał pod znakiem niewielkiej przewagi Sławy, 
ale nie stał na wysokim poziomie.  

15 marca 1964 („Głos Koszaliński” nr 65 (3573), 16.03.1964, s. 6) 

Czarni Słupsk – Gwardia Słupsk 4:0 (1:0) sędzia Frąszczak  
 1:0 Wierzchnicki 

2:0 Matuszyński II 
3:0 Brylajski 
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4:0 Rumaczyk (rz. karny)  
W pierwszej połowie nieco więcej z gry mieli Czarni, Po przerwie przez pierwsze dwadzieścia minut gry przewagę mieli gwardziści […] Po 
utracie drugiej bramki zespół Gwardii załamał się i w efekcie stracił inicjatywę i przegrał wysoko.  

Bałtyk Koszalin – Drawa Drawsko Pomorskie 6:2 (3:1) sędzia Waleński  
 0:1 Halko  
 1:1 Gąsowski  
 2:1 Gąsowski  
 3:1 Gąsowski  
 4:1 Gąsowski  
 5:1 Simonowicz  
 6:1 Simonowicz  
 6:2 Szczerba  
Zespół Bałtyku przewyższał gości wyszkoleniem technicznym, szybkością i taktyką gry i odniósł zasłużone zwycięstwo.  

Lechia Szczecinek – Darzbór Szczecinek 0:1 (0:0) sędzia Oszustowicz  
 0:1 Pawłowski 65’  
Po słabej pierwszej połowie, po zmianie boisk gra się ożywiła. Mecz wyrównany, sprawiedliwym wynikiem byłby remis.  

Orzeł Wałcz – Gwardia Koszalin 2:2 (1:1) sędzia Telwejsz  
Mimo niesprzyjających warunków atmosferycznych spotkanie stało na dobrym poziomie. Wynik sprawiedliwy.  

Kotwica Kołobrzeg – Granit Świdwin 3:3 (1:1) sędzia Reszka  
 Smaczny -2, Melnicki; Serafin -3  
Zespołem technicznie lepszym byli goście. Drużyna Kotwicy nadrabiała swoje braki dużą ambicją. Wynik meczu nie krzywdzi żadnej z drużyn. 
Zawody odbyły się na boisku, którego stan techniczny był fatalny.  

 
22 marca 1964 („Głos Koszaliński” nr 71 (3579), 23.03.1964, s. 8) 

Granit Świdwin – Gwardia Słupsk 2:0 (0:0) sędzia Oszustowicz  
 1:0 Serafin (rz. karny) 62’  
 2:0 Świątek 82’  
Zasłużone zwycięstwo gospodarzy. Od większej porażki uratował gwardzistów bramkarz Borowiecki.  

Sława Sławno – Drawa Drawsko Pomorskie 4:3 (3:0) sędzia Gałyga  
 Szatkowski -3, Waćkowski I; Halko, Paluch, Szczerba  
Mecz stał na przeciętnym poziomie.  

Kotwica Kołobrzeg – Czarni Słupsk 1:0 (0:0) sędzia Kuczkowski  
 1:0 Maciejewski (rz. karny) 82’  
W trudnych warunkach przyszło zawodnikom rozgrywać te zawody ze względu na stan boiska. Kotwica miała przewagę i zwyciężyła, chociaż 
jednego rzutu karnego nie wykorzystał jej zawodnik – Wolik.  

Orzeł Wałcz – Lechia Szczecinek 1:3 (1;2) sędzia Padrak  
Zwycięstwo gości zasłużone. W ogólnym przekroju meczu byli oni zespołem lepszym.  

Darzbór Szczecinek – Gwardia Koszalin 1:0 (1:0) sędzia Komecki  
 1:0 Hajec (rz. karny) 20’  
Mecz prowadzony w szybkim tempie. Przykrym incydentem było usunięcie z boiska przez sędziego Komeckiego dwóch zawodników: 
Szmaglińskiego z Darzboru za ostrą grę i Gewerta z Gwardii za obrazę sędziego.  

Bałtyk Koszalin – Gryf Słupsk 0:5 (0:2) sędzia Gudalewski  
 0:1 Gierczuk 22’  
 0:2 Pluta 30’  
 0:3 Hawrot 48’  
 0:4 Pluta 57’  
 0:5 Bogdanowicz 80’  
Piłkarze Bałtyku załamali się po utracie drugiej bramki. Zwycięstwo słupszczan zasłużone.  

 
4 kwietnia 1964 („Głos Koszaliński” nr 83 (3590), 6.04.1964, s. 6) 

Gwardia Słupsk – Lechia Szczecinek 1:1 (1:1) sędzia Waleński (Kołobrzeg)  
Początkowo przewagę uzyskała Gwardia, Po zmianie boisk gra się wyrównała. Końcówka stojącego na przeciętnym poziomie spotkania 
należała do Lechii.  

5 kwietnia 1964 („Głos Koszaliński” nr 83 (3590), 6.04.1964, s. 6) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Kotwica Kołobrzeg 1:2 (1:1) sędzia Trojaczek (Słupsk)  
 Majdan; Robacha, Rybicki  
Mecz wyrównany. Błąd bramkarza gospodarzy Mereckiego w drugiej połowie meczu kosztował zespół Drawy utratę punktu.  

Sława Sławno – Czarni Słupsk 1:2 (0:0) sędzia Gudalewski (Białogard)  
 0:1 Szyłański 60’  
 1:1 Ciechanowski 70’  

1:2 Wierzchnicki 83’  
Po wyrównanej pierwszej połowie, w drugiej zaznaczyła się lekka przewaga gospodarzy. Końcówka należała jednak do Czarnych. Mecz był 
zacięty, ale stał na przeciętnym poziomie.  

Darzbór Szczecinek – Orzeł Wałcz 4:0 (2:0) sędzia Frąszczak (Świdwin)  
 1:0 Sławiński (rz. wolny) 25’  
 2:0 Hajec (rz. karny) 44’  
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 3:0 Pawłowski 55’  
 4:0 Kuźnicki 89’  
Do przerwy gra była nieciekawa. W okresie chaotycznej gry obu zespołów Darzbór strzelił dwie bramki. Po zmianie stron gospodarze zepchnęli 
gości do obrony i zdobyli dwie kolejne bramki odnosząc zdecydowane zwycięstwo.  

Gwardia Koszalin – Bałtyk Koszalin 0:1 (0:0) sędzia Hołubiec (Sławno)  
 0:1 Gąsowski  
Amatorzy piłki nożnej z pewnością zauważyli, że na boisku były… podskoki, biegi, rzuty (rożne i z autu), a znacznie mniej gry w piłkę nożną. Po 
przerwie gra się nieco ożywiła, w tym okresie padła jedyna bramka spotkania. Zawody prowadził słabo sędzia Hołubiec ze Sławna, nie 
reagując na zbyt ostrą grę.  

Gryf Słupsk – Granit Świdwin 5:1 (2:0) sędzia Bobrowski (Koszalin)  
Wysokie i w pełni zasłużone zwycięstwo faworytów tego spotkania. Gospodarze przez cały mecz mieli zdecydowaną przewagę.  

 
11 kwietnia 1964 („Głos Koszaliński” nr 89 (3596), 13.04.1964, s. 6) 

Granit Świdwin – Darzbór Szczecinek 0:0 sędzia Trawiński (Koszalin)  
Piłkarze Szczecinka nie zachwycili i mogą mówić o szczęściu, że nie zostawili dwóch punktów w Świdwinie. Mimo lepszego wyszkolenia 
technicznego goście ustępowali Granitowi w szybkości i ambicji.  

Gryf Słupsk – Orzeł Wałcz 2:1 (2:0) sędzia Oszustowicz (Białogard)  
Gryf lepszy przed przerwą, po zmianie stron do ataku przystąpili goście, ale nie potrafili odwrócić losów spotkania.  

12 kwietnia 1964 („Głos Koszaliński” nr 89 (3596), 13.04.1964, s. 6) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Gwardia Słupsk 3:0 (1:0) sędzia Lewalski (Szczecinek) 
 1:0 Halko  
 2:0 Szczerba  
 3:0 Majdan  
Mecz toczył się na warunkach dyktowanych przez gospodarzy, którzy zasłużenie zwyciężyli. Spotkanie stało na dobrym poziomie.  

Gwardia Koszalin – Sława Sławno 1:0 (0:0) sędzia Ciepłowski (Słupsk)  
 1:0 Godula  
Lepiej mecz rozpoczęli gwardziści, którzy przeważali w pierwszej połowie. Po zmianie boisk do głosu doszli goście, stracili jednak w tym 
okresie bramkę. Sprawiedliwym wynikiem byłby podział punktów.  

Czarni Słupsk – Bałtyk Koszalin 2:3 (1:2) sędzia Kucharski (Białogard)  
Spotkanie stało na dobrym poziomie i dostarczyło sympatykom piłki nożnej sporo emocji. Zwycięstwo Bałtyku zasłużone.  

Lechia Szczecinek – Kotwica Kołobrzeg 3:3 (0:2) sędzia Bogusławski (Słupsk)  
 0:1 Osadnik 20’  
 1:1 Król 55’  
 1:2 Ruban 65’  
 2:2 Nowakowski 70’  
 3:2 Jakubowicz 75’  
 3:3 Rabacha 78’  
Dużo bramek padło w Szczecinku w niezłym spotkaniu. W sumie wynik nie krzywdzi żadnej z drużyn.  

 
15 kwietnia 1964 („Głos Koszaliński” nr 95 (3602), 20.04.1964, s. 6) 

Kotwica Kołobrzeg – Sława Sławno 1:1  
Gospodarzem spotkania była Kotwica, ale rozegrano je w Sławnie. Było to wynikiem uzgodnienia między klubami, a dotyczyło anulowania 
walkowera i powtórzenia meczu z jesieni, gdy do rywalizacji nie doszło na skutek nieporozumienia.  

 
18 kwietnia 1964 („Głos Koszaliński” nr 95 (3602), 20.04.1964, s. 6) 

Czarni Słupsk – Granit Świdwin 1:1 (0:0) sędzia Kuczkowski (Koszalin)  
 samobójcza; Zychowicz (rz. karny)  
Gospodarze mogą mówić o szczęściu, że nie stracili w tym meczu dwóch punktów. Goście nie wykorzystali drugiego rzutu karnego. Przez 
większą część zawodów przewagę mieli piłkarze ze Świdwina. Mecz stał na przeciętnym poziomie.  

19 kwietnia 1964 („Głos Koszaliński” nr 95 (3602), 20.04.1964, s. 6) 

Gryf Słupsk – Drawa Drawsko Pomorskie 3;1 (0:0) sędzia Mikołajczak (Koszalin)  
 1;0 Hawrot 60’  
 2:0 Hawrot  
 2:1 Halko  
 3:1 Hawrot (rz. karny)  
Pierwsza połowa upłynęła pod znakiem przewagi gości. Druga część zawodów także rozpoczęła się lepiej dla Drawy, po dziesięciu minutach 
od wznowienia gry do głosy zaczęli dochodzić gospodarze i to oni zwyciężyli. Wart wspomnieć, że Drawa nie wykorzystała rzutu karnego.  

Lechia Szczecinek – Sława Sławno 2:3 (1:3) sędzia Bobrowski (Koszalin)  
 1:0 Zieliński 20’  
 1:1 Szatkowski 30’  
 1:2 Szatkowski 31’  
 1:3 Łapczuk (rz. wolny) 38’  
 2:3 Nowakowski 53’  
Mecz prowadzony był przez cały czas w ostrym tempie. Początkowo nacierała Sława, dopiero w końcówce zawodów przewagę uzyskali 
gospodarze. W przekroju całego spotkania zespołem lepszym była Sława. Na uwagę zasługuje bramka zdobyta przez Łapczuka z rzutu 
wolnego z odległości 30 m.  
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Orzeł Wałcz – Gwardia Słupsk 2:1 sędzia Gałyga (Kołobrzeg)  
Orzeł odniósł pierwsze zwycięstwo w rundzie wiosennej.  

Bałtyk Koszalin – Darzbór Szczecinek 4:1 (2:1) sędzia Bogusławski (Słupsk)  
 0:1 Ropek 5’  
 1:1 Stojek 15’  
 2:1 Stojek  
 3:1 Heczko (rz. wolny) 74’  
 4:1 Heczko 89’  
Bałtyk rozegrał dobre spotkanie zarówno pod względem taktycznym jak i kondycyjnym i zasłużenie zwyciężył w meczu z Darzborem.  

Kotwica Kołobrzeg – Gwardia Koszalin 0:0 sędzia Trojaczek (Słupsk)  
Mecz stał na słabym poziomie i zakończył się wynikiem bezbramkowym. Remis sprawiedliwy.  

 
25 kwietnia 1964 („Głos Koszaliński” nr 101 (3608), 27.04.1964, s. 6) 

Gwardia Koszalin – Lechia Szczecinek 0:2 (0:0) sędzia Waleński (Kołobrzeg)  
 0:1 Król 60’  
 0:2 Jakubowicz 89’  
Sprawiedliwy byłby wynik remisowy, bowiem Gwardziści nie zasłużyli na porażkę. Poziom spotkania nie był imponujący, napastnicy 
koszalińscy nie potrafili wykorzystać wielu okazji do zdobycia bramki.  

Gwardia Słupsk – Gryf Słupsk 0:2 (0:0) sędzia Kuczkowski (Koszalin)  
 0:1 Bogdanowicz 54’  
 0:2 Hawrot (rz. karny) 70’  
Długo bronili się gwardziści, ale ostateczni ulegli lepszej drużynie.  

26 kwietnia 1964 („Głos Koszaliński” nr 101 (3608), 27.04.1964, s. 6) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Orzeł Wałcz 0:2 (0:1) sędzia Wcisłowski (Szczecinek)  
 0:1 Kaczmarczyk  
 0:2 Dikowski  
Gospodarze nie ustępowali przeciwnikowi grą w polu, przeprowadzali składne akcje, ale byli niezaradni pod bramką. Mecz był ciekawy, szybki, 
dostarczył widzom wiele emocji.  

Sława Sławno – Kotwica Kołobrzeg 4:1 (2:1) sędzia Frąszczak (Świdwin)  
 0:1 Ruban 12’  
 1;1 Jasiński 21’  
 2:1 Bilski 27’  
 3;1 Szatkowski (rz. wolny) 70’  
 4:1 Jasiński 80’  
Wysokie zwycięstwo gospodarzy, które nie przyszło jednak łatwo. Pod koniec zawodów goście opadli na siłach i napastnicy Sławy 
przypieczętowali wygraną.  

Darzbór Szczecinek – Czarni Słupsk 3:0 (1:0) sędzia Padrak (Świdwin)  
 1:0 Olechnowicz  
 2:0 Ropek  
 3:0 Kuźnicki  
Obie drużyny rozpoczęły spotkanie z dużym impetem. Zwycięstwo Darzbór zawdzięcza skuteczności – tej zabrakło napastnikom słupskim.  

Granit Świdwin – Bałtyk Koszalin 3:1 (1:0)  
 Serafin -2, Wichera; Gąsowski  
Tylko dzięki dobrej obronie Bałtyk nie wyjechał ze Świdwina z większym bagażem bramek.  

 
2 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 107 (3614), 4.05.1964, s. 6) 

Bałtyk Koszalin – Sława Sławno 1:2 (0:1) sędzia Trojaczek (Słupsk)  
Deszcz i śliskie boisko wpłynęło na jakość widowiska. Lepszą drużyną był zespół Bałtyku, nie potrafił jednak przekuć przewagi w zwycięstwo. 
Do dobrze grających zespołów nie dostosował się sędzia Trojaczek.  

Gryf Słupsk – Darzbór Szczecinek 2:1 (0:1) sędzia Trawiński (Koszalin) widzów 3000  
 0:1 Olechnowicz  
 1:1 Hawrot 53’  
 2:1 Niewrzałek  
Do przerwy lepszy Darzbór, po przerwie gryfici wzięli się do roboty i pokonali najgroźniejszego rywala do zdobycia mistrzostwa okręgu.  

3 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 107 (3614), 4.05.1964, s. 6) 

Lechia Szczecinek – Drawa Drawsko Pomorskie 5:0 (4:0) sędzia Ciepłowski (Słupsk)  
 Jakubowicz -3, Błażewicz, Jasiński  
Drawa nie zdołała przeciwstawić się dobrze grającej Lechii […] Zwycięstwo Lechii w pełni zasłużone.  

Orzeł Wałcz – Granit Świdwin 3:1 (1:0) sędzia Oszustowicz (Białogard)  
 1:0 Dawidowski 11’  
 2:0 Dawidowski 54’  
 2:1 Wichera 70’  
 3;1 Pasiciel 85’  
Zawodnicy Granitu mimo przegranej […] pozostawili po sobie miłe wrażenie. Orzeł przeważał przez cały mecz i zasłużenie zwyciężył.  

Kotwica Kołobrzeg – Gwardia Słupsk 1:4 (0:1) sędzia Kucharski (Białogard)  
Drużyna Kotwicy zawiodła. Natomiast goście grali bardzo ambitnie i ich zwycięstwo jest w pełni zasłużone.  
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Czarni Słupsk – Gwardia Koszalin 1:5 (0:1) sędzia Hołubiec (Sławno)  
 Szyłański; Godula -3, Świderski -2  
Słaba gra obu zespołów w pierwszej połowie. Katastrofa gospodarzy nastąpiła po przerwie w ciągu czterech minut, gdy stracili oni trzy bramki. 
Honorowego gola Czarni zdobyli przegrywając już 0:4.  

 
9 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 113 (3620), 11.05.1964, s. 8) 

Gwardia Słupsk – Bałtyk Koszalin 2:2 (1:0) sędzia Padrak (Świdwin)  
 1:0 Rudnicki 43’  
 1:1 Gąsowski  
 1:2 Tucki  
 2:2 Gawlik 87’  
Sprawiedliwy wynik w meczu stojącym na słabym poziomie 

10 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 113 (3620), 11.05.1964, s. 8) 

Czarni Słupsk – Drawa Drawsko Pomorskie 6:1 (3:1) sędzia Trawiński (Koszalin)  
Zwycięstwo słupszczan było efektowne, a ich gra mogła zadowolić sympatyków tej drużyny. 

Granit Świdwin – Lechia Szczecinek 1:0 (0:0) sędzia Hołubiec (Sławno)  
 1:0 Serafin 48’  
Zasłużone, lecz zbyt niskie zwycięstwo gospodarze, którzy przez cały czas […] mieli przewagę w polu. Mimo dużej ambicji, napastnikom Lechii 
nie udało się sforsować defensywy gospodarzy.  

Orzeł Wałcz – Sława Sławno 5:1 (1:1) sędzia Bogusławski (Słupsk)  
 1:0 Balcewicz 11’  
 1:1 Bilski 30’  
 2:1 Kryjak 67’  
 3:1 Dawidowski 70’  
 4:1 Kryjak 87’  
 5:1 Dawidowski 90’  
Mimo dużej przewagi Orła do 68 minuty utrzymywał się wynik remisowy. Imponująca końcówka przyniosła gospodarzom wysokie 
zwycięstwo. Goście nie wykorzystali rzutu karnego przy stanie 1:1.  

Darzbór Szczecinek – Kotwica Kołobrzeg 1:3 (0:2) sędzia Bobrowski (Koszalin)  
 0:1 Melnicki 5’  
 0:2 Sadowski (rz. karny) 40’  
 1:2 Sławiński (rz. wolny) 87’  
 1:3 Smaczny 89’  
Eksperymentalny skład Darzboru okazał się nieporozumieniem i przyczyną porażki z Kotwicą. Poziom spotkania przeciętny, zwycięstwo gości 
zasłużone.  

Gwardia Koszalin – Gryf Słupsk 4:0 (2:0) sędzia Wcisłowski (Szczecinek)  
 1:0 Godula  
 2:0 Czech  
 3:0 Świderski  
 4:0 Paszel  
Piłkarze Gwardii przez cały mecz utrzymywali inicjatywę i zasłużenie wygrali z liderem rozgrywek. Mecz był bardziej interesujący w pierwszej 
połowie.  

 
16 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 119 (3625), 18.05.1964, s. 6) 

Lechia Szczecinek – Czarni Słupsk 2:3 (0:1) sędzia Mikołajczak (Koszalin)  
 0:1 Matuszyński II 15’  
 0:2 Śmiegerowicz 47’  
 0:3 Jakubowicz 49’  
 0:4 Król 60’  
 0:5 Matuszyńśki I 61’  
Lepszą drużyną byli Czarni, chociaż ich zwycięstwo było minimalne. Mecz stał na dobrym poziomie, Było to ciekawe widowisko piłkarskie.  

Sława Sławno – Granit Świdwin 3:2 (1:0)  
 1:0 Szatkowski 20’  
 2:0 Jasiński  
 2:1 Bednarek 60’  
 3:1 Waćkowski II 70’  
 3:2 Wicher 83’  
Mecz zakończył się po ciekawej i interesującej grze, zwycięstwem Sławy. Zwycięstwo gospodarzy zasłużone, Granit pokazał się z dobrej strony.  

17 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 119 (3625), 18.05.1964, s. 6) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Gwardia Koszalin 2:1 (1:1) sędzia Oszustowicz (Białogard)  
 Rzeźniakiewicz, Milanowski; Paszel  
Spotkanie stało na dobrym poziomie. Gwardziści popełnili błąd starając się utrzymać wynik remisowy, co im się nie udało i dwa punkty 
pozostały w Drawsku, co było dużą niespodzianką.  

Darzbór Szczecinek – Gwardia Słupsk 3:1 (1:1) sędzia Komecki (Kołobrzeg)  
 0:1 Gawlik 38’  
 1:1 Hajek (rz. karny) 42’  
 2:1 Tracz 65’  
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 3:1 Tracz 87’  
Zasłużone zwycięstwo gospodarzy w meczu, który nie stał na najlepszym poziomie, a chwilami był nieciekawy.  

Bałtyk Koszalin – Orzeł Wałcz 4:3 (2:0) sędzia Lewalski (Szczecinek)  
 Rogulski, Stojek, Gąsowski, Szymanowicz; Dawidowski, Balcewicz, Kryjak  
Zacięty pojedynek stoczyły zespoły Bałtyku i Orła. Pierwsza część zawodów mało ciekawa, po przerwie gra się ożywiła, a goście, którzy 
przegrywali już 3:0 zdołali wyrównać. Ostatnie trafienie należało jednak do koszalinian.  

Gryf Słupsk – Kotwica Kołobrzeg 6:1 (3:1) sędzia Gudalewski  
Dominacja Gryfa przez całe spotkanie. Wynik mógł być jeszcze wyższy gdyby napastnicy celniej strzelali. Zwycięstwo Gryfa w tym spotkaniu 
dało im mistrzostwo okręgu.  

 
23 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 126 (3632), 25.05.1964, s. 6) 

Czarni Słupsk – Orzeł Wałcz 5:0 (1:0) sędzia Padrak (Świdwin)  
 1:0 Sokołowski II  

2:0 Sokołowski II  
3:0 Kulasek  
4:0 Matuszyński  
5:0 Wierzchnicki  

Przez cały czas meczu gospodarze mieli wyraźną przewagę. Zasłużone zwycięstwo słupskich kolejarzy, którzy pod koniec sezonu zaczęli wracać 
do wiosennej formy.  

Sława Sławno – Darzbór Szczecinek 1:1 (1:0) sędzia Waleński (Kołobrzeg)  
Podział punktów raczej krzywdzi drużynę gospodarzy, która w ogólnym przekroju meczu miała więcej z gry; jednak napastnicy Sławy zawodzili 
w sytuacjach podbramkowych.  

24 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 126 (3632), 25.05.1964, s. 6) 

Granit Świdwin – Drawa Drawsko Pomorskie 0:3 (0:1) sędzia Ciepłowski  
Drużyna gospodarzy zagrała jeden z najsłabszych meczów w tegorocznych rozgrywkach. Zwycięstwo gości nie uratowało ich przed spadkiem 
do klasy A.  

Gwardia Słupsk – Gwardia Koszalin 0:3 (0:2) sędzia Wcisłowski (Szczecinek)  
 0:1 Świderski  
 0:2 Godula  
 0:3 Bogulak  
W gwardyjskich derbach Koszalinianie byli zespołem znacznie lepszym i przewyższali słupszczan przynajmniej o klasę.  

Kotwica Kołobrzeg – Bałtyk Koszalin 2:1 (2:1) sędzia Hołubiec (Sławno)  
 Ruban -2; ?  
Kotwica wygrała z zespołem Bałtyku, który wystąpił w mocno osłabionym składzie. Gospodarze dominowali przez całe spotkanie.  

Lechia Szczecinek – Gryf Słupsk 0:2 (0:1) sędzia Frąszczak (Świdwin)  
 0:1 Pluta (rz. karny) 10’  
 0:2 Niewrzałek 48’  
Mecz był ciekawy, zwłaszcza w pierwszej połowie, Obie drużyny przeprowadziły wiele składnych akcji. Po zmiennie stron zawody straciły na 
jakości.  

 
30 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 132 (3643), 1.06.1964, s. 6) 

Gryf Słupsk – Czarni Słupsk 1:1 (1:1) sędzia Bobrowski (Koszalin)  
 1:0 samobójcza (Kurzydło) 17’  
 1:1 Szyłański 22’  
Spotkanie miało przebieg wyrównany. Wynik meczu nie krzywdzi żadnej z drużyn. Jak czytamy w sprawozdaniu: Mecz ten był jednocześnie 
próbą sił gryfitów przed zbliżającymi się rozgrywkami o wejście do II ligi piłkarskiej.  

Bałtyk Koszalin – Lechia Szczecinek 3:2 (2:1) sędzia Komecki (Kołobrzeg)  
 1:0 Simonowicz  
 2:0 Simonowicz  
 2:1 Jakubowicz  
 3:1 Heczko (rz. wolny)  
 3:2 Nowakowski  
Połowa meczu minęła pod znakiem wyrównanej gry. Po zmianie stron lekką przewagę uzyskali gospodarze i oni odnieśli minimalne 
zwycięstwo.  

31 maja 1964 („Głos Koszaliński” nr 132 (3643), 1.06.1964, s. 6) 

Drawa Drawsko Pomorskie – Darzbór Szczecinek 1:0 (0:0) sędzia Kucharski (Białogard)  
 1:0 Halko  
Spotkanie wyrównane, ale W ogólnym przekroju meczu drużyna Drawy zasłużyła na zwycięstwo.  

Gwardia Koszalin – Granit Świdwin 7:1 (4:0) sędzia Trojaczek (Słupsk)  
 Gołdunia -4, Godula, Kopczyński, Świderski; Wicher  
Przewaga gospodarzy była tak wielka, że Spotkanie nie dostarczyło wielu emocji. Można było tylko zastanawiać się, ile bramek zdobędą 
gwardziści.  

Gwardia Słupsk – Sława Sławno 2;1 (1:1) sędzia Lewalski (Szczecinek) widzów 1000  
 1:0 Gawlik 27’  
 1:1 Waćkowski  
 2:1 Respondek 87’  
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Spotkanie stało na niezłym poziomie i zakończyło się szczęśliwym zwycięstwem gospodarzy, którzy decydującą bramkę zdobyli w samej 
końcówce zawodów.  

Orzeł Wałcz – Kotwica Kołobrzeg 7:1 (1:0) sędzia Bogusławski (Słupsk)  
 Dawidowski -4, Kryjak -2, Pasiciel; Kabacha  
Do przerwy gra była wyrównana a wynik brzmiał 1:0 i nic nie zapowiadało pogromu Kotwicy. Druga odsłona meczu miała zupełnie inne 
oblicze, posypał się grad bramek dla gospodarzy, goście odpowiedzieli tylko bramką honorową.  

 

 
 

Dryżyna Gryfu Słupsk, fot. A. Maślankiewicz – „Głos Koszaliński” nr 133 (3644), 2.06.1964, s. 6 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

  1 2 3 4 5 6 7 8 9 10 11 12 

1 Gryf Słupsk   2:1 1:1 2:0 2:1 3:2 6:1 3:1 2:2 0:3 5:1 3:1 

2 Darzbór Szczecinek 1:0  3:0 2:3 4:0 1:0 1:3 2:0 5:3 2:1 3:0 4:1 

3 Czarni Słupsk 1:1 1:0  2:3 5:0 1:5 1:1 2:0 2:1 4:0 1:1 6:1 

4 Bałtyk Koszalin 0:5 4:1 0:4  4:3 2:2 3:1 3:2 1:2 4:1 4:0 6:2 

5 Orzeł Wałcz 3:1 0:3 1:0 1:0  2:2 7:1 1:3 5:1 2:1 3:1 5:0 

6 Gwardia Koszalin 4:0 2:1 1:0 0:1 2:2  3:4 0:2 1:0 0:0 7:1 1:3 

7 Kotwica Kołobrzeg 0:1 2:2 1:0 2:1 4:1 0:0  2:3 1:1 1:4 3:3 5:2 

8 Lechia Szczecinek 0:2 0:1 2:3 2:2 0:2 3:2 3:3  2:3 6:3 4:0 5:0 

9 Sława Sławno 0:3 1:1 1:2 3:1 4:2 2:3 4:1 4:1  1:3 3:2 4:3 

10 Gwardia Słupsk 0:2 2:4 3:1 2:2 0:4 0:3 3:1 1:1 2:1  7:0 3:1 

11 Granit Świdwin 1:1 0:0 1:2 3:1 5:1 3:3 0:3(a)  1:0 1:0 2:0  0:3 

12 Drawa Drawsko Pom. 1:3 1:0 0:0 1:4 0:2 2:1 1:2 2:3 2:1 3:0 1:1  

    m pkt + - = Z R P 

1 Gryf Słupsk   22 32 48 25 23 14 4 4 

2 Darzbór Szczecinek  22 27 42 26 16 12 3 7 

3 Czarni Słupsk  22 25 39 27 12 10 5 7 

4 Bałtyk Koszalin  22 25 49 43 6 11 3 8 

5 Orzeł Wałcz  22 24 48 43 5 11 2 9 

6 Gwardia Koszalin  22 22 44 33 11 8 6 8 

7 Kotwica Kołobrzeg  22 22 42 50 -8 8 6 8 

8 Lechia Szczecinek  22 19 43 42 1 8 3 11 

9 Sława Sławno  22 19 42 46 -4 8 3 11 

10 Gwardia Słupsk  22 19 39 45 -6 8 3 11 

11 Granit Świdwin  22 16 27 55 -28 5 6 11 

12 Drawa Drawsko Pom.  22 14 31 59 -28 6 2 14 

   264 264 494 494 0 109 46 109 
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(a) walkower.  

Mistrzem okręgu i udział w eliminacjach do II ligi – Gryf Słupsk. Do klasy A spadły Granit Świdwin 

i Drawa Drawsko Pomorskie.  

 

 

O WEJŚCIE DO II LIGI GRUPA IV 

 

Toruń 21.06 („Głos Koszaliński” nr 151 (3662), 23.06.1964, s. 6) 

Pomorzanin Toruń – Gryf Słupsk – spotkanie przeniesione na inny termin z powodu ulewnego deszczu.  

 

Słupsk 28.06 („Głos Koszaliński” nr 156 (3667), 29.06.1964, s. 6),  

 

(„Gazeta Zielonogórska” nr 153 (4383) 29.06, s. 6) 
Gryf Słupsk – Czarni Żagań 2:1 (1:0)  
 1:0 Pluta 37’  
 1:1 Matyszkiewicz 65’  
 2:1 Niewrzałek 87’  
Spotkanie stało na słabym poziomie. Przez długi okres gry zespołem lepszym byli goście, toteż zwycięstwo gryfa było bardzo szczęśliwe.  
 

Szczecin 1.07 (Głos Kosz nr 159 (3670) 2.07, s. 2, nr 160 (3671) 3.07, s. 6) 

(Kurier szczeciński nr 154 (6184) 2.07, s. 6) 
Wiarus Szczecin – Gryf Słupsk 2:1 (0:1)  
 0:1 Niewrzałek 42’  
 1:1 Kumiszewski 80’  
 2:1 Ciba 83’  
W pierwszej połowie wojskowi ze Szczecina byli zespołem gorszym i zasłużenie przegrywali. Po zmianie stron gospodarze zdecydowanie 
zaatakowali, ale zwycięstwo zapewnili sobie dopiero w ostatnich minutach zawodów.  
 

Słupsk 5.07 (Gkosz nr 162 (3673) 6.07, s. 6) 

Gryf Słupsk – MZKS Gdynia 0:3 (0:1)  

 

Toruń 15.07 (GKosz nr 172 (3683) 17.07, s. 6) 

Pomorzanin Toruń – Gryf Słupsk 1:2 (1:2)  
 1:0 Adamski 20’  
 1:1 Hawrot 35’  
 1:2 Hawrot 39’  
Lekką przewagę przez całe spotkanie mieli słupszczanie, dzięki czemu dość nieoczekiwanie wywieźli z Torunia dwa punkty.  
 

Słupsk 19.07 (GK nr 174 (3685) 20.07, s. 6) 

Gryf Słupsk – Pomorzanin Toruń 1:2 (1:0)  
 1:0 Hawrot 12’  
 1:1 Ćwirkowski III  
 1:2 Nitz  
Do przerwy lepszy był zespół gospodarzy, który po zmianie stron niczym nie przypominał zespołu z pierwszej połowy gry. Goście wygrali 
zasłużenie.  
 

Żagań 22.07 (Gazeta Zielonogórska nr 174 (4409) 23.07, s. 6) 

Czarni Żagań – Gryf Słupsk 1:0 (0:0)  
 1:0 Harbicki 80’  
Żagańscy piłkarze mieli zdecydowanie więcej [z] gry w tym spotkaniu i tylko niedyspozycja napadu sprawiła, że zwycięstwo Czarnych było 
minimalne.  
 

Słupsk 26.07 (GK nr 180 (3691) 27.07, s. 6) 



Biuletyn Ogólnopolskiego Stowarzyszenia Historyków i Statystyków Piłki Nożnej 

Korner nr 7 29 
 

Gryf Słupsk – Wiarus Szczecin 5:2 (4:1)  
 Hawrot -2, Niewrzałek, Pluta, Lucewicz (rz. krany);  
Mimo że padło wiele bramek, mecz stał na słabym poziomie. Zasłużone zwycięstwo gospodarzy.  
 

Gdynia 2.08 (GK nr 186 (3697) 3.08, s. 6 

MZKS Gdynia – Gryf Słupsk 2:0 (1:0)  
Mecz stał na przeciętnym poziomie. Zwycięstwo gospodarzy – zasłużone.  
 
 

Eliminacje o wejście do II ligi – Grupa IV12 

 

Awans do II ligi – MZKS Gdynia 

 
 

 

Klasa A 

W klasie A wystąpiły: Płomień Koszalin, Garbarnia Białogard, Pogoń Pólczyn-Zdrój, Victoria Sianów, 

Gwardia II Koszalin, Korab Ustka, Sparta Złotów, Olimp Złocieniec, Piast Człuchów, Słupia Słupsk, Gryf 

II Słupsk i Darzbór II Szczecinek. Od 30 maja Słupia występowała jako drugi zespół Czarnych (fuzja 

klubów nastąpiła 25 maja). Do ligi okręgowej awansowały Płomień Koszalin i Garbarnia Białogard, do 

klasy B spadły Gryf II Słupsk i darzbór II Szczecinek.  

 

Klasa B  

Grupa drawska 

Jedność Tuczno, Polonia Jastrowie, Granit II Świdwin, Orzeł II Wałcz, Lechia Budowo, Drzewiarz 

Świerczyna, Mirosławiec, Kalisz Pomorski  

Grupa szczecinecka  

Lechia Czaplinek, Lechia II Szczecinek, Gwda Wielka, Iskra Krajenka, Błonie, Zawisza Grzmiąca, 

Garbarnia Kępice, Sparta II Złotów, Start Miastko, Czarni  

Grupa koszalińska  

Mewa Kołobrzeg, Sokół Karlino, Rega, Toporczyk, Wicewo, Bałtyk II Koszalin, Robuń, Iskra Białogard, 

Bobolice  

Grupa słupska 

Bytovia, Gryf Polanów, Kuter Darłowo, Główczyce, Potęgowo, Korab II Ustka  

 

12 Radoń Albin, Piłka nożna w Polsce w latach 1921-1966. Tabele i zestawienia, Warszawa 1969, s. 171. 

 O wejście do II ligi    m pkt + - = Z R P 1 2 3 4 5 

1 MZKS Gdynia  8 14 26 3 23 7 0 1  6:0 2:0 4:0 6:1 

2 Czarni Żagań  8 11 15 12 3 5 1 2 2:1  1:0 1:1 5:0 

3 Gryf Słupsk  8 6 10 13 -3 3 0 5 0:3 2:1  1:2 5:2 

4 Pomorzanin Toruń  8 5 7 13 -6 2 1 5 0:1 1:2 0:1  1:0 

5 Wiarus Szczecin  8 4 9 26 -17 2 0 6 0:3 1:3 2:1 3:2  

   40 40 67 67 0 19 2 19   
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Zwycięzcy grup: Jedność Tuczno, Lechia II Szczecinek, Iskra Białogard oraz Bytovia zagrały w turnieju 

o wejście do klasy A. Awansowały Iskra Białogard i Lechia II Szczecinek.  

 

 

PUCHAR POLSKI 

 

I runda 

 

  

Grupa I  

27.07 Płomień Koszalin – Garbarnia Białogard 5:1  

27.07 Bałtyk Koszalin – Iskra Białogard 8:2  

27.07 Kotwica Kołobrzeg – Mewa Kołobrzeg 3:1  

27.07 Gryf Słupsk – Gwardia Słupsk 4:1  

27.07 Czarni Słupsk – Sława Sławno 2:3  

27.07 Korab Ustka – Słupia Słupsk 4:3 po dogrywce (3:3)  

27.07 KS Świdwin – Pogoń Połczyn Zdrój 3:4  

8.08 Victoria Sianów – Gwardia Koszalin 2:4 (1:1)  

Grupa II 

27.07 Orzeł Wałcz – Olimp Złocieniec  

27.07 Lechia Szczecinek – Sparta Złotów  

27.07 Darzbór Szczecinek – Drawa Drawsko Pomorskie  

27.07 Piast Człuchów  

 

II runda  

Grupa I  

Gryf Słupsk – Sława Sławno 2:1 

11.08 Bałtyk Koszalin – Kotwica Kołobrzeg 3:1  

11.08 Płomień Koszalin – Gwardia Koszalin 5:1  

11.08 Pogoń Połczyn Zdrój – Korab Ustka 7:3  

Grupa II  

11.08 Darzbór Szczecinek – Piast Człuchów 4:0  

14.08  Lechia Szczecinek – Orzeł Wałcz 3:1 
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III runda 

 

21.08 Gryf Słupsk – Płomień Koszalin 1:3  

22.08 Lechia Szczecinek – Darzbór Szczecinek 4:1  

Finał okręgowy  

 

12.09 Płomień Koszalin – Lechia Szczecinek 3:0 (1:0)  

 

1/64 finału Pucharu Polski  

29.09  Płomień Koszalin – Arka Gdynia 2:4 (2:2) sędzia Sztolcman (Bydgoszcz)  

(Głos Koszaliński) nr 234 (3431) 30.09, s. 6)  

 1:0 Książek 6’  
1:1 Filipiak 9’  

 1:2 Matyjek 34’  
 2:2 Ostrowski 43’   

2:3 Kalinowski 50’  
 2:4 Kalinowski 89’  
Po dobrej grze Płomień uległ gdyńskiej Arce. Koszalinianie zaprezentowali się dobrze, ale większą jakość piłkarską prezentowali goście i to 
oni zasłużenie wygrali.  
 

26.09  Sokół Piła – Lechia Szczecinek 2:1 (1:0)  

(Głos Koszaliński nr 235 (3432) 1.10, s. 6) 

 

Niektóre mecze towarzyskie  

 

10.09 Gwardia Koszalin – Płomień Koszalin 8:2 (5:0)  

15.09 Gwardia Koszalin – Bałtyk Koszalin 4:2 (1:1)  

puchar Miejskiej Spartakiady 1000-lecia  

25.09 Bałtyk Koszalin – Pogoń Połczyn-Zdrój 3:0 wo  

½ finału III Wojewódzkiej Spartakiady  

25.09 Gryf Słupsk – Darzbór Szczecinek 3:0 (1:0)  

½ finału III Wojewódzkiej Spartakiady  

28.09 Darzbór Szczecinek – Pogoń Połczyn-Zdrój 3:1 (1:0)  

mecz o III miejsce III Wojewódzkiej Spartakiady  

10.11 Czarni Słupsk – Płomień Koszalin 5:2  

1711 Płomień Koszalin – Czarni Słupsk 3:0 (2:0)  

17.11 Gwardia Słupsk – Pogoń Lębork 5:1 (1:1)  

17.11 Granit Świdwin – Błękitni Stargard Szczeciński 2:0  
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24.11 Gwardia Słupsk – Polonia Gdańsk 4:3 (3:1)  

24.11 Bytovia – Flota Gdynia 6:2 (3:1)  

24.11 Błękitni Stargard Szczeciński – Granit Świdwin 2:4 (0:2)  

23.02 Granit Świdwin – Garbarnia Białogard 2:2 (1:1)  

23.02 Błękitni Stargard Szczeciński – Darzbór Szczecinek 4:1  

1.03  Bałtyk Koszalin – Płomień Koszalin 3:4 (2:1)  

1.03  Gwardia Słupsk – Bałtyk Gdynia 0:2 (0:0)  

1.03 Czarni Szczecin – Darzbór Szczecinek 1:4 (1:1)  

1.03 Garbarnia Białogard – Granit Świdwin 2:5 (0:3)  

1.03 Sława Sławno – Gwardia Koszalin 2:4 (2:0)  

8.03 Bałtyk Koszalin – Granit Świdwin 8:2 (2:2)  

8.03 Garbarnia Białogard – Czarni Słupsk 4:1 (1:1)  

8.03 Słupia Słupsk – Sława Sławno 1:3 (1:1)  

8.03 Lechia Szczecinek – Chojniczanka 3:2 (1:1)  

20.05 Gwardia Koszalin – reprezentacja młodzieżowa okręgu 2:1 (2:0)  

14.06 Bałtyk Koszalin – kadra juniorów okręgu 4:3 (2:2)  

18.06 Bytovia – Gryf Słupsk 4:3 (1:1)  

20.06 Bałtyk Koszalin – Czarni Szczecin 1:6 (0:2)  

21.06 Darzbór Szczecinek – Czarni Szczecin 1:1 (0:0)  

21.06  Świdwin – Sławno 7:1 (6:1) Puchar PZPN okręgu Koszalin  

24.06 Bałtyk Koszalin – Spartak Vysoké Myto (Czechosłowacja) 4:4 (3:0)  

28.06 Kołobrzeg – Świdwin 4:3 Puchar PZPN okręgu Koszalin 

12.07 Świdwin – Drawsko Pomorskie 7:2 (3:1) Puchar PZPN okręgu Koszalin  

12.07 Kołobrzeg – Sławno 3:2 Puchar PZPN okręgu Koszalin  

12.07  Koszalin – Szczecinek 2:1 (0:0) Puchar Miast  

12.07 Wałcz – Słupsk 2:3 (2:1) Puchar Miast 

19.07 Czarni Słupsk – Włókniarz Starogard Gdański 0:1 (0:0)  

19.07 Bałtyk Koszalin – Cracovia 2:3 (1:0)  

22.07 Koszalin – Neubrandenburg 1:3 (1:1)  

25.07 Gwardia Koszalin – Cracovia 4:6 (1:3)  

26.07 Koszalin – Wałcz 4:0 (1:0) Puchar Miast 
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30.07 Darzbór Szczecinek – ZKL Brno (Czechosłowacja) 1:5 (1:3)  

 Czarni Słupsk – Polonia Bydgoszcz 0:3 (0:1)  

 Czarni Słupsk – „Cieśliki” Słupsk (jun.) 1:3 (1:0)  

2.08 Gwardia Koszalin ZKL Brno (Czechosłowacja) 5:4 (1:4)  

2.08 Sława Sławno – Czarni Słupsk 3:4 (1:1)  

4.08 Gwardia Koszalin – Sława Sławno 2:2 (2:1)  

7.08 Lechia Szczecinek – Pogoń Szczecin 0:1 (0:1)  

 
 

JUNIORZY13 

 

Liga okręgowa 

Grupa północna 

Bałtyk Koszalin, Gwardia Słupsk, „Cieśliki” Słupsk, Sława Sławno, Czarni Słupsk, Gryf Słupsk, Gwardia 

Koszalin, Sztorm Kołobrzeg  

Grupa południowa 

Darzbór Szczecinek, Pogoń Połczyn-Zdrój, Drawa Drwasko Pomorskie, Orzeł Wałcz, Olimp Złocieniec, 

Lechia Szczecinek, Lech Czaplinek, Piast Człuchów  

 

Mecze finałowe  

17.05 „Cieśliki” Słupsk – Darzbór Szczecinek 3:0 (1:0)  

23.05 Darzbór Szczecinek – „Cieśliki” Słupsk 2:0  

Mistrzem województwa został zespół „Cieślików” Słupsk.  

 

 
 

Mistrz okręgu MKS „Cieśliki” Słupsk – „Głos Koszaliński” nr 127 (3633), 26.05.1964, s. 6 

 

13 „Głos Koszaliński” nr 216 (3413), 9.09.1963, s. 6, nr 68 (3576), 19.03.1964, s. 6, nr 119 (36285), 18.05.1964, s. 6, nr 125 
(3631), 24.05.1964, s. 4, nr 161 (3672), 4-5.07.1964, s. 2, nr 162 (3673), 6.07.1964, s. 6.  
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¼ finału mistrzostw Polski (Słupsk) 

4.07 „Cieśliki” Słupsk – Olimpia Poznań 0:4 (0:2)  

5.07 „Cieśliki” Słupsk – Promień Żary 4:2 (2:2)  

„Cieśliki” zajęły III miejsce, do dalszych gier awansowała Arkonia Szczecin.  

 
 

Reprezentacje młodzieżowe – I Centralna Spartakiada 1000-lecia, eliminacje 14 

5.09 Olsztyn   Olsztyn – Koszalin 2:1 (0:1)  

29.09 Szczecinek Koszalin – Szczecin 3:4 (2:4)  

13.10 Puck   Gdańsk – Koszalin 3:0 (1:0)  

21.06 Szczecin   Szczecin – Koszalin 1:1 (0:1)  

29.06 Białogard  Koszalin – Olsztyn 2:2 (2:0)  

5.07 Koszalin   Koszalin – Gdańsk 1:5 (0:2)  

  

 

14 „Głos Koszaliński” nr 223 (3420), 17.09.1963, s. 6, nr 247 (3444), 15.10.1963, s. 6, nr 151 (3662), 23.06.1964, s. 6, nr 157 
(3668), 30.06.1964, s. 6, nr 162 (3673), 6.07.1964, s. 6.  
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Krzysztof Mielczarek 

W Śląsku Wrocław i Miedzi Legnica 
 

Prawie pięćdziesięciu piłkarzy i siedmiu trenerów w swojej karierze reprezentowało barwy Śląska 

i Miedzi. Wychowankiem Miedzianki jest grający w Śląsku Patryk Szwedzik, zaś obecny bramkarz 

legniczan Mateusz Abramowicz bronił wcześniej barw Wojskowych. Ponadto Marcin Dymkowski – 

asystent trenera Magiery w Śląsku jak i trener rezerw Wojskowych Krzysztof Wołczek mają w swoich 

CV występy w Miedzi Legnica.  

Bogdan Jerzy Wiśniewski – pierwszy wychowanek Śląska, który zagrał w jego barwach w ekstraklasie. 

Piłkarsko ukształtował go w juniorach trener Kurdziel. W sierpniu 1965 zadebiutował w pierwszej 

drużynie, w której jego mentorem był Stachuła. W październiku strzelił dwie bramki Stali Rzeszów 

przyczyniając się walnie do zwycięstwa. Latem 1969 przeszedł do PKS Odry, z którą w 1973 dotarł do 

półfinału Pucharu Polski. Wiosną 1976 zasilił legnicką Miedź. Latem 1978 ponownie w PKS Odrze 

i awans do II ligi. W 1981 roku wyjechał do Austrii, obecnie mieszka Szwajcarii.  

Andrzej Jeśmanowicz – pierwszy wychowanek Miedzi, który wystąpił w ekstraklasie. Wiosną 1977 

zadebiutował w seniorach legniczan i wywalczył z nimi awans do III ligi. Pod koniec 1979 trafił do Śląska 

w ramach służby wojskowej. W marcu 1980 zaliczył dwa epizody w pierwszej drużynie w ekstraklasie 

za trenera Lenczyka. W trakcie wiosny 1981 powrócił do Legnicy. Ważny gracz Miedzi, z którą 

ponownie – tym razem – dwukrotnie awansował do III ligi. Jesienią 1985 po raz ostatni raz zagrał 

w barwach macierzystego klubu. W maju 1986 działacze Miedzi oficjalnie pożegnali go podczas 

towarzyskiego turnieju Rokossowskiego. W kwietniu 1988 wyjechał na stałe do Niemiec.  

Tadeusz Gajdzis – wychowanek Miedzi, w której debiutował w 1984. Zaczynał jako napastnik. Sezon 

1984/85 zakończył awansem do III ligi. W 1989, po kolejnym awansie, zadebiutował w II lidze. W 1992 

zdobył z Miedzianką Puchar Polski. Latem 1995 przeszedł do Śląska. Na Oporowskiej był tylko jedną 

rundę. W zespole beniaminka ekstraklasy nie widział go kolejny szkoleniowiec Wojskowych – 

Szukiełowicz. Po jesieni na krótko wrócił do Miedzi. Kolejne jego kluby to Kuźnia i Prochowiczanka, 

z którą awansował do III ligi. W 1998 na dwa lata wyjechał do Niemiec. Wrócił do Polski w 2000 i został 

grającym trenerem legnickiego Konfeksu.  

Paweł Woźniak – wychowanek Chrobrego Głogów. Do Śląska przyszedł latem 2002 z Orlenu Płock. 

W Śląsku w sezonie 2002/03 jego bramki w spotkaniach z GKS-em we Wrocławiu i z Tłokami 

w Gorzycach dały cenne remisy. Ale nie uchroniło to Wojskowych przed spadkiem do III ligi. Po tym 

sezonie przeniósł się do drugoligowego Podbeskidzia. Wiosną 2007 ponownie trafił do Śląska. 

W drużynie z Oporowskiej zagrał wówczas w sześciu niepełnych meczach. W trakcie jesieni 2007 

przeszedł do Miedzi Legnica. W barwach legniczan grał przez dwa sezony. Przed sezonem 2009/10 po 

latach wrócił do macierzystego Chrobrego Głogów. 

Marcin Dymkowski – wychowanek Śląska. W 1997 trafił do powstałej wówczas we Wrocławiu Szkoły 

Mistrzostwa Sportowego. Latem 2001 wypożyczony do LKS Jankowy. Pod koniec rundy zagrał w meczu 

pucharowym Śląska z Legią, zmieniając Milewskiego. Na początku 2002 ponownie trenował z pierwszą 

drużyną Śląska. Jednak ostatecznie trafił do Miedzi, którą prowadził znany mu z czasów gry w SMS 

trener Klepak. W 2004 zadebiutował w ekstraklasie w Odrze Wodzisław. W tym klubie grał przez pięć 

lat z roczną przerwą na występy w Lechu Poznań. Jako trener w duecie z Piotrem Jawnym prowadził 

rezerwy Śląska i pierwszoligowe Podbeskidzie Bielsko-Biała. W sezonie 2022/23 asystent Djurdjevića 

i obecnie trenera Magiery przy pierwszej drużynie Śląska. 
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Zawodnicy Śląska i Miedzi:  

1. Mateusz ABRAMOWICZ: Śląsk 2015 (rezerwy) i 2016(w), Miedź od 2021(j)  

2. ALEXANDRE: Śląsk 2011, Miedź 2012-13 

3. Jacek BANASZYŃSKI: Miedź 1999(w)-01, Śląsk 2008-09 

4. Michał BARTKOWIAK: Śląsk 2014-15(j) oraz 2016(w) i 2018-19 (rezerwy), Miedź 2016-18 

5. Maciej BIELSKI: Śląsk (wych.) do 2003(j), Miedź 2006 

6. Dominik BUDZYŃSKI: Miedź 2014(w)-16 (rezerwowy), Śląsk 2016-18 (rezerwowy) 

7. Marcin CILIŃSKI: Miedź 1991(w)-92(j) i 2002(j), Śląsk 1997-98 

8. Krzysztof DANIELEWICZ: Śląsk 2014-15(j), Miedź 2019(j) i 2020(j) 

9. Grzegorz DOROBEK: Śląsk (wych.) do 2001(j) i 2002-04(j), Miedź 2010(w)  

10. Marcin DYMKOWSKI: Śląsk (wych.) do 1997, 1999-00 (rezerwy) i 2000(j), Miedź 2002-04 

11. Dariusz DZIARMAGA: Śląsk 1989-90(j), Miedź 1991(w)-94(j) 

12. Tadeusz GAJDZIS: Miedź (wych.) do 1995 i 1996(w), Śląsk 1995(j) 

13. Robert GAŁKOWSKI: Śląsk (wych.) do 1985(j), 1990-93 i 1994(j), Miedź 1995-96 

14. Marek GANCARCZYK: Śląsk 2007-11(j), Miedź 2015-16 

15. Wojciech GÓRSKI: Miedź (wych.) do 1994(j) i 2007(j), Śląsk 2007-09 

16. Marcin HEJTOTA: Śląsk 1991-92, 1993-94, 1997(j) i 1998(j), Miedź 1993(w) 

17. Mariusz IDZIK: Śląsk (wych.) do 2016(j) i 2021-22 (rezerwy), Miedź 2017-18 

18. Michał ILKÓW-GOŁĄB: Śląsk 2006-07(j), Miedź 2007-09 i 2015(j) 

19. Jacek IMIANOWSKI: Śląsk 2000-02(j) (z przerwą), Miedź 2006-07 i 2010-11 

20. Radosław IWAN: Miedź 2002-03, Śląsk 2003-04 

21. Piotr JACYNA: Miedź 1995(w), Śląsk 1995(j) (bez gry) 

22. Andrzej JEŚMANOWICZ: Miedź (wych.) do 1979(j) i 1981-85, Śląsk 1980(w)-81 (rezerwy) 

23. Romuald KUJAWA: Śląsk 1984(w)-85(j), 1994-96, 1997-98, Miedź 1998-01 

24. Mariusz KURZEJA: Miedź 1993(j), Śląsk 1995 

25. Jarosław KUŹNIAR: Miedź 1980-83(j), Śląsk 1984 (rezerwy)  
26. Ireneusz LORENC: Miedź 1976-77 i 1978-79, Śląsk 1977(w)-78(j) (rezerwy) 

27. Marek MAZUR: Śląsk (wych.) do 1995(j), Miedź 1996(w) 

28. Jerzy NOWAK: Śląsk 1970-72, Miedź 1976-77(j) 

29. Paweł ODRZYWOLSKI: Śląsk 2002-03 (rezerwy), Miedź 2004-06 

30. Fabian PIASECKI: Miedź 2017-19, Śląsk 2020-22 (z przerwą) 

31. Bogdan PISZ: Miedź 1989-91 i 1992(j), Śląsk 1993-95  

32. Paweł PRIMEL: Miedź 1988-96 i 2004(w), Śląsk 1998(j) 

33. Eugeniusz PTAK: Śląsk 1982-83, Miedź 1995-98(j) 

34. Marcin ROBAK: Miedź 2002-05(j), Śląsk 2017-19 

35. Joan ROMÁN: Śląsk 2016-17, Miedź 2019(w) i 2020(w)-21 

36. Sławomir SAMIEC-TALAR: Miedź 2000-02, Śląsk 2002(j) 

37. Jacek SORBIAN: Śląsk 1996, Miedź 2001(w) 

38. Michał STRUZIK: Śląsk 2003-04(j) i 2005(j) (rezerwy), Miedź 2008(j) 

39. Tomasz SZEWCZUK: Miedź 1999-01, 2004(w) i 2012(w), Śląsk 2006-11 

40. Patryk SZWEDZIK: Miedź (wych.) do 2016 (juniorzy), Śląsk od 2023(w)  

41. Łukasz UBA: Śląsk 1998-00, Miedź 2000-01 

42. Sławomir WAŁOWSKI: Miedź 1988-91, Śląsk 1993-94(j) 

43. Bogdan Jerzy WIŚNIEWSKI: Śląsk (wych.) do 1969, Miedź 1976(w)-78 

44. Krzysztof WOŁCZEK: Śląsk (wych.) do 1992 i 2004-12, Miedź 2000(w) i 2012-14 
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45. Paweł WOŹNIAK: Śląsk 2002-03 i 2007, Miedź 2007-09 

46. Paweł ZIELIŃSKI: Śląsk 2014(w)-17, Miedź 2017-21 

Uwaga: w zestawieniu uwzględniono piłkarzy, którzy przynajmniej w jednym klubie wystąpili  
w oficjalnym meczu pierwszej drużyny.  
 
Trenerzy Śląska i Miedzi: 

 
1. Grzegorz KOWALSKI: Śląsk 1998(j), 2003-04(j) i 2015(j), Miedź 2004-05 

2. Petr NĚMEC: Śląsk 2001-02, Miedź 2005-07 

3. Josef STANKO: Śląsk 1970-71, Miedź 1971-72 

4. Aleksander PAPIEWSKI: Śląsk 1978, 1983-84 i 1998(w), Miedź 1988(w) 

5. Marian PUTYRA: Miedź 1995-97(j), Śląsk 2001 i 2002(w)-03 

6. Ryszard TARASIEWICZ: Śląsk 2004-06 i 2007-10(j), Miedź 2015-17 

7. Wiesław WOJNO: Miedź 1993(w)-94, Śląsk 1996-97 

Trenerami Miedzi byli ponadto związani ze Śląskiem: Ryszard Bożyczko, Henryk Osuch,  
Józef Klepak i Janusz Kudyba. 
 

 

Bogdan Jerzy Wiśniewski 
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Andrzej Janicki 

Sekcja piłkarska MKS Mazur Ełk – część II 
 

Szanowni koledzy historycy i statystycy! Pragnę przedstawić wam drugą część historii sekcji piłkarskiej, 

która obejmuje lata sześćdziesiąte MAZURA EŁK. Pod koniec tych lat zacząłem już chodzić na mecze, 

nie wiedząc jeszcze, że będę kronikarzem tego klubu. W zakończonym niedawno sezonie 2022/23 

MAZUR EŁK awansował do czwartej ligi warmińsko-mazurskiej, odnosząc wiosną’23 trzynaście 

zwycięstw z rzędu. Dobrą passę przerwała w czternastym meczu VĘGORIA WĘGORZEWO, remisując 

z nami 2:2, ale sezon MAZUR zakończył zwycięstwem 2:1 ze swoim imiennikiem z PISZU. Jak na taki 

klub i takie miasto nie jest to być może duże osiągnięcie, ale może to początek czegoś większego na 

przyszłość. OBY!!! Pozdrawiam i przyjemniej lektury. 

 

Lata sześćdziesiąte 

Lata sześćdziesiąte, a zwłaszcza pierwsza ich połowa, to lata, którzy starsi kibice „MAZURA” 

wspominają z wielkim sentymentem, można by rzec „złote lata”. Nasi chłopcy panują niepodzielnie 

w rozgrywkach ligi okręgowej zwanej trzecią ligą białostocką. W sezonie 1960 dali się jednym punktem 

wyprzedzić białostockiej „GWARDII”. W następnym sezonie rozgrywki w Polsce przeszły na system 

jesień-wiosna. Również sezon 1960/61 kończy się zwycięstwem „GWARDII”, która w dodatkowym 

meczu o mistrzostwo okręgu na neutralnym boisku w Mońkach wygrała z „MAZUREM” 1:0 i uzyskała 

prawo gry o wejście do drugiej ligi. Drugie podejście „GWARDII” też zakończyło się fiaskiem. W tym 

właśnie sezonie „MAZUR” pozyskuje jednego z najlepszych piłkarzy, jacy pojawili się w Ełku 

a mianowicie Janusza MICHALCZYKA z „CZARNYCH” Olecko, który wspólnie z wcześniej przybyłym też 

z Olecka Romualdem KARPOWICZEM będą siali popłoch wśród bramkarzy na boiskach województwa 

białostockiego w pierwszej połowie lat sześćdziesiątych. Sam KARPOWICZ według wyliczeń zdobył 

w spotkaniach ligowych „MAZURA” około 120 bramek w rozgrywkach ligowych, ale liczba ta 

z pewnością nie jest ostateczna, ponieważ z niektórych spotkań brak jest strzelców goli. Z kolei Janusz 

MICHALCZYK ma udokumentowanych zdobytych 78 bramek, ale i ten wynik podobnie jak w przypadku 

KARPOWICZA na pewno jest większy. Jeżeli jesteśmy już przy nowych zawodnikach, warto tu 

wspomnieć Jerzego TETIUKA z „METALOWCA” Mrągowo, który na długie lata zadomowił się między 

słupkami ełckiej bramki, stając się jedną z legend lat omawianych. Od wiosny’62 gra w naszym zespole 

następny bramkostrzelny napastnik, a czasem pomocnik Roman ALEKSANDROWICZ pozyskany 

ze STALI Giżycko. Niepowodzenia z dwóch ostatnich sezonów ełczanie odbiją sobie w następnych 

czterech sezonach, kiedy to są bezkonkurencyjni w lidze okręgowej. Sezon 1961/62 kończą bez porażki. 

W walce o drugą ligę spotykają się ze STARTEM Łódź 0:7 (d) i 0:4 (w); POLONIĄ Warszawa 0:4 (d) i 2:3 

(w); MOTOREM Lublin 0:2 (w) i 4:1 (d); GRANICĄ Kętrzyn 2:3 (w) i 3:0 (d). Czwarte miejsce i tylko cztery 

punkty to zbyt mało, aby liczyć się w walce o drugą ligę. Awansował START Łódź, gdzie czołowym 

zawodnikiem był znany później trener Wojciech ŁAZAREK. W sezonie 1962/63 wyprzedzają drugą 

w tabeli „GWARDIĘ” aż o trzynaście punktów. Dobre wyniki w lidze nie przekładają się jednak na dobre 

wyniki w walce o drugą ligę. Powiedzenie do trzech razy sztuka nie znalazło potwierdzenia w przypadku 

„MAZURA”. Po raz trzeci podjęli walkę o wejście do drugiej ligi i po raz kolejny bez powodzenia. Tym 

razem spotkali się z LUBLINIANKĄ Lublin 0:3 (w) i 0:2 d); WARSZAWIANKĄ Warszawa 0:8 (w) i 1:0 (d); 

WŁÓKNIARZEM Łódź 1:2 (w) i 1:0 (d); WARMIĄ Olsztyn 1:1 (w) i 4:2 (d). Te wyniki dają ełckiej ekipie 

trzecie miejsce, a awans wywalczyła LUBLINIANKA Lublin trenowana wówczas przez Kazimierza 

GÓRSKIEGO. Kolejny sezon 1963/64 w lidze okręgowej białostockiej jest bardziej wyrównany, 
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a głównym rywalem „MAZURA” w walce o mistrzostwo województwa jest wojskowa drużyna 

„HUSARA” Nurzec, którą na finiszu rozgrywek ełczanie wyprzedzają tylko o punkt. Zwycięstwo w lidze 

sprawiło, że po raz kolejny (czwarty) nasi piłkarze stanęli przed szansą awansu do drugiej ligi. Tym 

razem „MAZUR” zagrał z drużynami już sobie znanymi takimi jak: WARMIA Olsztyn 0:4 (w) i 0:1 (d); 

MOTOR Lublin 0:2 (w) i 0:0 (d); WŁÓKNIARZ Łódź 0:1 (w) i 5:1 (d); WARSZAWIANKA Warszawa 1:0 (w) 

i 0:2 (d). Czwarte miejsce to nie było miejsce o jakim marzyli ełczanie. Z awansu cieszyli się kolejarze 

z Olsztyna, czyli WARMIA. Jesienią’63 w drużynie seniorów debiutuje ponad szesnastoletni (ur. 

17.04.47) Andrzej ZIENTRSKI. Cokolwiek by nie napisać na jego temat, byłoby mało. Dwóch tylko ludzi 

w całej historii „MAZURA” było tak oddanych i jednocześnie „zakręconych” w temacie, który właśnie 

drążymy – to Andrzej i pan Stefan MARCINKIEWICZ. Po wygraniu czwarty raz z rzędu rozrywek ligi 

okręgowej w sezonie 1964/65 „MAZUR” ponownie podjął walkę o wejście do drugiej ligi, a tu za 

przeciwników miał takie drużyny jak: LECH Poznań 0:4 (w) i 1:0 (d); STAR Starachowice 0:1 (w) i 1:0 (d); 

LECHIA Szczecinek 1:3 (w) i 3:1 (d); CZARNI Szczecin 3:2 (w) i 2:1 (d); CZARNI Żagań 0:1 (w) i 0:0 (d). 

Awans do drugiej ligi wywalczyli po dodatkowym meczu ze „STAREM” Starachowice piłkarze LECHA 

Poznań. I znów nasi zawodnicy uplasowali się na czwartej pozycji. Warto w tym miejscu przypomnieć 

zawodników, jacy tworzyli zespół w pierwszej połowie lat sześćdziesiątych: bramkarze: Jerzy TETIUK; 

Józef JACKOWSKI; obrońcy: Mirosław KOTARSKI; Gerard PIETRUSZKA; Andrzej WALCZUK; Kazimierz 

SIKORSKI; Tadeusz SKORUPA; Tadeusz BUŁAKOWSKI; Bogdan SIEWRUK; Antoni REMISZEWSKI; 

Kazimierz SADOWSKI; pomocnicy i napastnicy: Roman ALEKSANDROWICZ; Tadeusz KOTARSKI; 

Romuald KARPOWICZ; Mieczysław SZYMAŃSKI; Henryk SADOWSKI; Janusz MICHALCZYK; Stanisław 

ŻOŁNO; Witold KŁOSSOWSKI; Mieczysław CZAJKA; Józef LUSINA; Witold MIECZŁAWSKI; Zenon 

BORAWSKI. Przed sezonem 1965/66 barwy ełckiego zespołu opuszcza Janusz MICHALCZYK (przenosi 

się do STARA Starachowice), a wkrótce po nim (X’65) do Białegostoku (WŁÓKNIARZ) wyjeżdża Romuald 

KARPOWICZ. Dwa żądła ełckiego napadu trudno było tak naprędce zastąpić i rozgrywki nasz zespól 

kończy dopiero na piątym miejscu, co powszechnie uznaje się za niespodziankę. Lecz już w następnym 

sezonie wszystko wraca do normy i kolejarze kolejny raz zostają mistrzem województwa i uzyskują 

bezpośredni awans do trzeciej ligi międzywojewódzkiej, którą ponownie reaktywowano od sezonu 

1966/67. Czternaste miejsce równało się ze spadkiem z trzeciej ligi. Kwarantanna trzecioligowa trwała 

zaledwie rok i już w sezonie 1969/70 „MAZUR” spotykał z drużynami trzecioligowymi, ale to temat już 

z lat siedemdziesiątych. W omawianej dekadzie „MAZUR” zdobył czterokrotnie Puchar Polski na 

szczeblu wojewódzkim, a było to w roku 1962 (HUSAR 3:2), 1965 (SKRA 2:1), 1967 (WŁÓKNIARZ 2:1) 

i w 1968 (HUSAR 1:1 karne 6:5) a dwukrotnie był finalistą w roku 1963 (PUSZCZA 0:1) i 1961 (GWARDIA 

2:3). Po zdobyciu Pucharu w roku 1968 w 1/32 szczebla centralnego ełccy piłkarze gościli MZKS (dziś 

ARKA) Gdynia. Nie okazali się zbyt gościnni, bo pokonali przeciwników aż 5:0 (bramki: ZIENTARSKI 2; 

MIECZŁAWSKI; T. KOTARSKI; SZYMAŃSKI). W czasie spotkania nad ełckim stadionem doszło do 

oberwania chmury i sędzia musiał na jakiś czas przerwać mecz. Z końcem września otwarto w naszym 

mieście nowy stadion zwany stadionem tysiąclecia. I już na nowym miejskim stadionie „MAZUR” 

w 1/16 szczebla centralnego Pucharu Polski zagrał z „GWARDIĄ” Warszawa (w tym czasie była 

wiceliderem drugiej ligi). Mecz mimo dogrywki nie przyniósł ani bramek, ani tym bardziej 

rozstrzygnięcia. Dopiero seria rzutów karnych sprawiła, że awansowała ekipa ze stolicy (wynik karnych 

6:4). Mistrzami wojewódzkimi zostali juniorzy w sezonie 1966/67 i grali w turnieju półfinałowym 

mistrzostw Polski, który rozgrywany był w naszym mieście. Wyniki, jakie uzyskali, nie były rewelacyjne 

(GWARDIA Warszawa 1:1; HALA Łódź 0:5; WARMIA OLSZTYN 0:2) i sprawiły, że juniorzy okazali się 

bardzo gościnni i w tabeli dali się wyprzedzić wszystkim uczestnikom turnieju. Z nowych twarzy, jakie 

pojawiły się w drużynie seniorów w drugiej połowie lat sześćdziesiątych, a które coś znaczyły 

w rozwoju sekcji piłki nożnej, warto tu wspomnieć: Aleksandra KINDZIUKA (bramkarz); Leszka 

ŁUKOMSKIEGO; Jędrzeja DAWIDOWSKIEGO; Stanisława GWORKA; Józefa POLKOWSKIEGO; Leonarda 

KRATYŃSKIEGO; Czesława MACIOROWSKIEGO; Ryszarda MINKLEINA; Jana GŁĄBA; Romana WIETECHĘ; 
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Aleksandra MURTAZAJEWA; Sławomira KRÓLCZAKA. Piłkarze naszego Klubu: KARPOWICZ; WALCZUK; 

MICHALCZYK; T. KOTARSKI; SZYMAŃSKI, M. KOTARSKI, ZIENTARSKI byli powoływani często do 

reprezentacji woj. białostockiego, która rozgrywała swoje mecze w Grodnie, Lidzie, Kapsukas, lub 

grano na terenie naszego województwa. Nad tymi wszystkimi sukcesami nieprzerwanie czuwał trener 

Stefan MARCINKIEWICZ, zmieniony w sezonie 1968/69 przez innego trenera o tym samym imieniu – 

WESOŁOWSKIEGO.  

 

Statystyka lat sześćdziesiątych: 

1960 – (liga okręgowa) – II miejsce; punkty: 22:6; bramki: 50:18; z. – 9; r.- 4; p. – 1. 

1960/61 – (liga okręgowa) – II miejsce; punkty: 28:10; bramki: 57:11; z. – 10; r – 0; p.- 5. 

1961/62 – (liga okręgowa) – I miejsce; punkty: 34:2; bramki: 81:15; z. – 16; r. – 2; p. – 0. 

1962 – (o awans do II ligi) – IV miejsce; punkty: 4:12; bramki: 11:24; z. – 2; r. – 0; p. – 6.  

1962/63 – (liga okręgowa) – I miejsce: punkty: 38:6; bramki: 82:18; z. – 18; r. – 2; r. – 2. 

1963 – (o awans do II ligi) – III miejsce; punkty: 7:9; bramki: 8:18; z. – 3; r. – 1; p. – 4. 

1963/64 – (liga okręgowa) – I miejsca; punkty: 35:9; bramki: 65:17; z. – 15; r.- 5; p. – 2.. 

1964 – (o awans do II ligi) – IV miejsce; punkty: 5:11; bramki: 6:11; z. – 2; r. – 1; p. – 5. 

1964/65 – (liga okręgowa) – I miejsce; punkty: 29:7; bramki: 52:15; z. – 13; r. – 1; p. – 3. 

1965 – (o awans do II ligi) – IV miejsce; punkty: 11:9; bramki: 11:13; z. – 5; r. – 1; p. – 4. 

1965/66 – (liga okręgowa) – V miejsce; punkty: 19:17; bramki: 28:28; z. – 8; r. – 3; p. – 7. 

1966/67 – (liga okręgowa) – I miejsce (awans); punkty: 32:12; bramki: 49:9; z. – 13; r. – 6; 

p. – 3. 

1967/68 – (III liga) – XIV miejsce (spadek); punkty: 23:37; bramki: 22:47; z. -9; r. – 5; p. – 16. 

1968/69 – (liga okręgowa) – I miejsce (awans); punkty: 36:8; bramki: 62:13: z. – 16; r. – 4; p. – 

2. 

 

Kadra zawodników MKS Mazur w rozgrywkach ligowych 1960 – 1969/70 

 

SEZON 1960 – III LIGA (OKRĘGOWA) BIAŁOSTOCKA – 2 miejsce – trener: Stefan MARCINKIEWICZ; 

Zawodnicy (15): Zenon BORAWSKI (n); Jerzy CHODKIEWICZ (o); Tadeusz GROMELSKI (o); Józef 

JACKOWSKI (br); Romuald KARPOWICZ (n); Dariusz KISIEL (p); Wiesław PASIK (br); Antoni REMISZEWSKI 

(p); Tadeusz ROMAŃCZUK (n); Henryk SADOWSKI (p); Kazimierz SADOWSKI (o); Bogdan SIEWRUK (p); 

Tadeusz SKORUPA (o); Kazimierz SIKORSKI (o); Ryszard STEFAŃSKI (n).  

 



Biuletyn Ogólnopolskiego Stowarzyszenia Historyków i Statystyków Piłki Nożnej 

Korner nr 7 41 
 

SEZON 1960/61 – III LIGA (OKRĘGOWA) BIAŁOSTOCKA – 2 miejsce – trener: Stefan MARCINKIEWICZ; 

Zawodnicy (18): Zenon BORAWSKI (n); Tadeusz GROMELSKI (o); Józef GRZESIUK (o); Józef JACKOWSKI 

(br); Romuald KARPOWICZ (n); Mirosław KOTARSKI (KOTASKO) (o); Tadeusz KOTARSKI (p); Janusz 

MICHALCZYK (n); Wiesław PASIK (br); Antoni REMISZEWSKI (p); Tadeusz ROMAŃCZUK (p); Henryk 

SADOWSKI (p); Kazimierz SADOWSKI (o); Kazimierz SIKORSKI (o); Bogdan SIEWRUK (p); Tadeusz 

SKORUPA (o); Andrzej WALCZUK (o). 

 

SEZON 1961/62 – III LIGA (OKRĘGOWA) BIAŁOSTOCKA – 1 miejsce + mecze o wejście do II ligi – 4 

miejsce w GRUPIE III (bez awansu) – trener: Stefan MARCINKIEWICZ; Zawodnicy (20): Roman (Ramaz) 

ALEKSANDROWICZ (n); Tadeusz BUŁAKOWSKI (o); Zenon BORAWSKI (n); Henryk CZERWIK (p); 

Mieczysław CZAJKA (p); Józef JACKOWSKI (br); Witold KŁOSSOWSKI (p); Romuald KARPOWICZ (n); 

Mirosław KOTARSKI (o); Tadeusz KOTARSKI (p); Robert KOPYCIŃSKI (o); Janusz MICHALCZYK (n); Antoni 

REMISZEWSKI (p); Tadeusz ROMAŃCZUK (n); Jerzy TETIUK (br); Henryk SADOWSKI (p); Bogdan 

SIEWRUK (p); Tadeusz SKORUPA (o); Henryk WACHULEWICZ (p); Andrzej WALCZUK (o).  

 

SEZON 1962/63 – III LIGA (OKRĘGOWA) BIAŁOSTOCKA – 1 miejsce + mecze o wejście do II ligi – 3 

miejsce w GRUPIE III (bez awansu) – trener: Stefan MARCINKIEWICZ; Zawodnicy (17): Roman 

ALEKSANDROWICZ (n) Tadeusz BUŁAKOWSKI (o); Mieczysław CZAJKA (p); Henryk CZERWIK (p); Witold 

KŁOSSOWSKI (p); Romuald KARPOWICZ (n); Mirosław KOTARSKI (o); Tadeusz KOTARSKI (p); MEREDYK 

(?); Janusz MICHALCZYK (n); Antoni REMISZEWSKI (p); Jerzy TETIUK (br); Henryk SADOWSKI (p); 

Tadeusz SKORUPA (o); Andrzej WALCZUK (o); Władysław ZIÓŁKOWSKI (?); Stanisław ŻOŁNO (o). 

 

SEZON 1963/64 – III LIGA (OKRĘGOWA) BIAŁOSTOCKA – 1 miejsce + mecze o wejście do II ligi – 4 

miejsce w GRUPIE III (bez awansu) – trener: Stefan MARCINKIEWICZ; Zawodnicy (19): Roman 

ALEKSANDROWICZ (n); Tadeusz BUŁAKOWSKI (o); Kazimierz DURCZYŃSKI (?); Daniel (?) DANIELEWSKI 

(?); Ryszard GUZEWICZ (p); Romuald KARPOWICZ (n); Mirosław KOTARSKI (o); Tadeusz KOTARSKI (p); 

Józef LUSINA (p); Janusz MICHALCZYK (n); Witold MIECZŁAWSKI (p); Gerard PIETRUSZKA (o); Antoni 

REMISZEWSKI (p); Jerzy TETIUK (br); Tadeusz SKORUPA (o); Kazimierz SIKORSKI (o); Mieczysław 

SZYMAŃSKI (p); Andrzej WALCZUK (o); Andrzej ZIENTARSKI (n). 

 

SEZON 1964/65 – III LIGA (OKRĘGOWA) BIAŁOSTOCKA – 1 miejsce + mecze o wejście do II ligi – 4 

miejsce w GRUPIE III (bez awansu) – trener: Stefan MARCINKIEWICZ; Zawodnicy (17): Roman 

ALEKSANDROWICZ (n); Ryszard GUZEWICZ (o); Edmund JANISZEWSKI (p); Romuald KARPOWICZ (n); 

Tadeusz KOTARSKI (p); Aleksander KINDZIUK (br); Janusz MICHALCZYK (n); Witold MIECZŁAWSKI (p); 

Gerard PIETRUSZKA (o); Antoni REMISZEWSKI (p); Jerzy TETIUK (br); Henryk SADOWSKI (p); Tadeusz 

SKORUPA (o); Kazimierz SIKORSKI (o); Mieczysław SZYMAŃSKI (p); Andrzej WALCZUK (o); Andrzej 

ZIENTARSKI (n). 

 

SEZON 1965/66 – III LIGA (OKRĘGOWA) BIAŁOSTOCKA – 5 miejsce – trener: Stefan MARCINKIEWICZ; 

Zawodnicy (18): Roman ALEKSANDROWICZ (n); Mirosław KUROWSKI (p); Romuald KARPOWICZ (n); 

Józef KONOPKO (?); Tadeusz KOTARSKI (p); Aleksander KINDZIUK (br); Janusz KISIELEWSKI (p); Leszek 

ŁUKOMSKI (n); Witold MIECZŁAWSKI (p); Gerard PIETRUSZKA (o); Antoni REMISZEWSKI (p); Jerzy 
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TETIUK (br); Tadeusz SKORUPA (o); Kazimierz SIKORSKI (o); Mieczysław SZYMAŃSKI (p); Andrzej 

WALCZUK (o); Andrzej ZIENTARSKI (n); Stanisław ŻOŁNO (o).  

 

SEZON 1966/67 – LIGA OKRĘGOWA (POPRZEDNIO III) BIAŁOSTOCKA – 1 miejsce (awans do III ligi 

międzywojewódzkiej) – trener: Stefan MARCINKIEWICZ; Zawodnicy (15): Stanisław GWOREK (o); 

Tadeusz KOTARSKI (p); Aleksander KINDZIUK (br); Janusz KISIELEWSKI (p); Leszek ŁUKOMSKI (n); Witold 

MIECZŁAWSKI (p); Józef POLKOWSKI (n); Eugeniusz PANKRATIEW (br); Robert RAWŁUSZKO (p); Antoni 

REMISZEWSKI (p); Jerzy TETIUK (br); Kazimierz SIKORSKI (o); Mieczysław SZYMAŃSKI (p); Andrzej 

WALCZUK (o); Andrzej ZIENTARSKI (n).  

 

SEZON 1967/68 – III LIGA MIĘDZYWOJEWÓDZKA (GRUPA III – WSCHÓD) – 14 miejsce (spadek) -trener: 

Stefan MARCINKIEWICZ; Zawodnicy (19): Tadeusz BUŁAKOWSKI (o); Stanisław CHYLIŃSKI (o); Jędrzej 

DAWIDOWSKI (p); Stanisław GWOREK (o); Tadeusz KOTARSKI (p); Aleksander KINDZIUK (br); Leonard 

KRATYŃSKI (o); Jerzy LACH (p); Leszek ŁUKOMSKI (n); Czesław MACIOROWSKI (o); Witold MIECZŁAWSKI 

(p); Ryszard MINKLEIN (o); Józef POLKOWSKI (n); Antoni REMISZEWSKI (p); Jerzy TETIUK (br); Kazimierz 

SIKORSKI (o); Mieczysław SZYMAŃSKI (p); Andrzej WALCZUK (o); Andrzej ZIENTARSKI (n).  

 

SEZON 1968/69 – LIGA OKRĘGOWA BIAŁOSTOCKA – 1 miejsce (awans do trzeciej ligi 

międzywojewódzkiej) – trener: Stefan WESOŁOWSKI; Zawodnicy (18): Jędrzej DAWIDOWSKI (p); Jan 

GŁĄB (n); Stanisław GWOREK (o); Tadeusz KOTARSKI (p); Aleksander KINDZIUK (br); Leonard 

KRATYŃSKI (o); Sławomir KRÓLCZAK (n); Leszek ŁUKOMSKI (n); Czesław MACIOROWSKI (o); Witold 

MIECZŁAWSKI (p); Ryszard MINKLEIN (o); Józef POLKOWSKI (n); Antoni REMISZEWSKI (p); Kazimierz 

SIKORSKI (o); Mieczysław SZYMAŃSKI (p); Andrzej WALCZUK (o); Henryk WIETECHA (p); Andrzej 

ZIENTARSKI (n).  

 

SEZON 1969/70 – III LIGA MIĘDZYWOJEWÓDZKA (GRUPA III – WSCHÓD) -13 miejsce (spadek) – trener: 

Stefan WESOŁOWSKI; Zawodnicy (24): Jędrzej DAWIDOWSKI (p); Jan GŁĄB (n); Stanisław GWOREK (o); 

Daniel HRYNIEWIECKI (p); Jerzy JAROSZEWSKI (o); Ryszard KOSSAK (o); Tadeusz KOTARSKI (p); 

Aleksander KINDZIUK (br); Leonard KRATYŃSKI (o); Sławomir KRÓLCZAK (n); Zdzisław KUBICKI (o); 

Czesław MACIOROWSKI (o); Zdzisław MAZURKIEWICZ (p); Ryszard MINKLEIN (o); Aleksander 

MURTAZAJEW (p); Czesław OSIECKI (br); Józef POLKOWSKI (n); Antoni REMISZEWSKI (p); Kazimierz 

SIKORSKI (o); Edward SIKORSKI (o); Mieczysław SZYMAŃSKI (p); Henryk WIETECHA (p); Andrzej 

ZIENTARSKI (n); Lech ŻYWORONEK (p).  

 

Strzelcy ligowych bramek w sezonach 1960 – 1969/70 

 

1960 – (50) – Tadeusz ROMAŃCZUK 17; Ryszard STEFAŃSKI 7; Henryk SADOWSKI 7; Zenon BORAWSKI 

6; Romuald KARPOWICZ 4; Dariusz KISIEL 3; Antoni REMISZEWSKI 1; Tadeusz SKORUPA 1; Bogdan 

SIEWRUK 1 + 2 (SAMOBRAMKI) + 1 (BRAK STRZELCA). 
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1960/61 – (57) – Tadeusz ROMAŃCZUK 13; Zenon BORAWSKI 12; Janusz MICHALCZYK 10; Romuald 

KARPOWICZ 10; Henryk SADOWSKI 4; Tadeusz SKORUPA 3; Tadeusz GROMELSKI 1; Bogdan SIEWRUK 

1; Andrzej WALCZUK 1 + 2 (SAMOBRAMKI). 

 

1961/62 – 92 (81+11) – Romuald KARPOWICZ 27 (23+4); Janusz MICHALCZYK 23 (18+5); Zenon 

BORAWSKI 12; Roman ALEKSANDROWICZ 8 (6+2); Henryk SADOWSKI 5; Henryk CZERWIK 3; Tadeusz 

ROMAŃCZUK 3; Antoni REMISZEWSKI 2; Bogdan SIEWRUK 2; Henryk WACHULEWICZ 2; Tadeusz 

BUŁAKOWSKI 1; Mieczysław CZAJKA 1; Tadeusz SKORUPA 1 + 2 (SAMOBRAMKI). 

 

1962/63 – 90 (82+8) – Romuald KARPOWICZ 25 (23+2); Janusz MICHALCZYK 14 (13+1); Witold 

KŁOSSOWSKI 13 (12+1); Tadeusz KOTARSKI 8; Henryk SADOWSKI 5; Andrzej WALCZUK 5 (4+1); Roman 

ALEKSANDROWICZ 4 (3+1); Henryk CZERWIK 3; Antoni REMISZEWSKI 3 (2+1); Władysław ZIÓŁKOWSKI 

2 (1+1); Tadeusz BUŁAKOWSKI 1; Tadeusz SKORUPA 1 + 2 (SAMOBRAMKI) + 1 (BRAK STRZELCA 1 GOLA) 

+ 3 (WALKOWER) 

 

1963/64 – (65+6) – Romuald KARPOWICZ 23 (21+2); Janusz MICHALCZYK 13 (11+2); Tadeusz KOTARSKI 

11; Tadeusz BUŁAKOWSKI 6; Mieczysław SZYMAŃSKI 4; Antoni REMISZEWSKI 3; Józef LUSINA 3; Roman 

ALEKSANDROWICZ 2; DURCZYŃSKI 1 (0+1); Witold MIECZŁAWSKI 1 (0+1); Tadeusz SKORUPA 1; 

Kazimierz SIKORSKI 1; Andrzej WALCZUK 1 + 1 (SAMOBRAMKA). 

 

1964/65 – 63 (52+11) – Janusz MICHALCZYK 18 (14+4); Romuald KARPOWICZ 17 (14+3); Tadeusz 

KOTARSKI 6 (5+1); Mieczysław SZYMAŃSKI 5 (4+1); Andrzej ZIENTARSKI 3 (2+1); Edmund JANISZEWSKI 

3; Andrzej WALCZUK 2 (1+1); Roman ALEKSANDROWICZ 2; Witold MIECZŁAWSKI 1; Antoni 

REMISZEWSKI 1; Henryk SADOWSKI 1; Kazimierz SIKORSKI 1 + 2 (SAMOBRAMKI) + 1 (BRAK STRZELCA).  

 

1965/66 – (28) – Tadeusz KOTARSKI 6; Roman ALEKSANDROWICZ 3; Andrzej ZIENTARSKI 2; Mirosław 

KUROWSKI 2; Witold MIECZŁAWSKI 2; Antoni REMISZEWSKI 2; Mieczysław SZYMAŃSKI 2; Leszek 

ŁUKOMSKI 1; Romuald KARPOWICZ 1; + 3 (WALKOWER) + 4 (BRAK STRZELCÓW) 

 

1966/67 – (49) – Tadeusz KOTARSKI 15; Andrzej ZIENTARSKI 6; Mieczysław SZYMAŃSKI 5; Leszek 

ŁUKOMSKI 5; Witold MIECZŁAWSKI 4; Józef POLKOWSKI 3; Antoni REMISZEWSKI 2; Stanisław 

GWOREK1; Andrzej WALCZUK 1 + 3 (WALKOWER) + 1 (SAMOBRAMKA) + 3 (BRAK STRZELCÓW). 

 

1967/68 – (22) – Leszek ŁUKOMSKI 4; Józef POLKOWSKI 4; Andrzej ZIENTARSKI 4; Stanisław GWOREK 

2; Mieczysław SZYMAŃSKI 2; Witold MIECZŁAWSKI 2; Andrzej WALCZUK 1; Ryszard MINKLEIN 1; 

Tadeusz KOTARSKI 1; Jędrzej DAWIDOWSKI 1. 

 

1968/69 – (62) – Jędrzej DAWIDOWSKI 9; Andrzej ZIENTARSKI 7; Leonard KRATYŃSKI 5; Jan GŁĄB 4; 

Sławomir KRÓLCZAK 4; Józef POLKOWSKI 4; Kazimierz SIKORSKI 4; Tadeusz KOTARSKI 3; Mieczysław 
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SZYMAŃSKI 3; Andrzej WALCZUK 2; Czesław MACIOROWSKI 2; Aleksander MURTAZAJEW 1; Witold 

MIECZŁAWSKI 1; Antoni REMISZEWSKI 1+ 12 (BRAK STRZELCÓW). 

 

1969/70 – (24) – Daniel HRYNIEWIECKI 5; Sławomir KRÓLCZAK 5; Roman WIETECHA 5; Andrzej 

ZIENTARSKI 2; Stanisław GWOREK 2; Jędrzej DAWIDOWSKI 1; Ryszard MINKLEIN 1; Aleksander 

MURTAZAJEW 1; Mieczysław SZYMAŃSKI 1 + 1 (BRAK STRZELCA) 

 

SEZON 1960 – TRZECIA (OKRĘGOWA) LIGA BIAŁOSTOCKA 

 

* ** Data Godz. *** Przeciwnik Sędziował Wynik Strzelcy goli 

202. 15. 03.04. 1500 D OGNISKO 

BIAŁYSTOK 

??? 3:0 (2:0) D. Kisiel 28’,33’; 

A. Remiszewski ??’ 

203. 16. 10.04. 1500 W ŁKS ŁOMŻA ??? 2:1 (2:1) D. Kisiel 17’; Stefański 38’ 

204. 17. 24.04. 1600 D GWARDIA 

BIAŁYSTOK 

??? 0:2 (0:2) - 

205. 18. 08.05. 1700 W TUR BIELSK 

PODLASKI 

??? 2:0 (2:0) H. Sadowski 70’;85’ 

206. 19. 15.05. 1700 W ZKS ZAMBRÓW H. Cygan 1:1 (0:0) Samobramka ??’ 

207. 20. 22.05. 1700 D JAGIELLONIA 

BIAŁYSTOK 

??? 9:2 (7:1) T. Romańczuk 4 br; 

Stefański 2 br; 

H. Sadowski; Karpowicz; 

Skorupa 1. 

208. 21. 29.05. 1700 D PUSZCZA 

HAJNÓWKA 

??? 5:0 (2:0) Romańczuk 2 br; Stefański 

2 br; H. Sadowski  

209. 22. 05.06. 1800 W OGNISKO H. Szpiczko  8:3 (3:2) Romańczuk 3 br; Borawski 

2 br; Stefański 2 br; 

Karpowicz  

210. 23. 12.06. 1800 D ŁKS ??? 6:0 (2:0) Borawski 3 br; H. Sadowski 

2 br; Karpowicz; 

Samobramka 

211. 24. 16.06. 1800 W GWARDIA ??? 2:2 (0:1) T. Romańczuk 50’,65’. 

212. 25. 19.06. 1800 D TUR ??? 5:2 (3:1)  T. Romańczuk 3 br; 

Karpowicz; Borawski 

213. 26. 26.06. 1800 D ZKS ??? 3:1 (2:0) H. Sadowski 17’, 79’; 

Siewruk 25’ 

214. 27. 03.07. 1800 W JAGIELLONIA Z 

Wołkoński 

2:2 (2:1) T. Romańczuk 29’k, 34’ 
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215. 28. 10.07. 1800 W PUSZCZA H. Cygan 2:2 (1:2) T. Romańczuk 58’k; brak 

strzelca jednej bramki 

 

 

SEZON 1960/61 – TRZECIA (OKRĘGOWA) LIGA BIAŁOSTOCKA 

 

* ** Data Godz *** Przeciwnik Sędziował Wynik Strzelcy goli 

216. 29. 28.08. 1700 D TUR BIELSK 

PODLASKI 

??? 4:0 (4:0) Karpowicz 15’,40’; 

Borawski 22’, 24’ 

217. 30. 11.09. 1600 D ZKS 

ZAMBRÓW 

??? 6:0 (2:0) Borawski 3 br; 

Michalczyk; Karpowicz; 

T. Romańczuk  

218. 31. 18.09. 1600 D PUSZCZA 

HAJNÓWKA 

??? 9:0 (4:0) Borawski 2 br; Michalczyk 

2 br; Karpowicz 2 br; 

T. Romańczuk 2 br; 

H. Sadowski 

219. 32. 29.09. 1600 W WARMIA 

GRAJEWO 

??? 2:0 (1:0) Gromelski 41’; 

H. Sadowski 80’ 

220. 33. 02.10. 1400 D POGOŃ ŁAPY H. Cygan 3:0 (2:0) T. Romańczuk 35’; 

Borawski 45’; Michalczyk 

89’ 

221. 34. 09.10. 1400 W JAGIELLONIA 

BIAŁYSTOK 

??? 8:0 (2:0) T. Romańczuk 4 br; 

H. Sadowski 2 br; 

Michalczyk; Karpowicz  

222. 35. 16.10. 1400 D OGNISKO 

BIAŁYSTOK 

??? 3:1 (3:0) Borawski 13’,33’; 

Karpowicz 38’ 

223. 36. 23.10. 1400 W WIGRY 

SUWAŁKI 

??? 0:2 (0:2) - 

224. 37. 30.10. 1200 W GWARDIA 

BIAŁYSTOK 

Wszędyrówny 0:1 (0:1) - 

225. 38. 09.04. 1600 W TUR ??? 1:0 (0:0) Michalczyk 59’ 

226. 39. 15.04. 1700 D GWARDIA ??? 1:2 (1:1) T. Romańczuk 7’ 

227. 40. 23.04. 1700 W ZKS Wądołkowski 2:0 (1:0) Siewruk 7’; Michalczyk 

70’ 

228. 41. 07.05. 1700 W PUSZCZA ??? 3:0 (0:0) Skorupa; Michalczyk; 

Karpowicz  

229. 42. 14.05. 1700 D WARMIA ??? 6:0 (4:0) Michalczyk 2 br.; 

Karpowicz; Walczuk; 

Borawski; Samobramka 
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230. 43. 21.05. 1700 W POGOŃ ??? 2:1 (1:0)  T. Romańczuk; 

Samobramka 

231. 44. 28.05. 1800 D JAGIELLONIA ??? 0:2 (0:0)  

232. 45. 04.06. 1800 W OGNISKO Radziszewski 3:1 (1:1) Romańczuk 25’, 49’; 

Karpowicz 77’ 

233. 46. 11.06. 1800 D WIGRY ??? 4:0 (1:0) Skorupa 38’,52’k; 

T. Romańczuk 74’ k, 84’ 

234. 47. 18.06. 1730 X GWARDIA M. Derlatko 0:1 (0:1) - 

 

* – mecz nr. 234 to mecz dodatkowy o mistrzostwo trzeciej (okręgowej) ligi białostockiej rozegrany 

został w MOŃKACH (obie drużyny miały taką samą zdobycz punkową). 

 

SEZON 1961/62 – TRZECIA (OKRĘGOWA) LIGA BIAŁOSTOCKA + O WEJŚCIE DO II LIGI 

 

* ** Data Godz. *** Przeciwnik Sędzia gł. Wynik Strzelcy goli 

235. 48. 30.07. 1700 D POGOŃ ŁAPY S. Trzaska 9:2 

(5:0) 

Michalczyk 2br; Borawski 

2br; Karpowicz 2br; 

Wachulewicz 2br; 

H. Sadowski 

236. 49. 07.08. 1700 W PUSZCZA 

HAJNÓWKA 

??? 1:1 

(1:1) 

Michalczyk ??’ 

237. 50. 13.08. 1700 D TUR BIELSK 

PODLASKI 

??? 3:0 

(2:0) 

Karpowicz ??’, ??’; 

Borawski 32’ 

238. 51. 20.08. 1700 W WARMIA 

GRAJEWO 

??? 5:1 

(3:0) 

Borawski 30’, 35’, ??’ 

Karpowicz 40’, ??’.  

239. 52. 03.09. 1600 D WŁÓKNIARZ 

BIAŁYSTOK 

??? 4:1 

(2:0) 

Karpowicz 2br; 

Michalczyk ??’; 

Borawski ??’ 

240. 53. 17.09. 1600 W GWARDIA 

BIAŁYSTOK 

??? 1:1 

(1:0) 

H. Sadowski 33’ 

241. 54. 01.10. 1500 W WIGRY 

SUWAŁKI 

??? 4:1 

(4:1) 

Karpowicz 14’,25’k; 

Michalczyk 10’; Czajka 43’ 

242. 55. 08.10. 1500 D ŁKS ŁOMŻA Radziszewski 9:2 

(3:2) 

Borawski 4 br; Michalczyk 

2 br; A. Remiszewski; 

H. Sadowski; Skorupa 

243. 56. 15.10. 1400 D ZKS 

ZAMBRÓW 

K. Ziembicki 7:1 

(2:0) 

T. Romańczuk 2 

br; Karpowicz 2br; 

H. Sadowski; Samobramka  
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244. 57. 07.04. 1500 W TUR R. Lider 7:0 

(3:0) 

Karpowicz 3br; 

Bułakowski; Borawski; 

Michalczyk Siewruk  

245. 58. 15.04. 1500 D WARMIA ??? 7:2 

(1:1) 

Aleksandrowicz 3br; 

Karpowicz Michalczyk; 

Siewruk; H. Sadowski 

246. 59. 18.04. 1630 D POGOŃ Cz. Mazur 3:1 

(2:0) 

Michalczyk 3 br. 

247. 60. 29.04. 1600 W WŁÓKNIARZ ??? 3:1 

(3:1) 

Karpowicz 2’; Michalczyk 

5’; Samobramka ??’ 

248. 61. 06.05. 1700 D GWARDIA Wszędyrówny 1:0 

(1:0) 

Karpowicz 23’ 

249. 62. 13.05. 1700 W ZKS Wądołkowski 7:0 

(5:0) 

Michalczyk 7’,35’,44’,88’; 

Czerwik 59’; 

Aleksandrowicz 39’; 

Karpowicz 10’ 

250. 63. 20.05. 1700 D WIGRY J. Cholewko 6:0 

(3:0) 

Aleksandrowicz 3br; 

Czerwik; Karpowicz; 

Michalczyk  

251. 64. 27.05. 1700 W ŁKS ??? 3:1 

(1:1) 

Czerwik 43’; 

Remiszewski ??’; 

Karpowicz ??’ 

252. 65. 03.06. 1700 W POGOŃ ??? 1:0 

(1:0) 

Karpowicz 39’ 

XX 9. 17.06. 1800 D POLONIA 

WARSZAWA 

B. Wachowiak 0:4 

(0:3) 

- 

XX 10. 23.06. 1830 W MOTOR 

LUBLIN 

J. Heliasz 0:2 

(0:0)  

- 

XX 11. 01.07. 1800 D START ŁÓDŹ W. Drożdżal 0:7 

(0:2) 

- 

XX 12. 04.07. 1800 W GRANICA 

KĘTRZYN 

Woziński 2:3 

(1:2) 

Michalczyk 15’; Karpowicz 

71’ 

XX 13. 15.07. 1800 W POLONIA W. Jerominek 2:3 

(2:3) 

Aleksandrowicz 18’; 

Karpowicz 25’ 

XX 14. 22.07. 1800 D MOTOR L. Kasprzyk 4:1 

(2:1)  

Michalczyk 25’, 49’, 88’; 

Karpowicz 11’ 

XX 15. 28.07. 1800 W START K. Bisztyga 0:4 

(0:0) 

- 

XX 16. 01.08. 1800 D GRANICA W. Radecki 3:0 

(1:0) 

Karpowicz 7’; Michalczyk 

52’; Aleksandrowicz 61’ 
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SEZON 1962/63 – TRZECIA (OKRĘGOWA) LIGA BIAŁOSTOCKA + OWEJŚCIE DO DRUGIEJ LIGI 

 

* ** Data Godz  Przeciwnik Sędzia gł. Wynik Strzelcy goli 

253. 66. 05.08. 1700 D WIGRY SUWAŁKI ??? 8:1 (5:0) Karpowicz 2br; Kłosowski 2br; 

Czerwik; A. Remiszewski; 

Bułakowski; Michalczyk  

254. 67. 12.08. 1700 W POGOŃ ŁAPY M. Derlatko 5:1 (3:0) Michalczyk ??’k, ‘42; Walczuk 

52’k.; Aleksandrowicz 42’; 

Karpowicz 47’ 

255. 68. 19.08. 1700 D HUSAR NURZEC Z. Dzienis 5:0 (3:0) Karpowicz 2br; Michalczyk; 

Czerwik; Skorupa  

256. 69. 26.08. 1500 W GWARDIA 

BIAŁYSTOK 

Wszędyrówny 4:1 (4:0) H. Sadowski 3’; Michalczyk 8’; 

Samobramka 9’; Karpowicz 

24’.  

257. 70. 02.09. 1700 D WARMIA GRAJEWO. Wądołkowski 7:0 (4:0) Kłosowski 4br; Karpowicz 

Michalczyk; T. Kotarski  

258. 71. 16.09. 1600 D SOKÓŁ SOKÓŁKA R. Lider 5:2 (2:0) Karpowicz 3br; Kłosowski; 

T. Kotarski  

259. 72. 23.09. 1600 W ŁKS ŁOMŻA ??? 2:2 (1:1) Karpowicz 9’;60’ 

260. 73. 30.09. 1500 W TUR BIELSK 

PODLASKI 

Wszędyrówny 3:0 (0:0) Karpowicz 2br; Michalczyk. 

261. 74. 07.10. 1400 W ZKS ZAMBRÓW Radziszewski 3:0 (1:0) Karpowicz 33’; T. Kotarski 57’; 

Czerwik 89’ 

262. 75. 14.10. 1400 D SKRA CZARNA 

BIAŁOSTOCKA 

S. Szmigiel 2:4 (1:2) T. Kotarski 21’; Kłosowski 55’ 

263. 76. 21.10. 1400 W WŁÓKNIARZ 

BIAŁYSTOK 

Z. Dzienis 6:0 (2:0) Karpowicz 2br; Michalczyk 

2br; Kłosowski; T. Kotarski 

264. 77. 31.03. 1600 W WIGRY K. Ziembicki 1:0 (1:0) Samobramka 83’. 

265. 78. 07.04. 1600 D POGOŃ Wądołkowski 6:0 (2:0) Kłosowski 7’, 81’; H. Sadowski 

20’; 74’; T. Kotarski 

72’; Karpowicz 84’ 

266. 79. 21.04. 1600 W HUSAR S. Szmigiel 2:1 (0:0) Aleksandrowicz 2br. 

267. 80. 28.04. 1600 D GWARDIA M. Derlatko 1:0 (1:0) Ziólkowski 16’ 

268. 81. 05.05. 1700 W WARMIA G. R. Lider 1:2 (0:0) Kłosowski 65’ k 

269. 82. 09.05. 1700 W SOKÓŁ Z. Dzienis 1:1 (0:0) Brak strzelca gola. 

270. 83. 12.05. 1700 D ŁKS M. Derlatko 3:1 (1:0) H. Sadowski 2br.; 

A. Remiszewski  
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271. 84. 19.05. 1700 D ZKS Z. Dzienis 4:0 (1:0) Karpowicz 2br.; Michalczyk; 

T. Kotarski 

272. 85. 23.05. 1700 W SKRA ?? 3:0 w.o.  

273. 86. 26.05. 1700 D WŁÓKNIARZ 

BIAŁYSTOK 

?? 5:2 (3:1) Karpowicz 3br.; Michalczyk; 

Walczuk. 

274. 87. 02.06. 1800 D TUR Jaworowski 5:0 (3:0) Michalczyk 2br.; Walczuk 2br; 

T. Kotarski  

XX 17. 16.06. 1800 D WARMIA OLSZTYN L. Kasprzyk 4:2 (3:2) Aleksandrowicz 2’; Michalczyk 

32’; Remiszewski 

29’k, Karpowicz 82’ 

XX 18. 22.06. 1830 W WŁÓKNIARZ ŁÓDŹ K. Bisztyga 1:2 (0:2) Ziółkowski 72’ 

XX 19. 26.06. 1800 D WARSZAWIANKA Cichoński 1:0 (1:0) Kłosowski 31’ 

XX 20. 29.06. 1830 W LUBLINIANKA W. Drożdżal 0:3 (0:0)  

XX 21. 14.07. 1630 W WARMIA  M. Stawski 1:1 (0:1) Karpowicz 59’ 

XX 22. 21.07. 1800 D WŁÓKNIARZ Kielasiuk 1:0 (1:0) Walczuk 24’ 

XX 23. 24.07. 1800 W WARSZAW. A. Bena 0:8 (0:4) - 

XX 24. 28.07. 1800 D LUBLINIANKA B Wachowiak 0:2 (0:1) - 

 

 

SEZON 1963/64 -TRZECIA (OKRĘGOWA) BIAŁOSTOCKA + OWEJŚCIE DO DRUGIEJ LIGI 

 

* ** Data Godz *** Przeciwnik Sędzia gł. Wynik Strzelcy goli 

275. 88. 11.08. 1700 W SKRA CZARNA 

BIAŁOSTOCKA 

??? 2:2 

(1:2) 

Lusina ??’; 

Aleksandrowicz ??’ 

276. 89. 18.08. 1700 D WIGRY SUWAŁKI Z. Dzienis 4:2 

(1:1) 

Karpowicz 3br.; Lusina 

277. 90. 25.08. 1700 W OGNISKO 

BIAŁYSTOK 

??? 8:2 

(3:0) 

Karpowicz 3br.; 

Bułakowski; 

Michalczyk; Walczuk; 

Szymański T. Kotarski  

278. 91. 01.09. 1700 W SOKÓŁ SOKÓŁKA Wszędyrówny 4:0 

(1:0) 

T. Kotarski 43’; 

K. Sikorski 47’; 

Michalczyk 80’k; 

Karpowicz 81’ 

279. 92. 08.09. 1600 D TUR BIELSK 

PODLASKI 

??? 8:0 

(3:0) 

Bułakowski; 

Michalczyk; Karpowicz; 

T. Kotarski; 
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Remiszewski; Lusina; 

Skorupa; Samobramka 

280. 93. 15.09. 1600 W GWARDIA 

BIAŁYSTOK 

Z. Wołkoński 1:0 

(1:0) 

Karpowicz 7’ 

281. 94. 22.09. 1600 D HUSAR NURZEC Z. Dzienis 4:0 

(2:0) 

Karpowicz 9’; 19’; 

Michalczyk 56’; 

Bułakowski 85’ 

282. 95. 06.10. 1400 D WŁÓKNIARZ 

BIAŁYSTOK 

Zaborowski 0:3 

(0:1) 

- 

283. 96. 20.10. 1400 D ŁKS ŁOMŻA J. Cholewko 2:1 

(2:1) 

T. Kotarski ??’; 

Karpowicz ??’ 

284. 97. 23.10. 1400 W ORZEŁ KOLNO Wszędyrówny 0:0 - 

285. 98. 27.10. 1400 W ZKS ZAMBRÓW Wszędyrówny 0:0 - 

286. 99. 05.04. 1600 D SKRA Wądołkowski 3:0 

(2:0) 

Kotarski 38’, 50’; 

A. Remiszewski 40’ 

287. 100. 12.04. 1600 W WIGRY J. Choloewko 1:1 

(0:1) 

T. Kotarski 65’ 

288. 101. 19.04. 1600 D OGNISKO Z. Dzienis 9:2 

(5:1) 

Bułakowski 3br; 

T. Kotarski 3br.; 

Karpowicz 2br.; 

Michalczyk  

289. 102. 26.04. 1600 D SOKÓŁ K. Ziembicki 4:0 

(3:0) 

Karpowicz 3br.; 

Michalczyk  

290. 103. 03.05. 1700 W TUR Z. Dzienis 2:0 

(2:0) 

Karpowicz 23’; 

Michalczyk 38’. 

291. 104. 10.05. 1700 D GWARDIA M. Derlatko 3:0 

(1:0) 

Remiszewski 34’; 

Karpowicz ??'; 

Michalczyk ??' 

292. 105. 17.05. 1700 W HUSAR K. Ziembicki 0:3 

(0:1) 

- 

293. 106. 24.05. 1700 D ZKS J. Cholewko 2:0 

(1:0) 

T. Kotarski ??’; 

Szymański ??’ 

294. 107. 28.05. 1700 W WŁÓKNIARZ M. Derlatko 1:1 

(1:1) 

Szymański ??’ 

295. 108. 31.05. 1700 D ORZEŁ Cz. Mazur 3:0 

(1:0) 

Michalczyk 7’, 71’; 

Aleksandrowicz 88’ 

296. 109. 03.06. 1800 W ŁKS Z. Dzienis 4:0 

(1:0) 

Karpowicz 2br.; 

Szymański; Michalczyk 

XX 25. 14.06. 1800 W WARMIA 

OLSZTYN 

Herman 0:4 

(0:1) 

- 
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XX 26. 21.06. 1800 D WŁÓKNIARZ 

ŁÓDŹ 

Wilczyński 5:1 

(2:0) 

Michalczyk6’,55’; 

Mieczławski 26’; 

Karpowicz 47’; 

Durczyński 65’ 

XX 27. 28.06. 1900 W WARSZAWIANKA Osiadacz 1:0 

(0:0) 

Karpowicz 59’ 

XX 28. 01.07. 1800 D MOTOR LUBLIN Kielesiuk 0:0 - 

XX 29. 12.07. 1800 D WARMIA  M. Kustoń 0:1 

(0:0) 

- 

XX 30. 18.07. 1800 W WŁÓKNIARZ Karaś 0:1 

(0:1) 

- 

XX 31. 22.07. 1800 D WARSZAW. Cichecki 0:2 

(0:0) 

- 

XX 32. 25.07. 1800 W MOTOR Kamiński 0:2 

(0:0)  

- 

 

 

SEZON 1964/65 – LIGA OKRĘGOWA BIAŁOSTOCKA + OWEJŚCIE DO DRUGIEJ LIGI 

 

* ** Data Godz *** Przeciwnik Sędzia gł. Wynik Strzelcy goli 

297. 110. 16.08. 1700 D WIGRY 

SUWAŁKI 

Wszędyrówny 0:1 (0:1) - 

298. 111. 23.08. 1730 W GWARDIA 

BIAŁYSTOK 

Z. Dzienis 3:0 (0:0) Zientarski ??’; 

Michalczyk ??’; 

H. Sadowski ??’ 

299. 112. 30.08. 1700 D SOKÓŁ 

SOKÓŁKA 

M. Derlatko 1:0 (0:0) Michalczyk 75’ 

300. 113. 06.09. 1600 W PUSZCZA 

HAJNÓWKA 

K. Ziembicki 3:2 (0:2) Michalczyk 3br. 

301. 114. 20.09. 1600 D HUSAR NURZEC ??? 1:2 (0:0) Brak strzelca bramki. 

302. 115. 27.09. 1500 W WARMIA 

GRAJEWO 

J. Cholewko 2:0 (0:0) T. Kotarski 65’; 

Mieczławski 75’ 

303. 116. 11.10. 1400 D WŁÓKNIARZ 

BIAŁYSTOK 

J. Cholewko  1:0 (0:0) Szymański 74’ 

304. 117. 18.10. 1400 W ZKS ZAMBRÓW R. Lider 0:1 (0:0) - 

305. 118. 25.10. 1400 D TUR BIELSK 

PODLASKI 

??? 11:0(7:0) Karpowicz 5br; 

Michalczyk 2br; 

T. Kotarski 2br; 
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Remiszewski; 

Zientarski 

306. 119. 28.03. 1500 W WIGRY Zakrzewski 5:2 (3:1) Karpowicz 15’,40’,47’; 

Aleksandrowicz 

25’,80’ 

307. 120. 04.04. 1500 D GWARDIA R. Lider 4:1(1:1) Kotarski 16’; 

Szymański ??’; 

Janiszewski ??’; 

K. Sikorski ?? 

308. 121. 11.04. 1600 W SOKÓŁ Wądołkowski 5:1 (2:1) Michalczyk 2br; 

Karpowicz2; 

Janiszewski. 

309. 122. 25.04. 1600 D PUSZCZA Z. Dzienis 2:0 (0:0) Karpowicz 

70’Michalczyk 80’ 

310. 123. 02.05. 1700 W HUSAR S. Trzaska 1:1 (0:0) Karpowicz 54’ 

311. 124. 09.05. 1700 D WARMIA K. Ziembicki 3:1 (2:0) Michalczyk 2br; 

Walczuk 

312. 125. 16.05. 1700 W WŁÓKNIARZ K. Ziembicki 2:1 (0:0) Samobramki 2br. 

313. 126. 23.05. 1700 D ZKS M. Derlatko 2:0 (1:0) T. Kotarski 27’; 

Szymański 85’ 

314. 127. 29.05. 1700 W TUR Zakrzewski 6:2 (2:1) Michalczyk 2br.; 

Karpowicz 2br.; 

Janiszewski; 

Szymański 

XX 33. 13.06. 1700 W CZARNI  

ŻAGAŃ 

Radziwił 0:1 (0:1)  - 

XX 34. 20.06. 1700 D LECH  

POZNAŃ 

J. Hołub 1:0 (1:0) Karpowicz 14’ 

XX 35. 23.06. 1700 ? W STAR  

STARACHOWICE 

Wierzgoń 0:1 (0:0) - 

XX 36. 27.06. 1700 D CZARNI  

SZCZECIN 

A. Jarguz 2:1 (1:1) Michalczyk 5’; 

Walczuk 70’ 

XX 37. 04.07. 1800 W LECHIA  

SZCZECINEK 

Herman 1:3 (0:2) Karpowicz 75’ 

XX 38. 11.07. 1700 D CZARNI Ż. Adamowicz 0:0  - 

XX 39. 17.07. 1700 ? W LECH Walkus 0:4 (0:0)  

XX 40. 21.07. 1700 ? D STAR ?? 1:0 (1:0) Michalczyk 29’ 
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XX 41. 25.07. 1700 W CZARNI  

DSZCZECIN 

Witkowski 3:2 (2:2) Karpowicz 2’; 

T. Kotarski 30’; 

Michalczyk 80’ 

XX 42. 01.08. 1700 D LECHIA 

SZCZECINEK 

Brzeziński 3:1 (1:0) Michalczyk ??’; 

Zientarski ??’; 

Szymański ??’ 

 

 

SEZON 1965/66 – LIGA OKRĘGOWA BIAŁOSTOCKA 

 

* ** Data Godz *** Przeciwnik Sędzia gł. Wynik Strzelcy goli 

315. 128. 25.08. 1700 D WIGRY 

SUWAŁKI 

Wszędyrówny 4:2 

(3:2) 

Szymański 2’; Karpowicz 

30’; Łukomski 44’ 

Aleksandrowicz 74’ 

316. 129. 29.08. 1630 W WŁÓKNIARZ 

BIAŁYSTOK 

Zakrzewski 0:2 

(0:0) 

- 

317. 130. 05.09. 1500 D ŁKS ŁOMŻA J. Cholewko 1:2 

(0:1) 

Kurowski 54’ 

318. 131. 19.09. 1500 W SOKÓŁ 

SOKÓŁKA 

Radziszewski 0:2 

(0:1) 

- 

319. 132. 13.10. 1300 D POGOŃ ŁAPY ??? 0:3 wo - 

320. 133. 17.10. 1400 D PUSZCZA 

HAJNÓWKA 

Zakrzewski 1:1 

(1:1) 

Szymański 37’ 

321. 134. 20.10. 1500 D WARMIA 

GRAJEWO 

??? 4:2 

(?:?) 

Brak strzelców goli! 

322. 135. 24.10. 1400 W ZKS 

ZAMRÓW 

R. Lider 4:2 

(1:0) 

Mieczławski 40’, ??’; 

T. Kotarski 50’; 

Aleksandrowicz ??’ 

323. 136. 27.10. 1300 W HUSAR 

NURZEC 

??? 0:2 

(0:0) 

- 

324. 137. 31.10 1300 W WIGRY R. Lider 0:3 wo - 

325. 138. 07.11. 1300 W POGOŃ Radziszewski 2:1 

(1:0) 

Zientarski 44’; 

Kurowski ??’ 

326. 139. 11.04. 1500 D ZKS S. Szmigiel 3:0 wo - 

327. 140. 17.04. 1600 D WŁÓKNIARZ M. Derlatko 0:2 

(0:1)  

- 

328. 141. 24.04. 1600 W ŁKS R. Lider 1:1 

(0:0) 

Aleksandrowicz 1br. 
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329. 142. 01.05. 1600 D SOKÓŁ Radziszewski 1:0 

(0:0) 

A. Remiszewski 65’ 

330. 143. 08.05. 1700 W WARMIA Wądołkowski 2:1 

(1:0) 

T. Kotarski 16’; 

A. Reamiszewski 60’ 

331. 144. 15.05. 1700 D HUSAR K. Ziembicki 4:1 

(1:0) 

T. Kotarski 18’; 50’; 22’ 

Zientarski ??’ 

332. 145. 22.05. 1700 W PUSZCZA Zakrzewski 1:1 

(0:0) 

T. Kotarski 47’ 

* – mecz 324;325 rozegrano awansem z wisony’66 (grały wszystkie zespoły)  

 

 

SEZON 1966/67 – LIGA OKRĘGOWA BIAŁOSTOCKA 

 

* ** Data Godz *** Przeciwnik Sędzia gł. Wynik Strzelcy goli 

333. 146. 14.08. 1600 W SPOŁEM 

BIELSK 

PODLASKI 

Z. Konik 3:1 (1:0) Zientarski 15’; Łukomski 

57’; T. Kotarski 65’ 

334. 147. 21.08. 1600 D SKRA CZARNA 

BIAŁOSTOCKA 

Radziszewski 1:2 (1:1) T. Kotarski 5’ 

335. 148. 28.08. 1200 W GWARDIA 

BIAŁYSTOK 

Łapiński 1:1 (0:0) Szymański 53’ 

336. 149. 04.09. 1500 D SOKÓŁ 

SOKÓŁKA 

Zakrzewski 2:0 (1:0) Zientarski 44’; 

T. Kotarski 60’. 

337. 150. 10.09. 1500 W JAGIELLONIA 

BIAŁYSTOK 

Z. Sosnowski 3:0 (1:0) Samobramka 40’; 

Szymański 47’; 

T. Kotarski 59’ 

338. 151. 25.09. 1400 W PUSZCZA 

HAJNÓWKA 

M. Cieluch 0:0 - 

339. 152. 02.10. 1400 W WIGRY 

SUWAŁKI 

Z. Konik 0:1 (0:0) - 

340. 153. 09.10. 1400 D OGNISKO 

BIAŁYSTOK 

R. Możejko 5:0 (3:0) T. Kotarski 2br; 

J. Polkowski; 

Mieczławski; Zientarski 

341. 154. 12.10. 1400 D ZKS 

ZAMBRÓW 

??? 3:0 (?:?) Brak strzelców goli! 

342. 155. 23.10. 1400 W POGOŃ ŁAPY Wszędyrówny 6:1 (2:0) J. Polkowski 42’, 88’; 

T. Kotarski 62’, 78’; 

Szymański 40’; Zientarski 

51’ 
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343. 156. 31.10. 1300 D HUSAR 

NURZEC 

R. Lider 5:0 (2:0) T. Kotarski 2br; Łukomski 

2br; Szymański 

344. 157. 02.04. 1500 D SPOŁEM M. Derlatko 2:0 (1:0) Walczuk 20’; Gworek 75’ 

345. 158. 09.04. 1500 W SKRA M. Cieluch 0:0  

346. 159. 16.04. 1500 W GWARDIA Bajer 1:0 (0:0) T. Kotarski 65’ 

347. 160. 23.04. 1500 D SOKÓŁ Radziszewski 1:0 (1:0) Mieczławski 67’ 

348. 161. 30.04. 1500 D JAGIELLONIA Wądołkowski 2:1 (0:1) Remiszewski 65’; 

T. Kotarski 85’ 

349. 162. 07.05. 1500 W ZKS K. Ziembicki 1:1 (1:1) Mieczławski 43’ 

350. 163. 14.05. 1500 D PUSZCZA Cz. Mazur 0:0 - 

351. 164. 21.05. 1500 D WIGRY ?? 0:0 - 

352. 165. 28.05. 1500 W OGNISKO Z. Sosnowski 10:0(5:0) T. Kotarski 3br; Łukomski 

2br; Zientarski 2br; 

Szymański; Mieczławski; 

A. Remiszewski 

353. 166. 04.06. 1500 W HUSAR ?? 0:1 (0:0) - 

354. 167. 17.06. 1700 D POGOŃ ?? 3:0 wo - 

* – SPOŁEM BIELSK PODLASKI – poprzednio TUR BIELSK PODLASKI. 

 

 

SEZON 1967/68 – TRZECIA LIGA MIĘDZYWOJEWÓDZKA – GRUPA II (WSCHÓD) 

 

* ** Data Godz *** Przeciwnik Sędzia gł. Wynik Strzelcy goli 

355. 99. 13.08. 1600 D AVIA ŚWIDNIK F. Nowak 3:0 

(0:0) 

Zientarski 47’; 

Dawidowski 60’; 

T. Kotarski 70’ 

356. 100. 20.08. 1630 W WARMIA 

OLSZTYN 

??? 1:3 

(0:1) 

Mieczławski 68’. 

357. 101. 27.08. 1600 D ZNICZ 

PRUSZKÓW 

Mackiewicz 1:1 

(0:0) 

Łukomski 80’ 

358. 102. 03.09. 1100 W WŁÓKNIARZ 

ŁÓDŹ 

??? 0:4 

(0:2) 

- 

359. 103. 10.09. 1530 D POLONIA 

WARSZAWA 

??? 1:0 

(0:0) 

Gworek 68’ 
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360. 104. 17.09. 1530 W WŁÓKNIARZ 

BIAŁYSTOK 

??? 0:0 - 

361. 105. 24.09. 1500 D STAL KRAŚNIK Gąsiewski 0:0 - 

362. 106. 01.10. 1130 W LUBLINIANKA 

LUBLIN 

J. Borodziej 1:0 

(1:0) 

Łukomski 41' 

363. 107. 08.10. 1430 D VICTORIA 

BARTOSZYCE 

Janowski 2:0 

(1:0) 

Zientarski 13’; 

Gworek 65’ 

364. 108. 15.10. 1400 W CONCORDIA 

PIOTRKÓW 

TRYBUNALSKI 

??? 0:1 

(0:0) 

- 

365. 109. 22.10. 1400 D WARSZAWIANKA 

WARSZAWA 

Pawłowski 1:4 

(0:2) 

Łukomski 65’ 

366. 110. 29.10. 1400 W AZS-AWF 

WARSZAWA 

??? 0:2 

(0:0) 

- 

367. 111. 05.11. 1330 D CZARNI 

RADOMSKO 

Bąkowski 0:1 

(0:1) 

- 

368. 112. 19.11. 1300 W MOTOR LUBLIN Kuchciński 0:2 

(0:0) 

- 

369. 113. 26.11. 1300 D LEGIA IB 

WARSZAWA 

??? 0:2 

(0:0) 

 

370. 114. 24.03. 1300 W AVIA Kozub 0:3 

(0:1) 

 

371. 115. 31.03. 1330 D WARMIA J. Borodziej 3:0 

(1:0) 

Szymański 40’; 

Łukomski 55’; 

Mieczławski 80’ 

372. 116. 07.04. 1400 W ZNICZ ??? 1:0 

(1:0) 

Zientarski 23’ 

373. 117. 21.04. 1600 D WŁ. ŁÓDŹ  Gąsiewski 0:1 

(0:0) 

 

374. 118. 28.04. 1700 W POLONIA ??? 1:4 

(0:2) 

J. Polkowski ??’ 

375. 119. 05.05. 1630 D WŁ. B-TOK Zakrzewski 0:2 

(0:0) 

 

376. 120. 12.05. 1700 W STAL Łukomski 1:1 

(1:0) 

Walczuk 65’ 

377. 121. 19.05. 1700 D LUBLINIAN. A.Suchanek 2:0 

(1:0) 

Szymański 20’; 

J.Polkowski 75’ 
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378. 122. 26.05. 1700 W VICTORIA ??? 2:1 

(2:1) 

J. Polkowski 14’, 

43’ 

379. 123. 02.06. 1700 D CONCORDIA Adamowicz 0:1 

(0:0) 

 

380. 124. 09.06. 1200 W WARSZAW. ?? 1:0 

(0:0) 

Minklein 68’ 

381. 125. 13.06. 1700 D AZS-AWF T. Żurawski 0:2 

(0:1) 

 

382. 126. 16.06 1700 W CZARNI ?? 0:7 

(0:4) 

 

383. 127. 23.06. 1700 D LEGIA IB ?? 1:1 

(1:0) 

Zientarski 44’ 

384. 128. 30.06. 1700 D MOTOR ?? 0:4 

(0:2)  

 

 

 

SEZON 1968/69 – LIGA OKRĘGOWA BIAŁOSTOCKA 

 

* ** Data Godz *** Przeciwnik Sędzia gł. Wynik Strzelcy goli 

385. 168. 04.08. 1500 W CZARNI 

OLECKO 

??? 1:1 

(0:1) 

Zientarski 68’ 

386. 169. 11.08. 1600 D WIGRY 

SUWAŁKI 

??? 2:0 

(1:0) 

T. Kotarski ??’k; 

Zientarski ??’ 

387. 170. 18.08. 1500 W SOKÓŁ 

SOKÓŁKA 

Z Sosnowski 7:2 

(2:0) 

T. Kotarski 34’, 48’; 

J. Polkowski 55’; 62’; 

Królczak 30’; 

A. Remiszewski 71’; 

Cz. Maciorowski 75’. 

388. 171. 25.08. 1500 D POGOŃ 

ŁAPY 

R. Możejko 3:0 

(1:0) 

Królczak 10’; Zientarski 75’; 

Dawidowski 87’ 

389. 172. 01.09. 1500 W SPOŁEM 

BIELSK 

PODLASKI 

??? 3:1 

(0:1) 

Zientarski 51’,60’; 

Dawidowski 49’ 

390. 173. 15.09. 1500 D HUSAR 

NURZEC 

Brzeziński 1:0 

(1:0) 

Dawidowski 36’ 

391. 174. 22.09. 1400 W ŁKS ŁOMŻA K. Ziembicki 1:0 

(0:0) 

Dawidowski 60’ 
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392. 175. 29.09. 1500 W OGNISKO 

BIAŁYSTOK 

??? 4:1 

(1:1) 

Kratyński 68’, 88’; 

Dawidowski 25’; 

J. Polkowski 64’ 

393. 176. 13.10. 1400 D JAGIELLONIA 

BIAŁYSTOK 

??? 8:0 

(3:0) 

Dawidowski 4br; Walczuk 

2br; K. Sikorski; Zientarski  

394. 177. 27.10. 1300 W GWARDIA 

BIAŁYSTOK 

??? 4:1 

(2:1) 

Szymański 2br; 

Mieczławski; 

Cz. Maciorowski  

395. 178. 10.11. 1300 D WARMIA 

GRAJEWO 

??? 1:1 

(1:1) 

Zientarski ??’ 

396. 179. 13.04. 1500 D CZARNI ??? 3:1 

(2:1) 

Brak strzelców goli! 

397. 180. 20.04. 1500 W WIGRY K.Ziembicki 0:1 

(0:1) 

- 

398. 181. 27.04. 1600 D SOKÓŁ Zakrzewski 2:0 

(0:0) 

Murtazajew 65’; Głąb 80’ 

399. 182. 04.05. 1700 W POGOŃ Wądołkowski 1:0 

(0:0) 

J. Polkowski 76’ 

400. 183. 11.05. 1700 D SPOŁEM Z. Sosnowski 3:0 

(1:0) 

Królczak 25’; Głąb 55’; 

K. Sikorski 73’k 

401. 184. 25.05. 1600 W HUSAR ??? 1:2 

(1:0) 

Głąb 30’ 

402. 185. 31.05. 1700 D ŁKS ??? 2:0 

(0:0) 

K. Sikorski 75’; Głąb 87’ 

403. 186. 05.06. 1400 D GWARDIA ??? 0:0  

404. 187. 08.06. 1430 W JAGIELLONIA Z. Sosnowski 1:1 

(0:0) 

Kratyński 80’ 

405. 188. 15.06. 1700 D OGNISKO ??? 9:0 

(5:0) 

Brak strzelców goli! 

406. 189. 22.06. 1700 W WARMIA ??? 5:1 

(3:0) 

Kratyński 43’, 85’; 

Szymański 10’; K. Sikorski 

37’k; Królczak 75’ 

 

 

SEZON 1969/70 – TRZECIA LIGA MIĘDZYWOJEWÓDZKA – GRUPA II (WSCHÓD) 

 

* ** Data Godz *** Przeciwnik Sędzia gł. Wynik Strzelcy goli 

407. 129. 10.08. 1700 D RKS URSUS Dajwłowski 0:2 

(0:0) 

- 
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408. 130. 17.08. 1100 W START ŁÓDŹ ??? 0:2 

(0:1) 

- 

409. 131. 24.08. 1630 D WŁÓKNIARZ 

BIAŁYSTOK 

J. Mackiewicz 0:2 

(0:2) 

- 

410. 132. 31.08. ??00 W MAZUR 

KARCZEW 

?? 1:2 (?:?) Brak strzelca gola! 

411. 133. 07.09. 1300 D WARMIA 

OLSZTYN 

Jaskółka 1:0 

(0:0) 

Minklein 57’ 

412. 134. 14.09. ??00 W ORZEŁ ŁÓDŹ ??? 1:0 

(0:0) 

Hryniewiecki 75’ 

413. 135. 28.09. 1500 D LEGIA II 

WARSZAWA 

Zieliński 1:0 

(1:0) 

Hryniewiecki 27’ 

414. 136. 05.10. ??00 W ZNICZ 

PRUSZKÓW 

R. Strzelecki 1:2 

(1:1) 

Zientarski 33’ 

415. 137. 12.10. 1400 D LUBLINIANKA 

LUBLIN 

Sz. Czyżewski 2:1 

(0:1) 

Królczak 65,78’. 

416. 138. 19.10. 1300 W STAL KRAŚNIK Osada 2:2 

(1:0) 

Hryniewiecki 38’; 

Królczak 50. 

417. 139. 26.10. 1300 D CONCORDIA 

PIOTRKÓW 

TRYBUNALSKI 

R. Gąsiewski 0:0 - 

418. 140. 02.11. ??00 W POLONIA 

WARSZAWA 

??? 2:1 

(2:1) 

Wietecha 38’, 44’ 

419. 141. 08.11. 1300 D WŁÓKNIARZ 

PABIANICE 

Kmiecik 0:0 - 

420. 142. 16.11. 1200 W AVIA 

ŚWIDNIK 

Binaszkiewicz 1:1 

(1:0) 

Hryniewiecki 30’ 

421. 143. 23.11. 1200 D CZARNI 

RADOMSKO 

Sz. Czyżewski 0:0 - 

422. 144. 30.11. 1100 W WISŁA 

PUŁAWY 

??? 2:1 

(2:1) 

Murtazajew 5’; 

Hryniewiecki 30’ 

423. 145. 15.03. ??00 W URSUS ??? 0:2 

(0:1) 

- 

424. 146. 05.04. ??00 W WŁ. B-TOK Mazio 1:2 

(1:1) 

Gworek 30’ 

425. 147. 19.04. 1600 W WARMIA ??? 1:0 

(0:0) 

Dawidowski 80’ 

426. 148. 26.04. 1500 D ORZEŁ J. Kasprzyk 0:1 

(0:1) 
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427. 149. 30.04. 1600 D MAZUR K. Sz. Czyżewski 2:1 

(1:0) 

Wietecha 44’, 75’ 

428. 150. 10.05. 1400 W LEGIA II ??? 0:2 

(0:1) 

- 

429. 151. 17.05. 1500 D ZNICZ Sz. Czyżewski 0:1 

(0:0) 

- 

430. 152. 24.05. ??00 W LUBLINIAN. Misiak 0:4 

(0:1) 

- 

431. 153. 28.05. 1600 D STAL Gajewski 0:0 - 

432. 154. 31.05. 1700 W CONCORDIA ??? 1:1 

(1:0) 

Szymański 21’ 

433. 155. 07.06. 1600 D POLONIA J. Mackiewicz 1:1 

(1:1) 

Królczak 8’ 

434. 156. 14.06. 1700 W WŁ. PAB ??? 1:4 

(0:2) 

Zientarski 50’ 

435. 157. 17.06. 1700 D START ??? 1:0 

(1:0) 

Wietecha 43’ 

436. 158. 21.06. 1600 D AVIA Jaskółka 1:1 

(0:0) 

Królczak 49’ 

437. 159. 28.06. ??00 W CZARNI ??? 0:2 

(0:0) 

- 

438. 160. 04.07. 1700 D WISŁA Jagłowski 1:0 

(1:0) 

Gworek 27’ 

 

 * – numer kolejnego meczu ligowego w historii MKS MAZUR EŁK 

** – numer meczu w danej klasie rozgrywkowej w tym wypadku trzeciej ligi międzywojewódzkiej. 

*** – D – mecz rozegrany w domu (u siebie); W – mecz rozegrany na wyjeździe 
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Ełk. Początek lat 60. W pochodach pierwszomajowych zawsze sportowcy klubu. Na pierwszym planie widzimy piłkarzy: Od 
lewej: Tadeusz Bułakowski; Tadeusz Skorupa; Mirosław Kotarski. Na dalszym planie między innymi prezes klubu – Henryk 

Śliwa (w mundurze wojskowym); Stefan Rybicki oraz Kazimierz Sarna. 

 

 

Ełk. Początek lat 60. W pochodach pierwszomajowych zawsze sportowcy klubu. Na pierwszym planie widzimy piłkarzy: Od 
lewej: Janusz Michalczyk; Eugeniusz Sadowski; Henryk Sadowski. 
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Rok 1962. W górnym rzędzie od lewej: Andrzej Walczuk; Stefan Marcinkiewicz (trener); Robert Kopyciński; Roman 
Aleksandrowicz; Mirosław Kotarski; Janusz Michalczyk; Tadeusz Bułakowski; Tadeusz Skorupa; Romuald Karpowicz. Klęczą 

od lewej: Antoni Remiszewski; Józef Jackowski; Jerzy Tetiuk; Mieczysław Czajka; Henryk Sadowski. 

 

Ełk. Rok 1967; drużyna juniorów; od lewej stoją: dwaj działacze klubowi; trener Jerzy Chodkiewicz; Leonard Kratyński; 
Sławomir Królczak; Kazimierz Chodźko; Czesław Osiecki; Wiesław Osiecki; Edward Sikorski; Bogdan Lewandowski. Na dole od 

lewej: Jerzy Skałdanowski; Mirosław Łuksza; Jan Osiecki; Jerzy Lach; Kazimierz Matan; Leszek Żyworonek. 
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Ełk. Wrzesień 1967 – na starym stadionie nad rzeką odbywa się uroczyste wręczenie sztandaru klubowego. 

 

 

Ełk. Wrzesień 1967 – na starym stadionie nad rzeką odbywa się uroczyste wręczenie sztandaru klubowego. 
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Ełk. Lato 1969 Przed towarzyskim meczem Mazur – Huragan Międzyrzecz. Stoją od lewej: Ryszard Minklein; Aleksander 
Kindziuk; Stanisław Gworek; Zdzisław Kubicki; Mieczysław Szymański; Daniel Hryniewiecki; Czesław Maciorowski; Jan Głąb; 

Aleksander Murtazajew; Sławomir Królczak: Leonard Kratyński. 

 

 

Suwałki. 23.08.1970. Piłkarze Mazura Ełk przed meczem ligi okręgowej z Wigrami Suwałki w Suwałkach. W górnym rzędzie 
od lewej: ówczesny trener juniorów Stefan Marcinkiewicz; Aleksander Kindziuk; Edward Sikorski; Zdzisław Mazurkiewicz; 
Zdzisław Kubicki; Leszek Żyworonek; Jan Głąb; Ryszrd Minklien (kapitan); trener Jerzy Chodkiewicz. W dolnym rzędzie od 

lewej: Leonard Kratyński; Sławomir Królczak; Józef Maciukiewicz; Mieczysław Szymański. 
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Paweł Jończyk 

Z historii Czeladzkiego Klubu Sportowego – sezon 

1934/35 
 

W poniedziałek, 27 sierpnia, wylosowano terminarz, zgodnie z którym CKS miał rozpocząć 2 września 

nowy sezon klasy A od meczu z kolejowym Ruchem Sosnowiec. Obie drużyny spotkały się na boisku 

zgodnie z planem, ale długo nie pograno. Kwadrans zaledwie trwał mecz Ruchu z CKS, bo na skutek 

zdekompletowania drużyny Ruchu, przy stanie 2:0 dla CKS. mecz sędzia p. Grabowski przerwał15. 

Inauguracja rozgrywek nie udała się również na innych boiskach, punkty zdobył jedynie Policyjny KS, 

który o godz. 11 podejmował milowicki Płomień i wygrał 3:1, pozostałe mecze zaplanowane na godziny 

popołudniowe nie odbyły się z powodu ulewnego deszczu, którego skutki były znacznie dotkliwsze od 

odwołania kilku meczów. Wskutek kilkudniowego ulewnego deszczu, Czarna Przemsza wezbrała 

gwałtownie, a pod Dąbrową i Będzinem wystąpiła z brzegów, zalewając na dużej przestrzeni okoliczne 

pola i łąki. Boisko Zagłębianki zostało zalane wodą zupełnie, a na zalanych terenach ukazały się wczoraj 

łodzie. Rzeką płynie siano. W Czeladzi w ub. poniedziałek policja i magistrat zaalarmowane zostały 

przez mieszkańców ulicy Polnej, która stoi zupełnie pod wodą. Woda zalała kilka domów, a nie mając 

odpływu groziła zalaniem wszystkich mieszkań przy tej ulicy. Kilka domów zabezpieczono wałami 

z ziemi. Na miejscu znalazła się specjalna komisja magistracka (…)16. 

W kolejną niedzielę też nie grano meczów mistrzowskich, tym razem z uwagi na rozgrywany 

w Warszawie mecz Polska-Niemcy. Na spotkaniu tym nie zabrakło reprezentantów CKS, wprawdzie 

jako widzów, ale wiązało się to z wyczynem sportowym: Ryś, Antczak i Michalski, kolarze CKS, wyjechali 

z Czeladzi do Warszawy na rowerach, na mecz Polska-Niemcy17. Trzech kolarzy CKS Czeladź wybrało się 

na rowerach do Warszawy, chcąc być na meczu Polska-Niemcy. Są to Ryś, Antczak i Michalski18. 

Przerwę w rozgrywkach czeladzianie wykorzystali do rozegrania w sobotę meczu towarzyskiego 

z Solvayem. CKS – Solvay 2:1. Mecz koleżeński w Czeladzi. Dla miejscowych bramki zdobył Bogucki, dla 

gości Malcherczyk. Sędzia p. Radoszewski dobry. Rezerwy 4:3 dla CKS. Młodociana drużyna CKS wygrała 

z „Placówką” 3:119 Gra toczyła się pod przewagą CKS-u, który do końca prowadził dwa do zera, 

w ostatniej minucie dla Solvayu honorowy punkt zdobył prawy łącznik20. W tym samym czasie pojawiła 

się informacja o zatrudnieniu szkoleniowca: CKS pozyskał trenera. Zarząd CKS zaangażował 

doskonałego napastnika środkowego z KS Dębu ze Śląska, Geislera, który będzie trenował graczy klubu. 

Pierwszy trening naznaczono na przyszły tydzień21. Zarządowi CKS Czeladź udało się pozyskać 

współpracę Geislera, świetnego napastnika KS Dąb Katowice, który trenować będzie zreorganizowane 

drużyny klubu. Geisler jest rutynowanym i inteligentnym piłkarzem, to też praca będzie cenną 

i przyniesie na pewno pożądane rezultaty22. 

 

15 „Siedem Groszy”, nr 243 
16 „Kurjer Zachodni”, nr 243 
17 „Siedem Groszy”, nr 246 
18 „Kurjer Zachodni”, nr 245 
19 „Siedem Groszy”, nr 249 
20 „Expres Zagłębia”, nr 247 
21 „Expres Zagłębia”, nr 247 
22 „Kurjer Zachodni”, nr 249 
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16 września już nic nie przeszkodziło w rozegraniu mistrzowskiego meczu: Na własnem boisku 

w Milowicach benjaminek A kl. Płomień poniósł drugą z rzędu porażkę w spotkaniu z CKS w stosunku 

1:4 (0:3). CKS zdecydowanie przeważał podczas całego meczu i mimo dużej ambicji Płomień nie potrafił 

przeprowadzić ani jednego groźnego ataku. Wszystkie bramki dla CKS zdobył Dyrda. Dla Płomienia 

honorowego goala uzyskał z karnego – Maciążek23. Zawody rozegrane w Milowicach przy znacznem 

zainteresowaniu24. 

Tego samego dnia odbyły się również interesujące zawody kolarskie: W wyścigu kolarskim Expresu na 

Śląsku pierwsze miejsce zajął Więcek z Łodzi, przed Rosiakiem z Policyjnego, Katowice. W biegu dla 

nielicencjonowanych zwyciężył Miedziejewski z Orła warszawskiego przed Grendą z CKS25. Nowy talent 

kolarski. Grenda z CKS Czeladź, w niedzielnym wyścigu kolarskim na Śląsku, zajął b. dobre miejsce 

i okazał się świetnym kolarzem. Przy treningu może zabłysnąć26. Sekcja kolarska jednak doznała 

również istotnego osłabienia: Trzankowski wystąpił z CKS. Doskonały kolarz Trzankowski wziął 

zwolnienie z klubu macierzystego i przeniósł się do Ostrowca, gdzie będzie stale zamieszkiwał27. 

W następnym tygodniu Zarząd CKS Czeladź postanowił utworzyć sekcję pań przy klubie. Zapisy 

kandydatek przyjmuje się codziennie, w lokalu klubu przy ul. Staszica od godz. 18 do 2028. Potwierdziła 

się również informacja dotycząca sekcji lekkoatletycznej: Przy CKS w Czeladzi założona została sekcja 

lekkoatletyczna, której kierownikiem jest p. Pawełczyk. Odbył się już pierwszy trening przy b. licznym 

udziale członków29. 

23 września piłkarze podtrzymali zwycięską passę, pokonując Zagłębie Dąbrowa Górnicza 1:0. Pierwsza 

połowa pod wybitną przewagą CKS, którego atak grzeszy hyperkombinacjami. W drugiej połowie 

również kilka murowanych pozycyj atak miejscowych nie wykorzystał. Zagłębie odznaczało się lepszym 

startem do piłki. Jedyną bramkę z wolnego zdobył Czapla. Sędzia p. Grajcar skandaliczny, gwiżdże, 

kiedy nie potrzeba i zmienia decyzje30. 

Niestety kolejny mecz przyniósł pierwszą utratę punktu w sezonie, a niewygodnym dla czeladzian 

przeciwnikiem nie po raz pierwszy okazała się Zagłębianka: Na boisku własnem Zagłębianka 

zremisowała z CKS 1:1 (1:1). W CKS-ie wystąpił po dłuższej przerwie Starzycki. Zagłębianka uzyskała 

goala z karnego. Dla CKS bramkę zdobył Bogucki. W pierwszej połowie przeważał CKS, po przerwie gra 

wyrównana. Sędziował p. Grabowski, dobrze31. Wygrana w tym meczu pozwoliłaby biało-czerwonym 

objąć prowadzenie w tabeli klasy A, trzeba jednak wziąć pod uwagę, że już od początku sezonu 

wytworzyły się w rozgrywkach zaległości i uczestniczące drużyny miały różną liczbę rozegranych 

spotkań, a Unia zaangażowana w grę w eliminacjach do Ligi nie rozegrała jeszcze żadnego meczu.  

30 września rozpoczęło się w Czeladzi organizowane przez miejski komitet Święto Wychowania 

Fizycznego i Przysposobienia Wojskowego. Od razu z istotnym udziałem młodej sekcji lekkoatletycznej 

CKS: 150 lekkoatletów wzięło udział w szeregu imprez, przyczem najpiękniejszym zainteresowaniem 

cieszyły się zawody lekkoatletyczne pań i panów, które właściwie były pojedynkiem Sokoła i CKS. 

Zwyciężył Sokół różnicą 8 pkt., przyczem poszczególne wyniki przedstawiają się następująco:  

 

23 „Expres Zagłębia”, nr 255 
24 „Kurjer Zachodni”, nr 255 
25 „Kurjer Zachodni”, nr 255 
26 „Siedem Groszy”, nr 257 
27 „Expres Zagłębia”, nr 274 
28 „Kurjer Zachodni”, nr 261 
29 „Kurjer Zachodni”, nr 267 
30 „Siedem Groszy”, nr 264 
31 „Expres Zagłębia”, nr 269 
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Panie 60 m.: Segno 8,2, Muszanka 8,6, Zagórska 9,0, 100 m.: Segno 14, Horzelska 15, Zagórska 15,2, 

200 m.: Segno 28,9, Zagórska 29,3, Muszanka 29,3, 800 m.: Zagórska 2.55,5, Komendzianka 3.08, 

Kubisianka. 4x100 m.: Sokół 60 s., CKS 65,5, w dal: Segno 4,50, Muszanka 4,17, Łakomska 3,08, wzwyż: 

Muszanka 1,30, Kordecka i Horzelska po 1,20 m., dysk: Flakówna 23,71, Kubisianka 23,59, Łakomska 

22,74, kula: Horzelska 7,95, Zagórska 7,32, Muszanka 7,01, oszczep: Segno 18,70, Łakomska, Zagórska.  

Panowie: 100m.: Mucha 11,8, Śliwiński 12, Herhold 12,1, 200 m.: Strojnowski 24,5, Mucha 25, 400 m.: 

Śliwiński 57, Mucha 57,2, Legawiec 58, 800 m.: Legawiec 2.17, Piekarski 2.17,7, Nuderowicz, 1500 m.: 

Jaworek 4.35, Piątkowski 4.41,6, Przybysz 4.45,4, 5000 m.: Przybysz 17.40, Nuderowicz 18,35, Wojtal, 

4x400 m.: CKS 4.06,8, Sokół 4.07,8, w dal: Mucha 6,62, Strojnowski 6,18, Legawiec 5,59, wzwyż: Mucha 

1,68, Starzycki 1,60, Strojnowski 1,55, tyczka: Mucha 3,10, Kołodziej 2,80, Strojnowski 2,20, dysk: 

Mucha 34,46, Boruciński 32,53, Piekarski 31,72, kula: Mucha 10,88, Daniel 10,18, Piekarski 9,78, 

oszczep: Mucha 47,35, Karch 40,50, Waroński 39,50, granat: Starzycki 75 m., Karch 66 m., Mucha 

62,50, trójskok: Mucha 12,25, Starzycki 11,97, Strojnowski 11,5632.  

Świetny lekkoatleta i piłkarz Zbigniew Starzycki, członek CKS Czeladź po rocznej przerwie, 

spowodowanej studjami, powrócił znowu do czynnego życia sportowego i w ub niedzielę brał udział 

w zawodach piłkarskich i lekkiej atletyce. W charakterze ppor. rezerwy odbywa on obecnie ćwiczenia 

w Tarnowskich Górach. W zawodach Tygodnia WF i PW w Czeladzi biorą udział organizacje CKS, Sokół 

Czeladź i Piaski, Strzelec, Koło ZPR Czeladź i Piaski, Brynica, Świetlica, klub urzędników Saturn, OMP 

i PCK33. W tenisie mistrzostwo Czeladzi pań zdobyła F.Horzelska, II m. zajęła Kowalska, (kolejne – przyp. 

aut.) Segno i Gniszkówna. (…) Tydzień został przedłużony do 13 bm., przyczem 14 bm. projejktowane 

są międzymiastowe spotkania w lekkiej atletyce34. Rozegrany został finał walk o mistrzostwo tenisowe 

Czeladzi pomiędzy Minorem, a 17-letnim tenisistą z Piasków Marjanem Bonczkiem. Ten ostatni 

wykazał niezwykłą technikę, wygrał z przeciwnikiem 6:0, 6:4 i 6:335. 

Kolejny towarzyski mecz rozegrali też piłkarze: Wczoraj (4 października – przyp. aut.) w Czeladzi CKS 

rozegrał mecz – trening z KS Wełnowcem, zwyciężając 5:3 (3:1). W drużynie CKS wystąpił trener Geisler 

z Dąbu (Katowice). Geisler grać będzie prawdopodobnie w drużynie CKS w mistrzostwach kl. 

A Zagłębia36. 

Piłkarze czeladzcy mogli liczyć na szkoleniowe wsparcie nie tylko od Artura Geislera, ale również od 

trenera objazdowego PZPN – Karola Kossoka. W czasie od 8 do 31 bm. na terenie Zagłębia 

Dąbrowskiego będzie prowadził treningi drużyn piłkarskich wszystkich klubów trener PZPN p. Kossok. 

W związku z powyższem zarząd podokręgu wyznaczył 5 ośrodków piłkarskich do trenowania: Grupa 

czeladzka – boisko miejskiej komisji w Czeladzi w dniach 8-15-22 bm. Trenować będą kluby: CKS, 

Brynica, Placówka, Płomień, Solvay37. 

7 października czeladzianie odnieśli drugie w tym sezonie wyjazdowe zwycięstwo, pokonując 

w Będzinie Sarmację 2:1. Gra jałowa i nieciekawa, szczególnie w drugiej połowie. Bramki dla CKS-u 

strzelili: Socha i Czapla główką po rzucie z rogu. Dla Sarmacji honorowego goala uzyskał Płachta 

z jedenastki. Sędziował p. Grabowski, faworyzując wyraźnie Sarmację38. W pierwszej połowie gra 

równorzędna, na niskim poziomie. W drugiej połowie CKS gra b. ładnie i przeważa zdecydowanie. 

 

32 „Siedem Groszy”, nr 280 
33 „Siedem Groszy”, nr 272 
34 „Kurjer Zachodni”, nr 272 
35 „Kurjer Zachodni”, nr 273 
36 „Expres Zagłębia”, nr 272 
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38 „Expres Zagłębia”, nr 276 



Biuletyn Ogólnopolskiego Stowarzyszenia Historyków i Statystyków Piłki Nożnej 

Korner nr 7 68 
 

Bramki zdobyli: Socha i Czapla dla CKS, a Michalik z karnego dla gospodarzy. Sędzia p. Grabowski – b. 

słaby39. 

We czwartek, 11 października czeladzianie gościli u siebie silną drużynę z ligi śląskiej – Dąb Katowice. 

Mecz po ładnej i żywej grze zakończył się zwycięstwem CKS 2:1 (0:0). W drużynie CKS wystąpił Geisler. 

Bramki zdobyli: Geisler, Socha i jedna samobójcza40. 

 

 

 

14 października doszło w Sosnowcu do meczu na szczycie. Policyjny (8 punktów w 5 meczach, bilans 4-

0-1) podejmował CKS (4 mecze, 7 punktów, 3-1-0). Były to jedyne drużyny w rozgrywkach, które 

legitymowały się dodatnim bilansem punktowym. Mecz zakończył się wynikiem bezbramkowym. Po 

meczu publiczność wtargnęła na boisko, lecz policja szybko zaprowadziła porządek. Sędziował p. 

Trzmiel, dobrze41. Spotkanie to odbyło się przed południem na Stadjonie Policyjnego. Czeladzianie 

wystąpili w pełnym składzie z Geislerem, który zaprezentował się nienadzwyczajnie. Policyjny – bez 

Bukowskiego. Mecz zakończył się bezbramkowo. Zawody prowadził p. Br. Trzmiel, który opuszczał 

boisko w asyście policji42. Mecz zakończył się awanturą i wkroczeniem policji43. Początkowo obydwie 

drużyny grają nerwowo, nie wykorzystując dogodnych momentów. Często zatrudniane są linje obrony, 

które jednak wywiązywały się z zadania znakomicie. Pierwszy kwadrans – gra stosunkowo spokojna, 

jednak sędzia p. Trzmiel z Maczek prowadził zawody skandalicznie, wywołując żywiołowe protesty 

publiczności. Nerwowy, nieopanowany popełniał tak rażące błędy, że uniemożliwił zupełnie grę, to też 

 

39 „Siedem Groszy”, nr 277 
40 „Expres Zagłębia”, nr 282 
41 „Expres Zagłębia”, nr 283 
42 „Kurjer Zachodni”, nr 283 
43 „Raz Dwa Trzy”, nr 42 
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mecz był jednym wielkim skandalem44. Do przerwy gra równorzędna, po przerwie przewaga CKS. 

Sędziego p. Trzmiela chciano pobić45. 

W następną niedzielę do rozgrywek dołączyła nareszcie Unia, która na przywitanie z klasą A zwyciężyła 

w obecności około 2 tys. widzów Policyjny KS 3:1. Tym samym CKS stanął przed szansą zajęcia pozycji 

lidera rozgrywek. W Czeladzi spotkały się miejscowe drużyny CKS i Brynica. Mecz zakończył się 

przekonywującem zwycięstwem CKS 4:1 (2:1). W pierwszej połowie gra wyrównana. Bramki dla CKS 

zdobył Geisler – 2 (jedna z jedenastki), Dyrda i Bogucki po jednej. Dla Brynicy Kohn. Sędziował p. 

Grabowski dobrze46. Gra utrzymana była przez cały czas trwania na wysokim poziomie. W pierwszej 

połowie Brynica wykazuje b. dobrą formę i trzyma się w ramach równorzędnego przeciwnika. Dopiero 

w drugiej połowie słabną nieco tyły, co wykorzystuje CKS i uzyskuje wynik 4:1. Po dłuższej przerwie 

rozpoczął znowu grę doskonały bramkarz Brynicy Siudak, dzięki któremu Brynica uratowana została od 

większej porażki47. 

Tego samego dnia sezon zakończyli kolarze: Sekcja kolarska sosnowieckiej Unji, na zakończenie sezonu 

kolarskiego zorganizowała zawody na torze o mistrzostwo Zagłębia. Startowało ogółem 14 

zawodników, z czego 5 niestowarzyszonych. Sensacją był bieg propagandowy pań, do którego stanęło 

7 zawodniczek. (…) Mistrzostwo torowe Zagłębia (30 okrążeń toru) zdobył Ryś (CKS Czeladź) – 23.27,2, 

2) Grabowski (Unja Sosnowiec) 23.49,3, 3) Migas (Unja) 24.01. Propagandowy bieg pań (5 okrążeń 

toru) wygrała Grünówna (Strzelec Sosnowiec) 2.58,9 2) Kasprzykówna (Sarmacja Będzin) 2.59,2 3(Frycz 

(niestowarzyszona) 3.04. (…) Bieg o rekord toru (1 okrążenie 445 metrów) – Najlepszy czas ustanowił 

Grabowski (Unja) 35,9, 2) Ryś (CKS) i Pawłowski (Unja) 36,9. Bieg amerykański parami (20 okrążeń 

toru): 1) Ryś i Grenda (CKS Czeladź) 14.24,9, 2) Grabowski i Migas (Unja) 14.39,2, 3) Pilarek i Szymanek 

(CKS) 14.42,548. 

Prasa nie przeoczyła osiągnięć kolarzy z Czeladzi: Kolarstwo w Zagłębiu nie cieszy się popularnością. 

Przyczyny tego należy szukać w fatalnym stanie ulic i szos i w drożyźnie rowerów. W Zagłębiu istnieją 

właściwie trzy sekcje kolarskie, a to przy Unji, CKS-ie (Czeladź) i Makkabi. Pozostałe sekcje nie 

przejawiają prawie żadnej działalności. Kolarze zagłębiowscy poza lokalnemi zawodami startują 

przeważnie na Śląsku i poszczycić się mogą szeregiem dobrych lokat. W ub. sezonie najlepszym 

w Zagłębiu kolarzem był Trzankowski (CKS-Czeladź), który zdobył wicemistrzostwo województwa 

i mistrzostwo klubu. Trzankowski obecnie przeniósł się do Ostrowca. Podobnemi wynikami pochwalić 

się może Ryś (CKS), który zdobył mistrzostwo Zagłębia na torze. Zawodnicy Unji wykazali słabszy poziom 

niż w latach ubiegłych, co spowodowane zostało tarciami w łonie sekcji49. 

Uroczystego zakończenia doczekało się również święto WFiPW. Uroczystość zakończenia święta zagaił 

kom. Miodyński, poczem referat sportowy wygłosił prof. Miller z Dąbrowy, b. gracz Czarnych ze Lwowa. 

Następnie przemówił starosta Boxa. Tytuł najlepszego sportowca w Czeladzi uzyskał Walerjan Mucha 

(CKS), któremu nagrodę osobiście wręczył dyr. Herdhebaut, poczem p. Tajchman wręczył nagrody 

zwycięzcom. W czasie rozdania nagród pominięto zupełnie zwycięską osadę świetlicy, która zdobyła 

pierwsze miejsce w zawodach kajakowych na Brynicy50. 

 

44 „Siedem Groszy”, nr 285 
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Pod koniec października zainteresowani otrzymują wieści na temat miejskiego stadionu: Prace przy 

budowie stadionu w Czeladzi postępują szybko naprzód. Po przesunięciu boiska, ukończono budowę 

sześciotorowej bieżni, która oddana już została do użytku. Urządzono również boiska do gier 

ruchomych, a obecnie niwelowany jest teren pod tor hokejowy, oraz przystąpiono do budowy trybun51.  

I jeszcze jedna ciekawostka: 27 bm. o godz. 18.30 w świetlicy miejskiej w Czeladzi wygłosi odczyt na 

temat: „Zalety i wady piłki nożnej” znany gracz Czarnych we Lwowie, wielokrotny reprezentant Polski, 

p. prof. Meller. Odczyty prof. Mellera cieszą się wszędzie wielkim zainteresowaniem. Wejście 

bezpłatne52.. Tytułowany grzecznościowo w prasie profesorem prelegent to Juliusz Müller, kapitan WP, 

uczestnik wojny polsko-bolszewickiej i II powstania śląskiego, później również kampanii wrześniowej, 

zawodnik, a także kierownik drużyny Czarnych, sześciokrotny reprezentant Polski, odnoszący również 

sukcesy w lekkiej atletyce.  

Bardzo ciekawie zapowiadał się kolejny mecz o mistrzostwo klasy A, bo do Czeladzi zawitać miała Unia. 

Największą sensacją niedzielnych spotkań jest pojedynek oddawna rywalizujących o pierwszeństwo 

w tabeli klubów CKS i Unji, który odbędzie się w Czeladzi o godz. 14.15. Do spotkania tego czynione są 

obustronnie staranne przygotowania i obydwaj godni siebie rywale wystąpią w najlepszych swoich 

składach53. Wygrana niemal zapewniała czeladzianom zdobycie mistrzostwa rundy jesiennej, ale 

ambicje graczy Unii były na co najmniej takim samym poziomie. Mecz zakończył się wynikiem 

remisowym 2:2 (1:2). W pierwszych minutach atak CKS zmarnował szereg doskonałych sytuacyj. Geisler 

kilkakrotnie przestrzelił bramkę. Unja powoli opanowała boisko i często znajdowała się przy bramce 

gospodarzy. Prowadzenie dla Unji zdobył Gwóźdź. Następnie CKS wyrównał z jedenastki. Piłkę umieścił 

w siatce Geisler. Pod koniec pierwszej połowy drugiego goala dla Unji uzyskał Nowak. W drugiej 

połowie gra mniej interesująca. Pod koniec przeważał CKS. Wkońcu Geisler wyrównał z jedenastki. Unja 

mimo częstych ataków nie zdołała przechylić zwycięstwa na swoją stronę. Sędziował p. Grabowski, 

dobrze54. Unja na wszystkich pozycjach grała b. dobrze, u czeladzian zawiodła pomoc55. Unja naogół 

nie miała słabego punktu, natomiast w zespole gospodarzy mocno szwankowała pomoc, która nie 

stara się współpracować z atakiem. Najlepszym na boisku Geisler (…) Publiczności około 300056. 

Do zakończenia rundy jesiennej pozostała jeszcze jedna kolejka i sporo zaległych spotkań, głównie 

z udziałem Unii. Dotąd prowadzi w tabeli drużyna CKS Czeladź, która, mimo że występuje 

w mistrzostwach z 4 rezerwowymi, przedstawia zespół bardzo silny. Nie przegrała ona jeszcze meczu, 

mając za sobą jedynie 3 wyniki remisowe. Najgroźniejszymi przeciwnikami CKS są Unja i Policyjny, to 

też jeżeli rachuby nie zawiodą, można już dziś przewidzieć, że walka o tytuł mistrza rozstrzygnie się 

pomiędzy temi drużynami. Duże szanse ma Unja, która po dwuch najcięższych spotkaniach straciła 

dopiero 1 punkt57. 

Na początku listopada podano kolejne informacje dotyczące stadionu: Magistrat czeladzki 

przeprowadza dalszą serię robót na stadjonie miejskim w Czeladzi. W ostatnim tygodniu rozpoczęto 

roboty ziemne przy budowie trybun. Według obliczeń trybuny pomieszczą około 4 tys. widzów. O ile 

pogoda dopisze jeszcze przez 2 tygodnie prace wstępne będą ukończine. W następnym roku 

przeprowadzone będą częściowe nakrycia trybun. Obecnie czynione są starania o doprowadzenie wody 

na stadjon miejski celem urządzenia ślizgawki i toru hokejowego w zimie. Magistrat zamierza zwrócić 
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się z prośbą do tow. „Saturn” o przeprowadzenie rur wodociągowych w Nowej Kolonii do boiska. 

Robotami kieruje p. B.Szlauer58. Dzięki ciepłej jesieni Magistrat czeladzki prowadzi jeszcze prace przy 

budowie trybun na stadjonie. Obecnie budowane są loże. Trybuny prawdopodobnie zostaną nakryte 

dachem, co uzależnione jest od możliwości finansowych. Jest jednak taki projekt, w razie realizacji 

którego Czeladź będzie pierwszym ośrodkiem sportowym w Zagłębiu posiadającym kryte trybuny59. 

 

 

 

Ostatni zaplanowany w kalendarzu rundy jesiennej przyniósł czeladzianom efektowne zwycięstwo: 

W Czeladzi CKS gładko rozprawił się z Solvayem, zwyciężając 6:1 (1:1). W pierwszej połowie lekka 

przewaga Solvayu, która niestety nie trwała długo. Prowadzenie zdobył Solvay ze strzału Kroja II. 

Niebawem CKS wyrównał ze strzału Sochy. W drugiej połowie Solvay nie istniał na boisku. Dalsze goale 

dla gospodarzy strzelili: Geisler 1, Socha i Bogucki po dwie60. Do przerwy gra wyrównana, przyczem 

miejscami przeważa nawet Solvay, który też uzyskuje prowadzenie przez Kroja II. Wyrównał Socha. Po 

przerwie CKS opanowuje zupełnie boisko i strzela 5 dalszych bramek61. Drużyna czeladzka u siebie 

odniosła wspaniałe zwycięstwo nad silnym i bardzo ambitnym zespołem fabrycznym. Do przerwy gra 

równorzędna, a Solvay silnie zagraża bramce przeciwnika dwukrotnie, mając możność podniesienia 
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wyniku. Po przerwie jednak obraz gry zmienił się i miejscowi przeważają zdecydowanie. Gra obfituje 

w bardzo ciekawe momenty, bo Solvay wypadami, zwłaszcza lewą stroną, zagraża często bramce 

gospodarzy, to też bramkarz dość często jest zatrudniony. (…) Należy zaznaczyć, że poziom CKS, dzięki 

pracy trenera Gajslera, znacznie się podniósł, co uwidoczniło się zwłaszcza na tym meczu. Sędzia 

Kubala62.  

Pod koniec rundy trener Karol Kossok udzielił krótkiego wywiadu prasowego, z którego poznaliśmy 

jego opinię na temat treningów, publiczności i sędziowania. Jeżeli chodzi o Zagłębie to treningi piłkarzy 

w październiku są małowartościowe. Większość graczy kończy bowiem pracę w fabrykach i kopalniach 

między godz. 3-4 popoł. Treningi natomiast wskutek krótkiego dnia rozpoczynać się musiały o godz. 2 

popoł. Naturalnie odbiło się to ujemnie na frekwencji. W przyszłości PZPN musi zwrócić na tę sprawę 

uwagę (…) Naogół zainteresowanie treningami było słabe. Najwięcej piłkarzy (ponad 30) uczęszczało 

na treningi w Czeladzi, następnie w Wojkowicach Komornych. Najmniej interesowali się moimi 

treningami piłkarze sosnowieccy. Unja nie brała udziału w treningach, gdyż posiadała własnego 

trenera, p. Ptaka. Gracze Ruchu, któremu grozi spadek do B klasy w ogóle nie uczęszczali na treningi. 

A mogli niewątpliwie cośkolwiek korzystać. Policyjny również słabo interesował się treningami. 

Wartość treningów doceniał w Sosnowcu jedynie B klasowy klub Czarni, którego gracze stanowili na 

każdym treningu znaczną większość (…) Z widzianych na treningach piłkarzy podobali mi się: 

Mydłowiecki z Brynicy, Bogucki, Maj i Daniel z CKS-u, oraz Cabaj i Bogdanow z Zagłębia. Dużym 

talentem jest piłkarz sosnowieckiej Unji – Słota, który ma mądre zagrania oraz Dudek. Trzeba jednak 

nad nimi popracować. (…) Najbardziej wyrównaną drużyną jest Unja, która dużo zyskała dzięki 

trenerowi, p. Ptakowi. Pozatem podobał mi się CKS z Geislerem, który znacznie podciągnął całą 

drużynę. Atak teraz dobrze podaje i więcej strzela. (…) Stwierdzić muszę, że A kl. Zagłębia znacznie 

góruje nad Krakowem. (…) Mogę tylko jedno powiedzieć, że (publiczność – przyp.aut.) w większości 

zachowuje się na meczach strasznie. Takie rozwydrzenie spotyka się bardzo rzadko. Nic też dziwnego, 

że i sędziowie nie wypełniają należycie swych zadań (…) Naogół (o sędziach – przyp. aut.) słabiutko, no 

ale jak już zaznaczyłem nie rzadko prowadzą zaody prawie, że pod terorem63. Kossok (Cracovia, 

Kraków), doskonały trener-amator PZPN-u po miesięcznym pobycie na terenie Zagłębia Dąbrowskiego, 

wyjechał dn. 1 listopada. Piłkarze Zagłębia z żalem żegnają swego doskonałego nauczyciela, który 

w ciągu krótkiego czasu potrafił sobie zdobyć dużo sympatyj64. 

Odrabiająca zaległości Unia już w pierwszym z przełożonych spotkań straciła punkt z Solvayem, 

remisując w Sosnowcu 3:3, a następnie zwyciężyła Ruch 5:2. Tym samym drużyna z Sosnowca zdobyła 

8 punktów w 5 meczach i nadal miała realne szanse na zajęcie miejsca na szczycie tabeli po zakończeniu 

I rundy rozgrywek. Pozostałe zaległe mecze Unii przełożono na marzec i początek kwietnia, 

czeladzianom pozostała jeszcze dogrywka przerwanego meczu z Ruchem z premierowej kolejki.  

18 listopada W Niwce CKS wygrał 1:0 z dobrze grającą drużyną Amatorów. W drugiej połowie wybitna 

przewaga CKS, który nie potrafi uwidocznić jej cyfrowo65. Do przerwy gra równorzędna, po przerwie 

natomiast lekka przewaga CKS, który w 18 minucie zdobywa ze strzału Boguckiego jedyną bramkę dnia. 

Widzów około 100066. 

W ostatnim tej jesieni meczu klasy A na zagłębiowskich boiskach nie mogło być niespodzianki. Lider 

podejmował zdecydowanie najsłabszą drużynę, która do tej pory zdobyła tylko 1 punkt, a mecz 
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rozpoczynał się od stanu 2:0 na korzyść faworyta. Piłkarze Ruchu starali się zagrać jak najlepszy mecz, 

co uwidoczniło się w relacjach prasowych, ale... Zwyciężył w dogrywce CKS, zdobywając 3 bramki. 

Ostateczny wynik 5:0 na korzyść CKS. Bramki w dogrywce zdobyli: Dyrda 2 i Bogucki 1. Gra stała na 

dość wysokim poziomie. Sosnowieccy goście wywarli dobre wrażenie w Czeladzi67. Gra stała na dość 

wysokim poziomie. Już w kilka minut po rozpoczęciu gry bramkę dla CKS zdobywa Dyrda. Po pauzie 

dalsze dwie bramki uzyskali Dyrda i Bogucki. Sędzia p. Grabiński68. Ruch był przeciwnikiem chwilami 

równorzędnym i trudno jest zrozumieć, dlaczego stale przegrywa. (…) CKS grał bez Geislera. Sędzia p. 

Grabiński – dobry69. 

 

 

 

Koniec rundy to doskonały moment na rozmaite, mniej lub bardziej prawdziwe, plotki dotyczące 

personaliów: Zieliński z „04” Szalke, reprezentacyjny gracz Niemiec, otrzymał posadę w Zagłębiu 

i zamierza podpisać zgłoszenie do CKS Czeladź. Gra on w pomocy70. Zieliński gracz mistrzowskiej 

drużyny Niemiec „04” Szalke, pracuje w Zagłębiu i ma podpisać zgłoszenie dla CKS Czeladź71. Zioła, b. 

gracz CKS Czeladź przenosi się do Skarżyska, gdzie ma trenować tamtejszą drużynę fabryczną. Niema 

on jednak dotąd zwolnienia z klubu72. E.Przybyłek – członek CKS zawieszony przez zarząd klubu stara 

się o zwolnienie i ma zasilić barwy Policyjnego KS73. Przybyłek, skoro już o nim mowa, został ukarany 
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przez władze podokręgu: Przybyłka Euzebiusza z CKS Czeladź dyskwalifikacją na 4 miesiące od 26 bm. 

do 26.3.35 r. za grę w barwach Płomienia dnia 27.10 rb74.  

Lekkoatleci zakończyli sezon 11 listopada w Będzinie zawodami zorganizowanymi z okazji Święta 

Niepodległości. Z okazji święta narodowego w Będzinie komitet obchodu urządził zawody 

lekkoatletyczne, które cieszyły się dużym powodzeniem. W biegu na 4 klm. o puhar przechodni 

zwyciężył Gałuszka (Brygada Częstochowa) (…) 100 mtr.: Strojnowski (Sokół Czeladź) 11,3, Śliwiński 

i Mucha (CKS), wdal: Mucha (CKS) 6,38, Strojnowski i Piekarski, dysk: Mucha 31,70, Nieszyn (CKS), 

Boruciński (Sokół Czeladź), oszczep: Nieszyn (CKS) 50,77, Mucha i Piekarski (CKS). Organizacja sprawna. 

Podkreślić należy duży udział zawodników CKS, którzy zdobyli kilka pierwszych miejsc75. Sekcja 

sportowa komitetu obchodów święta składa podziękowanie p. Pawełczykowi z Czeladzi za łaskawą 

współpracę76. 

Lekkoatletyczne rekordy CKS. Młoda sekcja lekkoatletyczna CKS Czeladź ogłasza swoje rekordy klubowe 

w roku 1934. 60 mtr.: I.Zagórska 9 sek. 100 mtr.: 15,2 sek. 200 mtr.; Zagórska 29,3 sek. 800 mtr.: 

Zagórska 2:55,5 min. Dysk: Flakówna 23,71 mtr. Kula: Zagórska 7,32 mtr. Oszczep: Zagórska 15,40 mtr. 

Panowie: 100 mtr.: Mucha 11,8 sek. 200 mtr.: Mucha 25 sek. 400 mtr.: Mucha 57,2 sek. 800 mtr.: 

Piekarski 2:17, 7 min. 1.500 mtr.: Piątkowski 4:41,6 min. 5.000 mtr.: Muderowicz 18:35 min. Wdal: 

Mucha 6,62 mtr. Wzwyż: Mucha 1,68 mtr. Tyczka: Mucha 3,10 mtr. Trójskok Mucha 12,25 mtr. Dysk: 

Mucha 34,46 mtr. Oszczep: Mucha 47,35 mtr. Kula: Mucha 10,88 mtr. Granat: Starzycki 75 mtr77. 

Zimowy sen jednak sportowcom nie groził. CKS prowadzi zaprawę zimową, która cieszy się dużą 

frekwencją sportowców. W ćwiczeniach gimnastycznych biorą udzial członkowie sekcji bokserskiej, 

lekkoatletycznej, piłki nożnej i hokejowej. Zaprawa zimowa prowadzona jest w sali klubu urzędników 

na Saturnie we wtorki i czwartki przez p. J.Pawełczyka i p. W.Muchę. Sekcja hokejowa trenuje 

w poniedziałki i piątki78. 

Pod koniec roku przypomnieli o sobie tenisiści stołowi. Zwycięstwo CKS (4:3) w ping-pongu. W ub. 

czwartek (15 listopada – przyp. aut.) odbył się w Czeladzi mecz ping-pongowy pomiędzy Solvayem 

(Grodziec), a miejscowym CKS. Gospodarze odnieśli zwycięstwo – gra stała na wysokim poziomie. 

Punkty dla CKS zdobyli: Rikacz, Durnaś, Sajdak i Kałużny, dla „Solvayu” – Stelmach, Glonka i Adamski79. 

Kolejne mecze również były zwycięskie: 16 bm. (grudnia – przyp. aut.) zespół ping-pongowy CKS grał 

na Piaskach z OMP, bijąc gospodarzy 5:2. Rezerwa CKS wygrała 6:1. W rewanżowem spotkaniu 

w Czeladzi CKS wygrał 6:1, a rezerwa również wygrała 6:1. Dla CKS punkty zdobyli Underowicz, Rykacz, 

Machul, Zioło, Kawczyński i Zarzycki, dla gości Pogoda. (…) W Będzinie CKS bije Zagłębiankę w tenisie 

stołowym 6:1. Punkty zdobyli Nowak, Durnaś, Rykacz, Underowicz, Krawczyński i Zioło, dla gospodarzy 

Sobieraj II80. 

Mimo, że sezon piłkarski wskutek wstrzymania rozgrywek piłk. przez władze podokręgu w Zagłębiu, 

został oficjalnie zakończony, w niektórych klubach praca sportowa wre. Do takich klubów aktywnych, 

które nie poddają się „śpiączce” zimowej należy CKS. Organizacja ta, mając sprężysty zarząd z prezesem 

inż. J.Michalskim na czele, dba o rozwój swego klubu. Zapytany przez nas prezes inż. Michalski, co klub 

ma zamiar robić w sezonie zimowym – oświadczył, że pod uwagę będą brane przedewszystkiem sporty 
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zimowe, które w Czeladzi, jak i w innych miastach zagłębiowskich, traktowane są po macoszemu. 

A przecież na tym odcinku pracy jest piękne pole do działania. Zagłębie w tym kierunku stawia dopiero 

pierwsze kroki. CKS w sezonie letnim powołał do życia ponownie sekcję lekkoatletyczną, która dzięki 

napływowi młodego narybku i wybudowaniu bieżni oraz skoczni na stadjonie miejskim w Czeladzi, ma 

duże szanse rozwoju. Kierownictwo sekcji znalazło się w rękach p. J.Pawełczyka, z którym współpracuje 

p. W.Mucha. Ostatnio stworzono sekcję hokejową i sekcję bokserską. Pierwszym etapem pracy tych 

sekcyj jest zaprawa, prowadzona w zamkniętej sali klubu urzędników na Saturnie. Wszyscy czynni 

sportowcy, począwszy od piłkarzy, a skończywszy na hokeistach i członkach sekcji gier ruchowych, 

regularnie i masowo uczęszczają na ćwiczenia. Sekcja bokserska i hokejowa zmierzy się z przeciwnikami 

zagłębiowskimi i śląskimi. Hokeiści oczekują na lód na własnym torze, wybudowanym w parku 

saturnowskim. Sekcja ping-pongowa wznowiła już działalność. Rozegrano spotkanie z Solvayem 

z Grodźca, a 3 bm. (grudnia – przyp. aut.) rozpoczęto turniej o mistrzostwo klubu. Zawody cieszą się 

dużą popularnością, to też zarząd uchwalił dla mistrza i wicemistrza dyplomy oraz srebrne żetony. Na 

podstawie mistrzostw ustalony będzie skład drużyny reprezentacyjnej. Przewidziane są wykłady na 

temat wychowania sportowego, higjeny itp., które będą prowadzone przez członków zarządu klubu 

i zaproszonych prelegentów. Zdaniem inż. Michalskiego drużyna piłkarska w okresie zimowym 

przejdzie zaprawę, a ponadto rozegra kilka meczów towarzyskich dla utrzymania kondycji fizycznej. Jak 

wiadomo drużyna CKS jedna z najsilniejszych w Zagłębiu, jest wyrównaną w grze i posiada stałą lokatę 

na czele tabeli. Drużyna w jesiennej rundzie nie przegrała meczu, uzyskując najleposzy stosunek bramek 

25:7. Na 9 rozgrywek zremisowała trzykrotnie. Jest to dużą zasługą trenera Geislera. Skład drużyny 

zasilony jest Jeżowskim w pomocy, który wrócił z wojska i miał dłuższą przerwę w grze. Oficjalne 

rozpoczęcie sezonu wiosennego nastąpi wcześniej, bo w lutym 1935r81. 

Nowozorganizowana drużyna hokejowa CKS-u grać będzie w składzie: bramkarz – A.Stogowski, obrona 

– A.Mirski i B.Bogusławski, I atak – M.Horski, L.Gnowski i T.Helski, II atak – K.Karski, Z.Ryś i A.Geisler 

(trener). Drużyna CKS-u rozegra szereg spotkań towarzyskich, gdyż do związku zgłoszona zostanie 

dopiero w przyszłym sezonie. Obecnie drużyna prowadzi suchą zaprawę – mówi inż Michalski, prezes 

klubu – gdyż nie możemy sobie pozwolić na wyjazdy do Katowic, na sztuczny tor. Gdy jednak nadejdzie 

mróz niezwłocznie wybudujemy tor hokejowy82.  

Na zakończenie roku ponownie na boisku pojawili się piłkarze, którzy w okresie świątecznym rozegrali 

dwa mecze towarzyskie. W Czeladzi w niedzielę (23 grudnia – przyp. aut.) grał Śląsk z Siemianowic 

z CKS. Gospodarze po ładnej grze wygrali 2:1. W barwach CKS wystąpił b. napastnik Śląska Breguła, 

reprezentacyjny gracz Śląska, który podpisał zgłoszenie dla CKS. Dla miejscowych bramki zdobyli 

Holewa i Breguła. W drugi dzień świąt CKS gościł u siebie ligowy zespół Orła z Wełnowca. Spotkanie 

zakończyło się wynikiem remisowym 3:3. Do przerwy gra wyrównana, po przerwie wybitna przewaga 

CKS. Gospodarze grali bez bramkarza Szydły, Czapli i Tuszyńskiego. Sędziował p. Majcherczyk. Trzeba 

dodać, że gracze Orła byli mało zdyscyplinowani83.  

Nadal sporo się działo wśród tenisistów stołowych: Po kilkutygodniowych rozgrywkach został 

zakończony turniej ping-pongowy o mistrzostwo CKS. Tytuł mistrza zdobył L.Nowak, wicemistrzostwo 

J.Durnaś, trzecie miejsce zajął J.Zarzycki. W turnieju wzięło udział 30 zawodników84. Podobny turniej 

rozegrano także w KS Brynica: Mistrzem został Mydłowiecki, który stracił tylko jeden punkt, 

wicemistrzem – Klusek, a III m. zajął Król. Zwycięzcom wręczono nagrody w postaci zegarka, łyżew 
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i swetra85. CKS w spotkaniu z „Zagłębianką” będzińską odniósł zwycięstwo 5:2 pkt.86 Brynica – CKS 5:2. 

W rewanżowym spotkaniu w ping-pong Brynica pokonała CKS 5:2, a rezerwa Brynicy wygrała 7:0. 

Najładniejszą walkę stoczyli Mydłowiecki (Brynica) z Durnasiem (CKS). Pierwszy zwyciężył w III partji87. 

Niestety wyniku pierwszego spotkania z Brynicą nie udało się odnaleźć. 

Jako ciekawe wydarzenie w Czeladzi zapowiadał się pierwszy mecz bokserski. Zaplanowany 

początkowo na 6 stycznia, został przełożony na kolejną niedzielę. Unja – CKS 13 bm. o godz. 19 w sali 

klubu na Saturnie odbędzie się oczekiwane z olbrzymiem zainteresowaniem spotkanie drużyn 

bokserskich Unji z CKS. Dla miejscowego świata sportowego będzie to nie lada atrakcją, tembardziej, 

że obydwa kluby wystawiają swe najlepsze składy. W wadze muszej walczą: Zuchowicz (Unja) – Radlak 

(CKS), koguciej: Misztal (U) – Lecki (CKS), piórkowej: Kalkusiński (U) – Naczyński (CKS) i Karoliński (U) – 

Kopeć (CKS), lekkiej: Bujak (U) – Żłobiński (CKS), półśredniej: Wróbel (Unja) – Mucha (CKS) i „Morski” 

(U) – Szlauer (CKS), średniej: Kopczyński (U) – Nowak (CKS). W walkach wstępnych walczą Piłat II – 

Bisiecki i Jeżowski – Piłat I, wszyscy z CKS. Zawodnicy trenują zawzięcie, ażeby pokazać się 

z jaknajlepszej strony. Ring ustawiony będzie na środku sali, a w czasie przerw przygrywać będzie 

orkiestra symfoniczna CKS. Nastąpi również powitanie i fotografia. Zawody zapowiadają się 

sensacyjnie i niewątpliwie ściągną sportowców z całej okolicy88. 

Unja – CKS 6:10. W ub niedzielę w sali klubu na Saturnie odbył się pierwszy na terenie Czeladzi mecz 

bokserski pomiędzy młodemi zespołami Unji i CKS. Zainteresowanie było olbrzymie, a organizacja 

zawodów wzorowa. Gości powitał prezes klubu inż. Michalski, który mówiąc kilka słów ogólnych 

o zaletach boksu tak mało znanego dotąd w Czeladzi, wskazał na jego dodatnie strony, poczem wręczył 

gościom pamiątkowy proporczyk. W walkach wstępnych Szymończyk bije na punkty Piłata II, a Jeżowski 

w II rundzie przez techn.k.o. zwycięża z Piłatem I. W wadze muszej walczył Radlak (CKS) – Gutowski 

(Unja). Niezwykle wytrzymały Radlak mimo braku rutyny atakuje, wywalczając sobie wynik remisowy. 

Gutowski miał lekką przewagę. Kogucia: Galas (CKS) zwycięża bez walki wskutek nadwagi Okrajnego 

(Unja). W spotkaniu koleżeńskim zwycięża lepszy Okrajny przez techn.k.o. Piórkowa: Warmuz (CKS) – 

Karoliński (Unja), wygrał Karoliński na punkty. Lekka: Naczyński (CKS) – Kalkusiński (Unja), Naczyński 

wygrał dzięki dwyskwalifikacji przeciwnika w trzeciej rundzie za nieprawidłowe uderzenia. W wadze 

lekkiej najciekawszą walkę stoczyli Kopeć (CKS) z Bujakiem (Unja). Silne ataki Bujaka świetnie 

odparowuje mały, lecz silny Kopeć, który mniej uderza, lecz celniej. Wynik remisowy zupełnie 

sprawiedliwy. Była to najładniejsza walka. W półśredniej Mucha (CKS) przegrywa w I rundzie przez k.o. 

do doskonałego Wróbla (Unja), w tej samej wadze Szlauer (CKS) zdobywa dwa punkty skutkiem 

dyskwalifikacji „Morskiego” (Unja) za ciosy pod… łopatkę i w głowę. „Morski” jest doskonałym 

technikiem i walkę byłby wygrał. Kierownictwo drużyny gości pp. Kosmala i Moskwa, obrażone 

dyskwalifikacją tego zawodnika, nie pozwoliło walczyć Kopczyńskiemu z Nowakiem (CKS). Można się 

godzić, lub nie z orzeczeniami sędziego, lecz orzeczenia te w czasie zawodów muszą być honorowane, 

tembardziej jeszcze, że były słuszne, zgodne z przepisami i podyktowane troską o zdrowie zawodników. 

Goście nie powinni byli również zapominać, że zawody miały charakter propagandowy, to też realizacja 

w podobnej formie mogła wywołać niesmak u publiczności. Sędziowali w ringu p. Pawełczyk, na pkt. p. 

Piątkowski. W czasie przerw przygrywała orkiestra. W drużynie Unji występował Rędzian, zawodnik 

Policyjnego KS89. 
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Zawody cieszyły się ogromnym powodzeniem, co z uwagi na pierwszą tego rodzaju imprezę sportową 

w Czeladzi jest objawem b. znamiennym. (…) Drużynę gości powitał prezes klubu inż. Michalski 

wręczając mu na pamiątkę piękny proporczyk. Inż. Michalski w krótkiem przemówieniu 

scharakteryzował boks jako sport zdrowy, który w szkołach średnich w Niemczech uprawiany jest 

obowiązkowo. Odpowiedział kierownik Unji p. Moskwa, poczem rozpoczęły się walki (…) W barwach 

Unji wystąpił pod innym nazwiskiem Rędzioch (Policyjny KS), należy z przykrością zaznaczyć, że 

kierownictwo Unji pp Kosmala i Moskwa, czyjąc się obrażonemi dyskwalifikacją Morskiego, nie 

pozwoliło walczyć Kopczyńskiemu. Zawody miały charakter propagandowy, to też tembardziej trudno 

było tolerować walkę zagrażającą zdrowiu zawodnika. Sędzia spełnił tylko swój obowiązek. Wśród 

publiczności niestawienie się zawodnika Unji wywołało niesmak. (…) Organizacja wzorowa90.  

W kolejnych meczach bokserskich CKS zwyciężył Strzelca Mała Dąbrówka 10:4 i 10:8, Sokoła Czeladź 

10:6 oraz zremisował 6:6 i przegrał 6:16 ze Strzelcem Siemianowice. Podjęto również próbę 

utworzenia organizacji zrzeszającej kluby na terenie Zagłębia. Wczoraj (7 kwietnia – przyp. aut.) 

w lokalu KPW w Sosnowcu odbyło się organizacyjne zebranie zagłębiowskich klubów bokserskich, na 

którem omawiana była kwestia utworzenia zagłębiowskiego OZB z siedzibą w Sosnowcu. Na zebraniu 

reprezentowane były wszystkie prawie zagłębiowskie kluby, a mianowicie: z Sosnowca: Unja, Policyjny, 

Makkabi, Arja, Nordja; z Czeladzi: Sokół i CKS; z Częstochowy: Makkabi, Brygada i WKS. W zasadzie 

wszystkie kluby wyraziły chęć solidarnego przystąpienia do akcji tworzenia zagłęb. OZB, lecz na tle 

ustalenia miejsca siedziby powstały różnice zdań, Częstochowa bowiem nie chciała się zgodzić na 

siedzibę w Sosnowcu. Wniosek ten poddano głosowaniu i wobec większości głosów, zapadła decyzja, iż 

siedzibą będzie Sosnowiec. Częstochowa, spowodu takiego wyniku głosowania, wniosła votum 

separatum. Przystąpiono następnie do wyboru komitetu organizacyjnego, w skład którego weszli pp.: 

inż Pilch z CKS-u, p. Kamizela z Policyjnego, inż. Hercberg z Makkabi oraz red. Lipski. W kwestiach 

formalnych przemawiali pp.: Kamizela, Wajs, inż. Hercberg, red. Lipski, wskazując przedewszystkiem 

na ważność znaczenia tej akcji, która w wielkiej mierze przyczyni się do podniesienia poziomu tego 

sportu na terenbie Zagłębia. Jak wynika z zebranej statystyki, nierejestrowane dotąd kluby zagłęb. 

Posiadają aż 150 czynnych członków. Poza wyżej wspomnianymi klubami, wniosły również akces 

następujące kluby: BKS – Dąbrowa, Solvay – Grodziec i KKS – Strzemieszyce. Zebranie zakończyło się 

wysłaniem petycji do PZB. o udzielenie zgody na utworzenie zagł. OZB91. 

Pierwszy mecz reaktywowanej sekcji hokejowej zakończył się polubownie: W Czeladzi na lodowisku 

klubu urzędników w parku towarzystwa „Saturn”, drużyna hokejowa CKS rozegrała swój pierwszy mecz 

z drużyną Solvayu z Grodźca. Mecz zakończył się wynikiem bezbramkowym. Obydwie drużyny wykazują 

jeszcze słabe opanowanie krążka. Zainteresowanie zawodami duże92. Gra bardzo ciekawa przy dużym 

zainteresowaniu publiczności93. 

Kolejny mecz i ponownie remis: KH Siemianowice – CKS 0:0. 2 bm. w Czeladzi CKS rozegrał mecz 

hokejowy z zespołem siemianowickim, uzyskując wynik remisowy. Deszcz i woda utrudniały w dużym 

stopniu grę. Z klubu siemianowickiego popisywały się młode łyżwiarki i łyżwiaże jazdą figurową, 

wywołując podziw publiczności94. Dopiero w trzecim meczu czeladzcy hokeiści znaleźli pogromcę 

w postaci Szkoły Górniczej z Dąbrowy Górniczej. Zwycięstwo odniosła drużyna gości 3:1. Gra była 

ciekawa w 2 tercji. Bramki strzelili dla CKS – Olesiński, dla szkoły górniczej Jaris95. 
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Tymczasem w środowisku piłkarskim sensacją był pierwszy w Zagłębiu proces na tle sportowym. 

Mianowicie sędzia piłkarski p. Śliwa wytoczył sprawę o zniesławienie przeciwko przestawicielowi 

Makkabi (Sosnowiec) p. Hermanowi, który na walnym zebraniu członków podokręgu Zagłębia, zarzucił, 

że p. Śliwa brał pieniądze za stronnicze prowadzenie zawodów. Świadkowie dowodowi zeznali, że 

istotnie oskarżony Herman zarzucił publicznie p. Śliwie przekupstwo. Następnie zeznawali świadkowie 

obrony, którzy zostali zaprzysiężeni. Pierwszy zeznawał świadek Binsztok, który podał, że za poradą 

sędziego Śliwy zwrócił się do sędziego p. Hyckiego, który za opłatą 10 zł. sfałszował wynik meczu Arja-

Ruch (w 1930 r.), skolei zeznawał świadek Gutman, który oświadczył, że p. Śliwa otrzymał na gwiazdkę 

od Ż.K.S. Samson (Sosnowiec) – tort i butelkę likieru. Pozatem świadek zeznał, że z kasy klubu wzięto 

25 zł. dla p. Śliwy, lecz świadek nie wie czy pieniądze te istotnie mu wręczono. Następnie zeznawali 

świadkowie Rozenzaft i Lenczner, którzy również mówili, że p. Śliwa otrzymywał pieniądze. Rozprawa 

została odroczona celem przesłuchania nowych świadków. Mianowicie przesłuchany ma być w drodze 

rekwizycji p. Mazur, b. prezes podkolegjum w Sosnowcu, który obecnie leży chory na gruźlicę 

w Otwocku i sędzia piłkarski Hycki. Ze strony oskarżonego przesłuchani mają być świadkowie: 

Frochzweig, Freiberg i Kilnberg. Proces zapowiada się ciekawie i przypuszczać należy, że w wyniku tego 

procesu odbędzie się szereg innych spraw, które wyświetlą może stosunki panujące w sporcie 

piłkarskim w Zagłębiu96. 

Piłkarze CKS wznowili treningi 15 lutego. Prasa informowała o planach, które jednak ulegały zmianie. 

Treningi odbywać się będą stale we wtorki i czwartki. Pierwsze spotkanie koleżeńskie odbędzie się 24 

bm. z KS Roździeń Szopienice. W dniu 3 marca drużyna CKS wyjeżdża do Piotrowic na G.Śląsku. Onegdaj 

wstąpiło do wojska 4 graczy CKS: Daniel, Maj, Dyrda St., Głód i lekkoatleta Underowicz. Wszyscy służą 

w 23 pal. W Będzinie97. Drużyna CKS Czeladź już 24 bm. rozpoczyna swój sezon piłkarski. W dniu tym 

CKS wyjeżdża do Katowic, gdzie rozegra mecz z „Dębem”. CKS wystąpi w składzie: Szydło, Czapla, 

Zarzycki, Jerroński, Tuszyński, Lewandowski, Bogucki, Dyrda, Geisler, Socha i Holewa98. Ostatecznie 

zagrano z Dębem: Mecz zakończył się zwycięstwem gospodarzy 6:1 (3:0). Honorowego goala dla CKS 

zdobył Geisler. Drużyna czeladzka wystąpiła w składzie rezerwowym99. Dąb, znajdując się w doskonałej 

dyspozycji, z łatwością pokonał ofiarnie grający zespół Czeladzi. U miejscowych wyróżniła się linja 

napadu, oraz trio obronne. W CKS najlepiej wypadła linja pomocy100. Nie grało 6 graczy: Dyrda, Breguła, 

Czapla, Tuszyński, Maj i Daniel101. Zaplanowany na 3 marca mecz w Piotrowicach nie odbył się 

ze względu na zły stan boiska. W kolejną niedzielę jednak grano: CKS bawił wczoraj na Śląsku 

w Brzozowicach, gdzie rozegrał mecz z Fortuną przegrywając 3:4 (0:2). Grę utrudniał fatalny stan 

boiska102. 17 marca w Czeladzi CKS rozegrał koleżeński mecz ze Strzelcem z Siemianowic, wygrywając 

1:0. Jedyną bramkę strzelił Cholewa103. Kolejnym rywalem był RKS Przyszłość z katowickiego Dębu. 

Mecz zakończył się zwycięstwem czeladzian 4:1. Bramki strzelili: Geisler-2, Dyrda i Socha po jednej104. 

31 marca CKS miał wziąć udział w uroczystości otwarcia sezonu i poświęcenia boiska w Wojkowicach 

Komornych, do meczu jednak nie doszło ze względu na trudne warunki terenowo-pogodowe. 

W ostatnim meczu przed startem mistrzostw klasy A czeladzianie gościli Iskrę Siemianowice. CKS 
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rozegrał wczoraj (7 kwietnia – przyp. aut.) mecz koleżeński z Siemianowicką Iskrą, osiągając 

zwycięstwo 4:0. Bramkami podzielili się: Dyrda – 2, Socha i Jeżowski po jednej105. 

Start rundy wiosennej wyznaczono na 14 kwietnia, a od 17 marca kluby miały odrabiać zaległości 

z jesieni – dotyczyło to głównie Unii, która miała do rozegrania 4 mecze, poza tym piłkarzy Zagłębia 

i Zagłębianki czekała dogrywka przerwanego meczu. Mimo to to jednak kluby czeladzkie – CKS i Brynica 

rozpoczęły przygotowania do sezonu najwcześniej. Kluby czeladzkie pierwsze rozpoczęły sezon piłkarski 

w Zagłębiu, spotkaniami towarzyskimi z drużynami śląskiemi. Wobec niemożności grania na własnem 

boisku, CKS kontraktować musiał mecze na wyjazd. CKS w bieżącym sezonie wystąpi w mało 

zmienionym składzie. W bramce stanie Szydło, na obronie: M.Czapla z J.Zarzyckim. Pomoc będzie ta 

sama co i w r. ub., t.j.: Jeżowski, Maj i Daniel. Frej prawdopodobnie grać nie będzie ponieważ wyjechał 

z Zagłębia. W ataku wystąpi Bogucki, Dyrda, Geisler, Tuszyński i Cholewa. Jako rezerwa Socha. Nie jest 

wykluczone, że w mistrzostwach weźmie udział Breguła106. Breguła, b. gracz „Śląska”, a obecnie CKS 

Czeladź, choruje na gardło i dlatego nie mógł brać udziału w pierwszych meczach wiosennych107. 

W sprawie Zioły, Przybyłka i Stefańskiego z CKS toczą się jeszcze dochodzenia władz sportowych, 

których dotąd nie ukończono108. 

Unia rozpoczęła odrabianie zaległości od mocnego uderzenia, bijąc na własnym boisku Płomień 12:0, 

następnie ograła w Dąbrowie Zagłębie 3:2, pokonała w Sosnowcu Zagłębiankę 6:1 i wszystko 

wskazywało, że zostanie liderem rozgrywek na ich półmetku. Na drodze Unii stanęła jednak Sarmacja, 

która niespodziewanie na boisku Hakoachu zwyciężyła niepokonanych dotąd sosnowiczan 3:2 

i zapewniła tytuł jesiennego mistrza drużynie CKS.  

Czeladzki Klub Sportowy czekała jeszcze istotna zmiana: Inż J.Michalski, prezes CKS Czeladź, przed kilku 

dniami przeniósł się służbowo z kop. „Saturn” na kop. „Emanuel” w Murckach, gdzie zajmuje wyższe 

stanowisko. Wiadomość ta wywołała powszechny żal wśród sfer sportowych Zagłębia, a zwłaszcza 

wśród członków klubu, którego był prezesem, ponieważ inż. Michalski, ze względu na zalety swego 

charakteru, był ogólnie lubiany. W ciągu długich late prezesury, nie bacząc na swoje stanowisko, zżył 

się z członkami klubu, dla których zawsze był tylko kolegą klubowym. Szczerze i z zamiłowaniem 

oddawał się pracy na polu sportowem, to też klub za jego prezesury rozwijał się stale i obecnie znajduje 

się w stanie rozkwitu. Posiada sekcje ping-pong, bokserską, kolarską, lekkoatletyczną, hokejową, 

muzyczną i piłkarską, które stoją na stosunkowo wysokim poziomie. Przez kilka lat był prezesem 

Podokręgu PN, pracował w miejskim komitecie WF i PW oraz należał do wielu innych organizacyj. 

Szczerą i oddaną pracą zyskał sobie powszechny szacunek i uznanie, to też członkowie klubu mają 

zamiar nadać mu godność honorowego prezesa klubu. Walne zebranie członków klubu odbędzie się 24 

bm. (marca – przyp. aut.) o godz. 15 w gmachu szkolnym w Czeladzi. Kto będzie następcą inż. 

Michalskiego, narazie niewiadomo109. 

24 marca w Czeladzi odbyło się walne zebranie członków CKS, które było dowodem ogromnego 

zainteresowania się sportem oraz rozwoju klubu. Na zebranie przybyło około 350 członków, którym 

przewodniczył burmistrz Dorobczyński. Zebranie trwało do godziny 20, przyczem sprawozdania zabrały 

około 3 godziny. Klub posiada kilka b. żywotnych sekcyj, mając 120 czynnych członków. Piłkarze 

rozegrali 46 meczów. O żywotności klubu najlepiej świadczy fakt, że w roku sprawozdawczym obrót 

kasowy wyniósł 9 tys. zł., co jak na Czeladź jest bardzo dużo. Budżet na rok bieżący uchwalono w sumie 
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8.500 zł. Na zebraniu odznaczono za pilność graczy Boguckiego i Zarzyckiego, którym wręczono 

upominki w formie portfelów. Odznaczono również kolarzy Rysia i Grendę. Ośrodkiem zainteresowania 

był ustępujący prezes inż. Michalski (…) Członkowie w licznych przemówieniach nie szczędzili mu słów 

uznania, dziękując za ofiarną pracę, która dała tak piękne wyniki. Ustępujący prezes, głęboko 

wzruszony tak licznemi objawami przyjaźni, dziękował serdecznie. W dowód uznania zebrani 

jednogłośnie uchwalili nadać inż. Michalskiemu godność honorowego prezesa, wręczając mu dyplom 

oraz skromny upominek. Nowy zarząd wybrano w składzie: Segno – prezes, członkowie: Łorek, 

Nieszporek, Lisiecki, Sulczyński, Kusiński, Grzyb, Badanko, Polak, Kupka, Bandurski, Pawełczyk, 

Piątkowski, Łakomik, Spyszyński, Tuszyński, Tuszyńska, Urbańczyk, Majcherczyk, Sierpiński, Olejnik, 

Pinek, komisja rewizyjna: R.Gąsior, Haberko, Stan. Łakomik, sąd kol.: Stuba, Zagórski, A.Gąsior. Zebrani 

postanowili również prosić na protektorów dyr. Przedpełskiego i burm. Dobroczyńskiego, a na członków 

honorowych dyr. dyr. Wengrisa i Raźniewskiego. Nowowybrany prezes Segno w krótkich słowach 

podziękował za wybór, zapewniając, że będzie pracować tak, jak jego poprzednik, chcąc, ażeby praca 

jego wydała jeszcze lepsze rezultaty110. 

Ostatecznie 27 marca zarząd ukonstytuował się następująco: Henryk Segno – prezes, Jan Lorek, Roman 

Nieszporek, Marjan Lisiecki – wiceprezesi, Antoni Polak – sekretarz, Marjan Kusiński – zastępca, Piotr 

Urbańczyk – gospodarz, Stanisław Olejnik – zastępca, Stefan Łakomik – skarbnik, Stanisław Kupka – II 

skarbnik, Wojciech Grzyb, Jan Badanko i inż. Zbigniew Pilch – bez funkcji, Stefan Sierpiński – referent 

prasowy, Jan Zarzycki – kapitan I drużyny, Stanisław Tuszyński – kierownik s.p.n., Jan Bandurski – 

zastępca, Józef Pawełczyk – kier. sekcji lekkiej atletyki, Bolesław Piątkowski – sekcja bokserska, Ludwik 

Spyrzyński – hokejowa, Józef Majcherczyk – muzyczna, Stefan Sierpiński – gier ruchomych, Stefan 

Łakomik – kolarska, Antoni Ptak – ping-pong, Leokadja Tuszyńska – sekcja pań111. 

Przed startem rundy wiosennej zarząd Podokręgu PN wydał komunikat, w którym przestrzega kluby 

i graczy przed następstwami awantur i burd na boiskach. Zarząd zapowiada surowe kary na winnych. 

(…) Zarząd (…) przypomina, że z dniem 15 bm. upływa ostateczny termin regulowania I raty składek 

członkowskich, które wynoszą dla klasy A 30 zł., B – 15 zł. i C – 8 zł. Kluby, które nie wpłacą składek, są 

automatycznie zawieszone112. 

W Katowicach ukończone zostało tygodniowe przeszkolenie przodowników piłkarskich. Z Zagłębia 

przeszkolenie przeszli gracze Mydłowiecki (Brynica), Czapla (CKS), Drożniak (Policyjny), Maciążek 

(Płomień), Suchoń (Ruch), Widerak (Sarmacja), Stelmach (Solvay), Ptak (Unja), Sobieraj (Zagłębianka), 

Szpruch (Zagłębie), Hampel (Hakoach) i Działach (Dąbrowa). Wymienieni mają obowiązek prowadzenia 

treningów w swoich klubach, co niewątpliwie przyczyni się do podniesienia poziomu piłkarzy. Gracze ci 

muszą również napisać sprawozdania z przeszkolenia, mówiąc o korzyściach, niedociągnięciach itp. 

Prawdopodobnie PZPN zakwalifikuje najzdolniejszych na specjalny kurs instruktorski w Warszawie113. 

Wiosenne mistrzostwa piłkarskie czeladzianie zaczęli od „planowanego” zwycięstwa, ale nie przyszło 

ono łatwo. CKS miał ciężką przeprawę z Ruchem w Sosnowcu, który na własnem boisku okazał się 

twardą drużyną, trudną do pokonania, w dodatku cały zespół cechowała wielka ofiarność 

i poświęcenie. Goście grali niemniej ambitnie, lecz nie mieli szczęścia. Atak zaprzepaścił kilka 

dogodnych pozycyj podbramkowych. W pierwszych minutach gra niezwykle ożywiona, poczem tempo 

nieco osłabło. Po przerwie Ruch zagroził kilkakrotnie bramce CKS, przewagę jednak mieli nadal goście. 

W Ruchu niezmordowanie pracowała pomoc i obrona, o którą rozbijały się ataki CKS. Dopiero w dwie 
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minuty przed końcem gry Geisler przedarł się z piłką i zdobył goala zwycięskiego. Z Ruchu wyróżnili się 

Trywiański, Wąsik i Kempa oraz bramkarz Doros, który obronił kilka groźnych strzałów. W drużynie CKS 

na uwagę zasługiwali Zarzycki, Szydło, Daniel i Cholewa. Słabo spisał się Czapla. Sędziował p. 

Grabowski, bardzo dobrze114. Mecz tych drużyn odbył się w Sosnowcu na boisku Ruchu, piaszczystem 

i nie nadającem się do rozgrywek. Ciężki teren wpłynął na obniżenie się poziomu, tembardziej, że 

drużyny ciężko walczyły o punkty. Zwłaszcza Ruch, zamykający tabelę (…) W pierwszej połowie 

przeważa CKS, jednak obrona Ruchu, a zwłaszcza doskonały bramkarz Doros, stoją na wysokości 

zadania, likwidując ataki. Po przerwie Ruch, dopingowany, zrywa się do ataku i ma możność zdobycia 

bramki, jednak i tutaj doskonały bramkarz Szydło broni wspaniale. Na 5 minut przed końcem Geisler 

świetnym przebojem „podjeżdża” pod bramkę i, mimo rozpaczliwej robinsonady Dorosa, strzela 

nieuchronnie. Gdyby bramka była zdobytą wcześniej, wynik byłby napewno wyższy, ponieważ 

zrezygnowany Ruch oddał inicjatywę przeciwnikowi. Część publiczności zachowywała się skandalicznie, 

wyzywając graczy. W Ruchu doskonali Doros, Trywiański i Czekała115. 

Zwycięstwo (3:2 w Grodźcu) odniosła również Unia, niespodziewanej i wysokiej porażki 2:6 doznał 

jednak Policyjny KS w Milowicach. Pierwsze mecze rozgrywane były jednak w bardzo nerwowej 

atmosferze, na co wpływ miało zachowanie publiczności. Łobuzerja nadal zakłóca spokój na boiskach 

i wywołuje gorszące awantury. Na meczu CKS-Ruch w Sosnowcu spośród widzów padały ordynarne 

wyzwiska na graczy czeladzkich i sędziego, który w zupełności na nie nie zasłużył. (…) Po meczu Unja-

Solvay w Grodźcu wynikło również gorszące zajście. Mianowicie „kibice” Solvayu obrzucili gradem 

kamieni samochód, w którym powracali do Sosnowca sympatycy Unji116. 

Na boiska wrócili nie tylko piłkarze: Budowa trybun na boisku w Czeladzi. W tych dniach magistrat 

czeladzki przeprowadza drugą serję robót przy budowie trybun na boisku miejskiem w Czeladzi. W bież. 

sezonie ukończona będzie połowa trybun, resztę prac prowadzić się będzie w przyszłym roku117. Miesiąc 

później kolejna informacja: W Czeladzi na stadjonie miejskim w najbliższym czasie ukończone zostaną 

prace przy budowie trybun, obliczonych na 4 tys. widzów. Będą to największe trybuny w Zagłębiu, które 

zbudowane są w formie półkola i przedstawiają się b. efektownie118. 

Po rozegraniu jednej kolejki w mistrzostwach nastąpiła przerwa świąteczna, ale piłkarze nie 

próżnowali. CKS rozegrał podczas świąt dwa mecze – w sobotę przeciwko Brynicy, a w poniedziałek 

z czołową drużyną ze Śląska – Naprzodem Lipiny. Na boisku miejskiem w Czeladzi Brynica pokonała CKS 

5:2 (3:0). Obydwie drużyny wystąpiły w składach rezerwowych. Bramki dla zwycięzców strzelili: 

Mydłowiecki i Kopeć po dwie oraz Krupiński 1. Dla CKS – Dyrda i Geisler po jednej. Sędziował p. Morgała 

dobrze119. Naprzód Lipiny – CKS 1:3 (1:0) Drużyny wystąpiły w składach następujących: Naprzód: 

Wysocki, Musioł, Michalski, Morgalik, Kania, Steiblich, Kaczmarczyk, Czopik, Kamiński, Nastula, 

Kalemba, CKS: Szydło, Czapla, Zarzycki, Daniel, Tuszyński, Lewandowski, Bogucki, Dyrda, Geisler, Socha, 

Holewa. Gra od początku do końca b. ładna i wyrównana. Miejscowi zaprzepaścili szereg murowanych 

pozycyj, to też do przerwy Naprzód prowadzi 1:0. Po przerwie jednak CKS ujmuje inicjatywę 

i przeprowadza kilka pięknych ataków, z których jeden uwieńczony został pięknie strzeloną bramką 

przez dyrdę. Za chwilę Socha podwyższa wynik, a Bogucki pod koniec strzela trzecią bramkę. Wynik 

odpowiada przebiegowi gry, bo chociaż Naprzód był równorzędną drużyną, a chwilami nawet 
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miejscowych przewyższał, to jednak CKS więcej strzelał. Z gości najlepszym bramkarz wysocki, w CKS 

dobrze zwłaszcza spisał się Socha. Obrońca Zarzycki grał w CKS swój setny mecz120. 

11 kolejka rozgrywek nie zmieniła sytuacji na szczycie tabeli – Unia wysoko wygrała z Ruchem (5:1), 

a CKS rozgromił Płomień. Na boisku miejsk. W Czeladzi CKS odniósł wysokie zwycięstwo nad 

Płomieniem w stosunku 10:3 (6:1). Drużyna czeladzka zagrała doskonale i Płomień przez cały mecz nie 

istniał prawie na boisku. Łupem bramkowym podzielili się: Geisler 5, Bogucki i Socha po dwie i Dyrda 1. 

Dla Płomienia goale strzelili: Przystalski 1 i dwa z karnego. Sędziował p. Grabiński, b. dobrze121. 

Miejscowi mieli druzgocącą przewagę, nie dopuszczając gości do głosu. (…) Dla gości jedną bramkę 

zdobył najlepszy strzelec Przystalski, oraz 2 Górecki z rzutów karnych122. 

CKS zmienił lokal. Nowy lokal CKS mieści się przy ul. Parkowej vis a vis kina „Czary” w Czeladzi123. 

Na początku maja prasa przypomniała o sprawie trzech zdyskwalifikowanych graczy. Zarząd podokręgu 

Zagłębia prowadzi obecnie dochodzenia w sprawie zdyskwalifikowanych przez klub graczy CKS 

Przybyłka, Zioły i Stefańskiego. Jak wiadomo gracze ci zostali zdyskwalifikowani przez zarząd klubu 

czeladzkiego, po pamiętnym finałowym meczu o mistrzostwo Zagłębia z Unją w Częstochowie. Znalazł 

się bowiem świadek, który zeznał jakoby słyszał rozmowę Przybyłka z Ziołą, z której wynikało, że za 

przegrany mecz otrzymali oni po 300 zł. od Unji. Zdyskwalifikowani gracze domagają się od podokręgu 

przeprowadzenia dochodzeń i zniesienia niesłusznej kary. Przybyłek, Zioła i Stefański zostali już przez 

zarząd podokręgu przesłuchani i jak wynika z ich zeznań nie może być mowy o przekupstwie. Obecnie 

w imieniu podokręgu p. Sadowski z Czeladzi przesłucha świadków w miejscu ich zamieszkania 

i skonfrontuje ich ze zdyskwalifikowanymi graczami. Wówczas okaże się, czy zarząd CKS miał podstawy 

do dyskwalifikacji i czynienia tak ciężkich zarzutów graczom swej drużyny. W przeciwnym razie 

dyskwalifikacja tych piłkarzy musi być zniesiona124. Sprawa zdyskwalifikowanych graczy CKS: Przybyłka, 

Zioły i Stefańskiego jest nadal prowadzona przez zarząd podokręgu Zagłębia. P. Sadowski w imieniu 

podokręgu przesłuchał zdyskwalifikowanych graczy i świadków. Zeznania obu stron są sprzeczne. 

Zarząd podokręgu Zagłębia po zakończeniu dochodzeń prześle tę sprawę do ostatecznego załatwienia 

kieleckiemu OZPN-owi125. 

W piątek, 3 maja wydarzeniem lekkoatletycznym były organizowane w całym kraju z polecenia PZLA 

biegi przełajowe. Jednym z ośrodków, które organizowały zawody, była Czeladź. W dniu wczorajszym, 

w całej Polsce oprócz okręgu warszawskiego, odbyły się zapowiedziane biegi narodowe naprzełaj. 

Ogółem biegi odbyły się w 301 miejscowościach, w których startowało kilka tysięcy zawodników. 

W Zagłębiu naogół bieg narodowy cieszył się małem zainteresowaniem. Najgorzej pod tym względem 

wypadł bieg narodowy w Sosnowcu, do którego stanęło aż… 10 zawodników. Kluby sportowe 

i organizacje z Sosnowca wykazały tem samem jak wielce interesują się lekkoatletyką. (…) Do biegu 

narodowego naprzełaj w Czeladzi stanęło 56 zawodników z miejscowych klubów i organizacyj. W biegu 

na 7 klm. uzyskano wyniki: 1) Piątkowski (CKS) 25 min., 2) Hytry (Sokół) 25:16, 3) Szczepanik (Sokół) 

25:22. W biegu na 5 klm. Dla stowarzyszonych: 1) Wojtal (Sokół) 19:03, 2) Odrobiński (Sokół, Piaski) 

19:07,5, 3) Konieczny (Sokół, Piaski) 19:24. W konkurencji dla niestowarzyszonych na 5 klm.: 1) 

Lutkowski 20:07,5, 2) Gamrat 21:10 i 3) Nowak. Na 3 klm.: Hanak (CKS) 11:26, 2) Nowak (Sokół) 11:30, 

3) Stępień (CKS) 11:36. Biegowi przyglądało się wielu widzów126. Po zawodach zwycięzcom wręczono 
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nagrody. Organizacja biegu b. sprawna, przyczem kierownictwo spoczywało w rękach p. Pawełczyka. 

Na stadjonie zainstalowany był radjoaparat, przez który słyszano sygnał podany z Warszawy127. 

Tego samego dnia w piłkarskiej klasie A Unia zwyciężyła Płomień 6:4 i wysunęła się na pozycję lidera, 

ale w niedzielę CKS odzyskał prowadzenie w tabeli. W Dąbrowie CKS bez większego wysiłku pokonał 

Zagłębie 6:1. Atak gości z łatwością dawał sobie radę ze słabą defensywą gospodarzy. Bramki dla 

zwycięzców zdobyli: Geisler i Dyrda po dwie, Socha i Breguła po jednej. Honorowy punkt dla Zagłębia 

strzelił Wcisło z rzutu karnego. Sędziował p. Erenreich bardzo dobrze128. Jedyna bramka dla Zagłębia 

padła w ostatnich minutach z karnego, strzelanego przez Cabaja. Sędziował p. Ehrenreich129. Drużyna 

czeladzka pokazała w Dąbrowie ładną grę, górując nad przeciwnikiem techniką o klasę. Już 

w pierwszych minutach z podania Breguły – Geisler zdobywa głową pierwszą bramkę, za chwilę Dyrda 

podwyższa wynik dwukrotnie. Po zmianie pól goście mają nadal przewagę, a wkońcu już bawią się tylko 

piłką. U miejscowych zawiódł atak, który mógł zdobyć bramki, nie trafiając z kilku metrów. Bramki 

zdobyli Geisler i Dyrda po 2, Socha i Breguła po 1. Zagłębie z karnego. Sędziował p. Erenreich 

nieszczególnie130. 

Przełom w rywalizacji o Zagłębia dokonał się w następnej kolejce, rozgrywanej 12 maja. W Czeladzi 

CKS, pokonał Zagłębiankę 6:2 (3:1), umacniając się na czele tabeli mistrzostw A kl. Zagłębia. CKS 

znajduje się obecnie w doskonałej formie i ma wielkie szanse na zdobycie zaszczytnego tytułu mistrza 

Zagłębia Dąbrowskiego. Gra stała na wysokim poziomie technicznym i miejscami zagłębianka 

stwarzała groźne momenty pod bramką gospodarzy. Przez cały prawie mecz dobrze zgrany atak CKS 

przebywał stale na połowie boiska gości. Bramkami dla CKS podzielili się Geisler 2, Socha 2 i Bogucki 2, 

Sobieraj i Dupak dla Zagłębianki. Sędziował p. Erenreich, bardzo dobrze131. Bramki dla czeladzian 

zdobyli: Socha – 3, Geisler – 2 i Bogucki – 1; dla pokonanych: Dupak i Sobieraj132. W Czeladzi CKS idący 

od zwycięstwa do zwycięstwa, pogromił Zagłębiankę 6:2. Gra piękna, przyczem Zagłębianka do końca 

grała b. ambitnie, będąc przeciwnikiem bardzo groźnym. Dla CKS bramki zdobyli: Geisler 2, Socha 3, 

i Bogucki 1, dla gości środkowy napastnik i prawoskrzydłowy. Sędziował p. Erenreich b. dobrze133. Tego 

samego dnia Unia uległa na własnym boisku Zagłębiu aż 1:4 i CKS miał już 3 punkty przewagi nad Unią 

i 7 nad Zagłębianką. Rewelacyjnie spisujący się jesienią Policyjny KS w czterech wiosennych kolejkach 

zdobył tylko punkt i wyprzedzał szóstą Sarmację tylko lepszym stosunkiem bramek.  

Wydarzenia sportowe jednak zeszły na dalszy plan, bo tego wieczora zmarł w Warszawie Marszałek 

Polski Józef Piłsudski. Ogłoszono żałobę narodową, a wszelkie imprezy, w tym sportowe, odwołano. 

Prasa relacjonowała niemal wyłącznie uroczystości żałobne. Dziś (16 maja – przyp. aut.) o godz. 6.30 

wiecz. na boisku miejskiem w Czeladzi odbędzie się zbiórka członków CKS celem złożenia ślubowania 

poczem nastąpi wpisywanie się przed kaplicą do księgi kondolencyjnej134. Odbyło się posiedzenie 

żałobne PZPN, podczas którego prezes związku gen. Bończa-Uzdowski wezwał zebranych do uczczenia 

pamięci Marszałka Piłsudskiego. Następnie zarząd związku wydał do swych klubów polecenie 

zastosowania się do zarządzeń państwowego urzędu WF i ZZ, odwołał wszystkie wyznaczone na 

niedzielę zawody piłkarskie, polecił wszystkim graczom, biorącym udział w zawodach by w ciągu 6 

tygodni nosili na kostjumach żałobne opaski i zarządził, by na wstępie każdego meczu obchodzono 1-
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minutową przerwę ciszy135. Spotkania piłkarskie o mistrzostwo Zagłębia, które miały być rozegrane 

w dniu 19 bm., zostały przełożone na inny termin. Spotkania te odbędą się dopiero w czerwcu b.r. 

W następną niedzielę spotkania wymienione w terminarzu odbędą się normalnie136. 

Piłkarze wrócili na boiska 26 maja. Lider rozgrywek bez większych przygód uporał się z Policyjnym KS 

i utrzymał trzypunktową przewagę. W Czeladzi CKS wygrał zasłużenie z Policyjnym w przekonywującym 

stosunku 4:1 (1:0). W pierwszej połowie Policyjny prezentował się zupełnie dobrze i gra była 

wyrównana. Dopiero pod koniec pierwszej części gry prowadzenie dla CKS zdobył Socha. Po przerwie 

grę zupełnie opanował CKS i do końca przeważał zdecydowanie. Drugiego goala dla gospodarzy strzelił 

Breguła, następnie wynik podwyższył samobójczym strzałem Kucharski, który wpakował piłkę do 

własnej bramki. Ostatnią bramkę dla CKS uzyskał Socha. Pod sam koniec gry honorowego goala dla 

Policyjnego Droziniak. Sędziował p. Kuc, słabo137. Mecz odbył się w Czeladzi, przyczem do przerwy 

Policyjny stawia zacięty opór, a nawet ma możność zdobycia bramki. W drugiej połowie jednak 

miejscowi mają przewagę i podwyższają wynik. Najlepszym strzelcem okazał się Socha, który zdobył 2 

bramki, jedną Breguła, a jedna samobójcza ze strzału Kucharskiego. Dla Policyjnego honorowego goala 

z przeboju zdobył Droźniak138.  

Następna kolejka została rozegrana we czwartek, 30 maja. Przeciwnikiem lidera była Brynica, z którą 

CKS mecze mistrzowskie wygrywał ostatnio regularnie, pewnym ostrzeżeniem dla niego mógł być 

jednak przedświąteczny mecz towarzyski, w którym wysokie zwycięstwo odniosła Brynica. Jak się 

okazało, tamto strzeżenie było niewystarczające i pretendent do mistrzostwa stracił niezwykle ważny 

punkt. CKS w spotkaniu z Brynicą grał bardzo słabo, a szczególnie nieskoordynowanie grał atak. Mecz 

po nieciekawej grze zakończył się wynikiem remisowym 1:1 (0:0). Brynica podczas całego meczu grała 

bardzo ofiarnie i zasłużyła na remis. Pierwsza połowa gry upłynęła na zmiennych atakach. Obydwie 

drużyny niewykorzystały kilku dogodnych sytuacyj podbramkowych. W drugiej połowie prowadzenie 

dla CKS uzyskał Socha. Gra stała prawie do końca pod znakiem przewagi CKS. Dopiero na 6 minut przed 

końcem meczu Mydłowiecki z przeboju uzyskał wyrównującego goala i punkt dla Brynicy. Geisler 

prawie w ciągu całego meczu asystował, spowodu kontuzji odniesionej na początku gry. Dodać należy, 

że jest to pierwszy punkt Brynicy w wiosennej rundzie rozgrywek. Sędziował p. Sozański, b. dobrze139. 

Drużyny wystąpiły w pełnych składach, jednak kontuzjowany na początku gry Geisler statystował. 

Wpłynęło to na przebieg gry bo CKS pozbawiona kierownika ataku gra chaotycznie. Brynica natomiast 

zagrożona spadkiem grała niezwykle ambitnie, wytężając wszystkie siły. Brynica rozegrała wielką 

stawkę, to też żadnego chyba meczu nie grała z takim poświęceniem. W rezultacie na kilka minut przed 

końcem najlepszy gracz Brynicy Mydłowiecki wyrównuje wśród entuzjastycznych okrzyków 

zwolenników brynicy. CKS grała b. słabo, zwłaszcza atak zaprzepaścił szereg pozycyj podbramkowych. 

Jedyną bramkę dla biało-czerwonych zdobył Socha. Sędzia p. Sozański b. dobry140. Remis CKS z Brynicą 

niespodzianką dnia. Brynica, zagrożona spadkiem do klasy B, zgotowała wczoraj największą 

niespodziankę, remisując z lokalnym rywalem CKS, który zdawało się, że jest już pewnym mistrzem. 

Najwięksi pesymiści nie przypuszczali, żeby CKS mógł przegrać lub nawet zremisować, toteż wynik 

stanowi dla Zagłębia prawdziwą sensację. Chociaż CKS prowadzi nadal w tabeli 2 punktami przed Unją, 

to jednak wynik wczorajszy może przyczynić się do załamania się drużyny. Obydwie drużyny wystąpiły 

w pełnych składach i z wolą zwycięstwa. Na samym początku jednak Geisler, który jest motorem 

drużyny, został kontuzjowany i na pewien czas opuścił boisko. Po 10 minutach wrócił, jednak już tylko 
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statystował. Pozatem kierownictwo popełniło błąd, wystawiając zamiast Daniela w pomocy, 

Lewandowskiego, dobrego, jednak bez treningu. Atak CKS bez kierownika gra chaotycznie i żadne akcje 

nie udają się. Socha zaprzepaszcza przytem szereg „murowanych” pozycyj, toteż do przerwy utrzymuje 

się wynik bezbramkowy. W drugiej polowie Socha strzela jedynego goala. Brynica gra z niezwykłem 

poświęceniem i nie dopuszcza do podwyższenia wyniku, a przeciwnie dąży do zremisowania. Na kilka 

minut przed końcem Mydłowieckiemu, najlepszemu napastnikowi Brynicy, udaje się zdobyć 

wyrównującego goala, co zwolennicy przywitali z entuzjazmem. Zdobycie cennego punktu odsuwa od 

Brynicy widmo spadku do klasy B. gdyby Brynica grała wszystkie mecze z taką ambicją, sprawiłaby 

niejedną podobną niespodziankę. Sędziował p. Sozański141. 

Nie zmarnowała tym razem swojej szansy Unia i wygrywając 4:2 z Policyjnym KS zbliżyła się do CKS na 

dwa punkty. W kolejnym meczu, z Unią, czeladzianie, jeśli nie chcieli powtórki scenariusza 

z poprzedniego roku, nie mogli sobie pozwolić na porażkę.  

2 czerwca był „Dniem Podokręgu”, więc nie odbywały się żadne mecze mistrzowskie. Do reprezentacji 

podokręgu na mecz z Koszarawą Żywiec powołano trzech piłkarzy CKS: Czaplę, Geislera i Bregułę, ale 

ostatecznie wystąpił tylko ostatni z nich. Zakończony porażką 3:4 występ reprezentacji Zagłębia prasa 

nazwała „kompromitacją”.  

Korzystając z przerwy w rozgrywkach klasy A czeladzianie rozegrali mecz z Iskrą. Kombinowany zespół 

CKS bawił w Siemianowicach, gdzie rozegrał mecz koleżeński z Iskrą, odnosząc piękne zwycięstwo 5:2. 

Gra obustronnie b. ładna, to też CKS pozostawił w Siemianowicach dobre wrażenie142. 

W 16 kolejce doszło w Sosnowcu do bezpośredniej konfrontacji drużyn walczących o mistrzostwo 

Zagłębia. Od dłuższego już czasu z zainteresowaniem oczekiwany mecz o mistrzostwo A klasy pomiędzy 

prowadzącym w tabeli CKS a sosnowiecką Unją zakończył się zasłużonem zwycięstwem dobrze 

grającego CKS, który zadokumentował tem swe czołowe stanowisko w piłkarstwie Zagłębia143. 

Prowadzenie już w pierwszej połowie uzyskała Unja przez Gwoździa. Odtąg gracze Unji przestają 

atakować i przechodzą do gry defenzyfnej, co w konsekwencji kończy się porażką sosnowiczan. 

Czeladzianie bowiem nie dając za wygraną atakują stale bramkę gospodarzy i wreszcie w ostatnim 

kwadransie udaje im się uzyskać dwie bramki decydujące o zwycięstwie przez Dyrdę i Boguckiego. 

Zawody prowadził sędzia z Krakowa. Widzów około 6 tysięcy144. Sędziował p. Eisner z Krakowa b. 

dobrze145. Mecz tych drużyn, który miał zadecydować komu przypadnie w udziale tytuł mistrza, wywołał 

kolosalne zainteresowanie w całem Zagłębiu. Dowodem tego około 5 tys. widzów, z których połowę 

stanowiła publiczność spoza Sosnowca. Do powodzenia przyczyniła się jeszcze wymarzona pogoda. 

Podniecona do najwyższego stopnia publiczność burzą oklasków powitała wbiegające na boisko 

drużyny, oczekując rozpoczęcia gry. Przedtem jeszcze prezes Podokręgu, p. Wolski wezwał drużyny do 

delikatnej gry i utrzymania spokoju. Po gwizdku sędziego p. Ajznera, grę rozpoczyna CKS pod wiatr i już 

w drugiej minucie silny strzał Geislera z trudem broni Suwała. Za chwilę piękny i niebezpieczny wypad 

Dyrdy, który strzela z 5 metrów, z wielkim szczęściem likwiduje znowu Suwała. CKS gra nerwowo, 

atakując silnie przez kilkanaście minut, jednak bezskutecznie. Atakowi brak wykończenia, do czego 

przyczynia się również dobra obrona gospodarzy. Stopniowo Unja „rozgrywa” się i lotnemi skrzydłami 

podciąga kilkakrotnie. Kilka niebezpiecznych strzałów Nowaka i Gwoździa broni Szydło, jednak 

w pewnej chwili z pięknej centry dudka, Gwóźdź strzela melancholijnie, zdobywając prowadzenie dla 
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swych barw. Teraz Unja atakuje gwałtownie i kilkakrotnie poważnie zagraża bramce biało-czerwonych. 

Szydło jednak, który grał swój najlepszy mecz, broni wspaniale, zdobywając uznanie publiczności. 

Zmęczona gwałtownem tempem Unja opada na siłach i inicjatywę przejmuje znowu CKS. Gra toczy się 

ze zmiennem szczęściem, drużyny grają z niesłychaną ambicją i wolą zwycięstwa, jednak uwydatnia się 

dość wyraźna przewaga techniczna gości. Mają oni jeszcze sposobność zdobycia bramki, jednak Geisler 

przenosi z kilku metrów, a potem główką trafia obok słupka, a wreszcie Socha skutkiem powolności 

marnuje „murowaną” wprost pozycję. Do przerwy wynik pozostał niezmieniony. Po przerwie gra 

zmieniła się i uwidoczniła się duża przewaga CKS. Gospodarze atakują jeszcze w ciągu 10 może minut 

i zmęczeni oddają całkowicie inicjatywę gościom. Ci ostatni dążą za wszelką cenę do zmiany wyniku na 

swoją korzyść. Do ataku przechodzi pomoc, a nawet obrona CKS, który wszystko stawia na jedną kartę. 

Jedenastka Unji jednak broni się „murując” bramkę i chcąc utrzymać wynik. Na 15 minut przed końcem 

Unja prowadzi jeszcze 1:0, zdaje się, że taki wynik pozostanie. Prawoskrzydłowy CKS Breguła strzela 

kilka rogów, jednak bezskutecznie. Wreszcie strzeloną z rogu obok samej poprzeczki piłkę z dwuch 

metrów Bogucki lokuje w siatce. Do końca jeszcze 10 minut. Za chwilę Dyrda przerywa się i z kilku 

metrów, mimo rozpaczliwej robinsonady Suwały, strzela zwycięską bramkę. Gdy za moment rozległ się 

gwizdek sędziego, który, trzeba podkreślić, prowadził zawody wzorowo, zwolennicy CKS na rękach 

zanieśli Dyrdę do szatni! Trudno powiedzieć coś o poszczególnych graczach, bo każdy wydał z siebie 

wszystko. CKS, będąc drużyną lepszą technicznie, wygrał zupełnie zasłużenie. Trzeba również podkreślić 

wzorowe zachowanie się publiczności, której znaczna część nie szczędziła pochwał przeciwnikowi146. 

Dziś już zdaje się być pewnem, że zaszczytny tytuł mistrza zdobędzie tym razem znajdująca się 

w świetnej formie drużyna CKS Czeladź. Sympatyczna drużyna czeladzka kroczy od zwycięstwa do 

zwycięstwa, a w rozgrywkach dotychczasowych nie przegrała ani jednego meczu. (…) Drużynę 

czeladzką, od szeregu lat odgrywającą w piłkarstwie Zagłębia b. poważną rolę, prześladował 

prawdziwy pech, przez kilka lat bowiem zdobywała tytuł jesiennego mistrza, a w końcu skutkiem 

różnych przeszkód, zmuszona była oddać tytuł mistrza komu innemu. Od roku drużynę trenuje znany 

w Zagłębiu i na Śląsku piłkarz Geisler, którego praca dała doskonałe wyniki. Rozporządzając świetnym 

materjałem, potrafił zestawić skład bez słabych punktów. Zademonstrowana w Sosnowcu gra 

świadczy, że biało-czerwoni, zwłaszcza pod względem technicznym znajdują się obecnie na poziomie 

drużyn ligowych, być może zatem, że nie zawiodą pokładanych w nich nadziei i godnie będą 

reprezentować piłkarstwo Zagłębia147.  

Ostatecznie sprawa mistrzostwa Zagłębia przesądzona została 16 czerwca. Wprawdzie CKS przegrał 

swój mecz w Grodźcu, ale Unia straciła wszelkie szanse, spóźniając się na mecz w Czeladzi z Brynicą. 

W Grodźcu CKS niespodziewanie przegrał z Solvayem 3:1 (1:1). Drużyna grodziecka grała bardzo 

ambitnie i wygrała zasłużenie. Bramki dla Solvayu strzelili: Kroj 2 i Janowicz148. Sensacyjna porażka 

mistrza Zagłębia. Bramki: Janowicz – dwie i Kroj II oraz Bogucki. Sędziował p. Chycki z Sosnowca, b. 

dobrze149. Drużyna sosnowiecka spóźniła się na mecz o 20 minut, wobec czego sędzia odgwizdał 

zawody jako walkower 3:0 dla Brynicy. W spotkaniu towarzyskiem Brynica przegrała w stosunku 1:3 

(0:2)150. 

Ostatnia kolejka, przełożona z 19 maja ze względu na żałobę narodową, odbyła się 23 czerwca. Wobec 

rozstrzygnięcia kwestii mistrzostwa, walczono już tylko o utrzymanie w klasie A. Sytuacja na dnie tabeli 

była bardzo ciekawa, bo Ruch otrzymał walkower za przerwany mecz z Zagłębiem, a mecz Płomienia 
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z Brynicą (26 maja, 5:4) został unieważniony. W tej sytuacji Ruch miał 10 punktów i do rozegrania mecz 

z Płomieniem, a Płomień również 10 i mecz z Ruchem oraz powtórkę z Brynicą. Brynica z 12 punktami 

i najlepszym stosunkiem bramek była już praktycznie niezagrożona.  

Ruch remisując z Płomieniem 2:2 zmniejszył swoje szanse do minimum i mógł już liczyć wyłącznie na 

cud, ten jednak nie nastąpił i po wysokiej wygranej Płomienia z Brynicą 6:0, co nastąpiło 14 lipca, 

kolejarze zostali zdegradowani. Brynica uległa w Sosnowcu Policyjnemu, ale przy remisie Ruchu nic jej 

już nie groziło. A CKS zamknął swój sezon meczem z Sarmacją. W Czeladzi CKS łatwo rozgromił 

będzińską Sarmację 5:0 (2:0). W ciągu całego meczu, który stał na dość wysokim poziomie, przewagę 

mieli czeladzianie. Łupem bramkowym podzielili się: Geisler 4 i Dyrda 1. Sędziował p. Sozański, b. 

dobrze151. Do przerwy Sarmacja stawia zacięty opór, jednak w drugiej połowie kapituluje. Bramki 

zdobyli Dyrda 1 i Geisler 4. W CKS wystąpił Frej152.  

 

 

 

Na temat mistrzowskiej drużyny CKS sporo pisała prasa. Drużyna ta od chwili wejścia do extra klasy 

Zagłębia była zawsze poważnym pretendentem do zaszczytnego tytułu mistrza. W ub. roku otrzymała 

nawet dyplom od podokręgu. Niestety, unieważnienie przez okręg mistrzostw jesiennych odebrało CKS 

palmę pierwszeństwa. Zaangażowanie stałego trenera, Geislera, wpłynęło znacznie na formę drużyny. 

Obecnie CKS poza słabemi punktami w ataku stanowi twardy zespół, trudny do pokonania. Dowodem 

jest tylko jedna porażka w ciągu dwuch lat z „Solvayem” w Grodźcu (nie wspomniano o porażce 

z Zagłębianką w maju 1934 – przy. aut.) i kilka meczów remisowych. Reszta meczów zakończyła się 

wygranemi czeladzian. (…) Miłe wrażenie odnosi się przy zwiedzaniu stadjonu sportowego w Czeladzi, 

gdzie dwa razy tygodniowo odbywają się treningi CKS. Tu ogniskuje się cała praca drużyny. Na tle 

świeżo wybudowanych trybun, w resztkach zachodzącego słońca, uwijają w kosjumach sylwetki 

piłkarzy. Zarzycki z zapola karnego strzela nieuchronną bramkę. Jeden z „kibiców” żartuje, że Zarzycki 

chce być „królem” strzelców, pierwszą bramkę strzelił już własnemu bramkarzowi w meczu z Solvayem. 

W drugim końcu boiska słychać głos Geislera: „Odjazd!” – Trzech juniorów biegnie z piłką wzdłuż linji 

autowej. Ćwiczą system trójkowy. Za chwilę otrzymują upomnienie: „Lewą zatrzymać, prawą oddać!” 

Po serji „odjazdów” następuje lekcja „główkowania”, „stopingu” i bieg dookoła boiska. Na młodych 

adeptach, z ubrudzonemi od piłki twarzami widać przemęczenie, są jednak uśmiechnięci i zadowoleni…  

Pragniemy zebrać kilka szczegółów o poszczególnych graczach mistrza Zagłębia. Zatrzymujemy 

geislera i kapitana drużyny Zarzyckiego, którzy udzielają nam wyczerpujących wiadomości. Trener 

Geisler jest najstarszym pod względem wieku graczem w drużynie. Z zawodu jest biuralistą, liczy 29 lat. 

Karjerę piłkarską rozpoczął w 18 roku życia, występując w 1925 roku poraz pierwszy w barwach 

kolejowego KS (Katowice). W dwa lata później przenosi się do 1.FC Katowice, które zajmuje czołowe 

miejsce w Polsce. Geisler jest najlepszym strzelcem w drużynie, a drugim w Polsce po Reymanie z Wisły 

krakowskiej. (Według autorów opracowań historii PLPN, Jerzego Miatkowskiego i Jarosława 

Owsiańskiego, Artur Geisler z 20 bramkami był klasyfikowany jako ósmy strzelec w premierowym 
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sezonie Ligi w roku 1927, w kolejnych zdobył 15 i 7 bramek, przy czym należy pamiętać, że są to tylko 

liczby przybliżone, a oficjalne i stuprocentowe dane nie istnieją. – przyp. aut.) W spotkaniu 

z Gumowskim w czasie zawodów o mistrzostwo Polski TKS Toruń – 1.FC Geisler ulega złamaniu nogi 

i choruje przez 7 miesięcy (według danych zebranych przez J.Miatkowskiego i J.Owsiańskiego od 3 maja 

do 23 września 1928 – przyp. aut.). Po dojściu do swej formy w 1931 r. przenosi się do K.S.„09” Bytom, 

mistrza południowo-wschodnich Niemiec. W 1934 roku przez kilka miesięcy występuje w barwach KS 

Dąb Katowice i przenosi się do CKS. Geisler jest rutynowanym piłkarzem i uchodzi za jednego z lepszych 

trenerów w Polsce. Ukończył on kilka kursów piłkarskich jak w Warszawie, Katowicach, Krakowie 

i specjalny kurs we Wrocławiu, prowadzony przez najlepszego trenera Niemiec Nerza. (…) Jest dobrym 

kierownikiem ataku i rozporządza silnym oraz celnym strzałem. Zapytany przez nas trener Geisler, jaki 

ma sąd o drużynie CKS, oświadczył, że poziom gry znacznie się poprawił i że drużyna będzie miała coś 

do powiedzenia w dalszych rozgrywkach o wejście do ligi. Przy szczęściu CKS może przejść mistrza 

Śląska, świadczy o tem bowiem spotkanie CKS – Naprzód (Lipiny), zakończone zwycięstwem czeladzian 

3:1. Naprzód wystąpił tylko bez Pieca i Stephana.  

Kapitan drużyny J.Zarzycki, uczeń, zaczął grać w piłkę w 1931 roku, rozegrał 12 meczów w rezerwie 

i wystawiony został do pierwszej drużyny, jako obrońca. Zarzycki liczy dopiero 20 lat życia i jest godnym 

partnerem Czapli. Zarzycki niedawno rozegrał setny mecz w I drużynie. M. Czapla ma 25 lat, z zawodu 

jest murarzem. 9 rok gra w pierwszej drużynie i jest naprawdę utalentowanym piłkarzem. Od kilku lat 

wystawiany jest do reprezentacji Zagłębia. W obronie z Zarzyckim stanowią twardy mur do przebicia.  

M.Jeżowski, lat 24, z zawodu elektromonter, jest wychowankiem CKS. W drużynie na prawej pomocy 

gra od 1929 roku, cechuje go najpiękniejsza podstawa, czysty i silny wykop, dobry start do piłki i dobry 

skok. K.Tuszyński, lat 24, nieposiada żadnego „fachu”, grał w środku ataku, na prawym łączniku, 

a ostatnio znalazł sobie wygodną pozycję w środkowej pomocy. Lubi dryblować, jest ambitny 

i nieustępliwy. Jest bardzo wytrzymały, mimo swej niepokaźnej figury. Tuszyński gra od 8 lat w drużynie 

i dopiero teraz wyrósł z niego gracz. Ma kilka pseudonimów: „kosa”, „brzytwa” i „raszka”. Z.Daniel jest 

lewym pomocnikiem, ma 22 lata, gra dopiero 4 lata w piłkę nożną, a od 2 lat w I drużynie. Obecnie 

odbywa służbę wojskową w Będzinie. Jest dobrym pomocnikiem. Cała trójka pomocy jest zgrana 

z atakiem.  

Lewo skrzydłowy Z.Bogucki, lat 20, z zawodu ślusarz, blisko 4 lata gra na swojej pozycji w I drużynie. 

W ub. roku zdobył tytuł „króla” strzelców w drużynie. Jest opanowany technicznie i gra b. delikatnie. 

Lewy łącznik 23-letni E.Dyrda, z zawodu ślusarz obecnie odbywa służbę wojskową w Katowicach. 

Najlepszy technik w drużynie i niebezpieczny strzelec. Lekkie i przyziemne podania Dyrdy stwarzają pod 

bramką przeciwnika niebezpieczne sytuacje. Jest najbardziej myślącym graczem na boisku. Od 

celowanych i obliczonych podań, otrzymał pseudonim „Omegi”. A.Socha liczy 20 lat, z zawodu jest 

szoferem, gra na pozycji prawego łącznika. Mimo, że gra w I drużynie rok, jest pupilkiem Geislera i jego 

uczniem. Trener Geisler zwraca uwagę, że należy podawać piłkę „Sochowi”. Ma on krótkie i celowe 

podania, lecz jest jeszcze mało doświadczony i leniwy. P.Breguła lat 25, były gracz K.S. Śląsk 

(Siemianowice), w „cywilu” – kupiec, jest „lotnem” skrzydłem, zasilającym atak pięknemi centrami. 

Silnie i niebezpiecznie strzela do bramki. Jest wysoko wartościowym nabytkiem CKS. Pobudza cały atak 

do szybkości. Breguła kilkakrotnie grał w reprezentacji Śląska.  

Bramkarz St. Szydło, lat 20, malarz pokojowy, gra od dwuch lat w drużynie, Ma wyrobioną orjentację, 

czysty i pewny chwyt piłki, zachowuje spokój w grze, jest ofiarny, opanowany i ambitny. Przy dalszej 

pracy nad sobą rokuje dobrą przyszłość.  
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Frej po dłuższej przerwie wystąpić ma w drużynie w rozgrywkach międzygrupowych na pozycji lewego 

pomocnika. Do graczy rezerwowych, biorących udział w rozgrywkach należy zaliczyć pracowitego 

Cholewę i W.Lewandowskiego153. 

Piłkarska klasa A kończyła rozgrywki, ale nie próżnowali również kolarze i lekkoatleci. Na torze Unii 

w Sosnowcu 20 czerwca zorganizowano wyścigi, w których udział wzięli także kolarze CKS. W biegu 

australijskim I m. zajął Ryś z CKS przed Wyględą ze Stadjonu. Rekord toru ustanowił Ryś – 34,1 s., 

a czasie lepszym o 1,1 s. od dotychczasowego rekordu Lkigonia. II – Rurański (Stadjon) 35,1s., III 

Antczak (CKS) – 35,3 s154.  

CKS 28 lipca zorganizował zawody kolarskie o mistrzostwo klubu, na przestrzeni 100 kilometrów. Trasa 

biegnie: Czeladź, Grodziec, Gródków, Sięmonia, Sączów, Tąpkowice, Bizja, Świerklaniec, Piekary, 

Szarlej, Bańgów i Czeladź. Dwa okrążenia. Start zawodników o godz. 7 rano na ulicy Grodzieckiej, meta 

obok pomp na „Przetoku”155. W grupie kolarzy licencjonowanych mistrzostwo klubu zdobył Zbigniew 

Ryś – 3:13:12, 2) Tadeusz Madej – 3:14:15, 3) K.Ociepka – 3:21:02. W grupie kolarzy 

nielicecjonowanych: 1) Jan Karwat – 3:33:15, 2) Dziedzic 3:34:21, 3) Szymanek – 3:35:02156. 

11 sierpnia zakończony został sześciodniowy wyścig kolarski zorganizowany przez KS Stadjon 

w Chorzowie, w którym wzięli udział kolarze zagłębiowscy. (…) Pierwsze miejsce zajęła para Rurański 

(Stadjon) i Wyględa (Tempo W.Hajduki) 1180 pkt. Czwarte miejsce zajęła para Ryś – Antczak (CKS) 938 

pkt.(…) Na finiszu Wyględzie i Rurańskiemu poważnie zagrażał Z.Ryś z CKS, który musiał nadrabiać 

stracony czas przez Antczaka157. 

25 sierpnia na zbliżonej lub nawet identycznej trasie co przed czterema tygodniami odbył się wyścig 

kolarski na trasie 100 klm. organizowany przez CKS o nagrodę przechodnią ofiarowaną przez dyr. 

Przedpełskiego. (…) Pierwsze miejsce zajął Ryś (CKS) 3:05:15 2) Wyględa (Stadjon Chorzów) 3:05:16 3) 

Kasperek (Unja Sosnowiec) 3:05:18158.  

W kobiecych lekkoatletycznych Mistrzostwach Polski (13-14 lipca) CKS miał jedną reprezentantkę: 

Start zawodniczki CKS Zagórskiej w biegu na 800 mtr., w którym zdołała ulokować się na piątem 

miejscu wykazał, iż przy odpowiednim treningu będzie wartościową na tym dystansie, a już całkiem 

nieudał się start tej zawodniczki na 200 mtr., gdzie wylosowała najsilniejszy przedbieg 

z Walasiewiczówną i Kołużową przez co została wyeliminowaną159. W mistrzostwach startowała 

również, w barwach AZS Warszawa, Irena Segno.  

Ciekawa impreza lekkoatletyczna odbyła się 11 sierpnia w Czeladzi. Na stadjonie miejskim w Czeladzi 

odbył się wczoraj trójmecz lekkoatletyczny z udziałem CKS, KPW z Katowic i Stadjonu z Chorzowa. Na 

starcie między innymi stawiła się Orłowska-Kałużowa, mistrzyni Polski, Orłowski reprezentant Polski, 

Kosz – mistrz Śląska w skoku wdal i Nieszyn – najlepszy śląski oszczepnik. (…) Zainteresowanie 

zawodami duże. Kierownikiem zawodów był p. Pawełczyk. Sędzią głównym p. Stefan Łata160. Podkreślić 

należy fakt dopuszczenia do trójmeczu zawodników poza konkursem. Skorzystały z tego doskonałe 

zawodniczki Strzeleckiego KS z Sosnowca Paliszewskie, Segnówna z AZS Warszawa i znajdujący się 

obecnie w dobrej formie sprinter i skoczek Strojnowski z Sokoła czeladzkiego. Z pań dobrze spisała się 
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I.Paliszewska z Sosnowca, która w skoku z miejsca poprawiła swój wynik (z MP w Krakowie – przyp. 

aut.) o 1 cm., a przytem okazała się dobrą w skoku wzwyż mimo niezbyt dobrej skoczni. Paliszewskie 

w tej konkurencji okzały się niepokonane. W rzucie kulą na czoło wysunęła się Lanżanka (Strzelecki), 

która była bezkonkurencyjną, uzyskując poza konkursem pierwse miejsce 8.28 mtr. Dobrą klasę 

wykazały również zawodniczki czeladzkie: Segnówna (AZS) i Zagórska (CKS). Segnówna pobiła 

Paliszewską w ostatnim skoku wdal o 10 cm., wygrała poza konkursem bieg na 200 mtr. przed Zagórską 

i w biegu na 60 mtr. zajęła 2-gie miejsce pod Orłowskiej-Kałużowej. Segnówna ostatnio trenuje 

systematycznie pod kierunkiem p. J.Pawełczyka. Zagórska (CKS) w biegach na 200 i 800 mtr. jest 

również wiele obiecująca. Dobre zupełnie wyniki uzyskała ona w rzutach i skoku z miejsca (2,12 mtr.) 

Debiut 11-letniej zawodniczki Ireny Serafinówny (CKS) wypadł nadspodziewanie. Oklaskami przyjęto jej 

skok wzwyż na 1,10 mtr. i 3-go miejsca na 60 mtr. po Orłowskiej i Różyckiej (Stadjon). Z panów 

w rzędzie czołowych lekkoatletów Śląska należy postawić W.Muchę (CKS), Piątkowskiego (CKS) 

i Strojnowskiego (Sokół, Czeladź)161. 

Z końcem czerwca piłkarze poznali wszystkich przeciwników, z którymi mieli rywalizować 

w wojewódzkich eliminacjach do Ligi. Mistrzem podokręgu częstochowskiego została Brygada 

Częstochowa, radomskiego RKS (Radomskie Koło Sportowe) Radom, a kieleckiego SKS Starachowice. 

Przygotowujący się do startu w tych rozgrywkach biało-czerwoni zdążyli jeszcze rozegrać jedno 

spotkanie towarzyskie na Niwce. Mistrzowska drużyna CKS Czeladź, która wystąpiła z 5 rezerwowymi, 

rozegrała mecz koleżeński z KSM w Niwce, wygrywając 2:0. Bramki strzelili Kałużny i Bogucki162. 

W niedzielę, 7 lipca, pierwszym przeciwnikiem w wojewódzkiej „lidze mistrzów” miała być drużyna 

z Radomia. Pierwsze spotkanie CKS z RKS Radom o mistrzostwo okręgu kieleckiego zapowiada się 

ciekawie. Poczynione są starania, celem odpowiedniego przyjęcia gości radomskich oraz 

przygotowanie im wygodnej kwatery. Drużyna RKS przyjeżdża do Czeladzi w sobotę, ażeby mogła do 

meczu wypocząć. Zarząd CKS zwrócił się z interwencją do magistratu m. Czeladzi o postawienie ławek 

na nowowybudowanych trybunach. Magistrat polecił wykonać ławki i wstawić je do soboty. Boisko 

projektuje się ogrodzić balustradami163. Drużyna Radomia, która, należąc swego czasu do okręgu 

warszawskiego, posiada warszawską szkołę piłkarstwa i obecnie znajduje się na wysokim poziomie, 

przyjeżdża w swym najlepszym składzie z wojskowymi i akademikami, których specjalnie sprowadzono 

na ten mecz. Drużyna prawdopodobnie przyjedzie w przeddzień meczu, ażeby dobrze wypocząć. (…) 

Zawody zgłoszone zostały w OKS w Częstochowie, które deleguje na ten mecz jednego z najlepszych 

sędziów. Mecz odbędzie się o godz. 17.30164. 

Mecz wzbudził duże zainteresowanie i mimo niedogodnej, a przedewszystkiem drogiej komunikacji do 

Czeladzi przybyły gromady sportowców z całego Zagłębia. Na stadjonie zebrało się zgórą 3000 widzów. 

Również dopisała „zielona galeria”, która niewątpliwie liczyła 1500 widzów. (…) CKS: bramka – Szydło, 

obrona – Czapla, Zarzycki, pomoc – Jeżowski, Tuszyński, Frej, atak – Breguła, Socha, Geisler, Dyrda 

i Bogucki. Przed meczem przemówieniami powitali drużynę gości: prezes CKS p. Segno i wiceprezes 

Lorek, poczem gościom wręczono kwiaty. Zwycięstwo zupełnie zasłużone odniósł CKS 4:0 (3:0). 

Podkreślić należy, że mecz odbywał się w nadzwyczaj spokojnej atmosferze, naprawdę sportowej, co 

tak rzadko spotyka się na boiskach w Zagłębiu. (…) Już w pierwszych minutach zaznacza się przewaga 

CKS, poczem goście poczynają przebywać na polu czeladzian. Dopiero w 14 minucie atak CKS przedostał 

się pod bramkę gości i efektowną bramkę zdobył Bogucki. Następne minuty upływają pod przewagą 

CKS Geisler uzyskał dla swych barw drugiego goala z podania Sochy, a następnie trzeciego goala 
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również strzelił Geisler. Po przerwie CKS nie wykorzystał wielu dogodnych pozycyj i tylko Geisler zdołał 

uzyskać jeszcze jedną bramkę i ustalić wynik na 4:0. Końcowe minuty nie były zbyt ciekawe, gdyż obie 

drużyny zrezygnowały z walki o zmianę wyniku. Sędziował p. Śliwczyński z Częstochowy, dość dobrze165. 

Na stadjon Czeladzi przypyło około 4 tys. osób. Po przedmeczach obie drużyny wbiegły na boisko, 

powitane dźwiękami orkiestry Tow. Saturn. Gościom wręczono dwa bukiety kwiatów, poczem 

przemawiali pp. prezes CKS Segno i Lorek. Skolei dokonano zdjęcia fotograficznego. (…) Pierwsza 

bramka pada w 22 minucie. Bogucki z ładnego podania Breguły strzela pod samą poprzeczkę. W 30 

minucie Geisler strzela drugą bramkę, a w trzy minuty później również Geisler z podania Breguły strzela 

trzecią bramkę, ustalając w ten sposób wynik do połowy. Po przerwie RKS Stara się uzyskać chociaż 

honorową bramkę, jednakże wysiłki nie odnoszą wyniku. W 20-ej minucie Geisler z podania breguły 

strzela jeszcze jedną bramkę, ustalając wynik dnia (…) Zawody prowadził p. Śliwczyński z Częstochowy, 

a sędziami autowymi byli pp. Czech i Sozański166.  

Naskutek zarządzenia PZPN na 21 bm. ma być wyłoniony mistrz okręgu kieleckiego. Skutkiem tego 

okrąg zmienił terminarz rozgrywek, nakazując w ciągu 2 tygodni rozegranie 5 meczów. Jest to 

zarządzenie wprost skandaliczne, bo władze sportowe zapominają, że w Zagłębiu są drużyny 

amatorskie, a nie zawodowe. Jakże można zmuszać ludzi, żeby co drugi dzień grali i odbywali 

kosztowne podróże do Kielc, Radomia, Częstochowy i Czeladzi, nie dając im możności zdobycia na ten 

cel pieniędzy. Bo mecz rozegrany w zwykły dzień przynosi deficyt. W dodatku gracze są ludźmi pracy, 

to też naskutek niemądrego zarządzenia pracę muszą rzucić. Kto im za to zapłaci?… Czy władze 

zastanowiły się nad tem? Czy przy takim systemie rozgrywek sport można nazwać czynnikiem 

wychowania fizycznego? Raczej przeciwnie, jest on szkodliwy dla zdrowia. O tem powinni pamiętać 

panowie z zarządów, którzy przy zielonych stolikach lekkomyślnie wydają podobne zarządzenia167. 

Według nowego terminarza plan pozostałych meczów CKS wyglądał następująco: 10.07 Brygada-CKS, 

14.07 CKS-Starachowicki KS, 17.07 CKS-Brygada, 21.07 RKS-CKS, 24.07 SKS-CKS.  

Z wyjazdu do Częstochowy czeladzianie wrócili bez punktów. Mecz zakończył się porażką CKS 1:2. 

Zawody wzbudziły w Częstochowie duże zainteresowanie i mimo powszedniego dnia na stadjonie 

zebrały się rzesze widzów. Gra stała na dość wysokim poziomie technicznym. Porażka CKS wywołała 

wśród sportowców w Zagłębiu poruszenie z uwagi na dużą sympatię, jaką cieszy się mistrzowska 

drużyna168. Obie drużyny grały ambitnie i ofiarnie. Dopiero w 15 minucie Brygadzie udaje się zdobyć 

prowadzenie z wolnego. Pod koniec pierwszej połowy wyrównującą bramkę strzelił Socha. Po przerwie 

obie drużyny grają ostro. W czasie zamieszania podbramkowego Szczechla odebrał piłkę bramkarzowi 

CKS i strzelił drugą bramkę dla Brygady. Wynik meczu odpowiada przebiegowi gry. Trzeba zaznaczyć, 

że drużyna CKS grała stosunkowo słabo, a zwłaszcza obrona. Atakowi brak było wykończenia, ponieważ 

obstawiany był Geisler i Breguła. Naogół gracze zostali poważnie poturbowani, a szczególnie bramkarz 

Szydło, który wskutek kontuzji ręki będzie miał przerwę169. Podczas jednego z zamieszań 

podbramkowych udaje się Szczechli wytrącić piłkę z rąk bramkarza CKS i uzyskać zwycięskiego goala 

dla Brygady. Kopnięty bramkarz Szydło odniósł poważną kontuzję ręki. Do końca gry wynik nie uległ już 

zmianie. Po gwizdku sędziowskim na boisko wtargnęła publiczność i usiłowała pobić Czaplę 

i Jeżowskiego butelkami. Od pobicia uchronili ich niektórzy gracze Brygady170. 
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W trzecim meczu CKS odniósł wysokie zwycięstwo nad SKS Starachowice 7:2 (3:0) i wobec innych 

wyników grupy (Brygada-SKS 5:1, SKS-RKS 1:2 i RKS-Brygada 1:0) objął prowadzenie w rozgrywkach 

wyprzedzając mające również 4 zdobyte punkty Brygadę i RKS lepszym stosunkiem bramek. Relacje 

z meczu CKS były tym razem wyjątkowo chaotyczne. Dopiero w 15 minucie CKS zdobywa prowadzenie 

przez Geislera z karnego podyktowanego za sfaulowanie Breguły. W kilka minut później podwyższa 

wynik Geisler, wykorzystując ładne podanie Breguły. W 25 minucie zaczyna padać ulewny deszcz, 

wskutek czego sędzia przerwał zawody. Po 12 minutowej przerwie obie drużyny wracają na boisko. 

Wynik do przerwy ustala Socha, strzelając trzecią bramkę z podania Sochy (sic!). Po przerwie CKS jest 

w dalszym ciągu stroną atakującą i w tym czasie Dyrda wypracował dwie następne bramki. 

Starachowice po piątej utraconej bramce zrywają się do ataku i udaje im się uzyskać pierwszego goala 

przez Zbroję. Wkrótce jednak Dyrda podwyższa wynik do 6:1, a następnie Geisler strzela siódmego 

goala. W 30 minucie Zbroja uzyskuje dla Starachowic drugą bramkę. Ostatni kwadrans nie zmienia już 

wyniku i sędzia Szerez z Częstochowy odgwizduje koniec zawodów przy stanie 7:2 dla gospodarzy. CKS 

nie wykorzystał jednej jedenastki171. Pierwsza bramka pada dopiero w 15 minucie, strzelona przez 

Geislera z karnego podyktowanego za sfaulowanie Breguły. W kilka minut później Geisler z podania 

Bryły strzela drugą bramkę. W 25 minucie przy stanie 2:0 zaczyna padać ulewny deszcz, wskutek czego 

sędzia p. Szerer z Częstochowy przerwał zawody. Po dwunastominutowej przerwie obie drużyny 

wkraczają na boisko. Gra odbywa się pod znakiem przewagi CKS, który podwyższa wynik przez Sochę. 

Pod koniec pierwszej połowy Geisler nie wykorzystał jedenastki. Po przerwie w dalszym ciągu przewaga 

CKS Już w pierwszych minutach Dyrda strzela dwie dalsze bramki, ładnie przez siebie wypracowane. Po 

piątym golu Starachowice zaczynają grać ostro, miejscami brutalnie i w tym czasie udaje się zdobyć im 

jedną bramkę ze strzału Zbroi. Szóstą bramkę dla CKS uzyskuje Depta, a wkrótce potem Geisler 

z karnego podwyższa wynik do 7:1. W 30 minucie Zbroja zdobywa jeszcze jednego gola172. Dopiero w 15 

minucie sędzia podyktował karnego dla gospodarzy, którego wyegzekwował Geisler. Następnie w kilka 

minut z podania Breguły – Geisler strzelił drugiego goala dla zagłębian. W tym czasie spadł ulewny 

deszcz i dalsza gra stała się niemożliwa. Sędzia przerwał zawody na kilkanaście minut, poczem po 

uspokojeniu się deszczu wznowiono grę. Na oślizgłem wskutek deszczu boisku przeważał nadal CKS 

mimo ambitnej gry gości i trzeciego goala uzyskał Dyrda. W pierwszej połowiew Geisler nie wykorzystał 

drugiej jedenastki, którą podyktował sędzia za faul gości. Po przerwie po kilku minutach Dyrda uzyskał 

dwa następne goale dla swych barw. W tym czasie udało się napastnikowi Starachowickiego KS – Zbroi 

przedrzeć pod bramkę gospodarzy i zdobyć goala. Już jednak w kilka minut Geisler z jedenastki strzelił 

siódmego goala dla CKS. Zdawałoby się, że wynik ten utrzyma się do końca meczu, jednak w ostatnich 

minutach Zbroja ponownie przedarł się pod bramkę CKS i strzelił drugiego goala, ustalając wynik meczu 

na 7:2. (…) Sędziował p. Szerer z Częstochowy, dobrze173. Bramki dla CKS-u: Geisler i Dyrda po trzy 

i Socha; dla Starachowic – Pękala i Zbroja. Najlepsi: Dyrda i Breguła z CKS-u oraz Matyjaśkiewicz 

ze Starachowic174. 

17 lipca do Czeladzi zawitała Brygada. Mimo powszedniego dnia na stadjon przybyło około 4.000 

widzów, którzy byli świadkami interesującej gry. Mecz zakończył się remisem 1:1 (0:1) mimo przewagi 

Brygady, która okazała się drużyną naprawdę groźną i grającą dobrze technicznie. (…) W 25 minucie 

po strzale z wolnego Zarzycki główką wpakował piłkę do własnej bramki. Przy stanie 1:0 dla Brygady 

miało się wrażenie, że drużyna czeladzka zrezygnowała z walki. Dopiero w ostanich 15 minutach CKS 

począł energicznie atakować bramkę gości i w rezultacie Geisler strzelił wyrównującego goala, 

wywołując wielką radość wśród sympatyków mistrza Zagłębia. (…) W drużynie gospodarzy dobrze 
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zagrywali: bramkarz Szydło, obrońcy: Zarzycki, mimo nieforunnego wpakowania piłki do własnej 

bramki i czapla oraz Frej i Jeżowski. Brygada grała dobrze we wszystkich linjach. Sędziował p. Sznajder 

z Krakowa, b. dobrze175. Częstochowianie grali bardzo ambitnie i dzięki wspaniałej obronie Głogowski 

– Głowacki potrafili przez długi czas prowadzić 1:0 po główce Polaka, którą Zarzycki (CKS) skierował 

głową w 30 m. do własnej bramki. Wyrównanie udaje się Geislerowi ze wspaniałego rzutu wolnego 

w 27 m. po pauzie. Po zawodach publiczność niezadowolona z wyniku meczu wtargnęła na boisko 

i usiłowała pobić zawodników Brygady, jedynie dzięki dzielnej postawie policji i członków Zarządu CKS 

nie doszło do gorszących zajść176. Prowadzenie uzyskuje Brygada w 25 minucie z wolnego bitego prawie 

z połowy boiska; piłka otarła się o głowę Jeżowskiego i niespodziewanie znalazła się w rogu bramki. 

Dalsze minuty do przerwy należą również do Brygady, jak również i pierwsze 25 minut po przerwie. 

Dzięki doskonałej obronie CKS Brygadzie nie udaje się jednak wykazać swej przewagi cyfrowo. W 30 

minucie naskutek sfaulowania za karnem polem Geislera sędzia dyktuje rzut wolny, który Geisler 

zamienia w wyrównującą bramkę. W ostatnich minutach CKS jest stroną atakującą, jednakże nie udaje 

mu się strzelić zwycięskiego gola. Zawody prowadził p. Szneider z Krakowa177. Publiczność sportowa 

w Czeladzi po ostatnim meczu CKS z Brygadą częstochowską naraziła na szwank swoje dobre imię. Po 

gwizdku sędziowskim kilkunastu wyrostków wpadło na boisko i zamierzało pobić gracza Brygady 

Szczechlę. Szczechli zarzucano brutalną grę z drużyną CKS w Częstochowie i kopnięcie bramkarza 

Szydły. Awanturników rozpędziła policja, przyczem w obronę drużynę częstochowską wzięli gracze 

CKS178. 

Aby przedłużyć swoje szanse na dalszy awans CKS musiał zatem wygrać w Radomiu. Wydawało się, że 

jest to zadanie możliwe do wykonania, dla piłkarzy z Czeladzi okazało się jednak za trudnym. Zawody 

po ciekawej grze zakończyły się zwycięstwem RKS 2:1. CKS wystąpił bez Breguły, który spóźnił się na 

pociąg i nie przyjechał do Radomia. W czasie meczu usunięty został pozatem z boiska obrońca drużyny 

czeladzkiej Czapla. Po przegranej w Radomiu CKS został więc wyeliminowany z dalszych rozgrywek 

o wejście do ligi. (…) Przyznać należy, że CKS, jako mistrz Zagłębia w rozgrywkach o mistrzostwo 

kieleckiego OZPN spisał się bardzo mizernie179. Czeladzianie wystąpili bez Breguły, który niewiadomo 

z jakiej przyczyny nie przybył wczoraj do Radomia, zastąpił go Zdebel180. CKS osłabiony był brakiem 

Breguły, który niewiadomo dlaczego nie przybył do Radomia. Zastąpić go musiał rezerwowy bramkarz, 

bowiem zarząd CKS z niezrozumiałych względów nie zabrał do Radomia przynajmniej jeszcze jednego 

gracza rezerwowego. RKS uzyskał powodzenie w 39 minucie z rzutu karnego, podyktowanego przez 

sędziego po zderzeniu się Czapli z dwoma graczami napadu. Po przerwie sędzia usuwa czaplę z boiska, 

pomimo to CKS uzyskuje wyrównanie ze strzału Sochy. Drugiej bramki uzyskanej głową przez Geislera 

sędzia nie uznał. Zdeprymowani tem gracze CKS grają słabiej. Pod koniec gry prawy łącznik RKS strzela 

drugą bramkę, która zadecydowała o zwycięstwie181. Bramki dla gospodarzy zdobyli w 37 min. 

Matyjaśkiewicz z karnego i 87 min. Kozioł. Punkt dla gości padł z zamieszania podbramkowego. 

Nadmienić należy, iż gra nie stała na wysokim poziomie i była ostra. Pr. obrońca został usunięty z CKS 

za słowną obrazę sędziego. Wyróżnili się u gości: Geisler, u gospodarzy: Grabarczyk i Badowski. Sędzia 

p. Fasst wypadł słabo. Publiczności 2000182. Zarząd CKS założył protest w sprawie meczu CKS-RKS 

w Radomiu. Zarząd klubu domaga się unieważnienia meczu, przyczem jako motywy podaje 

 

175 „Expres Zagłębia”, nr 193 
176 „Przegląd Sportowy”, nr 74 
177 „Kurjer Zachodni”, nr 193 
178 „Expres Zagłębia”, nr 194 
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182 „Przegląd Sportowy”, nr 76 
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bezpodstawne wykluczenie z boiska Czapli i nieprzyznanie bramki przez sędziego, którą przy stanie 1:1 

strzelił głową Geisler183.  

W ostatniej rundzie gier Brygada skorzystała z szansy i wygrywając mecz z RKS zapewniła sobie 

pierwsze miejsce i kwalifikacje do dalszych eliminacji o udział w Lidze. CKS w pożegnalnym meczu 

walczył tylko o sportową satysfakcję. CKS w Starachowicach wysoko zwyciężył Starachowicki KS 6:2 

(3:0). W pierwszej połowie wybitną przewagę miał CKS. Po przerwie chwilowo więcej z gry mieli 

gospodarze, jednak CKS opanował grę i już do końca przeważał. Bramkami podzielili się: Dyrda – 3, 

Bogucki – 2 i Geisler – 1184.  

Protest w sprawie meczu w Radomiu był skazany na niepowodzenie, ale tuż po zakończeniu rozgrywek 

prasa zamieściła inną sensacyjną wiadomość: W wyniku przeprowadzonych rozgrywek mistrzostwo 

okręgu kieleckiego zdobyła częstochowska Brygada, o czem pisaliśmy i ma ona reprezentować okręg 

w walkach o wejście do ligi. Obecnie jednak rozeszły się pogłoski, jakoby Brygada miała stracić jeden 

punkt uzyskany w meczu z CKS w Czeladzi. Brygada w dniu 17 bm. była zawieszona naskutek 

niezapłacenia składek do podokręgu częstochowskiego, to też nie mogła rozegrać zawodów 

mistrzowskich. Zgodnie z przepisami PZPN mecz ten winien być zweryfikowany jako walkower dla CKS. 

W razie zweryfikowania meczu (…) Brygada, CKS i RKS miałyby jednakową ilość punktów (po 8). CKS 

będzie miał najlepszy stosunek bramek, a więc uzyskałby tytuł mistrza zamiast Brygady. W związku 

z tem w dniu wczorajszym pojechał do Częstochowy wiceprezes CKS p. Lorek, który w WGiD złoży 

odpowiednie pismo. Jak okręg rozstrzygnie tę sprawę trudno obecnie przewidzieć185. Ze względu na 

rozpoczynający się kolejny etap gier eliminacyjnych, na rozstrzygnięcie nie trzeba było długo czekać. 

Władze odrzuciły protest, wobec czego mistrzostwo okręgu kieleckiego definitywnie zdobyła Brygada, 

która 11 bm. rozegra pierwszy mecz o mistrzostwo grupowe z mistrzem Śląska Dębem z Katowic186.  

Tymczasem ukarano Czaplę. Czapla (CKS) zdyskwalifikowany na przeciąg 2 miesięcy. Jak już pisaliśmy, 

na meczu CKS-RKS w Radomiu o mistrzostwo okręgu kieleckiego, usunięty został przez sędziego 

z boiska obrońca drużyny czeladzkiej – Czapla. Sprawę tą rozpatrywał obecnie zarząd kieleckiego OZPN, 

który ukarał Czaplę dwumiesięczną dyskwalifikacją187.  

4 sierpnia piłkarze z Czeladzi podejmowali u siebie KS 06 Katowice i odnieśli zwycięstwo 6:0 (5:0). 

Ligowy zespół „06” z Katowic w spotkaniu z CKS w Czeladzi poniósł sromotną porażkę. Miejscowi grali 

b. ładnie, zdobywając bramki przez Bregułę 3, Geisler 1, Bogucki i Socha po 1. W przedmeczu starsi 

panowie CKS kawalerowie kontra żonaci wygrali 7:6188. 

Niecodziennym wynikiem zakończył się mecz, który piłkarze CKS rozegrali w kolejną niedzielę. CKS 

pokonał Wartę w Zawierciu 8:4. CKS wystąpił w osłabionym składzie. Gra stała na wysokim poziomie. 

Bramki dla czeladzian strzelili: Bogucki, Socha, Dyrda i Geisler189.  

Wysokim zwycięstwem mistrza Zagłębia zakończył się również mecz z reprezentacją Będzina, 

rozegrany 25 sierpnia z okazji Dnia Podokręgu. CKS wygrał w Będzinie 7:1 (3:0). Reprezentacja grała 

 

183 „Siedem Groszy”, nr 202 
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186 „Siedem Groszy”, nr 213 
187 „Expres Zagłębia”, nr 208 
188 „Siedem Groszy”, nr 212 
189 „Expres Zagłębia”, nr 220 



Biuletyn Ogólnopolskiego Stowarzyszenia Historyków i Statystyków Piłki Nożnej 

Korner nr 7 95 
 

bardzo słabo i CKS nie miał dużych trudności ze strzelaniem goali. Bramkami podzielili się: Cholewa, 

Socha, Geisler po 2 i Kałużny 1190.  

Wyniki spotkań towarzyskich były znakomite, i chociaż eliminacje do Ligi czeladzianom się nie udały, 

ich sympatycy mogli z optymizmem patrzeć w przyszłość. 1 września rozpoczynał się kolejny sezon…  

W cytowanych fragmentach zachowano oryginalną pisownię (w tym różną wersję nazwisk), 

w pojedynczych przypadkach poprawiając oczywiste literówki. Niektóre cytowane teksty skrócono, 

o ile nie wpływało to na sens cytowanej wypowiedzi, zmodyfikowano skróty – bardzo częste „C.K.S.” 

zmieniono na „CKS”, usunięto powszechnie stosowany cudzysłów z nazw klubów. Wielokrotnie 

z cytowanych fragmentów usunięto zwrot „w stosunku” – np. „Drużyna gospodarzy odniosła 

zwycięstwo w stosunku 5:0”. Jedna z cytowanych gazet używała go niemal każdorazowo.  

 

 Klasa A Zagłębie 1934/35   m pkt + - = Z R P 

1 CKS Czeladź 2 18 30 61 19 3,21 13 4 1 

2 UNJA Sosnowiec 1 18 26 71 40 1,78 12 2 4 

3 ZAGŁĘBIANKA Będzin 6 18 21 50 42 1,19 9 3 6 

4 SOLVAY Grodziec 3 18 21 38 35 1,09 8 5 5 

5 POLICYJNY KS Sosnowiec 4 18 16 38 39 0,97 7 2 9 

6 SARMACJA Będzin 8 18 16 32 38 0,84 6 4 8 

7 ZAGŁĘBIE Dąbrowa Górnicza 5 18 14 39 48 0,81 5 4 9 

8 PŁOMIEŃ Milowice B 18 13 49 73 0,67 5 3 10 

9 BRYNICA Czeladź 7 18 12 37 55 0,67 5 2 11 

10 RUCH Sosnowiec 9 18 11 30 56 0,54 4 3 11 

   180 180 445 445 12 74 32 74 

O kolejności w tabeli w przypadku równej liczby punktów decydował stosunek bramek, w przypadku 

mistrzostwa i spadku dla 2 drużyn dodatkowy mecz. 

 

 Klasa A Zagłębie 1934/35 1 2 3 4 5 6 7 8 9 10 

1 CKS Czeladź   2:2 6:2 6:1 4:1 5:0 1:0 10:3 4:1 5:0 

2 UNJA Sosnowiec 1:2   6:1 3:3 3:1 5:4 1:4 12:0 6:2 5:1 

3 ZAGŁĘBIANKA Będzin 1:1 2:4   0:1 2:1 2:2 3:0 3:1 6:0 2:0 

4 SOLVAY Grodziec 3:1 2:3 3:2   2:1 1:1 0:3 4:3 2:1 7:0 

5 POLICYJNY KS Sosnowiec 0:0 2:4 7:2 3:1   0:1 2:2 3:1 4:2 1:2 

6 SARMACJA Będzin 1:2 3:2 1:3 2:3 2:1   1:1 4:1 3:2 2:2 

7 ZAGŁĘBIE Dąbrowa Górnicza 1:6 2:3 2:6 1:1 1:3 4:1   5:3 3:5 3:1 

8 PŁOMIEŃ Milowice 1:4 4:6 4:4 1:0 6:2 3:1 4:4   6:0 4:3 

9 BRYNICA Czeladź 1:1 3:0 1:2 1:1 2:3 0:3 4:3 6:2   4:1 

10 RUCH Sosnowiec 0:1 2:5 2:7 3:3 2:3 1:0 3:0 2:2 5:2   

  jesień wiosna lato zaległe awansem 

 

Mecze rundy jesiennej: Unja – Płomień, Zagłębie – Unja, Unja – Zagłębianka i Sarmacja – Unja 

rozegrano wiosną. 

Przerwany mecz rundy jesiennej Zagłębie – Zagłębianka dokończono wiosną. 

 

190 „Expres Zagłębia”, nr 232 
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Ruch-Zagłębie przerwany 6' – zawodnik Zagłębia usunięty nie zszedł z boiska 

Brynica-Unja -walkower z powodu spóźnienia, rozegrano zawody towarzyskie (1:3) 

Mecz Płomień-Brynica (5:4) unieważniony i powtórzony, rozegrany po zakończeniu rozgrywek. 

 

 

 1935 województwo kieleckie P S + - / W D L 1 2 3 4 

1 BRYGADA Częstochowa 6 9 12 6 2,00 4 1 1   1:0 2:1 5:1 

2 RKS Radom 6 8 7 7 1,00 4 0 2 1:0   2:1 2:0 

3 CKS Czeladź 6 7 20 9 2,22 3 1 2 1:1 4:0   7:2 

4 SKS Starachowice 6 0 8 25 0,32 0 0 6 2:3 1:2 2:6   

  24 24 47 47 0 11 2 11     
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Przemysław Fisiak 

Trenerzy – spadkowicze z ekstraklasy 
 

Każdy spadek z ligi jest przykrym wydarzeniem i doświadczeniem. Niestety po zakończeniu sezonu 

kogoś on dosięga. W polskiej ekstraklasie najczęściej spadały dwa zespoły. Zdarzało się to też jednemu, 

trzem, czterem i raz wyjątkowo pięciu zespołom. Wyjątkowy brak spadku żadnego zespołu oznaczał 

powiększenie ligi, jednak wtedy zagrożeni ratowali się w barażach. Tak było w 1973 i 1991 roku. Rok 

1939 nie wyłonił spadkowiczów z powodu wybuchu II wojny światowej.  

Zdecydowana większość spadków wynikała ze sportowej rywalizacji i układu tabeli. Zdarzały się jednak 

opuszczenia ekstraklasy po decyzjach przy „zielonym stoliku”, rezygnacji drużyny (de facto oznaczało 

to „kupienie” miejsca), jak również po dyskwalifikacjach piłkarskiej centrali. Trudno uznać taki 

przypadek za pełnoprawny spadek. Takie przypadki są określone znakiem +. Będzie to z pewnością 

rozwiązanie kompromisowe. Dzięki przesunięciom w tabeli z tego powodu, niektórym drużynom 

spadek „upiekł się”. Te przypadki też są odnotowane w poniższym zestawieniu pt. „trenerzy-

spadkowicze sezon po sezonie”. Uwzględniono każdego trenera, który prowadził zespół spadający na 

zaplecze ekstraklasy.  

Oto zestawienie szkoleniowców:  

 
1927  

Jakub Selinger (Jutrzenka) 

1928  

Franciszek Boder (Hasmonea) 

bez trenera (Śląsk Ś.) 

bez trenera (TKS)  

1929  

Emil Rauchmaul HUN (1.FC)  

Karl Linsmayr AUT (Klub Turystów) 

1930  

bez trenera (ŁTS-G) 

1931  

bez trenera (Lechia L.) 

1932  

bez trenera (Polonia W.) 

1933  

Franciszek Boder (Czarni) 
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1934  

Stanisław Subocz (Strzelec) 

1935  

Alois Pulpittel AUT (Cracovia)  

Jerzy Bułanow (Polonia W.) 

1936  

Jerzy Pruski (Śląsk Ś.) 

Karol Hanke (Legia)  

Friedrich Köck AUT (Dąb) – karny spadek za korupcję po 1937 

1937  

bez trenera (Garbarnia) 

bez gry (Dąb) 

1938  

Rudolf Schurmann AUT (ŁKS)  

Stefan Sell (Śmigły) 

1939  

Brak spadkowiczów z powodu wybuchu II wojny światowej 

1948  

Adam Walter, Zygmunt Jesionka (Tarnovia)  

Josef Kuchynka CSR, Franciszek Wilczkiewicz (Garbarnia)  

Pavel Lovas CSR, Gerard Wodarz (Rymer)  

Pawel Lovas CSR, Zygmunt Otto (Widzew) 

1949  

Michał Matyas (Polonia Byt.)  

Vaclav Krizek CSR, Ryszard Koncewicz (Lechia G.) 

1950  

Bernard Zgoll, Adam Niemiec (Szombierki)  

Karoly Fogl HUN (Warta) 

1951  

Franciszek Wilczkiewicz (Garbarnia)  

Zygmunt Czyżewski (Arkonia) 
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1952  

Władysław Szczepaniak (Polonia W.)  

Władysław Król (ŁKS) 

1953  

Czesław Bartolik, Mieczysław Bieniek (Odra O.),  

Ferdinand Fritsch AUT, Czesław Bartolik (Lechia G.),  

Adam Walter (Wawel) - Wawel został wycofany decyzją Ministerstwa Obrony Narodowej 

1954  

Leonard Piątek (AKS)  

Marian Jabłoński, Tadeusz Parpan (Cracovia) 

1955  

Ryszard Koncewicz (Polonia Byt.)  

Witold Wilczek (Górnik R.) 

1956  

Józef Kotlarczyk (Polonia Bdg.)  

Josef Kuchynka CSR, Mieczysław Nowak (Garbarnia) 

1957  

Alojzy Sitko, Bernard Zgoll (Górnik R.)  

Wilem Lugr CSR, Mieczysław Tarka, Edmund Białas (Lech) 

1958  

Teodor Wieczorek (Odra O.)  

Edward Cebula (Zagłębie S.) 

1959  

Michał Matyas (Cracovia)  

Mikołaj Beljung (Górnik R.) 

1960  

Tadeusz Foryś, Tadeusz Waśko (Gwardia)  

Florian Krygier, Edward Brzozowski (Pogoń Sz.) 

1961  

Ksawery Gierwatowski (Polonia Bdg.)  

Kristof Scharle HUN (Zawisza) 
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1962  

Marian Tobik, Augustyn Dziwisz (Cracovia)  

Czesław Suszczyk (Stal M.) 

1962/1963  

Roman Rogocz, Edward Drabiński (Lechia G.)  

Zygfryd Słoma, Mieczysław Tarka (Lech) 

1963/1964  

Karel Kolsky CSR, Czesław Skoraczyński (Wisła K.)  

Stefan Żywotko (Arkonia) 

1964/1965  

Marian Suchogórski (Pogoń Sz.)  

Feliks Karolek, Władysław Siech (Unia) 

1965/1966  

Tadeusz Foryś (Odra O.)  

Kazimierz Górski (Gwardia) 

1966/1967  

Mieczysław Gracz, Bronisław Waligóra (Zawisza)  

Adam Niemiec, Roman Durniok (Cracovia) 

1967/1968  

Longin Janeczek, Wacław Pegza (ŁKS)  

Edward Drabiński, Henryk Szczepański (Gwardia) 

1968/1969  

Franciszek Głowacki, Artur Woźniak (Śląsk W.)  

Czesław Suszczyk, Edward Jankowski (ROW) 

1969/1970  

Engelbert Jarek, Teodor Wieczorek (Odra O.)  

Marian Jabłoński, Michał Matyas (Cracovia) 

1970/1971  

Edward Jankowski (ROW)  

Marceli Strzykalski, Roman Durniok (Katowice) 

1971/1972  
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Mieczysław Kruk (Stal Rz.)  

Józef Burda (Szombierki) 

1972/1973  

Brak spadkowiczów (utrzymanie po barażach) 

1973/1974  

Engelbert Jarek (Odra O.),  

Josef Forejt CSR, Ryszard Koncewicz, Józef Walczak (Zagłębie W.) 

1974/1975  

Bogusław Hajdas, Ryszard Koncewicz (Gwardia),  

Jerzy Słaboszowski (Arka) 

1975/1976  

Stanisław Kocot, Zenon Książek (Stal Rz.),  

Henryk Kempny (Polonia Byt.) 

1976/1977  

Wacław Sąsiadek, Aleksander Mandziara, Ginter Piecyk (Tychy),  

Edward Jankowski, Teodor Wieczorek, Jerzy Kulig (ROW) 

1977/1978  

Wiesław Gałkowski (Zawisza)  

Hubert Kostka, Władysław Żmuda I (Górnik Z.) 

1978/1979  

Hubert Fiałkowski, Konstanty Pawlikaniec (Pogoń Sz.)  

Bogusław Hajdas (Gwardia) 

1979/1980  

Joachim Szołtysek, Stanisław Oślizło (Katowice)  

Aleksander Brożyniak, Teodor Wieczorek (Polonia Byt.) 

1980/1981  

Józef Walczak (Zawisza)  

Grzegorz Polakow, Józef Zwierzyna, Jozef Stanko CSR (Odra O.) 

1981/1982  

Konrad Araucz, Zbigniew Strzelecki, Grzegorz Polakow (Arka)  

Bronisław Waligóra, Tadeusz Kamiński (Motor) 
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1982/1983  

Józef Walczak, Marian Kosiński, Jacek Machciński, Witold Karaś (Stal M.)  

Henryk Szczepański, Aleksander Brożyniak, Roman Jurczak (Gwardia) 

1983/1984  

Zenon Baran, Józef Walczak (Cracovia)  

Roman Durniok, Marian Ginter (Szombierki) 

1984/1985  

Józef Antoniak (Radomiak)  

Orest Lenczyk, Edmund Zientara, Stanisław Chemicz (Wisła K.) 

1985/1986  

Stanisław Stachura (Bałtyk)  

Horst Panic, Jerzy Kopa (Zagłębie S.) 

1986/1987  

Paweł Kowalski (Polonia Byt.)  

Władysław Żmuda I, Jacek Machciński, Jacek Góralczyk (Ruch Ch.)  

Włodzimierz Jakubowski, Zenon Książek (Stal M.)  

Jan Złomańczuk, Zbigniew Bartnik (Motor) 

1987/1988  

Alojzy Łysko, Andrzej Wojciechowski (Zagłębie L.)  

Zbigniew Kociołek, Stanisław Stachura (Lechia G.)  

Włodzimierz Jakubowski, Stanisław Stachura (Bałtyk)  

Grzegorz Polakow, Władysław Szaryński (Stal S.W.) 

1988/1989  

Lesław Ćmikiewicz, Eugeniusz Ksol (Pogoń Sz.)  

Stanisław Cygan, Rudolf Sindler CSR, Ryszard Duda (Jastrzębie)  

Henryk Kempny, Ryszard Mordak (Górnik W.)  

Alojzy Łysko, Zbigniew Myga, Jerzy Frenkiel (Szombierki) 

1989/1990  

Paweł Kowalski, Bronisław Waligóra, Czesław Fudalej, Jan Tomaszewski (Widzew)  

Krzysztof Buliński, Ryszard Karalus, Mirosław Mojsiuszko, Tadeusz Gaszyński (Jagiellonia) 

1990/1991  
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Brak spadkowiczów (utrzymanie po barażach) 

1991/1992  

Grzegorz Bakalarczyk, Waldemar Wiater (Motor)  

Marian Geszke (Stal S. W.)  

Zbigniew Myga, Witold Szyguła (Zagłębie S.)  

Tadeusz Gaszyński, Jerzy Jastrzębowski, Janusz Krupa, Andrzej Garlej, Paweł Zydroń (Igloopol) 

1992/1993  

Henryk Wieczorek (Szombierki)  

Tadeusz Pawłowski, Ryszard Urbanek, Stanisław Świerk (Śląsk W.)  

Andrzej Wojciechowski, Paweł Kowalski, Janusz Białek (Olimpia)  

Grzegorz Szerszenowicz, Mirosław Sowiński, Ryszard Karalus, Witold Mroziewski (Jagiellonia) 

1993/1994  

Marek Kusto, Orest Lenczyk (Wisła K.)  

Antoni Giedrys, Stefan Majewski, Piotr Wiśnik (Polonia W.)  

Janusz Gałek, Włodzimierz Gąsior, Roman Dębiński (Siarka)  

Bogusław Kaczmarek, Romuald Szukiełowicz, Dariusz Bednarek (Zawisza) 

1994/1995  

Wojciech Wąsikiewicz, Grzegorz Wenerski, Witold Słabkowski (Wisła P.) 

Adam Musiał (Stal S.W.)  

Albin Wira, Jerzy Wyrobek (Ruch Ch.)  

Wojciech Wąsikiewicz, Krzysztof Pawlak (Warta)  

Ryszard Bożyczko, Stanisław Stachura (Sokół P.) - po sezonie zajęcie miejsca przez Sokół T.  

Grzegorz Lato, Jerzy Kasalik (Olimpia) – po sezonie zajęcie miejsca przez Lechię-Olimpię 

1995/1996  

Janusz Pekowski (Pogoń Sz.)  

Hubert Kostka, Stanisław Stachura (Lechia-Olimpia)  

Jan Złomańczuk, Leszek Brzeziński (Stal M.)  

Włodzimierz Gąsior, Stanisław Gielarek (Siarka) 

1996/1997  

Bogusław Kaczmarek, Janusz Białek, Marek Pochopień, Jerzy Wyrobek (Bełchatów)  

Jerzy Kasalik, Władysław Łach (Hutnik)  
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Wiesław Wojno, Jerzy Kasalik (Śląsk W.)  

Marek Kostrzewa, Jerzy Wyrobek, Albin Wira, Bogusław Kaczmarek (Sokół T.) 

1997/1998  

Bogusław Kaczmarek, Tadeusz Prosowski (Wisła P.)  

Jan Stępczak (Dyskobolia)  

Adam Topolski, Józef Antoniak, Jan Makowiecki (KSZO)  

Gothard Kokott, Hubert Kostka, Bogusław Hajdas, Adam Zalewski, Jan Basiński (Raków) 

1998/1999  

Krzysztof Pawlak, Orest Lenczyk (Bełchatów)  

Marek Koniarek (Katowice) 

1999/2000  

Ryszard Polak, Bogusław Pietrzak, Adam Topolski (ŁKS)  

Marian Kurowski, Adam Topolski, Wojciech Wąsikiewicz, Zbigniew Franiak (Lech) 

2000/2001  

Albin Mikulski, Andrzej Wiśniewski, Dariusz Wdowczyk, Janusz Kubot (Wisła P.)  

Jan Żurek, Piotr Piekarczyk, Jan Pietryga (Ruch R.) 

2001/2002  

Piotr Mandrysz (Radomsko)  

Petr Nemec CZE, Marian Putyra (Śląsk W.)  

Jerzy Fiutowski, Marek Chojnacki, Czesław Żukowski (Stomil) 

2002/2003  

Wiesław Wojno, Adam Nawałka, Adam Topolski (Zagłębie L.)  

Marek Motyka, Albin Mikulski (Szczakowianka)  

Piotr Mandrysz, Orest Lenczyk (Ruch Ch.)  

Włodzimierz Małowiejski, Janusz Batugowski (KSZO)  

Jerzy Wyrobek, Albin Mikulski (Pogoń Sz.) 

2003/2004  

Mirosław Dragan, Wiesław Wojno (Górnik P.)  

Miroslav Copjak CZE, Janusz Wójcik, Władysław Stachurski, Bogusław Pietrzak (Świt)  

Jerzy Kasalik, Franciszek Smuda, Andrzej Kretek, Tomasz Łapiński (Widzew) 

2004/2005  
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Wojciech Borecki, Jan Furtok (Katowice) 

2005/2006  

Jan Żurek, Dariusz Kubicki, Cezary Moleda (Polonia W.)  

Czesław Michniewicz (Lech)- brak licencji, przejęcie licencji Amiki na kolejny sezon  

Krzysztof Chrobak, Maciej Skorża (Amica)- przejęcie drużyny przez Lecha 

2006/2007  

Wojciech Stawowy (Arka) – karny spadek za korupcję  

Krzysztof Chrobak, Dariusz Kubicki, Artur Płatek (Górnik Ł.) – karny spadek za korupcję  

Josef Csaplar CZE, Czesław Jakołcewicz, Przemysław Cecherz (Wisła P.)  

Mariusz Kuras, Bogusław Baniak, Libor Pala CZE (Pogoń Sz.) 

2007/2008  

Rafał Ulatowski, Czesław Michniewicz (Zagłębie L.) – karny spadek za korupcję  

Jacek Zieliński II (Korona) – karny spadek za korupcję  

Marek Zub, Michał Probierz, Janusz Wójcik (Widzew)  

Jerzy Kowalik, Piotr Pierścionek, Andrzej Orzeszek, Romuald Szukiełowicz (Zagłębie S.),  

Jacek Zieliński I (Dyskobolia) – wycofanie się z rozgrywek, przejęcie licencji i miejsca przez 

Polonię W. 

2008/2009  

Henryk Kasperczak, Ryszard Wieczorek (Górnik Z.)  

Grzegorz Wesołowski, Marek Chojnacki (ŁKS) – degradacja za brak licencji 

Stefan Majewski, Artur Płatek, Marcin Sadko (Cracovia) – trenerzy spadkowicze według 

wyników sportowych 

2009/2010  

Marcin Brosz, Ryszard Wieczorek, Robert Moskal, Martin Pulpit CZE (Odra W.)  

Dariusz Fornalak, Ryszard Wieczorek (Piast) 

2010/2011  

Dariusz Pasieka (Arka)  

Rafał Góralczyk, Jurij Szatałow UKR, Jan Urban, Dariusz Fornalak (Polonia Byt.) 

2011/2012  

Piotr Świerczewski, Michał Probierz, Dariusz Bratkowski, Ryszard Tarasiewicz, Andrzej Pyrdoł, 

Tomasz Wieszczycki (ŁKS)  

Dariusz Pasieka, Jurij Szatałow UKR, Tomasz Kafarski (Cracovia) 
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2012/2013  

Piotr Stokowiec (Polonia W.)  

Kamil Kiereś, Jan Złomańczuk, Michał Probierz (Bełchatów) 

Tomasz Fornalik, Jacek Zieliński I (Ruch Ch.) – trenerzy spadkowicze według wyników 

sportowych 

2013/2014  

Radosław Mroczkowski, Rafał Pawlak, Artur Skowronek (Widzew) 

Pawel Hapal CZE, Adam Buczek, Orest Lenczyk, Piotr Stokowiec (Zagłębie L.) 

2014/2015  

Jorge Manuel da Silva Paixao Santos – Jorge Paixao, Mariusz Rumak (Zawisza)  

Kamil Kiereś, Marek Zub (Bełchatów) 

2015/2016  

Robert Warzycha, Leszek Ojrzyński, Jan Żurek (Górnik Z.)  

Dariusz Kubicki, Robert Podoliński (Podbeskidzie) 

2016/2017  

Andrzej Rybarski, Sławomir Nazaruk, Franciszek Smuda (Górnik Ł.)  

Waldemar Fornalik, Krzysztof Warzycha (Ruch Ch.) 

2017/2018  

Mariusz Rumak, Maciej Bartoszek, Jacek Zieliński I (Nieciecza)  

Radosław Mroczkowski, Janusz Świerad, Kazimierz Moskal (Sandecja) 

2018/2019  

Dominik Nowak (Miedź)  

Dariusz Dudek, Valdas Ivanauskas LIT (Zagłębie S.) 

2019/2020  

Jacek Zieliński I, Aleksandar Rogić, Ireneusz Mamrot (Arka)  

Gino Lettieri ITA, Sławomir Grzesik, Mirosław Smyła, Maciej Bartoszek (Korona)  

Kazimierz Moskal, Wojciech Stawowy (ŁKS) 

2020/2021 

Krzysztof Brede, Hubert Kościukiewicz, Robert Kasperczyk (Podbeskidzie) 

2021/2022 

Mariusz Lewandowski, Waldemar Piątek, Radoslav Latal CZE (Nieciecza) 
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Adrian Gula SLK, Kazimierz Kmiecik, Marian Zimen SLK, Jerzy Brzęczek (Wisła) 

Kamil Kiereś, Marcin Prasoł (Górnik Ł.) 

2022/2023 

Pavol Stano SLK, Marek Saganowski (Wisła P.) 

Tomasz Kaczmarek, Maciej Kalkowski, Marcin Kaczmarek, David Badia ESP (Lechia G.) 

Wojciech Łobodziński, Radosław Bella, Grzegorz Mokry (Miedź) 

 
Spadkowicze trenerzy, zestawienie statystyczne liczby spadków (3 spadki i więcej): 

5 

Orest Lenczyk (Wisła K. 85, 94, Bełchatów 99, Ruch Ch. 03, Zagłębie L. 14)  

4+1 

Stanisław Stachura (Bałtyk 86, 88, Lechia G. 88, Sokół P. 95, Lechia-Olimpia 96)  

4 

Ryszard Koncewicz (Lechia G. 49, Polonia Byt. 55, Zagłębie W. 74, Gwardia 75) 

Teodor Wieczorek (Odra O. 58, 70, ROW 77, Polonia Byt. 80) 

Józef Walczak (Zagłębie W. 74, Zawisza 81, Stal M. 83, Cracovia 84) 

Bogusław Kaczmarek (Zawisza 94, Bełchatów 97, Sokół T. 97, Wisła P. 98)  

Adam Topolski (KSZO 98, ŁKS 00, Lech 00, Zagłębie L. 03) 

Jerzy Wyrobek (Ruch Ch. 95, Bełchatów 97, Sokół T. 97, Pogoń Sz. 03) 

3+1 

Jerzy Kasalik (Olimpia 95, Hutnik 97, Śląsk W. 97, Widzew 04) 

3 

Michał Matyas (Polonia Byt. 49, Cracovia 59, 70)  

Edward Jankowski (ROW 69, 71, 77) 

Roman Durniok (Cracovia 67, Katowice 71, Szombierki 84) 

Grzegorz Polakow (Odra O. 81, Arka 82, Stal S.W. 88)  

Bronisław Waligóra (Zawisza 67, Motor 82, Widzew 90)  

Paweł Kowalski (Polonia Byt. 87, Widzew 90, Olimpia 93)  

Hubert Kostka (Górnik Z. 78, Lechia-Olimpia 96, Raków 98)  

Bogusław Hajdas (Gwardia 75, 79, Raków 98) 

Jan Złomańczuk (Motor 87, Stal M. 96, Bełchatów 13)  
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Wojciech Wąsikiewicz (Wisła P. 95, Warta 95, Lech 00) 

Albin Mikulski (Wisła P. 01, Szczakowianka 03, Pogoń Sz. 03) 

Wiesław Wojno (Śląsk W. 97, Zagłębie L. 03, Górnik P. 04) 

Jan Żurek (Ruch R. 01, Polonia W. 06, Górnik Z. 16) 

Michał Probierz (Widzew 08, ŁKS 12, Bełchatów 13) 

Ryszard Wieczorek (Górnik Z. 09, Odra W. 10, Piast 10) 

Kamil Kiereś (Bełchatów 13, 15, Górnik Ł. 22) 

Dariusz Kubicki (Polonia W. 06, Górnik Ł. 07, Podbeskidzie 16) 

2+1+1 

Jacek Zieliński I (Dyskobolia 08, Nieciecza 18, Arka 20 + <Ruch Ch. 13>)  

 

Niektórzy z trenerów zaliczyli dwa spadki w sezonie. Oto oni: 

Pavel Lovas 1948 

Czesław Bartolik 1953 

Stanisław Stachura 1987/1988 

Wojciech Wąsikiewicz 1994/1995 

Bogusław Kaczmarek, Jerzy Kasalik 1996/1997 

Adam Topolski 1999/2000 

Ryszard Wieczorek 2009/2010. 

 

Takie zestawienie przedstawione jest po raz pierwszy. Chętnie usłyszę uwagi i informacje o błędach. 
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Artur Fortuna 

Kraków 1909, cz. I 
 

W rok 1909 Cracovia i Wisła weszły jako członkowie Sekcji Sportowej Krajowego Związku 

Turystycznego. Poza nimi grała w mieście robotnicza drużyna Biało-Czarnych, nie wiadomo czy 

zrzeszona w KZT oraz sześć drużyn Polskiego Związku Katolickich Uczniów Rękodzielniczych: Polonia, 

Lituania, Jordan, Krakus, Racławice i jeszcze jedna o nieznanej nazwie (a przynajmniej takie istniały 

w roku poprzednim). Futbol w Krakowie zapadł w dłuższy sen zimowy. Został z niego wyrwany 

15 marca, ale nie w celu rozgrywania meczów. Tego dnia odbyło się posiedzenie Sekcji Sportowej191, 

na którym wybrano nowe władze. Prezesem został Tadeusz Łopuszański, ten sam nauczyciel, który we 

wrześniu 1906 założył w swojej II szkole realnej klub, który przyjął nazwę Wisła. Wiceprezesami Jan 

Bielawski i Maksymilian Willer, sekretarzem Lesław Korczyński, a skarbnikiem Józef Stoeger. Ponadto 

weszli do Zarządu Rudolf Beres, Wiliam Calder, Jerzy Jaworski, Zdzisław Kurnikowski i Władysław 

Rostworowski. Kogo reprezentowali? Stoeger i Calder to piłkarze Cracovii, na liście członków tego 

klubu192 z roku 1911 znajdziemy także doktora Bielawskiego, doktora Beresa i hrabiego 

Rostorowskiego, co jednakże nie znaczy, że byli nimi już w 1909. Z danych z poprzedniego 1908 roku193 

wiadomo, że Willer reprezentował tenisistów, Leszczyński szermierzy, a Jaworski kolarzy. 

O pozostałych działaczach brak informacji. Nowo wybrany Zarząd przystąpił z pośpiechem do pracy nad 

nowym regulaminem oraz programem zawodów sportowych w sezonie wiosennym194. 

W tenisie faktycznie widać było energię, gdyż natychmiast uruchomiono wydzierżawione korty 

tenisowe w Parku Krakowskim, ale w futbolu poszło nieco wolniej. Dopiero w niedzielę 18 kwietnia 

doszło do pierwszego meczu – derbów Cracovia-Wisła. Było to już czwarte (licząc te udokumentowane) 

starcie tych zespołów. Zorganizowała go Sekcja Sportowa, a rozegrano na boisku na torze wyścigów 

konnych. Ciekawostką jest to, że na płynącej wtedy obok Parku Jordana rzece Rudawie postawiono 

specjalny most by ułatwić dojście na miejsce zawodów. Według zapowiedzi spotkanie było czymś 

więcej niż tylko zapasami między obu drużynami o pierwszeństwo195, bo jak podano match rozstrzygnie 

również, która z tych drużyn będzie mogła stanąć w jesieni do matchu o pierwszeństwo między 

Krakowem a Lwowem196. Przy tej okazji poinformowano również, że obie drużyny pozyskały w tym roku 

nowe siły zapaśnicze i obie już od miesiąca oddają się z zapałem ciągłemu trenningowi197 niestety bez 

nazwisk nowo pozyskanych graczy. Samo spotkanie nic nie rozstrzygnęło, bo zakończyło się remisem 

1:1, czyli że żaden z walczących klubów nie został pokonany198, jak poinformowała swoich czytelników 

jedna z gazet. Nie znamy nazwiska strzelca dla Wisły, za to nazwisko zdobywcy bramki dla Pasów 

zostało odnotowane w kronikach tego klubu – był nim Stanisław Szeligowski. Zawody prowadził sędzia 

Radwanek. W relacjach prasowych próżno szukać opisu przebiegu samego meczu, dziennikarze 

skupiali się raczej na wnioskach ogólnych. Zdaniem fachowców, „Wisła” posiada całość pięknie zgraną, 

natomiast „Cracovia” ma w swem gronie kilku graczy, odznaczających się nadzwyczajną zręcznością 

w grze, a przytem śmiałością i impulzywnością199 poinformowały „Nowości Ilustrowane”. Reporter 

 

191 „Nowiny” nr 71 z 28.03.1909 
192 Sprawozdanie Wydziału Klubu Sportowego Cracovia z lat 1910-1911 
193 „Nowiny” nr 142 z 23.06.1908 
194 „Głos Narodu” nr 86 z 27.03.1909 
195 „Nowa Reforma” nr 174 z 17.04.1909 
196 „Czas” nr 87 (wyd. wieczorne) z 17.04.1909 
197 „Nowiny” nr 88 z 18.04.1909 
198 „Nowa Reforma” nr 177 z 19.04.1909 
199 „Nowości Ilustrowane” nr 17 z 24.04.1909 
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„Nowin” miał prostą radę dla drużyny Wisły (…) sława najlepszego krakowsk. klubu biało-czerwonych 

("Cracovii") poczyna gasnąć. "Wisła" natomiast, jakkolwiek ma słabe siły, stale się rozwija i jest 

nadzieja, że dorówna przeciwnikowi, jeśli sprostuje mu w brutalności. Należy bowiem zaznaczyć, że 

"Cracovia" ładnie bije się jedynie z obcemi drużynami, wobec krakowskich stosuje brutalne sztuczki200. 

Sprawozdawca „Głosu Narodu” w opublikowanej paręnaście dni po meczu relacji chwalił zaś Wisłę za 

zręczne przeprowadzenie planów i niemniej za grę spokojną, pełną wykwintności zaś ganił Cracovię za 

pewien chaos, brak spójności, t. j. zespołu201. Prognozował również, że w najbliższym czasie to Wiśle 

przypadnie mistrzostwo. Przy okazji meczu zapowiedziano, że Sekcja Sportowa KZT zorganizuje cały 

szereg zawodów w piłkę nożną różnych krakowskich i zagranicznych klubów gry w piłkę nożną202 i to 

akurat, jak się przekonamy, niekoniecznie się ziściło. Ciekawie działo się po meczu, jak poinformowała 

jedna z gazet Cracovia złożyła protest, kwestionując wynik, gdyż sędzia uznał bramkę Wisły zdobytą 

bezpośrednio z rzutu wolnego co absolutnie sprzeciwia się regułom gry203. Niestety nie poinformowano 

o najciekawszym aspekcie owego protestu, a mianowicie do kogo miałby on być złożonym. Ponownie 

w prasie pojawiły się głosy krytyczne wobec Sekcji Sportowej, zarzucając jej złe przygotowanie boiska.  

 

 

Mecz Cracovia – Wisła, 18 kwietnia 1909 

 

Drugi mecz zorganizowany przez Sekcję Sportową odbył się w niedzielę 25 kwietnia. Zmierzyła się 

w nim drużyna Wisły z przybyłą do Krakowa Pogonią Lwów. Mecz odbył się na torze wyścigowym, 

z informacji wynika, że postawiony na derby Krakowa most nadal funkcjonował. Już przed meczem 

chwalono Wisłę, że doprowadziła już swoją grę do tak wysokiej doskonałości, że w matchu działa 

wprost maszynowo204, a po stronie Pogoni podkreślano przebudowanie składu i wzmocnienie 

zawodnikiem pozyskanym ze Slavii Praga. Jako pierwszy bramkę dla Wisły zdobył Jan Górskim co 

jednak wywołało pewne kontrowersje: kapitan pokonanej „Pogoni” zakwestyonował ważność tej 

 

200 „Nowiny” nr 89 z 20.04.1909 
201 „Głos Narodu” nr 119 z 30.04.1909 
202 „Nowa Reforma” nr 177 z 19.04.1909 
203 „Gazeta Powszechna” nr 96 z 23.04.1909 
204 „Nowa Reforma” nr 187 z 24.04.1909 
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bramki z powodu „of said’u" twierdząc, że wbrew regułom gry jeden z członków drużyny „Wisły” 

znajdował się zbyt blisko bramki przeciwników. Sędzia rozstrzygnął po zbadaniu wszystkich momentów 

gry, że bramka jest ważną i zarządził dalsze zawody205. Niestety nie podano w jaki sposób arbiter Józef 

Stoeger (jeszcze rok wcześniej gracz Cracovii) badał wstecz te momenty gry. Pogoń wyrównała (piłka 

skutkiem chaotycznej obrony „Wisły I” pod naporem Lwowiaków – niemal przez własną drużynę została 

wrzuconą do bramki206) i mecz zakończył się wynikiem 1:1. Przy okazji tego meczu w prasie podano 

dwie cenne informacje: Rzeczywistą zasługą sekcyi sportowej jest, że w stosunkowo krótkim czasie 

zdołała postawić sobie swe drużyny, tak „Cracovię“ jak i „Wisłę” na wysokim stopniu sportowym. 

Program zawodów wiosennych, który wymagał znacznego wysiłku, jest nader urozmaiconym, bo 

przedstawia szereg planowanych matchów z drużynami pozagalicyjskiemi, które odbywać się będą 

w każdą niedzielę aż po 29 czerwca, bądź w Krakowie, bądź w innem mieście naprzemian. Sekcya 

posiadając dwie doborowe drużyny może śmiało stawić czoło każdej obcej.207 A zatem Sekcja Sportowa 

KZT zrzeszała w kwietniu 1909 tylko dwie drużyny futbolowe. Pytanie otwarte, czy liczono tylko 

pierwsze zespoły obu klubów, czy też po prostu nie posiadały one wtedy rezerw. Druga informacja to 

zapowiedź meczów z drużynami spoza Galicji. 

Kolejny mecz z udziałem krakowian odbył się w niedzielę 2 maja we Lwowie. Początkowo zapowiadano 

match-rewanż footballowy „Pogoni I” z krakowską partyą „Wisłą”208, jednak zagrała w nim Cracovia. 

O meczu bardzo niewiele napisano w dziennikach obu miast zajętych raczej robotniczymi 

wydarzeniami z 1 maja i hucznie obchodzonej w Galicji rocznicy konstytucji 3 maja, nieco większą 

uwagę poświęcono mu w czasopismach okołosportowych. Na dwie bramki Pogoni Cracovia 

odpowiedziała tylko jedną i ostateczny wynik to 2:1 dla gospodarzy. Mimo to krakowianie spotkali się 

z pochwalnymi uwagami: „Pogoń" jest drużyną cięższą od „Cracovii“, ta ostatnia natomiast posiada 

lepszy i lepiej zgrany materyał, potrafi lepiej kombinować, a w podawaniu piłki trzyma się zasady 

angielskiej niskiego pasowania, unikając rzutów górnych, źle obliczonych i fałszujących209. Po raz 

pierwszy, a przynajmniej po raz pierwszy w meczu z udziałem krakowian, podano, że w meczu prócz 

arbitra głównego obecni są i sędziowie liniowi zwani wtedy granicznymi – prasa narzekała, że zamiast 

ludzi starszych i bezstronnych rolę tę powierzono trzynastoletnim uczniom. 

Na 8 maja lwowskie Towarzystwo Zabaw Ruchowych zaprosiło do stolicy Galicji wszystkie kluby 

i organizacje chcące wstąpić do powstającego właśnie Polskiego Związku Sportowego. Wydaje się, że 

założenie tej organizacji w Krakowie przeszło raczej bez echa, nie wspominała o nim prasa i nie podano 

żadnych informacji by jakiś krakowski klub wstąpił do tego związku. Być może rację miał warszawski 

dwutygodnik „Ruch” uznający ten pomysł za przedwczesny i sugerujący raczej bardziej intensywną 

pracę nad zwiększeniem liczebności członków samych klubów sportowych. Więcej uwagi poświęcono 

powstaniu Akademickiego Związku Sportowego. Został on założony w Krakowie, w salach Collegium 

Novum UJ przez studentów krakowskiego uniwersytetu 15 maja i za swój cel postawił sobie 

organizowanie wycieczek turystycznych w kraju i za granicę, oraz uprawianie najrozmaitszych 

sportów210.  

Zupełnie żadnej wzmianki nie zamieszczono o kolejnym meczu zaplanowanym w Krakowie na 9 maja. 

Wspomniano o nim dopiero przy okazji przełożenia go na 16 maja. Zmiana nastąpiła z powodu 

 

205 „Nowa Reforma” nr 190 z 26.04.1909 
206 „Głos Narodu” nr 119 z 30.04.1909 
207 „Nowiny” nr 92 z 23.04.1909 
208 „Kurjer Lwowski” nr 196 z 28.04.1909 
209 „Przegląd Sokoli” nr 11 z 01.06.1909 
210 „Nowa Reforma” nr 220 z 14.05.1909 
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nieustannej niepogody i grożącej powodzi211. Także nowa data nie okazała się szczęśliwa i do meczu nie 

doszło z powodu festynu na kolonie wakacyjne212. To nie koniec tej sagi i jeszcze do niej wrócę. Mecz 

organizowała Sekcja Sportowa, miała w nim Wisła zagrać z katowickim klubem sportowym 

„Kattowitz”213 lub, jak wolały inne redakcje, z katowickim klubem „Katowice”214. Nazwa sugeruje, że 

zapewne był to 1.FC (choć w zapowiedziach nie użyto liczby jeden). Ale podany w prasie pełny skład 

gości budzi pewne wątpliwości, bo aż cztery z tych nazwisk pojawiają się kilka lat później w składzie 

innej katowickiej drużyny – Germanii. Z pewnością dokładne ustalenie rywala wymaga jeszcze dalszych 

badań. Na marginesie pozwolę sobie zauważyć, że jest to jednak daleko idące dziwactwo, raczej 

niezrozumiałe dla osób innych niż fani historii sportu – ustalać z kim meczu nie zagrano. 

W połowie maja w jednym z krakowskich dzienników – „Gazecie Powszechnej” podano pełną 

i szczegółową rozpiskę planowanych spotkań, jakie miały zagrać krakowskie drużyny (choć nie 

poinformowanom która z nich który mecz ma zagrać). Zaplanowano aż dziewięć meczów. I tak 

(zachowując oryginalną pisownie): 23 maja z niemieckim „Troppauer Fussballverein” z Opawy, 

31 maja z wiedeńskim „Wiener-Kickers”, 6 czerwca z „Bielitz-Bialer Fussball-Klub” z Bielska, 

10 czerwca z katowicką „Dianą” (wszystkie w Krakowie). 13 czerwca miał nastąpić wyjazd do Opawy, 

zaś 20 czerwca miał przyjechać z Brna do Krakowa „Deutscher Fussball-Klub”, a jednocześnie druga 

drużyna miała pojechać do Katowic na rewanż z „Dianą”. 27 czerwca miał przyjechać z Koszyc 

węgierski „Kassai Athletikei Klub”, a dwa dni później, 29 czerwca, krakowianie mieli się udać na rewanż 

do Bielska. Plan zaiste bogaty, imponujący i zaskakujący. Ale okazał się zupełną fantastyką, bo ani jedno 

z tych spotkań nie doszło do skutku. To jedyna wzmianka o tych meczach, nigdy nie zamieszczono 

nawet ich zapowiedzi.  

 

 

„Gazeta Powszechna” nr 111 z 13 maja 1909 

 

Wróćmy do meczów, które się odbyły naprawdę. Wspomniane derby Krakowa zorganizowano 

nietypowo, bo w czwartek 20 maja. Mecz nie mógł odbyć się na torze wyścigowym z powodu 

trwających tam ćwiczeń przed konkursem hippicznym. Sekcya piłki nożnej musiała więc na prędce 

z uznania godną pracowitością urządzić ogrodzenie na Błoniach ze słupków połączonych linką. Rano 

 

211 „Czas” nr 108 (wyd. wieczorne) z 13.05.1909 
212 „Głos Narodu” nr 133 z 16.05.1909 
213 „Głos Narodu” nr 131 z 14.05.1909 
214 „Nowiny” nr 107 z 13.05.1909 
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wczas kilku akademików sekcyi zakładało paliki i wymierzało obszar. Cóż z tego, kiedy publiczność 

mogła z odległości również przyglądać się grze bezpłatnie, tak, że w kasie miano tylko za sprzedane 

bilety kilkadziesiąt koron, przez co powstał deficyt poważny215. Owych widzów przyglądających się grze 

spoza ogrodzonego terenu musiało być sporo, bo inne dzienniki pisały o tłumach publiczności. Warunki 

gry spotkały się z krytyką: Boisko krzewami zarosłe, ale nierówne – plac obwiedziony prostym 

sznurkiem – bramki bez siatek – a dla widzów nie było ani jednego siedzenia216. Wisła zdobyła dwie 

bramki, drugą zdobył Brunon Luska, strzelca pierwszej nie podano. Cracovia po swojej stronie zapisała 

zero, zatem piąte starcie obu drużyn zakończyło się wynikiem 2:0 dla Wisły, dając jej po raz pierwszy 

zwycięstwo nad Pasami. Piłka aż trzykrotnie lądowała w siatce biało-czerwonych, ale trzeci gol nie 

został zaliczony przez sędziego Józefa Stoegera z powodu spalonego, co na samym boisku spotkało się 

z protestem wiślaków nie mogących pogodzić się z werdyktem i przez czas jakiś nie godzących się na 

wznowienie gry. Wszystkich pogodziła prasam krytykując zarówno postawę wiślaków i przypominając 

im, że decyduje sędzia, jak i samego arbitra, któremu doradzono więcej stanowczości w decyzjach (zbyt 

wahająco zawsze występuje i dlatego często anarchia217). Wynik uznano za wielką niespodziankę, 

Cracovii wypominano lekceważenie rywala, brak treningów, złe przygotowanie do sezonu i zmiany 

w składzie. Zadziwił reporter „Nowej Reformy”, który nawiązał do dat założenie klubów, tak jakby po 

3 latach mogło to mieć jakieś znaczenie: Wynik walki był dla widzów wielką niespodzianką, gdyż 

"Wisła" jest klubem znacznie młodszym od "Cracovii"218. Za to dziennikarz „Nowin” wydał wręcz wyrok: 

"Cracovia" powinna ustąpić z pola, bo się już przeżyła219. Wisłę chwalono za organizację gry i trening, 

ale i tu opinie nie były zgodne. Podczas gdy jeden z dziennikarzy ogłaszał, że „Wisła” znajduje się dziś 

w takiej formie, w jakiej dotychczas nie znajdowała się nigdy220 to równocześnie jego kolega z innej 

redakcji pisał, że "Wisła" wyrobiła się, jednak zawsze i mimo wszystko jest słabym klubem221.  

W sprzeczności z ogłoszonym wcześniej terminarzem stała nowa, trzecia już data meczu z rywalami 

z Katowic. Tym razem miał to być 23 maja, ale rywalem nie miała być Wisła z urzędu, a zwycięzca 

derbów Krakowa, co zapowiedziano jeszcze przed ich rozegraniem: drużyna zwycięzka ma stanąć do 

najbliższych zapasów z klubem footbalowym z Katowic222. Owym zwycięzcą i tak okazała się Wisła. 

I właśnie poderbowe relacje to ostatnia wzmianka o nadchodzącym starciu ze Ślązakami, po czym 

zaległo milczenie. Choć oba spotkania dzieli zaledwie trzy dni, to nie ma żadnej relacji z meczu przeciw 

katowiczanom ani informacji o jego odwołaniu. Można sobie wyobrazić brak relacji z meczu, ale raczej 

trudno brak jakichkolwiek wzmianek o nim przy okazji innych spotkań, wydaje się zatem, że po prostu 

nie odbył się z nieznanych przyczyn. Przy okazji owych derbów zapowiedziano także przybycie drużyn 

ze Lwowa i Pragi: W niedzielę przyjeżdża klub z Katowic, w Zielone Święta zmierzą się z naszymi kluby 

lwowskie i pragskie223. W roku 1909 Zielone Święta przypadały 30 maja. Lwowianie faktycznie 

przyjechali, ale mecz z nieznaną drużyną z Pragi możemy dorzucić do listy niezrealizowanych. 

Czarni przybyli do Krakowa na dwumecz. Prasa podkreślała, że lwowianie odbyli niedawno tournée po 

Czechach, gdzie mierzyli się ze Slavią, Spartą i innymi drużynami i choć przegrywali, to ich celem była 

nauka gry w piłkę oraz, że jako najstarszy klub galicyjski odznaczają się znakomitą grą224. Przypominano 

również historyczne zasługi Czarnych dla powstania zorganizowanego futbolu w Krakowie, który 

 

215 „Nowiny” nr 114 z 22.05.1909 
216 „Głos Narodu” nr 138 z 21.05.1909 
217 „Nowiny” nr 114 z 22.05.1909 
218 „Nowa Reforma” nr 230 z 21.05.1909 
219 „Nowiny” nr 114 z 22.05.1909 
220 „Gazeta Powszechna” nr 118 z 22.05.1909 
221 „Nowiny” nr 114 z 22.05.1909 
222 „Czas” nr 114 (wyd. wieczorne) z 21.05.1909 
223 „Głos Narodu” nr 138 z 21.05.1909 
224 „Naprzód” nr 151 z 30.05.1909 
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zastąpił uprawiany pod Wawelem wcześniej radosny futbol w podwórkowym stylu: Od owego czasu 

datuje się w Krakowie sport footballowy i godzi się przypomnień, że ta pierwsza wizyta „Czarnych" była 

bezpośrednią podnietą dla młodzieży krakowskiej do zorganizowania się w kluby i rozpoczęcia 

należytego i racyonalnego trainingu. (…) W owym to czasie powstała najpierw „Cracovia", a później 

„Wisła" (…)225. Ciekawą, choć wydaje się znacznie przesadzoną informację podała „Gazeta 

Powszechna”: Do tego śmiało można dodać, że w Krakowie przynajmniej połowa ludzi, obecnie w nim 

mieszkających, grała lub gra w piłkę nożną226. Oba mecze rozegrano na torze wyścigowym, oba 

sędziował Józef Stoeger. Przy tej okazji prasa poinformowała, że wynajem toru wyścigowego na 

dwugodzinny mecz kosztuje 100 koron. Pierwszego dnia w niedzielę 30 maja Czarni zmierzyli się 

z Wisłą. Do przerwy prowadziła Wisła z wynikiem 2:0 po bramkach Antoniego Poznańskiego i Witolda 

Rutkowskiego, choć druga z nich została zdobyta w nieco kontrowersyjnych okolicznościach – 

bramkarz lwowski p. Popowicz, złapawszy piłkę w ręce, został wepchnięty do środka bramki227. Po 

przerwie Czarni wyrównali, dalszy scenariusz to naprzemiennie gole Brunona Luski dające Wiśle 

przewagę i wyrównanie lwowian. Finalnie zatem 4:4. Jak zachwycał się jeden z dziennikarzy tempo gry 

tak po jednej jak i po drugiej stronie było po prostu bajeczne228. Wrócił stary zwyczaj znany 

z poprzednich lat: zebrana młodzież przyjęła wynik walki entuzyastycznymi okrzykami, a wybitniejszych 

graczy obu drużyn obnosiła na rękach229 co jest o tyle zaskakujące, że Czarni golem na minutę przed 

końcem odebrali wszak zwycięstwo gospodarzom. 

 

 

Czarni Lwów na meczach w Krakowie  

 

225 „Czas” nr 122 (wyd. poranne) z 30.05.1909 
226 „Gazeta Powszechna” nr 125 z 01.06.1909 
227 „Czas” nr 123 (wyd. poranne) z 02.06.1909 
228 „Gazeta Powszechna” nr 125 z 01.06.1909 
229 „Głos Narodu” nr 150 z 03.06.1909 
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Zachwyty w prasie pod adresem Wisły były jednak umiarkowane po wyczynie, jakiego dokonała 

nazajutrz Cracovia, gdyż relacje z obu meczów ukazały się wspólnie w poświątecznych wydaniach. By 

zacytować jedną z gazet: Znacznie więcej zajmujące były zapasy dnia drugiego między "Czarnymi", 

a najstarszym klubem krakowskim "Cracovią"230. Poniedziałek 31 maja, też był dniem świątecznym, bo 

Zielone Święta trwały wówczas dwa dni. Tego dnia Czarni zmierzyli się z Cracovią, która wystawia 

w poniedziałek przeciw „Czarnym” swą drużynę w tak silnym składzie, w jakim dotychczas jeszcze nie 

grała231. Po porażce z Wisłą nie spodziewano się zbyt wiele po biało-czerwonych („Strzępki" 

z „Cracovii“232). Przed przerwą koncert zaczął grający w Pasach Czech Karel Just, zdobywając dwie 

bramki, a trzecią dołożyła pierwsza największa gwiazda Krakowa – Stanisław Szeligowski i zrobiło się 

3:0. Doszło też do incydentu – Na kwadrans przed pauzą »Czarni« zeszli z boiska, nie chcąc się zgodzić 

na karny rzut, zarządzony przez sędziego p.Stoegera, przyszło jednak do porozumienia i gra rozpoczęła 

się w dalszym ciągu233 – nie wiadomo jak dokładnie rozstrzygniętego. Po przerwie Szeligowski do jednej 

swej bramki dołożył dwie kolejne, a że Lustgarten bronił tego dnia bezbłędnie to wynik końcowy 

brzmiał 5:0. Prasa rozpływała się w zachwytach: Starzy gracze pokazali, co umieją, udowodnili, że gdy 

chcą, potrafią grać bez zarzutu, spokojnie a równocześnie groźnie dla przeciwników234. Podkreślano, że 

Wynik tego match'u, jak to słusznie zauważyła sama publiczność na torze, to piękna i zupełna 

rehabilitacja »Cracovii« za przegranie partyi przed dwoma tygodniami w walce z »Wisłą«235. Reporter 

„Nowej Reformy” uznał wręcz, że Zapasy te, rozegrane po mistrzowsku, dały dowód, iż "Cracovia" 

nabytem ćwiczeniem i w obecnym składzie może śmiało mierzyć się z pierwszorzędnemi drużynami 

footballistów, i w Krakowie jest bezsprzecznie najsilniejszym klubem236, a w swej relacji chcąc 

pochwalić wybitnych tego dnia graczy biało-czerwonych wymienił ich aż… ośmiu. Zupełnie przeciwne 

zdanie miał dziennikarz „Głosu Narodu”, który napisał, że „Wisła I”, jako klub rdzennie jednolity, mimo 

wszystko, nadal tryumfuje i jej honorowe wyjście z zapasów z drużyna lwowską, traktować należy 

poważniej od zwycięstwa „Cracovii”237, choć owo rdzennie jednolity wywołuje pytania czy tu jeszcze 

o sport chodziło, czy już o inne zagadnienia ze świata polityki. Ogólnie oba wyniki wywołały 

zadowolenie prasy krakowskiej, chwalącej zwłaszcza to, że zostały osiągnięte mimo braku trenera 

w Krakowie, a jedna z gazet pozwoliła sobie nawet na kpiny pod adresem tych, którzy tak chwalili 

wielkość Czarnych przed dwumeczem, jak i samych Czarnych (nabyli technikę uderzeń brzuchem, 

nosem, przodem, tyłem, ciałem i duchem238). 

Zapowiedziano rewanż Wisły z Czarnymi we Lwowie dla rozstrzygnięcia remisu i tak się też stało. Oba 

kluby spotkały się w niedzielę 6 czerwca w parku Towarzystwa Zabaw Ruchowych (dokładnie nie 

wiadomo gdzie, bo boisko TZR wówczas nie było jeszcze ukończone ani uroczyście oddane). Strzelać 

zaczęli Czarni, Wisła wyszła na prowadzenie, tym razem lwowianie wyrównali, ale na trzecią bramkę 

Wisły już nie odpowiedzieli i mecz zakończył się wynikiem 2:3. Zdumiewająco mało napisano w polskiej 

prasie o tym spotkaniu, dzienniki ograniczały się do krótkiej notki lub zupełnie o nim nie wspominały. 

Był to piąty i ostatni mecz rozegrany przez Wisłę na wiosnę 1909, a przynajmniej brak wiadomości 

o innych. Dalej grała już tylko Cracovia. 

 

230 „Nowa Reforma” nr 246 z 01.06.1909 
231 „Czas” nr 122 (wyd. poranne) z 30.05.1909 
232 „Gazeta Powszechna” nr 125 z 01.06.1909 
233 „Czas” nr 123 (wyd. poranne) z 02.06.1909 
234 „Gazeta Powszechna” nr 125 z 01.06.1909 
235 „Czas” nr 123 (wyd. poranne) z 02.06.1909 
236 „Nowa Reforma” nr 246 z 01.06.1909 
237 „Głos Narodu” nr 150 z 03.06.1909 
238 „Nowiny” nr 122 z 02.06.1909 
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Kolejna niedziela, 13 czerwca, przyniosła szeroko reklamowany szósty mecz futbolowy urządzony 

przez Sekcję Sportową. Po raz drugi do Krakowa zjechali gracze Pogoni Lwów, tym razem by zmierzyć 

się z Cracovią (z którą przypomnę wygrali we Lwowie 2:1). Krakowianie wystąpili bez Williama Caldera 

(dotkliwie dawał się odczuć brak mistrza Caldera239), co znów wywołało narzekania prasy na stale 

zmieniający się skład. Mecz rozegrano na Błoniach. Strzelanie rozpoczęła Cracovia, a zdobywcą bramki 

był Józef Rysiak, jeszcze przed przerwą odpowiedziała Pogoń. Po przerwie w zamieszaniu piłkę do 

własnej bramki nieszczęśliwie skierował jeden z piłkarzy Cracovii (którego nazwiska litościwie prasa nie 

wymieniła), a wynik na 2:2 ustalił Tadeusz Zabża. Ale to właśnie nie piłkarze, nie gra, a pogoda stała się 

głównym bohaterem tego spotkania we wszystkich relacjach prasowych: Boisko wyglądało jak jedna 

kałuża błota, a piłka padając na rozmokły grunt lub wodę, nie odbijała się, lecz zostawała na miejscu240. 

Szczególnie barwy opis dał dziennikarz Nowin: w ogromnych kałużach wody, gdzie z pod rozhukanych 

nóg istne fontanny tryskały pod strop niebieski, a gołonodzy piłkarze wyglądali jak fauni leśni, okąpani 

w pościgu za wodną rusałką241. Mimo fatalnej pogody na mecz przybyli widzowie, ale głównie 

uczniowie i młodzież rzemieślnicza, wedle relacji wesoło się bawili, obserwując starcie w wodzie 

i błocie. Prasa narzekała na brutalną grę gości, a jedna z gazet pouczyła ich na pożegnanie słowami, 

które chyba każdy sportowiec i dziś znać powinien: Należy sobie zapamiętać, że przy grze obowiązują 

nie tylko reguły gry ale i pewne formy dżentelmeńskie242. 

 

 

Cracovia w 1909 

 

Do szalenie ciekawego meczu doszło w niedzielę 20 czerwca w Wadowicach, gdzie drużyna 

miejscowego gimnazjum z Pantoflińskim w bramce zmierzyła się z Rudawą Kraków przegrywając 0:2. 

Zdaniem reportera Rudawę cechowała pewna elegancja i harmonia w grze, zaś od wadowiczan 

domagał się troszeczkę więcej – taktu243. Ciekawi są właśnie goście, stanowiąc nowy klub na mapie 

 

239 „Głos Narodu” nr 161 z 14.06.1909 
240 „Czas” nr 133 (wyd. wieczorne) z 15.06.1909 
241 „Nowiny” nr 132 z 15.06.1909 
242 „Gazeta Powszechna” nr 141 z 18.06.1909 
243 „Gazeta Powszechna” nr 146 z 24.06.1909 
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Krakowa, klub, o którym bardzo mało wiadomo. Znamy za to jego dalsze, bardzo krótkie losy dzięki 

artykułowi jubileuszowemu ku czci Tadeusza Synowca, którzy ukazał się w 1921 w pierwszym numerze 

„Przeglądu Sportowego” i zawierał następującą informację: W roku 1909 wstępuje wraz z całym 

ówczesnym K. S. Rudawa do Cracovii, gdzie tworzą Cracovia Juniores244. Z kontekstu wynika, że Rudawa 

była jedną z drużyn złożonych z uczniów gimnazjów (czyli na dzisiejszy język przekładając licealistów). 

Wydana przez Urząd Miasta i Gminy Świątniki Górne w 2012 i pozbawiona informacji o autorze 

broszura o urodzonym w tej miejscowości Synowcu podaje, że „W 1908 roku zapisał się do 

krakowskiego „Klubu Sportowego Rudawa”245. Niestety nie wskazano źródła tej informacji, a w prasie 

za ów rok brak informacji o tym klubie. O tej samej lub innej Rudawie (nazwa klubu pochodzi od rzeki 

przepływającej przez Kraków i mającej w przeszłości wielkie znaczenie gospodarcze) wspominają 

napisane w czasach PRL monografie powstałego w 1921 Zwierzynieckiego Klubu Sportowego. Na 

podstawie zasłyszanych ustnych przekazów wywodzą początki tego krakowskiego klubu z drużyny 

mającej rzekomo istnieć od 1908 i noszącej nazwę początkowo właśnie Rudawa, a następnie 

Kościuszko, a która to, grając boso na Błoniach, jakoby pokonała Cracovię. Pomijając już wątpliwą 

autentyczność tej historii, to zdecydowanie nie może być ta sama drużyna, bo wydaje się raczej mało 

prawdopodobne, by uczniowie gimnazjów noszący regulaminowe mundury i czapki nie posiadali do 

nich akurat obuwia.  

 

 

Cracovia w 1909 

 

Prawdziwe święto odbyło się we wtorek 29 czerwca we Lwowie. Otwarto Towarzystwa Zabaw 

Ruchowych. Rozpoczął od mszy i poświęcenia obiektu arcybiskup Józef Bilczewski, potem przemówili 

zaproszeni goście, odbyły się pokazy, grano w trzeciaka, porywkę, wieżę246, zaśpiewał chór, zagrano 

 

244 „Przegląd Sportowy” nr 1 z 21.05.1921 
245 Tadeusz Synowiec (1889-1960), Świątniki Górne 2012 
246 „Ruch” nr 18 z 26.09.1909 
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w palanta, hokeja i aż trzy razy w koszykówkę (podaję wyniki: 8:8, 11:1 i 10:12), a gdzieś w tym 

wszystkim jeszcze zmieściło się 90 minut dla piłki nożnej, bo zagrali Czarni Lwów, mierząc się z Cracovią. 

Do przerwy 2:2 – dwukrotnie krakowianie wychodzili na prowadzenie (Karel Just i Józef Rysiak) 

i dwukrotnie lwowianie wyrównywali. Po przerwie to gospodarze wyszli na prowadzenie, ale gole 

Józefa Rysiaka i Bernarda Millera (ten ostatni minutę przed końcem) dały wynik 3:4 i finalne 

zwycięstwo Cracovii. O Cracovii napisano: Krakowianie odznaczają się fizycznie większą stanowczo siłą 

i grali zwłaszcza w pierwszej części bardzo pięknie247. Był to szósty i ostatni mecz Cracovii przed wiosną.  

Finalnie zatem, gdyby rozegrano mecz Pogoń Lwów – Wisła, to mielibyśmy na wiosnę 1909 niemal 

ligową rywalizację czwórki drużyn Cracovii, Wisły, Czarnych i Pogoni – każdy z każdym dokładnie dwa 

razy mecz i rewanż (bo derby Lwowa też zagrano dwukrotnie z wynikami 4:1 i 3:0 dla poganiaczy). 

Pojawił się na mapie nowy klub Rudawa, nie ma w prasie śladu Biało-Czarnych, ani drużyn PZKUR. 

Kończąc opis wiosennych zmagań, warto przytoczyć jeszcze pierwsze objawy życia kibicowskiego. 

W opublikowanych w latach 60. wspomnieniach bramkarza Cracovii Józefa Lustgartena znajdujemy 

wierszyk, jaki recytowali czy śpiewali młodzi krakowscy fani piłki nożnej w owym okresie, a który może 

dziś budzić pewne zdziwienie użytym słownictwem: 

Krakowija – kawał kija 
Pies zdechł – leży niech248 

W poniższej tabeli zebrałem wszystkie potwierdzone mecze krakowskich drużyn od stycznia do 

czerwca 1909. Kursywą oznaczyłem mecze zapowiedziane, co do których brak potwierdzenia, że się 

odbyły.  

lp data miejsce rywale wynik 

1 18 kwietnia tor wyścigowy Cracovia – Wisła 1:1 

2 25 kwietnia tor wyścigowy Wisła – Pogoń Lwów 1:1 

3 2 maja Lwów Pogoń Lwów – Cracovia 2:1 

4 20 maja Błonia Wisła – Cracovia 2:0 

5 23 maja  Wisła – (?) Katowice  

6 30 maja tor wyścigowy Wisła – Czarni Lwów 4:4 

7 31 maja tor wyścigowy Cracovia – Czarni Lwów 5:0 

8 6 czerwca Lwów Czarni Lwów – Wisła 2:3 

9 13 czerwca Błonia Cracovia – Pogoń Lwów 2:2 

10 20 czerwca Wadowice gimnazjum Wadowice – Rudawa 0:2 

11 29 czerwca Lwów Czarni Lwów – Cracovia 3:4 

 

 

  

 

247 „Wiek Nowy” (nr nieznany) z 30.06.1909 
248 Józef Lustgarten, Narodziny krakowskiego sportu [w: Kopiec wspomnień, Kraków 1964] 
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